
da Kraszewska, dobra dusza 
tego miejsca, siedzi jak dawniej 
w pokoju. Tym samym, który  

tętnił życiem podczas kolejnych  
wernisaży. 

Mieszkańcy zbierają podpisy pod petycją, a niektórzy radni zmieniają zdanie. Jest szansa na to,  
że Zakopane po kilkunastu latach podejmie uchwałę o przeciwdziałaniu przemocy w rodzinie.

dził trawę. Teraz strumień wody 
przeciska się przez kanał, a za-
stępca wójta Czorsztyna sam 
wpadł w niezły kanał. Ale o tym 
później. Wcześniej wróćmy do 
jego nielegalnie postawione-
go domu i zagarniętej sąsiadom 
gminnej drogi.   

Zabrakło honoru 
- Bardzo zawiedliśmy się na 

panu Góreckim. Okazał się czło-
wiekiem bez honoru - mówi Jan 
Dyda, wójt Krościenka, któ-
ry przyjął zobowiązanie od za-
stępcy wójta Czorsztyna, że ten 
nie odetnie w Krośnicy dojaz-
du sąsiadom. Obietnicę złamał.

Przypomnijmy. Dwa tygo-
dnie temu w Tygodniku Podha-
lańskim w tekście pt. „Wicewójt 
postrach sąsiadów” opisaliśmy 
dramat, który odbywa się w Kro-
śnicy. Oto wicewójt Czorsztyna, 
Krzysztof Górecki, korzystając 
z pozwolenia na rozbudowę za-
budowań gospodarczych, niele-
galnie wybudował drewniany 
dom mieszkalny. 

dokończenie str. 12

dokończenie  
str. 12

Fo
t.:

 R
af

ał
 G

ra
tk

ow
sk

i

Fo
t.:

 Ju
re

k J
ur

ec
ki

R
EK

L
A

M
A

Nasi pRZedsiębioRcy MaRek WacłaWskicZaRNy duNaJec Rabka-ZdRóJTaTRy

W ciągu godziny ogień 
zabrał dorobek całego  
życia - groźny pożar 
w Czarnym Dunajcu. str. 3

Władze Rabki przyznają: trzeba oddać  
prawie pięć milionów ministerialnej dotacji  
na zabezpieczenie osuwiska  
przy Zakopiańskiej. Str. 11

Kochał narty, pływanie, jest 
zapalonym wędkarzem. Gdyby 
jeszcze mógł chodzić. str. 5

Gdy trzeba, jest didżejem na Poroniańskim 
Lecie. Zadba o nagłośnienie Pucharu  
Świata w skokach narciarskich,  
albo poprowadzi aukcję dzieł sztuki. str. 2

Okrutny kur Kasa utracona Na własnych  
kościach

Człowiek orkiestraDlaczego park  
wyciął drzewa
Turysta dziwi się wycince świerków 
w Dolinie Olczyskiej. Co na to 
Tatrzański Park Narodowy? str. 7

NoWy TaRG
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Samowole 
budowlane 
zastępcy wójta 
Czorsztyna 
wzbogacił kanał  
na gorczańskim 
potoku. 
Jurek Jurecki   

W ydawało się, 
że w przypad-
ku wicewójta 
Czorsztyna nic 

już nas nie zaskoczy. A jednak. 
Okazuje się, że Krzysztof Gó-
recki, urzędnik samorządowy, 
o którego samowolach budowla-
nych głośno już w jego rodzin-
nej Krośnicy, wpadł na pomysł 
jak powiększyć sobie prywat-
ną działkę. Jej wielkość ograni-
czał mu znacznie płynący obok 
domu górski potok. Położył więc 
między jego brzegami betonowe 
płyty, przykrył je ziemią i posa-

Wicewójt, postrach potoków  

Po prawej i lewej stronie posesji wicewójta Czorsztyna w Krośnicy płyną potoki. Oba są zagrożone przez urzędnika. Na jednym wisi nielegalna droga, drugi wpuścił do kanału.   

Magda Kraszewska po 
pożarze znalazła kąt u rodziny, 
jej cenne zbiory przygarnęło 
Muzeum Tatrzańskie.

Rafał Gratkowski

N a spalonym dachu 
niebieskie płachty. 
Dziurawe i potarga-

ne przez halny. Widać je z dale-
ka. Im bliżej, tym mocniej czuć 
swąd pogorzeliska. Galeria Sztu-
ki Współczesnej „Dom Doktora” 
w niczym nie przypomina miej-
sca sprzed pożaru. Tylko Mag-

Ratujemy Dom Doktora

Halny pozrywał foliowe zabezpieczenia, dach trzeba przykryć solidną konstruk-
cją tymczasową z blachy trapezowej.

Do jedenastu razy sztuka

KAWA  

Z BARDZO 

FAJNYM

WIDOKIEM 

NA TATRY
IV piętro SDH Granit
ZakopaNe
ul. Kościuszki 3
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Tel. alaRMoWy 
601 100 300

M aria Szymańska ra-
zem z koleżanką po-
stanowiły wyręczyć 

zakopiańskich radnych i zebrać 
podpisy pod obywatelską pety-
cją w sprawie przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie i powoła-
nia zespołów interdyscyplinar-
nych do jej zwalczania. W ostat-
nich latach zakopiańscy radni już 

dziesięć razy odrzucali uchwałę 
antyprzemocową, przez co po-
licja czy ośrodek pomocy spo-
łecznej mają często związa-
ne ręce i nie mogą wystarcza-
jąco pomagać ofiarom przemo-
cy. - Sama pochodzę z rodziny, 
w której dochodzi do przemo-
cy. Wiem, jak ważne jest prze-
głosowanie takiej uchwały. Już 
samo to, że sprawca przemocy 
będzie musiał stawiać się przed 

zespołem interdyscyplinarnym 
raz w miesiącu będzie dla niego 
uciążliwością i zadziała prewen-
cyjnie - mówi Maria Szymańska. 
Dodaje, że nie chodzi o to, aby 
policja i organy samorządu dzia-
łały, gdy dojdzie do wielkiej tra-
gedii, ale aby uprzedzać pewne 
wydarzenia, dawać znać spraw-
com przemocy, że nie mogą czuć 
się bezkarnie.

Paweł Pełka

dokończenie str. 27

STR. 1 Koniecznie trzeba dać zajawkę, może za-
miast Dziadońcynego Smycka: Rabka KASA UTRA-
CONA 
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Gdy trzeba, jest didżejem 
na poroniańskim lecie. 
Zadba o nagłośnienie 
Pucharu Świata w skokach 
narciarskich, albo 
poprowadzi aukcję dzieł 
sztuki i bal charytatywny 
w hotelu „kasprowy”.  

Rafał Gratkowski

W
wolnych chwilach 
DJ Marek rzeźbi, 
gra na gitarze i bu-
szuje w rodzinnych 

Bieszczadach. Wszędzie go pełno, 
bo wraz ze swą ekipą techniczną 
obsługuje festiwale, imprezy ple-
nerowe, hotelowe bale, koncerty 
wielkich i mniejszych gwiazd, im-
prezy sportowe i religijne uroczy-
stości. Firma MW Sound, czyli Ma-
rek Wacławski, działa od 1997 roku.

- Jestem „Kenarowcem”, ale 
wszystko zawdzięczam „Jutrzen-
ce”. Tam mieliśmy pierwszy zespół 
i tam zaczęła się moja muzyczna 
pasja oraz moja wielka przygoda 
z rzeźbą - podkreśla Marek Wa-
cławski. Dodaje, że zespół trzeba 
było nagłośnić, żeby go było dobrze 
słychać na koncertach. I tak powoli 
z muzykowania zrodziła się potrze-
ba budowania zaplecza technicz-
nego dla występujących na scenie. 
Początki były skromne, pierwsze 
imprezy nagłaśniał także na sprzę-
cie z „Jutrzenki”.

Potrzeba zarejestrowania fir-
my pojawiła się w związku z na-
głośnieniem Mszy Świętej z udzia-
łem papieża Jana Pawła II pod Wiel-
ką Krokwią. Potem była praca przy 
Międzynarodowym Festiwalu Folk-
loru Ziem Górskich, Majówce Ta-
trzańskiej, Zakopiańskiej Wiośnie 
Jazzowej, United Europe Jazz Fe-
stival. - Wystartowaliśmy na pa-
pieskiej Mszy św. pod Wielką Kro-
kwią. Od tej pory jesteśmy już ofi-
cjalnie na rynku - podkreśla Ma-
rek Wacławski. Przez te wszystkie 
lata pracował też z gwiazdami pol-
skiej estrady. Wylicza jednym tchem 
ważne dla firmy koncerty Marka 

Marek Wacławski w swoim żywiole - Bal Charytatywny 
Tatrzańskiej Izby Gospodarczej w Hotelu Kasprowy.

człowiek orkiestra
nasi  przedsiębiorcy Marek Wacławski
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Grechuty i Krzysztofa Krawczyka 
w nieistniejącej już sali teatralnej 
w „Morskim Oku”, przy Krupów-
kach. Współpraca ze Stanisławem 
Soyką, Patrycją Markowską, Justy-
ną Steczkowską, Grzegorzem Ha-
lamą i wielu innymi. - Gwiazdy nie-
jednokrotnie zlecają nam kolejne 
zadania, co świadczy o tym, że są 
zadowolone z naszych usług - pod-
kreśla właściciel firmy. 

Marek Wacławski pocho-
dzi z Bieszczad. Jego rodzinna 
miejscowość to Hoczew koło Le-
ska. W podstawówce artystycz-
ne pasje zaszczepił w nim nauczy-
ciel, artysta Zdzisław Pękalski. Pod 
jego okiem zaczął rzeźbić, by po-
tem kontynuować ją w Państwo-
wym Liceum Szkół Plastycznych 
im. A. Kenara w Zakopanem i „Ju-
trzence”. Tu też poznał swą przy-
szłą żonę - Monikę, córkę znane-
go zakopiańskiego artysty Czesła-
wa Jałowieckiego. Po maturze nie 

udało mu się dostać na rzeźbę do 
krakowskiej Akademii Sztuk Pięk-
nych. Odsłużył dwa lata wojska. 
Jednak nawet w mundurze nie za-
pomniał o sztuce. Działał w Zrze-
szeniu Artystów Oficerów. W trak-
cie służby mógł nadal rzeźbić. Po 
wyjściu z wojska studiował na Uni-
wersytecie Marii Curie-Skłodow-
skiej w Lublinie w pracowni rzeź-
by prof. Sławomira Mieleszki. Z dy-
plomem w kieszeni i z poślubioną 
żoną wyjechali w Bieszczady. Pra-
cował tam jako nauczyciel plasty-
ki i muzyki, prowadził dom kultury 
i miał swój zespół muzyczny.  

W 1993 r. powrócił z rodziną 
pod Tatry. Rozpoczął pracę jako na-
uczyciel w „Jutrzence”, w pracow-
ni rzeźby. - Do dziś pracuję jako in-
struktor w „Jutrzence”. Kontakt 
z młodzieżą i rzeźbą to moja od-
skocznia od wyjazdów i wszyst-
kich wydarzeń - dodaje Marek Wa-
cławski. Największe nagromadze-

nie imprez na Podhalu ma latem. 
Obsługuje też ważne wydarzenia, 
koncerty oraz firmowe spotkania 
w Warszawie, Gdańsku, czasem 
nawet za granicą. Podkreśla, że dziś 
na rynku nagłośnieniowym panu-
je zdrowa konkurencja. - Tego tor-
tu dla wszystkich starczy, tak wiele 
dzieje się w naszym rejonie, spoty-
kamy się z wieloma ekipami, cza-
sem jedni drugim pomagają - pod-
kreśla Marek Wacławski. 

Niektórzy w tej branży to 
zresztą jego dawni podopieczni, 
którzy wyszli spod skrzydeł MW 
Sound. Działalność imprezową 
związaną z nagłośnieniem na mo-
ment przerwała pandemia. Wtedy 
też więcej czasu poświęcał rzeźbie. 
Dziś efekty jego artystycznej dzia-
łalności z okresu pandemii oglądać 
możemy na wystawie w Tatrzań-
skim Centrum Kultury „Jutrzenka”, 
którą zorganizowano z okazji 70. 
urodzin placówki. 

umowa deweloperska 
a kredyt

Nabywca zobligowany jest 
do zapłaty uzgodnionej 
ceny, natomiast deweloper 

zobowiązany jest do przeniesienia 
bądź ustanowienia na rzecz kupu-
jącego prawa własności nierucho-
mości po jej wybudowaniu.

Należy pamiętać, że umowa 
deweloperska różni się od umowy 
rezerwacyjnej czy umowy przed-
wstępnej. Umowa rezerwacyjna 
daje możliwość zarezerwowania 
danego lokalu na określony czas, 
przez który deweloper usuwa nie-
ruchomość ze swojej oferty. Może 
zostać podpisana przed uzyska-
niem decyzji kredytowej. W zależ-
ności od zapisów umowy rezer-
wacyjnej, można się z niej wyco-
fać bez konsekwencji finansowych 
dla stron. Natomiast umowa przed-
wstępna zawiera zobowiązanie do 
zawarcia umowy przyrzeczonej 
w przyszłości. Ta ostania nie pod-
lega jednak pod przepisy ustawy 
deweloperskiej, nie jest zawiera-
na w formie aktu notarialnego i nie 
zapewnia ochrony jaką daje umo-
wa deweloperska.

Podpisanie umowy deweloper-
skiej przed uzyskaniem kredytu

W sytuacji, gdy istnieje duże 
prawdopodobieństwo, iż spełnia-
my warunki do uzyskania kredy-
tu, można podpisać od razu umo-
wę deweloperską. Jednakże istot-
ne jest, aby w zapisach umowy de-
weloperskiej zostały zawarte po-
stanowienia dotyczące: możliwo-
ści odstąpienia od umowy, bez do-
datkowych kosztów, ze względu na 
odmowę udzielenia kredytu przez 
bank oraz o konieczności zwro-
tu zadatku uiszczonego przez na-
bywcę.

Zwrot zadatku a negatywna 
decyzja kredytowa

Zadatek stanowi swoistą for-
mę odszkodowania na wypadek 
niewykonania umowy przez jed-
ną ze stron. W takiej sytuacji dru-
ga strona może odstąpić od umo-
wy i zachować zadatek. Chyba, że 
sama go dała, to wtedy może żą-
dać zwrotu sumy dwukrotnie wyż-
szej. Jeżeli umowa została wyko-
nana, zadatek zalicza się na poczet 

umowa deweloperska 
podpisywana jest w formie 
aktu notarialnego 
i wskazuje prawa, a także 
obowiązki stron: nabywcy 
i dewelopera. 

świadczenia strony, która wpłaci-
ła zadatek.

Jeżeli zapis o zwrocie zadat-
ku znalazł się w umowie dewelo-
perskiej, a bank odmówił nabyw-
cy udzielenia kredytu, to jego zwrot 
zależeć może od przyczyn z ja-
kich nabywca nie uzyskał kredytu. 
Sprzedający może zatem zastrzec, 
że zwrot zadatku będzie możliwy, 
jeśli przyczyny odmowy były nie-
zależne od nabywcy i nie wynikały 
z jego zaniedbań. W orzecznictwie 
istnieje również pogląd, iż istnieje 
możliwość umieszczenia w umowie 
zapisu o zwrocie zadatku kupujące-
mu po otrzymaniu odmowy kredy-
tu, bez orzekania o winie.

Jeżeli w umowie nie został za-
warty zapis o zwrocie zadatku, ist-
nieje możliwość rozwiązania umo-
wy, a obowiązek zapłaty sumy dwu-
krotnie wyższej odpadnie. Jednakże 
muszą zostać wykazane i spełnione 
wszystkie przesłanki uzasadniające 
takie rozwiązanie, m.in. fakt, że na-
bywca dokonał  wszelkich niezbęd-
nych działań zmierzających do uzy-
skania kredytu i nie dopuścił się nie-
dbalstwa. Przepisy kodeksu cywil-
nego również wskazują, że to samo 
dotyczy sytuacji, gdy niewykonanie 
umowy nastąpiło wskutek okolicz-
ności, za które żadna ze stron nie 
ponosi odpowiedzialności, albo za 
które ponoszą odpowiedzialność 
obie strony. Innymi słowy, w sytu-
acji gdy nabywca wykazał się na-
leżytą starannością przy wniosko-
waniu o kredyt i spełnił warunki for-
malne, a bank mimo to nie udzielił 
mu kredytu, to nie można przypi-
sać mu za to odpowiedzialności, co 
skutkuje zwrotem wpłaconego za-
datku. Przepis ten dotyczy zarówno 
umowy deweloperskiej, jak i umo-
wy przedwstępnej.

Agata Czarnota  
polsko-amerykańska 

kancelaria prawna  
Tel.:+48 882 157 414 (pl)  Tel.:+1 

312 380 0934 (usa)  
e-mail: biuro@polamlaw.com   

porady prawne

Cytat  tygodnia

Krzysztof Jędrzejowski, 
dyrektor Tatrzańskiego 
Centrum Kultury „Jutrzenka” 
w Zakopanem w czasie 
obchodów 70-lecia tej placówki. 

- Maksyma naszej  
placówki to „Nie bój się swojego 
talentu! Podejmij działanie”.
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Pani Monika Chyc ze swoim psem Apaczem. Jak sama mówi, mimo złej pogody, fajnie się dotlenić, a psa wypro-
wadzić trzeba. Duży szacunek, Pani Moniko! 

lat mija od utworzenia 
Tatrzańskiej  

Izby Gospodarczej.

30

Liczba 

tygodnia

komentarze z internetu

zebrał: pp

Do tekstu pt. „Ściana płaczu” 
o budowie apartamentowca 

przy ul. Witkiewicza 
w Zakopanem.

l Przecież ten budynek jest 
prawie równo z drogą. Czy 

to jest normalne? Urzędnicy nie 
przestrzegają terminów odpowie-
dzi na pisma. I o to chodzi. Tu chy-
ba wszyscy, którzy mają proble-
my z takimi apartamentowcami, 
powinni złożyć pozew zbiorowy 
przeciwko naszej władzy. Gogo

l Jak rządził p. Majcher, to 
zarzucano mu, że pozwala 

deweloperom na wszystko. Co po-
wiecie teraz, zakopiańczycy, gdzie 

deweloperzy wciskają swoje beto-
nowe budowle wszędzie, nie pyta-
jąc, a może pytając, przez kiesze-
nie decydentów i uzyskują pozwo-
lenia na budowanie tam, gdzie ni-
komu się nawet nie śniło? Zako-
pianka

l Podstawowe pytanie to, czy 
budowa jest zgodna z pla-

nem zagospodarowania prze-
strzennego. Jeśli tak, to winą trze-
ba obciążyć tych, którzy te plany 
konstruowali i pozwalali na budo-
wę tego typu obiektów. Jan47

eprasa.pl 91b4336995
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W ciągu godziny ogień zabrał 
dorobek całego życia - groźny  
pożar w Czarnym Dunajcu.

P
ożar wybuchł w sobotę nad ra-
nem, około czwartej - w jednym 
z gospodarstw przy ulicy Kan-
tora w Czarnym Dunajcu. Pło-

mienie bardzo szybko się rozprzestrze-
niły i zajęły znaczną część domu miesz-

kalnego, połączonych z nim zabudowań 
gospodarczych i pomieszczeń zakładu 
stolarskiego. Niestety część produkcyj-
na i jej wyposażenie, które były głów-
nym źródłem dochodu rodziny - spło-
nęły całkowicie.  Na szczęście gospo-
darze zdołali opuścić płonące pomiesz-
czenia i wyprowadzić zwierzęta.

W akcji gaśniczej brało udział kil-
kanaście gaśniczych zastępów OSP 
z terenu niemal całej gminy Czarny 

Dunajec, a także strażacy z nowotar-
skiej Jednostki Ratowniczo-Gaśniczej.

Przyjaciele poszkodowanych go-
spodarzy niemal natychmiast rozpo-
częli organizowanie pomocy finanso-
wej. - Pomóżcie, dobro wraca - apelują 
i zachęcają do wpłat na założoną przez 
siebie „zrzutkę”. Środki pomogą rodzi-
nie odbudować stolarnię i w ten sposób 
odzyskać źródło dochodu i możliwość 
utrzymania się.

- Pomóżmy Przemkowi odbudo-
wać stolarnię, żeby mógł nadal two-
rzyć piękne dzieła, okna, drzwi. Po-
móżmy mu i jego mamie, chociaż w ta-
kim stopniu, na jaki stać każdego z nas, 
żeby w jak najszybszym czasie stanę-
li na nogi - apelują przyjaciele rodzi-
ny. - Pomóż, pamiętaj, że dobro wraca.

Oto link do zrzutki: zrzutka.pl/
j3894a

mk

Okrutny kur
Ogień strawił dorobek życia gospodarzy.
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Urzędnicy z gminy Poronin 
sprawdzają, czy na działce 

na północnych stokach Gubałówki 
w Nowem Bystrem właściciel 
nielegalnie składuje odpady. Sprawę 
badają też Wody Polskie.

O dewastacji na działce w No-
wem Bystrem pisaliśmy kilka 
miesięcy temu. Właściciel na-

wiózł na nią tony gruzu, ziemi, zmienił 
jej ukształtowanie. Jak twierdzą urzęd-
nicy z Zespołu Parków Krajobrazowych 
Województwa Małopolskiego, doszło 
tam do przestępstwa, bo na działce rósł 
chroniony krokus. O sprawie powiado-
miła ich zbulwersowana dewastacją Re-
nata Styrczula, sołtys Nowego Bystrego.  
Urzędnicy z Krakowa złożyli zawiado-
mienie na policji, która do tej pory zaj-
muje się sprawą.

Właściciel działki nie chciał dłużej 
rozmawiać z dziennikarzem TP. Stwier-
dził tylko, że nie złamał prawa, a kroku-
sy na jego działce nigdy nie rosły.

Jak się okazuje, sprawą zajmuje się 
także Urząd Gminy w Poroninie. Nata-
lia Majerczyk z urzędu w Poroninie po-
informowała nas, że wszczęto postępo-
wanie w sprawie nielegalnego składo-
wania odpadów na działce na stokach 
Gubałówki. Anita Żegleń, wójt Poroni-
na, wysłała też pismo w sprawie odpa-
dów, a także prowadzenia wypożyczal-
ni quadów, które mogą generować nad-
mierny hałas i być szkodliwe dla oto-
czenia - do sądeckiej delegatury Woje-
wódzkiego Inspektoratu Ochrony Śro-
dowiska w Krakowie.

Kolejne pisma z prośbą o podjęcie 
działań urzędnicy skierowali na policję, 
do regionalnego dyrektora Lasów Pań-
stwowych w Krakowie i nadzoru bu-
dowlanego.

Sprawą zajmują się też Wody Pol-
skie, przez działkę przebiega bowiem 
potok, który miał zostać zasypany przez 
właściciela działki. Jak zaznacza Mag-
dalena Gala, rzecznik prasowy Wód 
Polskich urząd ten skierował pisma do 
szeregu instytucji z prośbą o zajęcie 
się tą sprawą. Gdy te wszystkie insty-
tucje zbadają sprawę Wody Polskie po-
dejmie działania w sprawie ewentual-
nego zniszczenia brzegu potoku. - Na 
obecnym etapie, po analizie dostępnych 
map topograficznych oraz rozeznaniu 
terenowym nie można jednoznacznie 
stwierdzić pierwotnego przebiegu ko-
ryta potoku oraz czy wykonane nadsy-
pania i trasy do turystyki quadowej in-
gerują w jego przebieg - dodaje rzecz-
nik Magdalena Gala.

pp

dewastacji 
ciąg dalszy

Mieszkanka powiatu 
nowotarskiego myślała,  
że pomaga przyjaciółce  
- straciła 400 złotych.

P olicja zauważa, że schemat dzia-
łania oszustów jest bardzo prze-
widywalny. Zaczyna się od kra-

dzieży konta na portalu społecznościo-
wym, z którego oszuści wysyłają do 

znajomych swojej ofiary prośby o po-
życzkę realizowaną za pomocą kodu 
BLIK. - Przestępcy, podszywając się 
pod właściciela konta, prowadzą luźne 
rozmowy, aby nie wzbudzać ich niepo-
koju. Proszą o kod BLIK na kwotę kil-
kuset złotych, jednocześnie obiecując 
jak najszybszy zwrot pieniędzy. Właści-
ciel rachunku bankowego będąc pewny, 
że pomaga swojemu znajomemu, nicze-
go nie podejrzewając, podaje kod Blik, 

zatwierdza transakcję w aplikacji mo-
bilnej. Po otrzymaniu kodu, oszuści naj-
częściej wypłacają gotówkę z bankoma-
tu w innym regionie kraju lub płacą za 
zakupy w sieci - opisuje metody działa-
nia przestępców podkom. Dorota Gar-
bacz z nowotarskiej policji.

Wedle podobnego scenariusza zo-
stała oszukana mieszkanka powiatu no-
wotarskiego. Kobieta odpowiedziała na 
prośbę swojej znajomej, która poprosi-

ła o krótkoterminową pożyczkę. Twier-
dziła, że z powodu przerwy technicznej 
nie może wybrać pieniędzy ze swoje-
go konta. Prośba nie wzbudziła podej-
rzeń, dlatego poproszona o pomoc ko-
bieta - nie siląc się na dodatkowe wery-
fikacje - przekazała kod Blik a następ-
nie zatwierdziła transakcję w aplikacji 
mobilnej swojego banku. Ten błąd kosz-
tował ją 400 złotych.

mk

blikiem oszukana

Zatrudnimy na stanowisku: 

kierowca-magaZynier  sprZedawca-fakturZysta 
tel. 18 20 145 18, 509 796 566, 506 019 014
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Groźny wypadek w Rdzawce. 
Samochód wpadł  
do głębokiego rowu,  
jedna osoba ucierpiała.

W sobotę, po godzi-
nie ósmej, na dro-
dze łączącej centrum 

Rdzawki z zakopianką kierowca 
auta osobowego stracił panowa-
nie nad kierownicą. Wóz wpadł 
do głębokiego rowu. Siła uderze-
nia była bardzo duża. W samo-
chodzie wypadły szyby. 

 Do wypadku doszło na bar-

dzo stromym odcinku. Na dro-
dze były fatalne warunki. Na-
wierzchnia była pokryta śnie-
giem i lodem.

Jedna poszkodowana oso-
ba została opatrzona przez ze-
spół ratownictwa medycznego. 
Na miejscu przez około godzi-
nę pracowali policjanci i straża-
cy z OSP Rdzawka i rabczań-
skiej Jednostki Ratowniczo-Ga-
śniczej. Ruch odbywał się wa-
hadłowo.

Tekst i fot.:  
Marek Kalinowski

Początek zimy  
w rowie  

Oblodzone górskie drogi - pierwszy atak zimy mieszkańcy Podhala mają za sobą.

Mężczyzna ścigany listem 
gończym wpadł, bo 
awanturował się w restauracji.

Z akopiańscy policjanci 
w miniony weekend za-
trzymali trzy osoby po-

szukiwane przez organy ściga-
nia. Pierwszy z poszukiwanych 
wpadł w Zakopanem w piątek 
po południu na ulicy Szkolnej 
w Zakopanem.  

- Policjanci zatrzymali tam 
39-latka poszukiwanego do od-
bycia kary więzienia. Również 
w piątek policjanci ustalili miej-

sce pobytu kobiety, która poszu-
kiwana była po jej zaginięciu. 
50-latkę, pochodzącą z powiatu 
bocheńskiego, policjanci odna-
leźli na ul. Chramcówki w Zako-
panem - informuje asp. sztab. Ro-
man Wieczorek, rzecznik praso-
wy zakopiańskiej policji.

W niedzielę po godzinie 16 
policjantów wezwano do jed-
nej z restauracji w Kościelisku, 
gdzie pobudzony i agresyw-
ny mężczyzna awanturował się 
z personelem. Podczas legity-
mowania okazało się, że 25-la-
tek z województwa kujawsko-

pomorskiego poszukiwany jest 
na podstawie listu gończego 
i trafi do więzienia.

Policjanci przypominają, że 
aktualne wykazy osób poszuki-
wanych znajdują się na stronach 
internetowych jednostek policji.  
Apelują do osób, które znają 
miejsce pobytu poszukiwanego, 
ukrywającego się przed wymia-
rem sprawiedliwości o powiado-
mienie wskazanej w komunika-
cie jednostki policji lub telefon 
pod numer alarmowy 112. Poli-
cja zapewnia anonimowość.

pp

Wpadł w restauracji
Został zatrzymany  
do kontroli drogowej, 
odpowie za posiadanie 
znacznej ilości narkotyków.

M ężczyzna wpadł w ręce 
policji w nocy z wtor-
ku na środę. Około 

godziny drugiej patrol nowotar-
skich policjantów przejeżdżając 
ulicą Sikorskiego, zwrócił uwagę 
na samochód bmw. Jak się oka-
zało pojazdem kierował 30-letni 
mieszkaniec gminy Nowy Targ. 
Mężczyzna posiadał wszelkie 

wymagane dokumenty, nie figu-
rował też w policyjnej kartote-
ce. Policjanci nabrali jednak po-
dejrzeń, bo ich uwagę zwróciło 
bardzo nerwowe zachowanie kie-
rowcy. Wkrótce wyszedł na jaw 
powód niepokoju. Podczas prze-
szukania okazało się, że w kie-
szeniach mężczyzna miał narko-
tyki, zapakowane w foliowe wo-
reczki. - Łącznie funkcjonariu-
sze zabezpieczyli ponad 90 gra-
mów marihuany oraz ponad 40 
gramów mefedronu - informuje 
podkom. Dorota Garbacz z no-
wotarskiej policji.

30-latek trafił na komendę, 
gdzie pobrano mu krew do bada-
nia. Śledczy chcieli się upewnić, 
czy 30-latek nie kierował bmw 
pod wpływem środków odurza-
jących. Nazajutrz mężczyzna 
usłyszał w prokuraturze zarzuty 
posiadania znacznej ilości środ-
ków odurzających. Grozi mu od 
roku do 10 lat więzienia. - Jako 
środek zapobiegawczy prokura-
tor zastosował wobec podejrza-
nego policyjny dozór oraz zakaz 
opuszczania kraju - podsumo-
wuje rzecznik policji.

mk

Narkowóz
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Kochał narty, pływanie, 
jest zapalonym 
wędkarzem. Gdyby 
jeszcze mógł chodzić.

B
ogusław Wojtas skoń-
czył właśnie 60 lat. Za-
wsze był ruchliwym 
człowiekiem. Nawet po 

tym, gdy jako piętnastolatek do-
znał upiornego wypadku na nar-
tach, nie poddawał się, choć zła-
mał kręgosłup, biodro i miedni-
cę. Przez dziwięć miesięcy nie 

wstawał z łóżka, potem dopiero 
musiał zacząć uczyć się chodzić. 
Kulał, ale chodził.

- W szpitalu na Szaserów 
w Warszawie profesor mi po-
wiedział: dokąd chodzisz na 
własnych kościach, to chodź. Bo 
jak zrobimy operację biodra, to 
za 5-10 lat trzeba będzie je wy-
mieniać od nowa. Wtedy była 
zupełnie inna technika - wspo-
mina, siedząc na inwalidzkim 
wózku. Nikt nie mógł wówczas 
przewidzieć, że operacja biodra 
może mieć tak zaskakujące na-
stępstwa.

 Ta bakteria
Nowotarżanin od dziecka. 

Z zawodu jest elektrykiem. Pra-
cował w NZPS-ie aż do plajty 
kombinatu. Wtedy dostał rentę, 
bo nadal kulał. Nie chciał jed-
nak siedzieć w domu. Poszedł 
do urzędu pracy szukać zajęcia. 
Okazało się, że znalazł zatrud-
nienie na miejscu. I tak został na 
długie lata urzędnikiem. Przed 
rokiem musiał jednak wrócić na 
rentę. W międzyczasie miał trzy 
zawały, ostatni we wrześniu mi-
nionego roku. Pracowałby dalej, 
gdyby nie ta amputacja.

Najgorsze zaczęło się, gdy 
w lipcu zeszłego roku zaczęła 

mu puchnąć noga. Lekarze do-
szukiwali się zapalenia żył, robi-
li próby, badania, ale nic nie wy-
chodziło. W końcu poszedł do 
szpitala na tydzień. 

- Lekarze stwierdzili, że 
mam jakąś beztlenową bakte-
rię. Ponoć można się nią zara-
zić tylko podczas operacji bio-
dra - wspomina Bogusław. - A ja 
przeszedłem dwie. Najpierw 
w wieku trzydziestu lat to moje 
biodro tak dawało się we znaki, 
że poszedłem na operację. I dłu-
go było wszystko w porządecz-
ku. Ale jak kilka lat temu jecha-
łem do pracy, wsiadłem do sa-
mochodu, jakoś się tak przekrę-
ciłem i poczułem, że biodro mi 

pękło. Kiedy mnie zarazili tą 
bakterią? Przy pierwszej opera-
cji czy drugiej? Nie wiem. Ja ją 
mogłem nosić cały czas, nawet 
do dzisiaj. Mogła nawet nie ode-
zwać się przez całe moje życie. 
Ale się uaktywniła... - dodaje.

dorota mieszkania nie 
doczekała

Tymczasem prawa stopa 
puchła coraz bardziej, a leka-
rze w Nowym Targu nie dawali 
większych szans na jej uratowa-
nie, radzili amputację. Ale Bo-
gusław wydzwaniał po szpita-

lach, szukając ratunku i tak do-
stał się do Wrocławia. Udało się 
wyleczyć i zwalczyć bakterię. 
Mimo że staw skokowy w feral-
nej stopie trochę był zdeformo-
wany, to dało się chodzić. Jednak 
przyszedł kolejny cios. Jeszcze 
gdy był we Wrocławiu, zmarła 
Dorota, jego partnerka, z którą 
byli razem od 25 lat. Parę tygo-
dni wcześniej cieszyli się razem 

z mieszkania, które miał dostać 
z rządowego programu.   

Po dwóch tygodniach wy-
szedł ze szpitala. Wydawa-
ło się, że już wszystko jest do-
brze. W kwietniu jednak zaczę-
ła go boleć lewa noga. Gdy poje-
chał znów do Wrocławia, okaza-
ło się, że te same antybiotyki już 
nie pomagały. Nie dało się ura-
tować lewej nogi. W lipcu tego 
roku najpierw ucięli stopę. Jak 
tłumaczyli Bogusławowi - by 
„zeszła” bakteria. Tydzień póź-
niej cięli jeszcze raz, poniżej ko-
lana.

- Na początku było tragicz-
nie - wspomina. - Nie dość że 
bolało, to ja siadałem psychicz-
nie. Człowiek był całe życie ak-
tywny, a tu nogę amputują. Ani 
chodzić, ani robić. Mam rehabi-
litację, ale zamawiam prywat-
nie, bo na kasę chorych to trze-
ba czekać miesiącami. Potrzebu-
ję tego, bym mógł zacząć cho-
dzić o kulach. Ale na razie nie 
potrafię wstać. Jak mi pienię-
dzy starczy, to czasem dwa razy 
w tygodniu wołam rehabilitanta. 
Powinien być u mnie codzien-
nie, ale nie stać mnie. Przecież 
dostaję 2800 zł renty. Tylko na 
mieszkanie muszę wydać 1700 
zł. Bo to z programu rządowe-
go. Mimo zapewnień, wycho-
dzi bardzo drogo. Ale przecież 
gdzieś muszę mieszkać - dodaje.

I tak 60-letni Bogdan nie 
poradziłby sobie, gdyby nie po-
magała mu finansowo mama. 
A przecież ona sama ma... 82 
lata. Szczęście w nieszczęściu, że 
w bloku jest winda. Dzięki temu 
jest w stanie wyjechać na wóz-
ku choćby na zakupy do pobli-
skiego sklepu. Stara się w ZUS 
o pierwszą grupę inwalidzką, ale 
dopiero kompletuje dokumenta-
cję. Potem będzie mógł też sta-
rać się o jakiś zasiłek. 

uziemiony
Bogusław patrzy na kikut 

zwisający bezładnie pod kola-
nem. Kiedyś była tam noga, któ-
ra dawała mu poczucie wolności 
i sprawności. Przecież należał 
do WOPR-u, był kandydatem 
do GOPR-u, ale przysięgi już, 
ze względu na stan zdrowia, nie 
złożył. Prowadził aktywny tryb 
życia. Jeździł na rowerze, kochał 
narty, chodził po górach.

- Teraz jestem uziemio-
ny - mówi cichym głosem, pa-
trząc na Tatry, których panora-
mę widać z jego okna. - Próbu-
ję uzbierać na protezę. Ale ona 
kosztuje 28 tysięcy. Ma być taka, 
że będę mógł normalnie cho-
dzić - dodaje z nadzieją.

Na razie podczas interneto-
wej zrzutki udało się uzbierać ja-
kieś siedem tysięcy złotych. 

Tekst i fot.: 
Józef Figura

Na własnych kościach

Bogusław Wojtas zbiera pieniądze na protezę.

Poznaj nas:
Polskie koleje linowe S.A. są liderem wśród 

operatorów kolei linowych w Polsce.
jednym z największych pracodawców na Podhalu, 

zatrudniającym ponad 400 osób.
Dołącz do nas! 

Obecnie poszukujemy osób na stanowisko:

Co będzie należeć do Twoich obowiązków:
l Współodpowiedzialnośæ za całokształt pracy kolei i organizację pracy 

podległych pracowników, właściwą obsługę urządzeń technicznych oraz 
za stan obiektów i urządzeń kolei zapewniający pełne bezpieczeństwo 
pasażerów i załogi,

l Ścisła współpraca z Kierownikiem Kolei w zakresie organizacji, kierowania, 
kontroli i nadzoru – w następujących obszarach:

 - spraw osobowych i rozliczania czasu pracy pracowników,
 - gospodarki materiałowej, magazynowej, paliwowo-energetycznej,
 - majątku trwałego i jego efektywnym wykorzystania,
 - gospodarki terenami będącymi własnością i w posiadaniu jednostki,
 - działalności przewozowej (handlowej),
 - kontroli technicznej obiektów i urządzeń KL, przeglądów, utrzymania 

i napraw obiektów i urządzeń KL oraz pomocniczych, wykonywanych 
zarówno siłami własnymi jak i przez obcych wykonawców,

 - bezpieczeństwa i higieny pracy, ochrony przeciwpożarowej,
 - dbania o dokształcanie i doskonalenie zawodowe 

podległych pracowników.
Czego oczekujemy?
l Wykształcenia min. średniego technicznego,
l Zdolności organizacyjnych, kierowniczych, umiejętności zarządzania dużą 

grupą pracowników,
l Mile widziane posiadanie specjalistycznych uprawnień: TDT, SEP itp.
l Mile widziane doświadczenie w pracy na stanowisku 

o podobnym charakterze,
l Proaktywnego podejścia do powierzonych zadań, dobrej organizacji pracy,
l Umiejętności pracy zespołowej, pracy pod presją czasu i radzenia sobie 

ze stresem,
l Umiejętności praktycznej obsługi komputera w zakresie pakietu MS Offi ce 

(Word, Excel). 
Co otrzymasz:
l Zatrudnienie na podstawie umowy o pracę,
l Atrakcyjne wynagrodzenie,
l Szeroki pakiet benefi tów:
 u Ubezpieczenie na życie fi nansowane przez Pracodawcę,
 u Karty Rodzinne uprawniające do zniżek na produkty i usługi 

w ośrodkach PKL,
 u Dodatkowe świadczenia socjalne.

Aplikacje prosimy przesyłaæ na adres rekrutacja@pkl.pl 
z dopiskiem: „Pkl Zastępca kierownika Palenica”

Informujemy, że skontaktujemy się z wybranymi kandydatami.
Prosimy o dopisanie oświadczenia o wyrażeniu zgody na przetwarzanie 

danych osobowych.

ZASTÊPCA KIEROWNIKA 
OśrODkA Pkl PAleniCA

miejsce pracy:  Szczawnica

pkL Horeca sp. z o.o. jest spó³k¹ 
wchodz¹c¹ w sk³ad grupy pkL.

Jednym z najwiêkszych pracodawców na podhalu, 
zatrudniaj¹cym ponad 300 osób.

 

do³¹cz do nas! 
obecnie poszukujemy osób na stanowisko:

opis stanowiska:
l Organizacja pracy w restauracji i punktach gastronomicznych,
l Bie¿¹cy nadzór nad funkcjonowaniem restauracji oraz punktów 

gastronomicznych
l Nadzór nad jakością wydawanych dań,
l Bieżąca kontrola zamówień i kosztów,
l Tworzenie i planowanie grafi ków, kontrola czasu pracy,
l Proponowanie i wdrażanie nowych rozwiązań, raportowanie,
l Organizacja pracy w³asnej i zespo³u,
l Zapewnienie najwyższej jakości obsługi gości,
l Utrzymanie standardów fi rmy i dbanie o pozytywny wizerunek 

Grupy Kapita³owej.

wymagania:
l Doświadczenie zawodowe na podobnym stanowisku,
l Znajomośæ systemów operacyjnych w dziale gastronomii 

będzie dodatkowym atutem,
l Umiejętnośæ zarządzanie zespołem,
l Umiejętnośæ pracy pod presją czasu,
l Komunikatywnośæ i wysokie umiejętności interpersonalne,
l Wysoka kultura osobista,
l Znajomośæ zagadnień gastronomicznych,
l Dyspozycyjnośæ i zaangażowanie, Innowacyjnośæ, kreatywnośæ 

i pomysłowośæ.
oferujemy:
l Zatrudnienie: umowa o pracę lub kontrakt B2B,
l Możliwośæ zdobywania doświadczenia w rozwijającej 

się fi rmie,
l Ciekawą pracę w pełnym pasji zespole,
l Atrakcyjne wynagrodzenie plus system premiowy.

Aplikacje  zawierające CV prosimy przesyłaæ na adres: 
rekrutacja@pkl.pl z dopiskiem: �kierownik sZcZawnica�

Informujemy, że skontaktujemy się z wybranymi kandydatami.
Prosimy o dopisanie oświadczenia o wyrażeniu zgody na 

przetwarzanie danych osobowych.

ZastÊpca kierownika 
gastronomii

miejsce pracy:  szczawnica

Pomożecie? Bogusław Wojtas zbiera na protezę na internetowej 
zbiórce: https://www.mammoc.pl/boguslaw-wojtas

Wpłat możesz dokonywać również za pomocą tradycyjnego 
przelewu na numer konta:

54 1240 5136 1111 0000 5216 5634 

eprasa.pl 91b4336995
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Łączy Kraków 
z Zakopanem, przecina 
Rówień Krupową,  
galerię przy oczku 
wodnym na Krupówkach 
i urząd miasta,  
celując w Giewont.

Z 
okazji 550. rocznicy uro-
dzin Mikołaja Koperni-
ka w Zakopanem powstał 
znak krakowskiego po-

łudnika zerowego. Symboliczny 
medalion przed urzędem miasta 
i budynek obserwatorium astro-
nomicznego w Krakowie dzieli 
dystans nieco ponad 85 km.

- Tak się szczęśliwie dla Za-
kopanego zdarzyło, że południk 
przebiega przez najpiękniejszy 
teren, jakim jest Rówień Krupo-
wa, napis „Zakopane”, przy któ-
rym turyści sobie robią zdjęcia. 
I przez salę, w której podejmuje 
się najważniejsze dla miasta de-
cyzje. Nie wiem, czy ma wpływ 
na atmosferę dyskusji, ale tędy 
przechodzi - podkreślił Leszek 
Dorula, burmistrz Zakopanego, 
przy okazji odsłonięcia połu-
dnika krakowskiego. Wydarze-
nie uświetniły wykłady „Kra-
kowski Południk Zerowy, czy-
li Południk Kopernika” Mariu-
sza Meusa i „Polskie Greenwich 
u stóp Giewontu” Janusza Nice-
wicza.

Mariusz Meus, zwany „Pa-
nem Południkiem”, przypo-
mniał, że południków mamy 

Południk kopernikański

Południk krakowski przecina Rówień Krupową i urząd miasta.

O historii południka krakowskiego opo-
wiada „pan południk” - Mariusz Meus.

Poniżej kolejny list otwarty 
słynnego trenera narciarskiego 
edwarda Budnego do Adama 
Małysza, prezes Polskiego 
Związku Narciarskiego.

S zanowny Panie Prezesie Pol-
skiego Związku Narciarskiego, 
miał  Pan być mężem opatrz-

nościowym polskich skoków narciar-
skich i kombinacji norweskiej. Urzę-
dujący wówczas prezes Apoloniusz 
Tajner zatrudnił Pana w 2016 roku na 
pełnym dyrektorskim etacie, z pensją 
i apanażami przysługującymi dyrek-
torowi. Ponadto od prezydium głów-
nego zarządu PZN otrzymał Pan zgo-
dę na zawieranie prywatnych umów 
sponsorskich między innymi z firmą 
Red Bul. Z chwilą objęcia funkcji pre-
zesa w 2022 roku nie zrezygnował 
Pan z reklamowania firmy Red Bul, 
chociaż wiadomo, że napoje tej fir-
my są ujęte w indeksie sław medycz-
nych z przeciwwskazaniem do spo-
żywania, szczególnie wśród młodzie-
ży i to w ogóle Panu nie przeszkadza.

Staje Pan przed kamerą i tym 
samym zachęca młodzież do spo-
żywania napoju tej firmy, która głosi 
„Red Bul doda Ci skrzydeł”. Dotych-
czasowe, już przeszło 7-letnie wdra-
żanie Pana idei w skokach narciar-
skich i kombinacji norweskiej ponio-
sło klęskę. Od objęcia funkcji dyrek-
tora PZN w 2016 r. skład naszej ka-
dry w skokach narciarskich jest taki 
sam - Stoch, Żyła, Kubacki, Kot, Mu-
rańka, a ubył Hula i Ziobro i nic się 
nie zanosi, aby na Igrzyskach Olim-

pijskich w 2026 r. któryś z naszych 
młodych, podobno wielce utalen-
towanych skoczków, zastąpił  „sta-
rych mistrzów”.

Tu nie rozchodzi się o samo za-
stąpienie wyżej wymienionych mi-
strzów, ale o reprezentowanie w dal-
szym ciągu tak wysokiego poziomu, 
jaki reprezentują wymienieni mistrzo-
wie. O zgrozo, a teraz zajął się Pan 
„uzdrawianiem” następnej konkuren-
cji w naszym kraju, a mianowicie bie-
gów narciarskich. W tym celu zorga-
nizował Pan wraz z dr. ortopedą Sta-
nisławem Szymanikiem, w-ce pre-
zesem PZN, samozwańczym, ponoć 
wybitnym ekspertem biegów narciar-
skich, konferencję poświęconą roz-
wojowi biegów narciarskich. Konfe-
rencja odbyła się w Szczyrku 10-12 li-
stopada. Jak chce Pan uzdrawiać bie-
gi narciarskie nie zapraszając na nią 
między innymi Justyny Kowalczyk, 
jej trenera Aleksandra Wierietelne-
go, nie wspominając o mojej skrom-
nej osobie.

Panie Adamie, zapomina Pan, 
czy po prostu nie wie, że to Justyna 
Kowalczyk przy współpracy z  trene-
rem  Aleksandrem Wierietelnym do-
prowadzili Izabelę Marcisz i Monikę 
Skinder do mistrzowskich tytułów 
na juniorskim czempionacie świa-
ta.  Metody treningowe są ogólnie 
znane i nie trzeba Martina Perssona, 
szwedzkiego trenera (pracującego na 
pełny etat w szkole w Szwecji), a u 
nas zdalnie, nie znającego polskich 
realiów. Po pierwsze nie da się wdro-
żyć szwedzkiego systemu szkolenia 

W miniony weekend 
w powiecie tatrzańskim doszło 
do czterech kolizji.

T atrzańscy policjanci odno-
towali cztery kolizje, w któ-
rych na szczęście nie było 

ciężko rannych osób. Na Parda-

łówce w Zakopanem w niedzielę 
po południu audi z wypożyczal-
ni wjechało na chodnik i latarnię. 
Kierujący nim turysta z Bliskie-
go Wschodu tłumaczył policjan-
tom zakopiańskiej drogówki, że 
chciał w ten sposób uniknąć na-
jechania na tył poprzedzającego 
go auta. Nikt na szczęście nie zo-

stał ranny. Policjanci ukarali kie-
rowcę mandatem.

Policjanci apelują o ostroż-
ność. W najbliższych dniach 
spodziewane są opady śniegu. 
Do Zakopanego trzeba przyjeż-
dżać samochodami z zimowy-
mi oponami.

pp

Tylko w zimówkach

REKLAMA

Redakcja zastrzega sobie możliwość 
dokonywania skrótów w listach.

w Polsce. Nie pozwalają na to ani wa-
runki klimatyczne, ani kultura i trady-
cja uprawiania biegów narciarskich.

W szwedzkim systemie szkole-
nia dominuje indywidualizacja tre-
ningu. W naszym kraju potrafimy  
doprowadzić młodzież uprawiającą 
biegi narciarskie do wysokiego po-
ziomu międzynarodowego, a trud-
ności z  osiąganiem dalszego po-
stępu zaczynają się z chwilą przej-
ścia z rywalizacji juniorskiej do rywa-
lizacji wśród seniorów i tu zaczyna 
się Pana rola jako prezesa PZN, od-
powiedzialnego za sport wyczyno-
wy. Jedną z przyczyn takiego sta-
nu, który Pan zastał, są przestarza-
łe struktury Polskiego Związku Nar-
ciarskiego, które charakteryzują się, 
że posiadamy bogaty związek nar-
ciarski, dysponujący 40 mln złotych 
rocznie i siermiężnymi klubami. Na 
Pana zarzuty, że nie nadążam, odpo-
wiem krótko - Pan odleciał, nie licząc 
się z obecnymi realiami. Na potwier-
dzenie moich słów czytelnik może się 
zapoznać ze zdjęciami z portali me-
diów społecznościowych, na których 
Pan wraz z sekretarzem PZN Janem 
Winklem zastępują słupy reklamo-
we, a trener kadry w skokach nar-
ciarskich mężczyzn Thomas Turnbi-
chler, zamiast w skupieniu i bez roz-
głosu wykonywać swoją prace, to 
każe nam podziwiać jakie sielanko-
we życie prowadzi w Grodzie Kra-
ka. Ze sportowym pozdrowieniem

edward budny

nieskończenie wiele. Ten kra-
kowski jest jednym z najstar-
szych południków zerowych, 
fundamentalnych dla świata. Po-
jawił się na kartach dokumentów 
w 1379 roku. Rewolucja helio-
centryczna dokonała się na tym 
południku, dlatego nazywany 
jest południkiem Kopernika.

- Południków znanych, fun-
damentalnych i bazowych, ze-
rowych na całym świecie jest 
mnóstwo - mówi Mariusz Meus. 
- W zależności od zadań do któ-
rych służyły. Sam naliczyłem 
ponad 120 południków. Londyn 
ma ich dziewięć, a Waszyngton 
cztery południki zerowe z róż-
nych okresów historii.

„Pan Południk” przypomi-
na, że gdy Kopernik zjawił się 
w Krakowie, by studiować na 
ówczesnej Akademii Krakow-
skiej, nie trafił w pustkę. Na 
uczelni prężnie działała astro-
nomia, a naukowcy używali już 
południka krakowskiego do obli-
czeń astronomicznych. W Hisz-
panii król Alfons X Mądry po-
stanowił zrobić porządny spis 
ruchu planet. By wiedzieć, któ-
rego dnia, o której godzinie wzej-

dzie Jowisz, kiedy nastąpi druga 
faza księżyca, itp. Stworzono ta-
blice alfontyńskie. Ułożono je na 
czas południka w Toledo. W Pol-
sce godziny trzeba było przeli-
czać na czas polski. To stwarza-
ło problemy, dlatego postanowio-
no opracować tablice ruchu pla-
net na południk krakowski. Ko-
pernik dzięki temu miał gotowe 
podwaliny do swej pracy „O ob-
rotach sfer niebieskich”.

- Obserwując zachody 
i wschody księżyca w Krakowie 
i Fromborku, gdzie prowadził 
większość obserwacji, stwier-
dził, że oba miasta leżą na jed-
nym południku. I wszystko wy-
liczał na południk krakowski. 
Uwiecznił w ten sposób połu-
dnik krakowski w największym 
bodaj dziele nauki w historii 
naszego kraju - podkreśla Ma-
riusz Meus.

Południki to linie proste łą-
czące północ z południem. Nie-
które wyznaczano do specjal-
nych celów. Południk krakowski 
to jeden z najbardziej wyjątko-
wych na świecie. Od południka 
zerowego, który dzieli kulę ziem-
ską na półkulę wschodnią i za-
chodnią liczona jest długość geo-
graficzna.

- Jest słynny południk Gre-
enwich w Londynie, południk 
paryski oraz waszyngtoński - 
geodeci i astronomowie w USA 
są dumni, że nie musieli korzy-
stać z brytyjskiego, po zerwaniu 
kolonialnych kontaktów. Na ma-
łej japońskiej wyspie wytyczono 

Południk Przyjaźni. Mieszkań-
cy szukali jakiejś turystycznej 
atrakcji. Jeden z geodetów za-
uważył, że przez wysepkę prze-
biega południk o długości geo-
graficznej wyrażonej kolejny-
mi cyframi 123 stopnie 45 mi-
nut 6,789 sekundy kątowej. Za-
pomniana przez Boga wysep-
ka na samym końcu archipelagu 
japońskiego dziś jest znana, od-
bywają się tu zloty miłośników 
astronomii, geografii, urządzane 
są festiwale. Dzięki południko-
wi. W Bydgoszczy mamy też po-
łudnik, który jest atrakcją tury-
styczną, przebiega przez rynek, 
jest w nocy podświetlany - „Pan 
Południk” prezentował w trakcie 
wykładu kolejne słynne w świe-
cie południki.

Przypomniał, że w Kościele 
św. Mikołaja przy ulicy Koperni-
ka w Krakowie pracował Stani-
sław Pudłowski, krakowski pro-
fesor astronomii i fizyki. - To on 

150 lat przed paryską akademią 
nauk wymyślił metr. Żartuje-
my w Krakowie, że Francuzów 
w postaci króla Henryka Wale-
zego nauczyliśmy używać toa-
lety i widelca, a kolejnych na-
uczyliśmy odległości mierzyć 
metrem - dodał Mariusz Meus.

Przedstawił też postać Jana 
Śniadeckiego, któremu zawdzię-
czamy powstanie pierwszego 
państwowego obserwatorium 
astronomicznego w Krakowie. 
Dziś to Kolegium Śniadeckie-
go. Obserwatorium wyznaczyło 
oficjalnie ostateczny przebieg 
południka krakowskiego. Stąd 
nadawano słynny sygnał połu-
dnia, emitowany w Polskim Ra-
diu do 1984 roku.

Janusz Nicewicz z obserwa-
torium astronomicznego w Nie-
połomicach opowiedział licznie 
zebranej w sali obrad młodzieży, 
jak od obserwacji Kopernika do 
Einsteina i współczesnych zmie-

niało się nasze pojęcie wszech-
świata. Przybliżył też postać Ka-
zimierza Kordylewskiego, które-
go imię nosi Młodzieżowe Ob-
serwatorium Astronomiczne 
w Niepołomicach. Odkrywca 
księżyców pyłowych, które krą-
żą wokół ziemi, swe badania pro-
wadził w Zakopanem i Tatrach, 
m.in. na Kasprowym Wierchu.

Uczestnicy wydarzenia mo-
gli także zobaczyć wystawę 
sprzętu geodezyjnego z XX-XXI 
wieku. Podhalańscy geodeci sym-
bolicznie wytyczyli kontynuację 
linii krakowskiego południka ze-
rowego na Równi Krupowej przy 
napisie „ZAKOPANE”.

Pół wieku temu przy urzę-
dzie miasta, niemal dokładnie na 
południku krakowskim z okazji 
500-lecia urodzin Mikołaja Ko-
pernika ustawiona została rzeź-
ba „Orbity” autorstwa Henry-
ka Burzca.

Tekst i fot.: Rafał Gratkowski
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Turysta dziwi się wycince 
świerków w Dolinie Olczyskiej. 
Tatrzański Park Narodowy 
twierdzi, że to drzewa 
zaatakowane przez kornika.

J
eden z turystów w cza-
sie spaceru po Dolinie Ol-
czyskiej sfotografował wy-
cięte świerki. - Te drzewa 

wyglądają na zdrowe, nie rozu-

miem dlaczego zostały wycięte 
na chronionym przez TPN tere-
nie - dziwi się turysta.

O sprawę zapytaliśmy TPN. 
Jak tłumaczy Krystyna Babu-
la, główny specjalista z Dzia-
łu Ochrony Przyrody i Zespo-
łu Ochrony Ekosystemów Le-
śnych w TPN, od dłuższego cza-
su drzewostany świerkowe ule-
gają zamieraniu nie tylko w Ta-
trach, ale w całych Karpatach 

Dlaczego park  
wyciął drzewa

Drzewa wycięte w Dolinie Olczyskiej

A może taki stadion,  
panie burmistrzu?

Takie hasło pojawiło się 
w niedzielę m.in. na budynku 
Urzędu Miasta w Zakopanem.

19 listopada to Między-
narodowy Dzień Za-
pobiegania Prze-

mocy wobec Dzieci. W tym 
dniu w wielu miastach w Pol-
sce z inicjatywy Fundacji  
Dajemy Dzieciom Siłę zosta-
ły podświetlone na czerwono 
budynki. Akcja widoczna była 
także na Podhalu - w Zakopa-

nem, w Nowym Targu i w Rab-
ce-Zdroju.

Bo przemoc wobec dzie-
ci to nadal poważny problem, 
także na Podhalu, o czym naj-
lepiej wie Fundacja PoWer 
z Ludźmierza, która pomaga 

Dzieciństwo bez przemocy!

Ten napis na zakopiańskim urzędzie miasta ma nieco ironiczny wydźwięk. Jak wiadomo, Zakopane jest jednym z niewielu miast 
w Polsce, którego radni nie przyjęli uchwały antyprzemocowej.

Licealiści sprawdzili celność oka na laserowej strzelnicy „Sokoła”.

Niecodzienni, uzbrojeni goście 
pojawili się u „Balzera”.

I nstruktorzy Towarzystwa 
Gimnastycznego „Sokół” 
Gniazdo Zakopane odwie-

dzili we wtorek Liceum Ogól-
nokształcące im. Oswalda Balze-
ra. Była pogadanka na temat bro-
ni oraz strzelectwa. Ratowniczka 
przeprowadziła kurs udzielania 
pierwszej pomocy przedmedycz-
nej, a na sali w przyziemiu urzą-
dzono trening strzelania do tar-
czy. Bez obaw, pociski nie naro-
biły żadnej szkody licealnym mu-

rom - instruktorzy przywieźli do 
szkoły karabinek i pistolet wraz 
z systemem laserowej strzelni-
cy. Komputerowy program liczy 
amunicję i pokazuje nasze trafie-
nia do tarczy. Każdy uczeń mógł 
wystrzelić pięć wirtualnych po-
cisków w dwie tarcze strzeleckie. 
- Do szkół jeździmy z tą bronią, 
natomiast na ostre strzelanie za-
praszamy młodzież i starszych 
do naszej strzelnicy w siedzibie 
„Sokoła” - mówi Tadeusz Szo-
stak, naczelnik zakopiańskiego 
„Sokoła”. 

Tekst i fot.: Rafał Gratkowski

Wschodnich. Powodów jest kil-
ka. Jedną z głównych przyczyn 
są wiatry halne i wzrost liczeb-
ności kornika drukarza, którymi 
dotknięte są świerczyny nie tyl-
ko w Tatrach, ale i na innych ob-
szarach ich występowania.

Na obszarach objętych 
ochroną czynną na bieżąco usu-
wa się drzewa zaatakowane przez 
kornika. W miejsce rozpadają-
cych się świerczyn wprowadzane 
są takie gatunki jak jodła i buk, 
które są odpowiednie dla danego 
terenu i w przyszłości zapewnią 
większą stabilność drzewosta-
nów dolnoreglowych. Na obsza-
rach ochrony ścisłej nie są pro-
wadzone żadne tego typu działa-
nia. - Drzewa w Dolinie Olczy-
skiej, która znajduje się w stre-
fie ochrony czynnej, zostały usu-
nięte z wyżej opisanych powo-
dów. Drewno to może wydawać 
się zdrowe, jednak kora na usu-
niętych sztukach oraz gałęzie 
mają widoczne ślady żerowania 
kornika drukarza, co uzasadnia-
ło ich wycięcie - dodaje Krysty-
na Babula.

pp

Burmistrz Zakopanego 
Leszek Dorula zapowiedział, 
że władze poszukają 
miejsca na piłkarski stadion 
w Zakopanem. Klub KS 
Zakopane podpowiada, jak 
taki stadion mógłby wyglądać.

P rzy ul. Orkana trwa budo-
wa miejskiego stadionu. 
Będzie on jednak głów-

nie służył lekkoatletom, boisko 
piłkarskie będzie zbyt małe, 
aby rozgrywać tam mecze na-

wet A klasy. Środowiska piłkar-
skie protestowały przeciwko ta-
kiemu rozwiązaniu, tłumacząc, 
że piłka nożna jest zdecydowa-
nie najpopularniejszym sportem 
wśród młodzieży.

To właśnie młodzieżowe 
drużyny KS Zakopane odnoszą 
duże sukcesy. Burmistrz Leszek 
Dorula, odpowiadając na te pro-
testy, zapowiedział, że miasto 
poszuka terenów poza centrum 
na budowę stadionu piłkarskie-
go. Teraz przedstawiciele klubu 
KS Zakopane przygotowali z po-

mocą sztucznej inteligencji wi-
zualizacje, jak taki stadion mógł-
by wyglądać.

- Myślę, że temat jest ważny 
społecznie i warto przypominać, 
kiedy tylko można, o tym, że jest 
zapotrzebowanie na taki obiekt 
stricte piłkarski, gdyż jak wie-
my, budowany stadion miejski 
na Orkana nie będzie się nada-
wał do rozgrywania meczów 
w 11-osobowych składach - tłu-
maczy Łukasz Piekarczyk, pre-
zes KS Zakopane.

pp

takim dzieciom. Niepokojące 
są też ogólnopolskie statysty-
ki, co trzecie dziecko w Polsce 
doświadcza przemocy fizycznej  
lub psychicznej.

Akcja „Dzieciństwo bez 
przemocy” to manifest 16 wio-
dących polskich organizacji, 
zrzeszonych w Krajowej Ko-
alicji na rzecz Ochrony Dzie-
ci. Wśród nich jest także podha-
lańska Fundacja PoWer, za spra-
wą której w niedzielę budyn-
ki w trzech naszych miastach 
zostały podświetlone, za zgodą 
samorządów.

Szczególną wymowę ma 
podświetlony na czerwono zako-
piański magistrat. Jak wiadomo, 
Zakopane jest jednym z niewielu 
miast w Polsce, którego radni nie 
przyjęli uchwały antyprzemoco-
wej, co skutkuje m.in. tym, że nie 
funkcjonuje tu w pełni Niebie-
ska Karta, pomagająca skutecz-
nie pomagać ofiarom przemocy. 
Czyżby to było więc jakieś świa-
tełko w tunelu?

bz

To już pewne. TVP zorganizuje 
w Zakopanem  
Sylwestra Marzeń.

W ładze Zakopanego pod-
pisały w poniedziałek 
umowę z TVP doty-

czącą użyczenia Równi Krupo-
wej pod budowę sylwestrowej 
sceny. Wcześniej TVP ogłosi-
ła przetargi m.in. na sylwestro-

wą scenografię, ale w specyfi-
kacjach zastrzegano, że miej-
sce imprezy może się zmienić. 
Ostatecznie jednak kolejny raz 
Sylwester Marzeń odbędzie się 
w Zakopanem.

Lista wykonawców nie jest 
na razie znana, ale pewnie bę-
dzie podobna do tej z poprzed-
nich lat.

pp

Będzie Sylwester Marzeń

eprasa.pl 91b4336995



47/20238

REKLAMA

ReGION/NOWy TARG

Lenka Cholewa  
ze Stryszawy nie boi się 
bólu, ale z nadzieją czeka  
na kolejne zabiegi.

H istorię Lenki Cholewy 
opisywaliśmy w Tygo-
dniku Podhalańskim już 

w 2014 roku. Wówczas dziew-
czynka miała miesiąc i brak ko-
ści piszczelowych. Urodziła 
się z końskoszpotawym ukła-
dem nóżek (Tibal Hemimelia). 
Przyczyną deformacji był mię-
dzy innymi wrodzo-
ny brak kości pisz-
czelowych. To dlate-
go stópki były wygię-
te do środka. Nie mia-
ły punktu oparcia.

Lekarze w szpita-
lu w krakowskim Pro-
kocimiu nie widzie-
li szans - prawą nóż-
kę chcieli od razu am-
putować. W Poznaniu 
jeden z najlepszych 
specjalistów w kraju 
mówił o możliwej re-
konstrukcji lewej nóż-
ki, prawą też chciał 
uciąć. Jedyne, nad 
czym się zastanawiał, 
to czy kroić powyżej, 
czy poniżej kolanka.

Nadziei nie dawa-
ła renomowana klinika w Niem-
czech. Jedyną szansą była ope-
racja w klinice dr Drora Paley`a 
w Stanach Zjednoczonych. Tyl-
ko on daje gwarancję, że dziec-
ko będzie chodzić.

Ale to kosztowało. Gdy za-
czął się wyścig z czasem, bo 
pierwsze operacje trzeba było 
przeprowadzić, gdy dziecko mia-
ło półtora roku - zdarzyło się to, 
co wydawało się niemożliwe. 
Narodowy Fundusz Zdrowia 
zgodził się na refundację kosz-
tów leczenia na Florydzie. Len-
ka była w USA prawie rok. Przez 

ten czas przeszła aż sześć opera-
cji. Leczenie kosztowało półtora 
miliona złotych. Potem musia-
ła przejść kolejny etap leczenia 
i kolejne trzy operacje.

Lenka przeszła już dwa eta-
py leczenia operacyjnego obu 
nóżek (trzy operacje na lewej 
oraz sześć na prawej). Leczenie 
odbyło się z wielkim powodze-
niem, dziewczynka porusza się 
bez ortez i na własnych nóżkach.

„Przed Lenką trzeci etap le-
czenia operacyjnego obu nóżek, 
który musi się odbyć za dwa lata 

w USA. Leczenie ma potrwać 
około siedmiu miesięcy. Jego 
koszt to blisko 600 tys. zł. Zwra-
camy się z gorącą prośbą do lu-
dzi o wielkich sercach o wspar-
cie finansowe na dalsze leczenie 
nóżek Lenki. Dzięki waszej po-
mocy nasza córka będzie mogła 
normalnie i samodzielnie funk-
cjonować. O sprawność Lenki 
walczymy już pięć lat i wierzy-
my, że Lenka w przyszłości bę-
dzie zdrową dziewczynką. Z wa-
szą pomocą się uda” - apelują ro-
dzice.

fig

Dziewięć lat i dziewięć 
operacji za sobą

Lenka marzy o tym, by samodzielnie chodzić. 

W ruch poszły grabie, szczotki i łopatki - uczniowie prywatnego liceum działali  
na nowotarskim cmentarzu żydowskim.
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W ybory odbyły się 15 
października, a więc 
od tego czasu minęło 

już ponad 30 dni. Komitety wy-
borcze powinny więc już usunąć 
swoje plakaty. Większość z nich 

zniknęła. Są jednak miejsca i to 
dość reprezentacyjne, gdzie pla-
katy nadal są.

Tak jest na przykład z pla-
katem kandydata PiS, który 
wisi na latarni w Kirach w Ko-
ścielisku i wita turystów wcho-

dzących do Doliny Kościeli-
skiej. Na mocy art. 495 Ko-
deksu Wyborczego pełnomoc-
nik takiego komitetu może być 
ukarany karą grzywny od 20 do 
5000 złotych.

pp

C
i, którzy są tu pochowa-
ni nie mają rodzin, ani 
bliskich, którzy zadba-
liby o ich grób. Stąd ak-

cja Dariusza Popieli i jego Fun-
dacji Ludzie nie Liczby, którzy 
odnawiają żydowskie cmenta-
rze. Odnowiona została także 
i nowotarska nekropolia, czego 
efektem jest pomnik i kamien-

ne tablice z przeszło dwoma ty-
siącami nazwisk pochowanych 
tu Żydów.

Od lat w opiekę nad tym 
miejscem zaangażowana jest 
młodzież z prywatnego liceum. 
Młodzi kadeci klas mundu-
rowych podczas różnych uro-
czystości wystawiają tu war-
tę honorową. Efektem współ-
pracy z fundacją Dariusza Po-

pieli było też ufundowanie nie-
dawnej wycieczki do Bełżca dla 
50 uczniów. Poza zwiedzaniem, 
była też warta honorowa i od-
danie czci pomordowanym tam 
obywatelom Nowego Targu, któ-
rych zginęło tam blisko 3 tysią-
ce. Jest też tam upamiętniająca 
ich tablica.

We wtorek i środę na nowo-
tarskim kirkucie w ruch poszły 
grabie i szczotki, czego efektem 
jest odświeżony wygląd cmenta-
rza. Jednak nie tylko zewnętrzny 
porządek jest tu najważniejszy.

- Myślę, że po takich lek-
cjach jak ta, będziemy mie-
li mniej antysemitów, a wię-
cej otwartych, tolerancyjnych 
i trzeźwo oceniających naszą 
historię i relację z Żydami oby-
wateli - podsumowuje Bogusław 
Pachniowski, nauczyciel języ-
ka polskiego.

We wtorek za porządki na 
cmentarzu wzięli się uczniowie 
z klasy wojskowej, w środę przy-
szła klasa policyjna. W przerwie 
kadeci mogli liczyć na mały ca-
tering od firmy Steskal z kub-
kiem gorącej kawy czy herbaty 
i drożdżówkę.

Tekst i fot.: Józef Figura
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- to tylko cena 
wywoławcza za jedną 
miejską działkę.

K
to da więcej? To 
się okaże podczas 
przetargu, który od-
będzie się końcem 
stycznia. Chodzi 

o dużą, bo dwuhektarową dział-
kę na terenie byłego kombina-
tu NZPS Podhale. Jej najwięk-
szym atutem jest powierzchnia 
i przeznaczenie pod działalność 
produkcyjną czy usługową. Te-
renów o takiej wielkości w jed-
nym kawałku nie sposób zna-
leźć w mieście. Trzeba też do-
dać, że po rewitalizacji teren 
Strefy Aktywności Gospodar-
czej, w którym ona się znajduje, 
jest w pełni uzbrojony. I jeszcze 
jeden atut - działka leży przy ul. 
Ludźmierskiej i właśnie będącej 
na ukończeniu nowej zakopian-
ki, a więc przecięcia się dwóch 
najważniejszych dróg Podhala. 

- Cena wynika z szacunku 
rzeczoznawcy, nie możemy so-
bie ustalić stawki według wła-
snego uznania - przekonuje Woj-

ciech Watycha, naczelnik wy-
działu urbanistyki i rozwoju no-
wotarskiego urzędu miasta. 

Przetarg odbędzie się w for-
mie licytacji, więc może się 
okazać, że cena jeszcze pój-
dzie w górę. Jednak, by wystar-
tować w postępowaniu trzeba 
wpłacić wadium sięgające 10% 
wartości nieruchomości czy-
li w tym przypadku - bagate-
la - 1,2 mln zł.

Ale to jedna z trzech licy-
towanych działek. Kolejna jest 
niewiele mniejsza, bo liczy so-
bie 1,8 ha, a położona jest nie-
opodal, bo przy ul. Sądowej. Tu 
cena wywoławcza sięga 11 mln 
zł. Trzecia parcela leży przy ul. 
Szewskiej, ma 0,9 ha powierzch-
ni i cenę wywoławczą „tylko” 5 
mln zł.

Pozostaje kwestia otwarta, 
czy znajdą się chętni na wyło-
żenie tak dużej kasy na działkę, 
którą dopiero trzeba będzie za-
budować.

- To bardzo wysoka cena. 
Nie sądzę, żeby ktoś tyle wy-
łożył - przyznaje jeden z nowo-
tarskich biznesmenów. - Jakbym 
miał furę pieniędzy to bym się 
zabawił w to, ale nie widzę ta-

kiej możliwości. Przecież potem 
trzeba będzie jeszcze coś tam 
wybudować. Produkcja? Naj-
lepiej by było, gdyby inwesty-
cja zwróciła się w jakieś osiem 
lat, a nie widzę tu takich szans. 
Choć miejsce jest bardzo atrak-
cyjne - przyznaje.

Jak zauważa Wojciech Wa-
tycha, zainteresowanie tym te-
renem jest duże, a telefony do 
urzędu rozdzwaniały się jesz-
cze zanim miasto ogłosiło prze-
targ. Raczej trudno będzie liczyć 
na przyciągnięcie dużego, kra-
jowego inwestora. Dwa hektary 
to wcale nie tak wiele, a i poło-
żenie nie wytrzymuje porówna-
nia z ofertami działek inwesty-
cyjnych przy autostradach czy 
w okolicy lotnisk. 

Czy miasto będzie mogło 
liczyć na udane transakcje? Zo-
baczymy. Stawką jest możliwość 
uzyskania w sumie niemal 30 
mln zł z samej sprzedaży, a po-
tem stałych dochodów podatko-
wych, gdy działki zostaną zabu-
dowane. Chyba, że nabywca po-
traktuje tę nieruchomość jako 
lokatę kapitału i wszystko zaro-
śnie zielskiem.

Józef Figura

Dwanaście 
milionów

Niecodzienni goście zawitali 
przed Ratuszem, gdzie 
kadeci Prywatnego Liceum 
Ogólnokształcącego dla 
Młodzieży złożyli ślubowanie.

D o Nowego Targu zajecha-
ła pojazdami z epoki gru-
pa rekonstrukcyjna „Bu-

rza”. Byli nie tylko partyzan-
ci, ale i żołnierz Wehrmachtu, 
funkcjonariusze Korpusu Bez-
pieczeństwa Publicznego, a na-
wet dwóch milicjantów.

Podczas imprezy można 

było odwiedzić stoisko Woj-
skowego Centrum Rekruta-
cji i przymierzyć specjalne go-
gle, by poczuć się jak za stera-
mi myśliwca F-16. Było też sto-
isko policji, z którą współpra-
cują młodzi mundurowi w akcji 
„na wnuczka”. Chodzi tu przede 
wszystkim o uświadamianie se-
niorów jak postępować, by nie 
dać się oszukać.

Kilka tygodni temu podkom. 
Dorota Garbacz przeszkoliła ka-
detów, którzy ruszyli „w mia-
sto”, by uświadamiać seniorów 
o ogromie czyhających niebez-

pieczeństw. Byli też zawodo-
wi strażacy, jak również druho-
wie OSP z Bustryka, bo wielu 
uczniów to także ochotnicy.

Po wspólnym śpiewaniu 
wojskowych pieśni był czas na 
pokaz sztuk walki, w tym tech-
nik interwencji, zaprezentowa-
nych przez kadetów. W końcu 
przyszedł czas na najważniejszą 
część uroczystości, czyli ślubo-
wanie 140 kadetów klas wojsko-
wej i policyjno-pożarniczej, za-
kończone defiladą.

Tekst i fot.: Józef Figura

Mundurowi opanowali Rynek
kadeci na nowotarskim Rynku.

Tamy bobrowe na potoku 
Rakowym zniszczyła 
państwowa spółka. Wszystko  
zgodnie z przepisami  
- przekonują urzędnicy.

O tym, że ciężki sprzęt 
zniszczył tamy, które od 
lat budowały tu bobry, 

zaalarmował nas czytelnik. Jak 
się okazuje, wszystko miało się 
odbyć w majestacie prawa. I na 
prośbę mieszkańców.

Jak przekonuje Magdalena 
Gala, rzecznik prasowy PGW 
Wody Polskie - Zarząd Zlewni 
w Nowym Sączu uzyskał w ze-
szłym roku decyzję Regionalnej 
Dyrekcji Ochrony Środowiska 
w Krakowie, która zezwalała na 

rozbiórkę tamy bobrowej na po-
toku Rakowym. Próby rozbiór-
ki siłami własnymi przez grupę 
konserwatorów urządzeń wod-
nych nie dały oczekiwanego re-
zultatu - tamy zostały szybko 
odbudowane przez bobry. W tym 
roku po przeprowadzeniu prze-
targu wyłoniono wykonawcę, 
który sprzętem mechanicznym 
rozebrał tamę.

- Tama bobrowa na potoku 
Rakowym powodowała tworze-
nie rozlewisk, co stwarzało za-
grożenie powodziowe dla pry-
watnych terenów. Mieszkańcy 
wielokrotnie interweniowali ws. 
rozbiórki tamy w Wodach Pol-
skich. W przypadku wystąpie-
nia intensywnych deszczy tama 
powodowała piętrzenie wody 

i podtapianie terenów zurba-
nizowanych oraz stwarzała za-
grożenie dla obiektów użytko-
wych i infrastruktury technicz-
nej. Pozostawienie tamy bobro-
wej na zimę mogło doprowadzić 
do powstania zatoru lodowego na 
potoku Rakowym, wskutek cze-
go mogłoby dojść do poważne-
go podtopienia okolicznych nie-
ruchomości - tłumaczy Magda-
lena Gala.

Jak dodaje - rozbiórka tamy 
bobrowej nie uniemożliwia dzia-
łania bobrów - zarówno byto-
wania jak i użytkowania terenu 
przyległego do rzeki. Prace te 
nie spowodowały także redukcji 
populacji bobrów.  

    fig

bobrowe tamy zniszczone
Miejsce, gdzie jeszcze niedawno była tama i wodne rozlewisko.
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Taki dekalog wisi w jednej 
z nowotarskich podstawówek. 
Nie najlepiej świadczy 
o nauczycielach tej szkoły.

G dy wchodzi się do klasy, 
gdzie odbywają się za-
jęcia wychowania pla-

stycznego, w oczy rzuca się de-
kalog, którego autorem jest - jak 
się można domyśleć - jeden z na-
uczycieli. „Nie komórkuj, nie 
jedz, nie pij, nie żuj, nie łaź, nie 
obracaj się, nie wyj, nie klnij, nie 
rzucaj, nie komentuj, bo w dyby. 
Oddychaj, milcz, rysuj”.

19 listopada obchodzony 
był Światowy Dzień Zapobie-
gania Przemocy wobec Dzieci. 
A ta ma różne oblicza - to prze-
moc fizyczna i psychiczna, ró-
wieśnicza i taka, której spraw-
cami są dorośli.

Wydawałoby się, że w dzi-
siejszych czasach nikt w szko-
le już nie bije ucznia w łapę ani 
nie ciągnie za uszy za nieodro-
bione lekcje. Czy jednak taka 
forma komunikacji nauczycie-
li z uczniami, pozornie dowcip-
nej, nie zakrawa o rodzaj prze-
mocy? - zapytaliśmy Weroni-
kę Potaczek z Fundacji PoWer, 
szefową Centrum Pomocy Dzie-
ciom w Ludźmierzu, z zawodu 
psycholożkę. - To tzw. „czar-
na pedagogika”, przekaz, że je-
dyną wartością jest posłuszeń-
stwo. Tymczasem dziecko na ja-
kichkolwiek zajęciach w szkole 

powinno czuć się dobrze, bez-
piecznie.  A tu na zajęciach, któ-
re mają rozwijać wyobraźnię, ta-
lenty, twórczość, słyszy „siedź 
cicho i rób swoje” - mówi Wero-
nika Potaczek. - Taka postawa to 
lekceważenie dziecka, jego po-
trzeb, odmawianie mu praw. To 

ważne, aby dzieci mogły wyra-
żać swoje uczucia, myśli a nawet 
sprzeciw czy bunt wobec - dzię-
ki temu się kształtują - tłumaczy 
psycholożka.- Kim będą dzieci 
wychowywane w takiej atmosfe-
rze, co wyniosą ze szkoły? - pyta.

bz

Oddychaj, milcz, rysuj

Taki dekalog wisi w jednej z podstawówek w Nowym Targu. 
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„Chyba w całej Polsce nie było takiego drugiego okręgu wiejskiego, który dałby do legionów tyle 
żołnierza, co Czarny Dunajec!” - napisał we „Wspomnieniach legionowych” Ferdynand Pawłowski.

Twarze bojowników 
niepodległości

Rodzina Habernych na Rynku w Czarnym Dunajcu wskazuje na swojego potom-
ka - legionistę Karola Kojsa. 

Cała wieś przyszła witać nowy wóz strażacki - wielkie święto 
w Spytkowicach. Były race, syreny i salut wodny.

Marzenie ma kolor czerwony

Wyczekiwany od lat nowy wóz strażacki dotarł do Spytkowic.

spytkowice

Śladami legionistów z Czarnego Dunajca i okolic

REKLAMA

T
adeusz Czepiel z Załucz-
nego nie kryje wzrusze-
nia, kiedy opowiada 
o swoim dziadku Ma-

cieju Fitaku. - Spędziłem wie-
le chwil w Wojskowym Biu-
rze Historycznym w Remberto-
wie. Po ponad 100 latach było 
mi dane dotknąć dokumentów, 
które są częścią niesamowitej hi-
storii naszego przodka walczące-
go u boku gen. Hallera. Do cy-
wila został zwolniony dopiero 
w 1921 r. Brał udział nawet w Bi-

twie Warszawskiej, uhonorowa-
ny Krzyżem Walecznych i Krzy-
żem Niepodległości. To jest dla 
mnie zadanie, by te dokumenty, 
których kopie mam w posiada-
niu, uporządkować i udostępnić 
całej rodzinie - podkreśla Tade-
usz Czepiel.

Przypomina też innego le-
gionistę - Witalisa Czepiela, któ-
ry był bratem jego dziadka. - Zo-
stał powołany już w wieku 18 lat, 
niestety po niemal roku zginął 
w walkach w Ukrainie. Do dzi-
siaj nie wiemy, gdzie znajduje się 

jego grób - opowiada.
 Z okręgu czarnodunajec-

kiego wyszła we wrześniu 1914 
roku w pole pełna kompania le-
gionistów, która stanowiła je-
den z trzonów 3. pułku piecho-
ty w II brygadzie. Kolejnym 
z nich był Karol Kojs. - Mój 
pradziadek urodził się w 1886 r. 
w Budapeszcie. Do szkoły cho-
dził już w Czarnym Dunajcu. 
Był członkiem Związku Strze-
leckiego. Do Legionów wstąpił 
9 września 1914 roku. W trak-
cie bitwy pod Rarańczą (zwrot 

przeciwko dowództwu austro-
węgierskiemu) dostał się do 
niewoli. Został osadzony w obo-
zie na Węgrzech. Potem został 
wcielony do austriackiego woj-
ska i trafił na front włoski. Tam 

ponownie dostał się do niewoli. 
Już w 1919 roku wstąpił w szere-
gi Armii Polskiej we Włoszech, 
z którą przedostał się do kraju 
i do lutego 1920 roku przebywał 
na froncie wojny z bolszewika-

mi - opowiada dumnie prawnuk 
Jan Haberny.

„Twarze Bojowników Nie-
podległości z Czarnego Dunaj-
ca i okolic” - to tytuł plenerowej 
wystawy, którą można oglądać 
na Rynku w Czarnym Dunajcu. 
Poznajemy twarze wielu legioni-
stów, w tym wspominanych tu-
taj już - Karola Kojsa i Macie-
ja Fitaka.

Warto zaznaczyć, że co roku 
społeczność wraz z władzami 
samorządowymi oraz harce-
rzami z okazji Święta Niepod-
ległości składa wiązanki kwia-
tów przy pamiątkowej tablicy na 
czarnodunajeckim Rynku. Zo-
stała ona tam umieszczona w 20. 
rocznicę wymarszu legionistów 
z Czarnego Dunajca w bój o nie-
podległość ojczyzny.

Ponadto 11 listopada 2021 r. 
na cmentarzu w Czarnym Du-
najcu odbyła się uroczystość od-
słonięcia grobu Weterana Legio-
nów Kawalera Krzyża Niepod-
ległości - Jana Jachymiaka.

Tekst i fot.: 
Jan Głąbiński 

J uż na długo przed planowa-
nym przyjazdem nowego 
wozu na placu przed miej-

scową remizą zebrały się tłu-
my mieszkańców Spytkowic, 
były też władze gminy a przede 
wszystkim - strażacy. Gdy nowy, 
wyczekiwany nabytek zbliżał 
się w asyście dwóch innych 
wozów (OSP Spytkowice, OSP 
Raba Wyżna) strażacy utworzy-
li wzdłuż drogi krajowej szpaler, 
zapalając race świetlne i świe-
ce dymne. Zawyły też syreny. 
Na placu przed remizą strażacy 
przygotowali salut wodny.

Mieszkańcy mieli okazję 
zaznajomić się dokładnie z no-
wym wozem strażackim, usa-
dowić się w kabinie i poznać 
wszelkie zamontowane na po-
kładzie urządzenia. Oczywi-
ście, najczęściej sprawdzanym 
elementem był... klakson.

Nowy samochód OSP Spyt-
kowice to średni ratowniczo-
gaśniczy MAN TGM 13.290. 
Wóz mieści sześciu strażaków, 
dysponuje zbiornikiem na wodę 
o pojemności 4000 litrów, Do-
datkowy zbiornik to 400 litrów 
środka pianotwórczego. Zu7u 
zamontowana autopompa ma 

wydajność 2600 litrów na mi-
nutę. Samochód jest wyposa-
żony w elektryczną wyciągar-
kę linową.

Dotąd w remizie OSP Spyt-
kowice stacjonował 25-letni 
Jelcz 442. „Niezmiernie jeste-
śmy szczęśliwi, że ten dzień 
wreszcie nadszedł. Dzięki za-
angażowaniu wielu ludzi, jak 
i instytucji, możemy się dzisiaj 
cieszyć z nowoczesnego samo-
chodu. Nowy wóz to nie tylko 
radość, ale i zwiększone bezpie-
czeństwo wszystkich mieszkań-
ców” - napisali na swym pro-
filu druhowie OSP w Spytko-
wicach.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski
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Niekończący się remont, brak dojazdu do domu i brnięcie w zwałach błota - tak wygląda dzień 
codzienny mieszkańców ulicy Bystrej.

Rozkopany Zdrój
praca na bystrej... wre.

Władze Rabki przyznają: trzeba oddać prawie pięć 
milionów ministerialnej dotacji na zabezpieczenie 
osuwiska przy Zakopiańskiej.

Kasa 
utracona

Zderzenia busa  
i samochodu osobowego 
w Rabie Wyżnej.  
Dwie osoby w szpitalu.

G roźny wypadek wyda-
rzył się na „Chyżniance” 
w zeszły wtorek, przed 

godz. 17. Na drodze krajowej 
zderzył się bus z samochodem 
osobowym. Dwie osoby poszko-
dowane zostały zabrane do szpi-
tala. Okoliczności zdarzenia wy-
jaśniają policjanci rabczańskie-
go komisariatu.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski

Niebezpieczna chyżnianka

Groźny wypadek na krajowej 
„siódemce”.

Magistrat szuka pomysłu  
na zagospodarowanie  
piwnicy pod odbudowywaną 
willą „Anioł”.

P rzed remontem słynna 
rabczańska willa dyspo-
nowała dwiema niewiel-

kimi piwniczkami. W wyni-
ku remontu w podziemiach hi-
storycznego budynku powsta-
ło całkiem spore podpiwnicze-
nie. Burmistrz Leszek Świder 
zastanawia się na sposobem za-
gospodarowania klimatycznych 
wnętrz. -  W trakcie prac wyko-
naliśmy piwnice głębokie pra-
wie 3 m. Do piwnicy zostały 
doprowadzone wszystkie me-
dia i jest wykonane odwodnie-

nie wokół budynku. Chcieliby-
śmy tę część wydzierżawić pod 
działalność najbardziej oczeki-
waną przez mieszkańców - za-
znacza rabczański włodarz.

Mieszkańcy i turyści już 
wcześniej sygnalizowali swoje 
oczekiwania dotyczące między 
innymi lokalu gastronomicz-
nego. Tego rodzaju placówek 
brakuje w sąsiedztwie parku. -  
Chodzi o lokal gastronomiczny 
czynny do godz. 23 z muzyką na 
żywo przynajmniej raz w tygo-
dniu. Jeżeli będzie taka oferta, to 
weźmiemy ją pod uwagę, a może 
padną jeszcze inne ciekawe pro-
pozycje ze strony mieszkańców 
- zaznacza rabczański burmistrz.

mk
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J
uż przed tygodniem pisali-
śmy o problemach rabczań-
skiego magistratu związa-
nych z rozstrzygnięciem 

przetargu na palowanie i ko-
twienie osuwiska, które znisz-
czyło fragment ulicy Zakopiań-
skiej - stanowiącej główny wjazd 
do uzdrowiska. Roboty miały ru-
szyć po tym, jak PKP zakończy 
zabezpieczanie skarpy rozdzie-
lającej drogę i torowisko, czyli 
pod koniec listopada.

Jak informował w mediach 
społecznościowych burmistrz 
Leszek Świder, przetargiem in-
teresowały się początkowo czte-
ry firmy, jednak żaden z poten-
cjalnych wykonawców nie wziął 
udział w postępowaniu przetar-
gowym.

Urząd miasta pozyskał po-
kaźną dotację ministerialną na 
zabezpieczenie osuwiska - 4,8 
miliona złotych. Jednak prze-
jęcie tej kwoty zostało obwa-
rowane sztywnym warunkiem, 
że prace zapisane w przetargu 
uda się ukończyć przed koń-
cem roku.

Burmistrz Leszek Świder 
zapowiada, że przetarg zostanie 
powtórzony, jednocześnie przy-
znaje, że rządową dotację trze-
ba będzie zwrócić. - Te prace 
to absolutny priorytet dla Rab-
ki. Trzeba je wykonać. Oczywi-
ście nadal będziemy zabiega-
li o środki zewnętrzne, jednak, 
jeśli zajdzie taka potrzeba, bę-
dziemy musieli wyłożyć środ-
ki z własnego budżetu - mówi 
wprost Leszek Śwder. Tłuma-
czy przy tym, że termin zakoń-
czenia prac zakreślony przez mi-
nisterstwo był wprost nierealny 
do dotrzymania. Dlatego właśnie 
żaden z wykonawców nie zdecy-
dował się wystartować w prze-
targu.

Burmistrz zapowiada też 
wystąpienie do Inspektora 
Nadzoru Budowlanego z za-
pytaniem, czy po zakończeniu 
prac przy zabezpieczeniu skar-
py przez PKP nie byłoby możli-
wości przywrócenia w jakiejkol-
wiek formie ruchu na ulicy Za-
kopiańskiej. - Nie mamy wiel-
kich nadziei, że nam nadzór ze-
zwoli otworzyć drogę, bo wciąż 
pozostaje kwestia zagrożonych 
osunięciem budynków ponad 
drogą. Ale zapytamy - zapowia-
da Leszek Świder.

Przypomnijmy, rabczański 
magistrat rozpoczął prace nad 
projektem stabilizacji osuwiska 
z uwzględnieniem zabezpie-
czenia budynków położonych 
nad drogą. Przygotowane przez 
gminę dokumenty zaakceptował 
Państwowy Instytut Geologicz-
ny a także Zespół Osuwiskowy 
przy Wojewodzie. Wedle zało-
żeń projektantów zabezpiecze-
nie ulicy Zakopiańskiej i zbocza 
ponad drogą będzie polegać na 
wykonaniu 112 betonowych pali 
o długości od 12 do 18 m i śred-
nicy 60 cm, a także 76 mikropali.

Tymczasem prace stabilizu-
jące osuwisko prowadzone przez 
Polskie Koleje Państwowe do-
biegają już końca.

Katastrofalne osunięcie się 
ziemi nastąpiło jesienią ubiegłe-
go roku. Powiatowy Inspektorat 
Nadzoru Budowlanego w No-
wym Targu nakazał natychmia-
stowe zamknięcie odcinka ulicy 
Zakopiańskiej na granicy Rabki 
i Chabówki. Trakt stanowi głów-
ny wjazd do Rabki. Inspektorów 
zaniepokoiły powiększające się 
pęknięcia nawierzchni drogi. 
Pierwsza hipoteza, która się na-
sunęła, wiązała osunięcie z pra-
cami na sąsiadującym z drogą to-
rowisku.

Marek Kalinowski

Z naszą redakcją skontakto-
wało się kilku mieszkań-
ców remontowanej od kil-

ku miesięcy ulicy. Wszyscy są 
skrajnie zniecierpliwieni nie-
kończącym się remontem. - Eki-
py budowlane przyszły, wszyst-
ko rozkopały i szybko znikły. 
Później pojawiały się sporadycz-
nie. Przyszło paru gości, ułoży-
ło po kilka prefabrykatów, albo 
krawężników i później nikt ich 
nie widział przez tydzień. Prze-
cież w takim trybie tej roboty nie 
da się skończyć i za dziesięć lat 
- denerwuje się pan Janek, wła-
ściciel posesji położonej przy fe-
ralnej ulicy.

Mieszkańcy najbardziej 
mają za złe wykonawcy, że do-
słownie zablokował im połącze-
nie z centrum Rabki. Ulica By-
stra łączy się z drogą powiato-
wą Kilińskiego, całkiem nieda-
leko rabczańskiego Rynku. Tam 
jednak jest w tej chwili skumu-
lowany „front robót”. W prak-
tyce - przez większość dnia - 
ulica Bystra na dolnym odcin-
ku jest całkowicie nieprzejezd-
na. Mieszkańcy muszą objeż-
dżać to drogowe „zatwardzenie” 
przez górny, nieutwardzony i le-
dwie przejezdny dla osobówek 
fragment łączący się z ulicą Ki-
lińskiego w rejonie Zaborni. Na 
nieszczęście mieszkańców i ten 

jedyny dojazd wykonawca ro-
bót drogowych zaanektował so-
bie jako szlak dostaw niezbęd-
nych na placu budowy. - Panie, 
czterdziestotonowe ciężarów-
ki jeżdżą między naszymi do-
mami tam i z powrotem. Prze-
cież nie można tak robić, że przy 
okazji remontu dolnego odcinka 
zniszczy się już wyremontowany 
górny - nie ukrywa podenerwo-
wania mieszkaniec górnej części 
Bystrej. - Oni zupełnie nic sobie 
nie robią ze znaków ograniczają-
cych tonaż - dodaje.

Burmistrz Leszek Świder 
przyznaje, że skargi mieszkań-
ców dotarły również do magi-
stratu. Burmistrz przeprowadził 

z wykonawcą „męską rozmowę”. 
Jej tematem były nie tylko pro-
blemy mieszkańców Bystrej, ale 
też ulicy Gorczańskiej remon-
towanej przez tę samą firmę.  
- Wykonawca zapewnił, że re-
mont na Gorczańskiej zakończy 
się w terminie, czyli w grudniu. 
Z kolei prace na Bystrej mogą 
się przeciągnąć. Tu opóźnienie 
nastąpiło nie tylko z winy wy-
konawcy, ale też z powodu ko-
nieczności wykonania dodatko-
wych przyłączy wodociągowych 
- zaznacza Leszek Świder. Za-
pewnia jednak, że w wypadku 
Bystrej, której remont miał się 
zakończyć w listopadzie - prace 
również mają być sfinalizowane 
„niezwłocznie”.

Tekst i fot.: 
Marek Kalinowski     
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Dziś siedzimy w pustych 
ścianach. Jeszcze wilgotnych po 
akcji strażaków. Wokół uwijają 
się ludzie. Ktoś przegląda stare 
papiery i dokumenty, ktoś przy-
niósł obiad. Dobra dłoń posta-
wiła wazonik z kwiatami na oca-
lałym stoliku. Na dachu ekipa 
montuje mocniejsze zabezpie-
czenia.

- Ratujemy „Dom Dokto-
ra” - mówi Paweł Dziuban, kie-
rownik delegatury terenowej 
Wojewódzkiego Konserwato-
ra Zabytków w Nowym Tar-
gu. - Czyścimy wnętrza z ru-
moszu po pożarze. Trzeba wy-
ciągnąć z góry cenne starodruki, 
które jeszcze da się przesuszyć. 
A budowlańcy tworzą lekką, 
tymczasową konstrukcję dacho-
wą, by zabezpieczyć dom przed 
wodą, wiatrem i śniegiem. Tak 
zwanymi kleszczami i kantów-
kami trzeba wzmocnić konstruk-
cję i położyć blachę trapezową. 
Wszystko pod kątem wskazań 
Narodowego Instytutu Dzie-
dzictwa, który zalecił zagęsz-
czenie krokwi i więźby. 

Konserwator przypomina, 
że budynek jest grubo ponadstu-
letni. Konstrukcja dachu do tej 
pory była pierwotna. Miejscami 
brak było nawet jętek, łączących 
krokwie. - W budynku jest dzie-
więć oryginalnych pieców wę-
glowych Niedźwiedzkiego. Mia-
ły wsady elektryczne, a instala-
cja cała jest wyłączona, ponie-

waż uległa stopieniu. Mamy nie-
zależne przyłącze z innego źró-
dła. Po przebadaniu zdun stwier-
dził, że jeden z pieców na pod-
daszu jest mocno zawilgocony. 

Sąsiedzkie wsparcie
Paweł Dziuban dodaje, że 

gdy uda się zabezpieczyć obiekt, 
wtedy będzie można przygoto-
wać plan renowacji „Domu Dok-
tora”. Bardzo pomocny 
w pracach jest Oddział 
Podhalański Towarzy-
stwa Opieki nad Zabyt-
kami pod kierownictwem 
Agaty Nowakowskiej-Wo-
lak. - Budynek trzeba za-
bezpieczyć na przyszłość 
przeciwpożarowo i wy-
posażyć w monitoring, to 
dość duży obiekt z dwo-
ma niezależnymi wejścia-
mi - przypomina konser-
wator. Dodaje, że obecnie 
szacowane są koszty za-
bezpieczenia tymczaso-
wego. A w przyszłym roku 
rozpocznie się remont od 
przebudowy dachu. - Budy-
nek jest wyjątkowy, ogrom hi-
storii doktora Kraszewskie-
go, dom związany z Witkiewi-
czem, niezmieniony do tej pory. 
Mamy dużo szkód po pożarze 
i zalaniu, do czyszczenia i wy-
suszenia w przyszłym roku. Te-
raz to zabezpieczamy. Na wiosnę 
ruszą prace, wcześniej będziemy 
uzgadniać dokumentację - pod-
sumowuje Paweł Dziuban. 

Magda Kraszewska doda-
je, że w chwili, gdy wybuchł 
pożar, budynek miał monito-

ring. - Wszystko przekazałam 
policji. Widziałam, że ktoś do 
domu wchodzi. No i jestem za-
łatwiona - podkreśla właściciel-
ka zabytkowego domu. 

W trakcie pożaru sąsie-
dzi rzucili się na ratunek. Lu-
dzie pomagali, wynosili co się 
dało. Książki, obrazy, meble, 
to wszystko lądowało w pizze-
rii „Chicago”. - Oni przez trzy 

albo więcej dni nie mogli pra-
cować, bo przyjęli moje zbiory 
pod dach, chwała im za to. Po-
tem wszystko przewiezione zo-
stało do magazynu Muzeum Ta-
trzańskiego - dodaje Magdalena 
Kraszewska. Sama została przy-
garnięta przez rodzinę. Mieszka 
kątem u dalekiego kuzyna Woj-
ciecha Skarbek-Wojczyńskiego. 

Zniszczone pamiątki
Przypomnijmy, że pożar 

w „Domu Doktora” wybuchł 
wieczorem 31 października. Ga-

leria mieści się w willi wybudo-
wanej w stylu witkiewiczow-
skim w 1898 roku. Dom w 1912 
roku kupił Wacław Kraszewski, 
lekarz, zasłużony społecznik, 
dziadek Magdy Kraszewskiej. 

Ogień strawił dach i pod-
dasze. Dolne piętro zostało za-
lane w trakcie akcji straży po-
żarnej. Zniszczeniu uległy m.in. 
bezcenne pamiątki po Wacławie 

Kraszewskim i innych człon-
kach rodziny, prezentowane 
w izbie pamięci na parterze. 80 
cennych obrazów, m.in. paste-
le Witkacego, płótna Wincente-
go Wodzinowskiego, Aleksandra 
Augustynowicza i innych twór-
ców trafiły w depozyt do Mu-
zeum Tatrzańskiego.

Utrata tego cennego miejsca 
byłaby niepowetowaną stratą na 
mapie drewnianej architektury 
zabytkowej Zakopanego. Dlate-
go też Narodowy Instytut Dzie-
dzictwa we współpracy ze służ-

bami konserwatorskimi przy-
stąpił do planowania i realiza-
cji kolejnych kroków działa-
nia. - „Dom Doktora” był jed-
nym z obiektów udostępnionych 
w ramach akcji Dzień Architek-
tury Drewnianej, a jego opiekun-
ka zawsze była niezwykle życz-
liwa i pomocna dla działań na-
szej pracowni Centrum Archi-
tektury Drewnianej - przypo-

mina Katarzyna Zala-
sińska, dyrektor Naro-
dowego Instytutu Dzie-
dzictwa. Dodaje, że 
NID wspiera w zabez-
pieczaniu i służyć bę-
dzie pomocą w odbu-
dowie cennego zabyt-
ku. Zabezpieczenie da-
chu przed zimą i osu-
szenie konstrukcji oraz 
parkietów to początek 
długiej listy zadań, aby 
uratować jak najwięcej 
z oryginalnej substan-
cji zabytku. - Jako miło-
śnicy zabytków zorga-
nizowaliśmy prywatną 

zbiórkę, żeby zebrać środki dla 
wsparcia właścicieli. Pierwsze 
wpłaty zostały dokonane zanim 
jeszcze zbiórka została ogłoszo-
na, po pierwszej dobie zostało 
zebrane 20% kwoty potrzebnej 
na najpilniejsze prace - dodaje 
Katarzyna Zalasińska. 

Okaż serce
Wpłat można dokony-

wać poprzez portal zrzutka.
pl: https://zrzutka.pl/xy6czv. 
W chwili składania materiału do 
druku 390 osób wsparło zbiór-

kę łączną kwotą nieco ponad 56 
tysięcy. Potrzeba przynajmniej 
drugie tyle na zabezpieczenie 
dachu przed zimą. 

- Ratowaliśmy co się da. Pra-
ce plastyczne studentów, meble 
Wojciecha Brzegi w stylu za-
kopiańskim i pastele autorstwa 
Witkacego - przypomina Nata-
lia Skiepko, kierownik Centrum 
Architektury Drewnianej Naro-
dowego Instytutu Dziedzictwa 
w Zakopanem. Przyznaje, że 
skala zniszczeń jest duża. Pod-
kreśla jednak z całą stanowczo-
ścią, że nic nie wskazuje na to, 
aby obiektu nie udało się ura-
tować i musiałby być rozebra-
ny. - Konieczna będzie odbu-
dowa drugiej kondygnacji, ale 
wszystko wykażą ekspertyzy 
przygotowane przez specjali-
stów. Spaleniu uległo całe wnę-
trze poddasza. Częściowo znisz-
czone zostały stolarki okien-
ne oraz drewniane detale, wy-
łamano połać dachu, aby do-
gasić ogień, który tlił się prze-
szło trzy godziny. Chociaż pożar 
nie zniszczył zasadniczej części 
domu, to dużego dzieła zniszcze-
nia dokonała woda - dodaje Na-
talia Skiepko. 

Magda Kraszewska, opie-
kunka tego niezwykłego miejsca, 
była zawsze niezwykle życzliwa 
i pomocna, tak wobec artystów, 
jak i odwiedzających to niezwy-
kłe miejsce gości. Teraz potrze-
buje naszej pomocy. Każdy grosz 
się liczy. 

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

Ratujemy Dom Doktora

Co gorsze, jego część posta-
wił na drodze, która była jedy-
nym dojazdem do nieruchomo-
ści Marii i Pawła Kubiczów, jego 
sąsiadów. Szybko się okazało, że 
w jakiś niezwykły sposób udało 
mu się kupić tę drogę. To była 
część majątku przedwojennych 
właścicieli tamtych terenów, ro-
dziny Drohojowskich. Dotarł do 
ich spadkobierców, rodziny We-
sołowskich, a notariusz nie zwa-
żając na fakt, że to droga gmin-
na, sporządził mu akt sprzedaży. 
W tej chwili wpis do księgi wie-
czystej czeka na realizację.

Co ciekawe, władze gminy 
Krościenko utrzymują, że nie 
wiedziały o zamiarze sprzedaży 
drogi. Krzysztof Górecki z kolei 
w rozmowie z urzędnikami, któ-
rzy kontrolowali jego inwestycje, 
przekonywał, że wójt o wszyst-
kim wiedział. Jan Dyda absolut-
nie zaprzecza, przekonuje nas, 
żeby nie wierzyć w to, co za-
stępca wójta Czorsztyna mówi.

Staraliśmy się o komentarz 
Góreckiego. W jego gabinecie 
w Czorsztynie skończyło się na 
epitetach pod adresem dzienni-
karzy Tygodnika Podhalańskie-
go. Dotarliśmy również do Po-
wiatowego Nadzoru Budowla-
nego w Nowym Targu. Okaza-

ło się, że kontrola potwierdziła 
naruszenia prawa budowlanego 
przez wicewójta.

Arogancja i budowa 
płotu

- Sądzę, że to, co teraz się 
dzieje przed moim domem, to 
jest zemsta za ten tekst w Ty-
godniku - uważa Maria Kubicz, 
którą odwiedzamy trzy tygodnie 
po publikacji artykułu. Okazu-
je się, że od kilku dni Górec-
ki stawia tu solidny płot, któ-
ry już całkowicie odcina Kubi-
czów od dojazdu do domu. Wzy-
wana na miejsce policja i urzęd-
nicy z gminy trafiają na drwiny 
i uśmiechy inwestora, tak przy-
najmniej wynika z relacji sąsia-
dów. Ich zdaniem, Krzysztof 
Górecki zachowuje się nie tylko 
arogancko, ale jak człowiek, któ-
ry jest ponad prawem.

- W swojej bezsilności we-
szłam do wykopanej przez ro-
botników dziury i zagroziłam, 
że nie wyjdę, jak dalej będą sta-
wiać płot - opowiada Maria Ku-
bicz. - Jego pracownicy mnie na-
grywali. To ludzie, których przy-
wiózł do pracy tu z Maniów. Jed-
nego rozpoznałam, pracuje tam 
w komunalce. Policja spisała 
ich nazwiska.

Maria Kubicz, twierdzi, że 
urzędnicy, którzy przyjechali 
pod jej dom, po rozmowie z Gó-
reckim byli bardzo zdenerwowa-
ni. Powiedzieli Góreckiemu, że 
do czasu rozstrzygnięcia sporu 
ma wstrzymać się z pracami. 

- Pojechali, a on dalej budo-
wał. Teraz na działce należącej 
do jego matki, nad samym po-
tokiem Krośniczanka wytyczył 
w naszym kierunku jakąś nową 
drogę. Zrobił podsypkę betono-
wą. Urzędnicy powiedzieli nam, 
że nie wolno nam nią jeździć, 
bo jest nielegalna i grozi zawa-
leniem do potoku - mówią są-
siedzi.  

Nie odpuścimy 
Bardzo stanowczo na temat 

całej sytuacji wypowiada się Jan 
Dyda, wójt gminy Krościenko. 
Gdy zjawiam się w jego gabine-
cie, przekonuje mnie, że prze-
jazd do domu Kubiczów będzie 
odblokowany, czy to się panu 
Góreckiemu będzie podobało, 
czy nie. Twierdzi, że rada gmi-
ny w 1999 roku podjęła uchwa-
łę dot. drogi gminnej i uchwała 
ta dotyczy właśnie części drogi, 
którą kupił wicewójt Czorszty-
na. Mało tego, wójt ma do dys-
pozycji art. 73 ustawy, która 
mówi o przejęciu z mocy pra-

wa nieruchomości zajętych pod 
drogi publiczne.

- Stosowny wniosek poszedł 
już do wojewody. Po pierwszej 
rozmowie z panią Kubicz spisa-
liśmy porozumienie, które wy-
dawało nam się wiążące. Wszy-
scy złożyli podpis. Zaufaliśmy, 
że wszyscy dotrzymają sło-
wa. Pan Górecki go nie dotrzy-
mał. Zawiedliśmy się na tym 
panu - mówi wójt. - Pan Górec-
ki kupił potężny odcinek dro-
gi. Dziś moja rola to odzyskać 
naszą własność. Już wysłaliśmy 
tam geodetę. Jak odzyskam dro-
gę, to pan Górecki będzie musiał 
rozebrać to wszystko, co na niej 
wybudował - dodaje.

Oferowanie Marii Kubicz 
nowej drogi dojazdowej tuż nad 
potokiem Krośniczanka, zda-
niem wójta, to nieporozumie-
nie. - To jest działka matki Gó-
reckiego, a nie jego - dodaje.

Wsparcie dla 
poszkodowanej rodziny

Dowód na to, że wójt Dyda 
nie odpuszcza, znajduję w ga-
binecie obok. Kilka osób siedzi 
wokół biurka i pochyla się nad 
mapami. Wśród nich, prócz Ta-
deusza Topolskiego, wicewójta 
Krościenka, rozpoznaję Marię 

Kubicz, Pawła, jej syna, i praw-
niczkę urzędu. Okazuje się, że 
wójtowie postanowili pomóc 
Kubiczom z pozwem do sądu. 
Konieczny jest pozew o natych-
miastowe przywrócenie prawa 
dojazdu do domu.

O postępy w sprawie dopy-
tuję też Gabrielę Przystał, kie-
rowniczkę Powiatowego Nadzo-
ru Budowlanego w Nowym Tar-
gu. Tym razem nie ma już wąt-
pliwości. Potwierdza, że w Kro-
śnicy doszło do istotnych od-
stępstw. Zarówno jeśli chodzi 
o budowę domu, innych zabu-
dowań, jak i stawianego w tej 
chwili płotu.

- Wszczynamy postępowa-
nia. Nie będzie miał teraz inwe-
stor z nami łatwo - przekonuje 
szefowa Nadzoru. - My mamy 
swoje zadania, ale zadziwiają-
ce jest, że notariusz sporządził 
akt sprzedaży drogi publicznej, 
ale to temat dla was, dziennika-
rzy - dodaje.

Wójt i dwa potoki   
Nadzór Wodny będzie miał 

co robić u wicewójta Czorszty-
na w Krośnicy. Po obu stronach 
nieruchomości Góreckiego pły-
ną potoki. Na brzegu jednego, 
Krośniczanki, urzędnik wybu-

dował drogę, drugi potok (bez 
nazwy) wpuścił do kanału.

Dorota Szwajnos, która pra-
cuje w zakopiańskim Nadzorze 
Wodnym, przekonuje, że przy ta-
kich brakach kadrowych nie ma 
szans, żeby ktoś wybrał się i kon-
trolował rzeki i potoki. Musi być 
jakiś sygnał, mail, telefon, tekst 
w gazecie. W Nowym Targu, pod 
który podlega Krośnica, kadro-
wo jest nieco lepiej.

- Byliśmy już na miejscu, 
widzieliśmy już ten kanał, ale 
nie mogę się wypowiadać. Od 
tego mamy rzecznika prasowe-
go - informuje mnie Krzysztof 
Bobek z nowotarskiego Nadzoru 
Wodnego. Wysyłamy więc ma-
ila do Krakowa, do Regionalne-
go Zarządu Gospodarki Wod-
nej w Krakowie. Do chwili, gdy 
oddawaliśmy ten numer gazety 
do druku odpowiedzi nie było. 
Opublikujemy ją w przyszłym 
tygodniu. Z nieformalnych roz-
mów z pracownikami Nadzoru 
Wodnego wiemy, że betonowe 
płyty na potoku to rozbój w bia-
ły dzień. Bardzo groźne z po-
wodów powodziowych. Pierw-
sze wezbranie wody wyrwie te 
płyty, zablokuje spływ i zaleje 
pół okolicy.

Jurek Jurecki

Wicewójt, postrach potoków  dokończenie 
ze str. 1

dokończenie 
ze str. 1

Magda Kraszewska w „Domu Doktora”.
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Bez symbolicznego przecięcia wstęgi, ale za to z obfitym pokropieniem.  
W poniedziałek 20 listopada odbyło się oficjalne otwarcie drogi powiatowej  
na odcinku Dursztyn - Krempachy.

Powiatowa droga leśna

W uroczystym otwarciu drogi uczestniczyli parlamentarzyści, przedstawiciele władz powiatu, gminy oraz działających w Dursz-
tynie organizacji.

Mieszkańcy skazani na 
błotne koleiny. Drogowcy, 
zajęci innymi inwestycjami, 
zapomnieli o Czajkach.

O d sierpnia mamy roze-
braną drogę - złości się 
mieszkanka Kościeli-

ska. - Jak tylko popada, to auta 
buksują, nie da się wyjechać, 
a jak już parę samochodów z na-
pędem na cztery koła przejedzie, 
to tworzą się potężne koleiny. 

Chodzi o drogę na Czaj-
kach, na granicy Kościeliska 
i Zakopanego. Interweniująca 
w redakcji mieszkanka Koście-
liska przypomina, że drogę, któ-
ra w górnej części stromo pnie 
się w górę, jeszcze trzydzie-
ści lat temu w „czynie społecz-
nym” własnym sumptem budo-
wali mieszkańcy. Niżej udało się 
wylać asfalt, wyżej ułożono be-
tonowe płyty. Lata mijały, droga 
była remontowana i na bieżąco 
łatana. W końcu gmina Koście-
lisko pozyskała środki na poważ-
ny remont.

- No i w sierpniu zwinęli as-
falt, zdjęli układane przed laty 
betonowe płyty i zostawili nas 
w tym błocie. Gdy dzwonię do 
wydziału i pytam o remont, sły-
szę, że za tydzień skończą. Są-
siedzi też są wkurzeni, bo w słu-
chawce co tydzień od wakacji 
słyszymy „za tydzień”. 

Mieszkańcy Czajek podkre-
ślają, że kto nie ma samochodu 
z napędem na cztery koła, nawet 
nie ma co marzyć o wjechaniu na 
samą górę. - Mam chore dziec-
ko, po rehabilitantkę teraz mu-
szę zjeżdżać do głównej ulicy na 
dół, bo ona nie da rady swoim sa-
mochodem wyjechać pod nasz 
dom - dodaje jedna z kobiet. 

Zapytaliśmy w gminie o to, 
kiedy skończy się remont na 
Czajkach. I dlaczego mieszkań-
cy odsyłani są tydzień w tydzień 
z kwitkiem.

- Nie wiem, przez kogo 
mieszkańcy są odsyłani w gmi-
nie, bo przyznam, że u mnie 
w tej sprawie żaden z nich się 

nie zgłaszał - podkreśla Roman 
Krupa, wójt gminy Kościelisko. 
Przypomina, że obecnie gmina 
prowadzi remont górnego odcin-
ka drogi.

- Jestem osobą dostępną dla 
mieszkańców. Przynajmniej ta-
kie mam wrażenie, więc dziw-
ny jest dla mnie taki sposób po-
stępowania niektórych z nich. 
Co do samej drogi, nie zawsze 
jest tak, że wszystko przebiega 
po naszej myśli, biorąc pod uwa-
gę realizację inwestycji.

Roman Krupa wyjaśnia, że 
są dwie przyczyny, które od-
suwają w czasie ułożenie as-
faltowej nawierzchni na Czaj-
kach. - Z jednej strony, przed po-
łożeniem asfaltu chcieliśmy zdą-
żyć z budową sieci gazowej, aby 
tego później nie poprawiać i nie 
ingerować w wybudowaną świe-
żo drogę. To się udało - podkre-
śla wójt.

Z drugiej strony - firma, 
która prowadzi remont i prze-
budowę drogi na Czajkach, ma 
też do wykonania inne zadania 
w różnych miejscowościach. 
I ma opóźnienia w ich realizacji 
w określonym terminie. - Zakła-
dam, że firma liczy się ze wszyst-
kimi konsekwencjami, jakie wy-
nikają z opóźnień - przestrzega 
Roman Krupa.

Wójt przypomina, że to 
wykonawca zobowiązany jest 
do utrzymania drogi na odpo-
wiednim poziomie przejezdno-
ści. - Co do asfaltowania, to z in-
formacji uzyskanych od wyko-
nawcy, jeśli tylko warunki po-
zwolą, to przed zimą zostanie 
położona warstwa wiążąca asfal-
tu - zapewnia wójt gminy Ko-
ścielisko. 

Oby tylko zima nie zasko-
czyła kierowców, bo w takiej sy-
tuacji mieszkańcy górnego od-
cinka Czajek zostaną bez dojaz-
du do domów. - Ciekawe, jak do 
nas dojedzie lekarz, pogotowie 
ratunkowe czy strażacy? Cho-
ciaż ci ostatni to najprędzej so-
bie poradzą - dodaje jedna z czy-
telniczek. 
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Rozebrane czajki

Ponad 100 nazwisk ofiar 
wypadków na zakopiance 
przypomniano podczas 
zaduszek przy wielkim  
krzyżu w Krzeczowie, 
górującym nad tym znanym 
traktem drogowym. 

W niedzielę 19 listopada 
przy wielkim krzyżu, 
górującym w Krze-

czowie, odbyły się zaduszki nad 
zakopianką. - To nasze spotkanie 
zawiera się w zawołaniu: „Zmar-
łym ku pamięci, a żywym ku 
rozwadze” - mówił proboszcz 
z Krzeczowa ks. Albert Wołkie-
wicz. - Jesteśmy tutaj po to, by 
wspomnieć wszystkich, którzy 
w ciągu wielu lat stracili życie 
w wypadkach drogowych na za-
kopiance. Podejmujemy też re-
fleksję, by jeszcze uważniej po-
ruszać się po traktach drogo-
wych - zaznaczył ks. Albert Woł-
kiewicz.

W czasie spotkania Michał 
Tragarz, przedstawiciel służb 
ratowniczych, odczytał imio-
na i nazwiska osób, które zginę-
ły na zakopiance w ciągu ostat-
nich kilkudziesięciu lat. Za po-
średnictwem specjalnego formu-
larza rodziny ofiar mogły zgła-
szać swoich bliskich, którzy po-

Zmarłym ku pamięci, żywym ku przestrodze 

Nad zakopianką rozbrzmiała góralska nuta. 

Seniorzy z Lipnicy Wielkiej 
pojechali z wójtem do kina.

W Lipnicy Wielkiej 
przy Ośrodku Pomo-
cy Społecznej dzia-

ła Klub Seniora. 14 listopada, 
dzień Światowego Dnia Seniora, 
członkowie Klubu uczcili wspól-
nym wyjazdem do Kina Śnież-
ka w Rabce-Zdroju, gdzie obej-
rzeli film „Uwierz w Mikołaja”. 
Po seansie zostali zaproszeni na 

obiad. Seniorom towarzyszył 
Mateusz Lichosyt, wójt Gmi-
ny Lipnica Wielka, który chciał 
w ten sposób podkreślić szacu-
nek dla najstarszych mieszkań-
ców gminy i być w tym dniu na 
„ich wyłączność”.

Wyjazd był możliwy dzięki 
projektowi Stowarzyszenia Lip-
nica Wielka na Orawie „Miejsca 
przyjazne seniorom w Lipnicy 
Wielkiej na Orawie”.

bz

Lipnica pamięta  
o seniorach

Mateusz Lichosyt, wójt Lipnicy Wielkiej pojechał z seniorami do kina.

Krzeczów 

Dursztyn, Krempachy

nieśli śmierci w wyniku tragicz-
nych zdarzeń na tym znanym 
trakcie drogowym. 

Krzysztof Grzybek z Ko-
mendy Powiatowej Policji w My-
ślenicach przedstawił statystkę 
wypadków drogowych w Pol-
sce i Małopolsce. W 2022 r. na 
polskich drogach doszło do 21 
322 wypadków. Śmierć w nich 
poniosło aż 1896 osób. Z kolei 
w Małopolsce było 2226 wypad-
ków, a ofiar śmiertelnych 102.

- Inwestycje związane z za-
kopianką, które usprawniły ruch, 
na pewno w znaczący sposób 
wpłynęły na bezpieczeństwo 
osób korzystających z tego zna-
nego traktu drogowego. Jedno-
cześnie musimy pamiętać, że 
natężenie ruchu zwiększyło się 
o jakieś 30 procent i momentami 
jest tak wielkie, jak na autostra-
dzie A4 na terenie województwa 
małopolskiego - mówił policjant 
Krzysztof Grzybek.

Krzyż w Krzeczowie posta-
wiono jako upamiętnienie 100. 
urodzin Karola Wojtyły - św. 
Jana Pawła II. Wznosi się nad 
górą sięgającą blisko 650 m 
n.p.m. Postument jest oświetlo-
ny w nocy i doskonale widoczny 
dla kierowców i pasażerów po-
ruszających się po zakopiance, 
zarówno w stronę Krakowa jak 
i Zakopanego.

Tekst i fot.: 
Jan Głąbiński

 

U roczystość rozpoczęto 
Mszą św., odprawioną 
w kościele parafialnym 

w Dursztynie w intencji wszyst-
kich tych, którzy przyczynili się 
do powstania nowej nawierzch-
ni. Dziękowano też wykonawcy, 
Podhalańskiemu Przedsiębior-
stwu Drogowo-Mostowemu za 
szybką realizację inwestycji. Ta 
pochłonęła prawie cztery mi-
liony. z czego pozyskane przez 
posła Edwarda Siarkę dofinan-
sowanie ze środków Funduszu 
Leśnego wyniosło aż 79 procent 
całości . trzy miliony, pozosta-
łą część sfinansował Powiat No-
wotarski.

Zakres trwających od poło-

wy października robót obejmo-
wał: frezowanie istniejącej masy 
bitumicznej, ułożenie warstwy 
profilowanej z masy bitumicz-
nej, regenerację nawierzchni bi-
tumicznych przy użyciu siatek 
zbrojeniowych, wykonanie no-
wej warstwy ścieralnej z betonu 
asfaltowego, wykonanie poboczy 
z kruszyw łamanych i destruktu 
bitumicznego, regulację włazów 
kanałowych i kratek ściekowych 
wraz z remontem cząstkowym 
krawężników oraz remontem 
istniejących zjazdów i skrzyżo-
wań z drogą powiatową. Wyre-
montowany odcinek mierzy 3,2 
km. I zaczyna się przy koście-
le w Dursztynie, a kończy przy 
pierwszych zabudowaniach ul. 

Spiskiej w Krempachach.
- Ta droga powstała tak 

naprawdę dzięki pani sołtys 
Dursztyna, Stanisławie Soł-
tys. Bo to ona „nie dawała żyć” 
i cały czas chodziła wokół tego 
tematu. My daliśmy tylko pie-
niądze - przekonywał w swoim 
krótkim przemówieniu poseł na 
Sejm RP Edward Siarka.

W Mszy św., koncelebro-
wanej przez proboszcza o. Paw-
ła Kondratiuka i wikariusza o. 
Oliwiera Gryca, uczestniczy-
li też starosta Krzysztof Faber, 
wicestarosta Bogusław Wak-
smundzki, wójt gminy Nowy 
Targ Jan Smarduch, była poseł 
na Sejm RP Anna Paluch, dy-
rektorzy PZD oraz przedstawi-

ciele wszystkich działających 
w Dursztynie organizacji.

- Bóg to dzieło rąk ludz-
kich poświęcił. A teraz do nas 

wszystkich należy dbanie o to, 
by przy wyremontowanej dopie-
ro co drodze nie stanął ani jeden 
krzyż - znak śmiertelnego wy-

padku - zaznaczył na koniec o. 
proboszcz.

Tekst i fot.: 
Krystyna Waniczek
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Po raz pierwszy w historii 
Spotkań Muzyk Podhalańskich 
nagrodę honorową 
„Dziadońcyn smycek” 
przyznano muzyce kobiety, 
Katarzyny Lassak Helios 
z Zakopanego.

T
egoroczne „Dziadońcyne 
granie”, poświęcone pa-
mięci wielkiej prymistki 
Podhala Bronisławy Ko-

niecznej  Dziadońki, odbyło się 
w niedzielę 19 listopada w Domu 
Ludowym w Bukowinie Tatrzań-
skiej i było 17. z kolei. Spotka-
nie rozpoczęło się od uroczystej 
Mszy św. i złożenia kwiatów na 
grobach bukowiańskich muzy-
kantów.

A sama Bronisława Koniecz-
na, z domu Dziadoń, przyszła na 
świat w 1894 r. jako najmłodsza 
z dziesięciorga dzieci muzykanta 
Jędrzeja Dziadonia. I bardzo nie-
wiele brakowało, żeby jej wrodzo-
ny, legendarny dziś talent, nigdy 
nie ujrzał światła dnia. Bo choć  
od dziecka rwała się do skrzypiec, 
to jej ojciec uważał, że kobiecie 
nie przystoi grać. Na szczęście 
upór, determinacja, wybitny ta-
lent, ale też wsparcie ojca chrzest-
nego Bartłomieja Obrochty oraz 
protekcja samego hrabiego Za-
moyskiego, który dał dziewczyn-
ce zamówione w Wiedniu skrzyp-
ce, stały się dla małej Bronki prze-
pustką do zakazanego świata mu-
zyki. A że była naprawdę dobra, 

już w wieku 12 lat grała w rodzin-
nej kapeli pierwsze skrzypce.

- Dla mnie to była starsza oso-
ba, do której czułam respekt i tro-
chę strachu. A mój tata, Stanisław 
Galica, który bardzo chciał mieć 
w rodzinie muzykanta, a miał tyl-
ko trzy córki, przyprowadził mnie 
do niej na nauki - wspominała 
dawne dzieje uczennica słynnej 
prymistki, zasiadająca w jury Sta-
nisława Galica-Górkiewicz. - Idąc 
tam, nie bardzo wiedziałam, cze-
go się spodziewać. Niespecjalnie 
chciałam się też tej muzyki uczyć 

i niekoniecznie od niej. Ale kiedy 
Dziadońka wyjęła skrzypce i za-
częła na nich grać, po raz pierw-
szy w życiu dostałam z zachwytu 
gęsiej skórki - zapewniała z prze-
jęciem jurorka.

Jak na naukę gry ze słuchu, 
czas, który mistrzyni i jej uczen-
nica spędziły razem, nie był dłu-
gi. Nazbierało się tego nieco po-
nad 2 lata. - Z perspektywy cza-
su jednak wiem, że wszystko, co 
w swoim życiu muzycznym osią-
gnęłam, zawdzięczam właśnie 
Dziadońce i tej jej charaktery-

stycznej grze, którą mi przekaza-
ła - zapewniała Stanisława Gali-
ca-Górkiewicz. - Dziadońka gra-
ła twardo i ostro - do tańca i pod 
nogę. I choć jestem inna niż ona, 
mam też odmienny od niej cha-
rakter, to te jej nuty były rozpo-
znawalne i przyniosły mi sukces.

Tym razem na deskach buko-
wiańskiej sceny zaprezentowało 
się 9 muzyk góralskich w trady-
cyjnym, trzyosobowym składzie, 
tj. prym, sekund i bas. Była mu-
zyka Krzysztofa Gocała z Poroni-
na, muzyka Pawła Gacka z Boru, 

Jakuba Dobrzyńskiego z Ochot-
nicy Górnej, Przemysława We-
sołowskiego z Działu, Katarzy-
ny Lassak Helios z Zakopanego, 
Pawła Majerczyka z Białego Du-
najca, Przemysława Niedźwiedzia 
ze Spytkowic, Krzysztofa Karpie-
la z Białego Dunajca i Tadeusza 
Chrobaka z Leśnicy.

Spotkanie zainaugurował dy-
rektor Bukowiańskiego Centrum 
Kultury Bartłomiej Koszarek, 
który przypomniał, że ideą prze-
glądu jest raczej wspólne bycie 
razem i powrót do rdzennej, gó-
ralskiej muzyki, niż wierne na-
śladowanie mistrzyni. Wielką ra-
dość z uczestnictwa w spotkaniu, 
w którym trzeba jednak oddać 
czyjś charakter, wyraziły grają-
ce w muzyce Tadeusza Chrobaka 
z Leśnicy Krystyna Rapta i Elż-
bieta Witek z Gronkowa, które 
podkreślały, że w takim normal-
nym, codziennym graniu zawsze 
istnieje ryzyko spłycenia nuty, 
a tym samym utraty tego, co naj-
ważniejsze.

- A to spotkanie muzyk jest 
fajne, bo chodzi o wydobycie tej 
charakterystycznej nuty, którą da 
się wysłuchać w jej graniu - prze-
konywały.

Nieco inaczej podeszli do 
sprawy muzykanci z Ochotnicy 
Górnej, którzy przyznali, że de-
cyzję o wzięciu udziału w prze-
glądzie podjęli bardzo spontanicz-
nie. - Czy nam się dziś uda, czy nie 
uda, na pewno zakończymy ten 

wieczór w karczmie, bo Dziadoń-
ka też w nich grywała - żartowali.

Po przesłuchaniu wszystkich 
uczestników komisja artystyczna 
w składzie: Stanisława Trebunia-
Staszel, Stanisława Galica-Gór-
kiewicz, Dorota Majerczyk, An-
drzej Pietras i Stanisław Hodo-
rowicz po raz pierwszy w histo-
rii Spotkań Muzyk Podhalańskich 
nagrodę honorową „Dziadońcyn 
smycek” przyznała kobiecie, tj. 
muzyce Katarzyny Lassak He-
lios z Zakopanego. Przyznano też 
nagrody I, II i III stopnia.

- Gratulujemy tym, którzy tu 
przyjeżdżają bez względu na na-
grody - po prostu z potrzeby ser-
ca i miłości do muzyki - podkre-
ślała przewodnicząca jury Dorota 
Majerczyk. - Cieszy nas zwłasz-
cza udział młodych znakomitych 
prymistów, sekundzistów i basi-
stów, którzy w sposób właściwy 
interpretują muzykę i przekazują 
w niej swoje emocje.

XVII Spotkanie Muzyk Pod-
halańskich wsparli: prof. Stani-
sław Hodorowicz, artysta Janusz 
Konieczny, Tomasz Dziadoń, He-
lena i Jan Hodorowiczowie, Elż-
bieta i Marcin Salachowie, KGW 
Bukowina Tatrzańska oraz lokal-
ni twórcy ludowi: Stanisław Gą-
sienica-Wawrytko z Poronina, 
Józef Koszarek z Bukowiny Ta-
trzańskiej oraz Marcin Słodycz-
ka - właściciel sklepu Future-
Tech z Zakopanego.

Tekst i fot.: 
Krystyna Waniczek

Dziadońcyn smycek dla baby

Po raz pierwszy w historii Spotkań Muzyk Podhalańskich nagrodę honorową „Dziadońcyn smycek” przyznano kobiecie, Katarzynie 
Lassak Helios z Zakopanego.

Gdy trzeba było, poeta 
fortepianu piorunował na 
klawiaturze, a ludowe nuty były 
dla niego źródłem polskości.

P rzekaz Fryderyka Chopi-
na, poety fortepianu, próbo-
wał na nowo odczytać Karol 

Szymanowski. Dwaj wielcy kom-
pozytorzy tworzyli jedną, ducho-
wą rodzinę. Rodzinną atmosfe-
rę przywołała w niedzielny wie-
czór za sprawą dnia otwartego za-
kopiańska „Atma”. Na dobry po-
czątek Preludium E-moll opus 28 
Fryderyka Chopina zagrała Ma-
ria Słysz, młoda, utalentowana 
pianistka, absolwentka Akademii 
Muzycznej im. Krzysztofa Pende-
reckiego w Krakowie.

- To moja córka. Temat 
dzisiejszego wieczoru „Cho-
pin - Szymanowski w jednej mu-
zycznej rodzinie” i wykonawczo 
też będzie rodzinnie - zapowie-

działa Małgorzata Janicka-Słysz, 
kurator do spraw programowych 
„Atmy”. Przypomniała, że obaj 
kompozytorzy tworzyli duchową 
wspólnotę. W okresie międzywoj-
nia Karol Szymanowski chciał na 
nowo odczytać muzykę Chopina.

- Współcześni pisali, że nikt, 
tak jak Chopin klawiszy nie doty-
kał. Był poetą fortepianu, ale gdy 
trzeba było, potrafił w chwilach 
ważnych uderzyć pięścią w kla-
wisze i piorunować na klawiatu-
rze. Tworzył polskość w dźwię-
kach. Pisano o Chopinie, że trzeba 
być głuchym, by nie usłyszeć, co 
ta muzyka mówi. A mówi „Jesz-
cze Polska nie zginęła” - podkre-
śla Małgorzata Janicka-Słysz. 

Polskość i walka o niepodle-
głość ojczyzny to coś, co połą-
czyło Chopina i Szymanowskie-
go. Kurator przypomniała, że Ka-
rol Szymanowski o Polskę wal-
czył nie tylko muzyką, ale też sło-
wem. Uprawiał rodzaj zaangażo-

wanej publicystyki. Teresa Chy-
lińska, najwybitniejsza znawczy-
ni życia i twórczości kompozyto-
ra, autorka książki „Karol Szyma-
nowski o sobie”, twierdzi, że było 
dwóch Szymanowskich.

- Jeden to ten do momen-
tu przyjazdu do Polski niepodle-
głej, szukający wizji swojej muzy-
ki, a drugi to ten, który po powro-
cie włącza się w odbudowę infra-
struktury kulturalnej. Do muzyki 
przywiązywał wielką wagę, uwa-
żając, że to najbardziej demokra-
tyczny język, który trafia do każ-
dego - dodała Małgorzata Janic-
ka-Słysz. 

Dla Karola Szymanowskie-
go niezwykle ważne w odrodzo-
nej ojczyźnie stało się wyzwanie 
odczytania na nowo muzyki Cho-
pina. Uważał, że dla kultury mu-
zycznej młodego kraju to „być 
albo nie być”. W 1923 roku pi-
sał, że odczytywać Chopina nale-
ży na dużo bardziej głębokim niż 
dotychczas poziomie. Gdy Pol-
ska odzyskała niepodległość, Ka-
rol Szymanowski chciał stworzyć 
muzykę narodową. Zwracał przy 
tym uwagę, by nie cytować mu-
zyki ludowej dosłownie. Lecz by 
pisać w duchu ludowego źródła. 
Uważał, że „obrzydliwe wycinan-
ki” typu „oj, dana, dana” cytowa-
ne w muzyce są zmorą współcze-
snych kompozytorów. 

Tekst i fot.: 
Rafał Gratkowski

Rodzinne muzykowanie

Maria Słysz interpretuje kompozycje Chopina i Szymanowskiego w „Atmie”.

Kinga Niemiec i emilia 
Zagata - dwie utalentowane 
i energetyczne saksofonistki, 
dały czadu w Nowym Targu. 
Wystąpiły w niedawno otwartej 
kawiarni Bethel przy ul. Orkana, 
która wyrasta powoli na nowe 
ciekawe miejsce kulturalne 
w stolicy Podhala.

O bydwie pokochały sakso-
fon, instrument najczę-
ściej przypisywany męż-

czyznom. Dziewczyny łączy jed-
nak o wiele więcej. Są uczenni-
cami nowotarskiej Państwowej 
Szkoły Muzycznej (II stopnia). 
Obydwie są z Gronkowa, oby-
dwie grają w szkolnym Big Ban-
dzie, w Orkiestrze Dętej w swojej 
miejscowości i w Orkiestrze Re-
prezentacyjnej Miasta i Gminy 
Myślenice. Coraz częściej można 
ich słuchać także w duecie. Mają 
też podobne plany - studia w aka-
demii muzycznej. Emilia ma 19 
lat, Kinga jest o dwa lata młodsza.

- Saksofon wymaga spo-
rej kondycji. Pamiętam, że dwa 
pierwsze miesiące nauki polega-
ły głównie na dmuchaniu w ba-
lon albo rurkę i uczeniu się od-
powiedniego układania ust - opo-
wiada Kinga, która wcześniej na-
uczyła się grać na pianinie. Na 
saksofonie zaczęła grać, gdy mia-

Dziewczyny, saksofon i jazz

Kinga Niemiec (po lewej) i Emilia Zagata - o tym duecie usłyszymy jeszcze nieraz.

Bethel

ła 11 lat. Emilia zaczynała eduka-
cję w szkole muzycznej od gitary.

Obydwie dziewczyny kochają 
jazz, ale podczas sobotniego wy-
stępu w kawiarni Bethel można 
było usłyszeć w ich wykonaniu 
nie tylko jazzowe standardy w ich 
aranżacji, ale także covery prze-
bojów muzyki pop. Wybrzmia-
ły m.in. utwory zespołu ABBA, 
Bruno Marsa czy Franka Sinatry. 
Emilia czasem odkładała sakso-
fon, by zagrać na gitarze. Kinga 
też śpiewała - jej oryginalny wo-
kal był świetnym uzupełnieniem 
podczas koncertu.

Dziewczyny przygotowują 
się do festiwalu jazzowego w Po-

znaniu, organizowanego przez 
tamtejszą Akademię Muzycz-
ną. Tam też jeszcze w tym roku 
Emilia zamierza wystartować na 
studia. - Liczę, że Emilka prze-
trze mi szlaki, bo też marzy mi 
się ta uczelnia - wyznaje Kinga. 
Trzymamy za dziewczyny kciu-
ki, mając nadzieję, że nieraz jesz-
cze o nich usłyszymy.

Bethel przy ul. Orkana to 
nowe miejsce, z fajną atmosfe-
rą. Można tu nie tylko smacznie 
zjeść. Odbywają się tu koncerty, 
warsztaty, można też tu zakupić 
oryginalne prezenty rękodzielni-
cze. Zresztą przekonajcie się sami.

Beata Zalot

bukowina tatrzańska

eprasa.pl 91b4336995
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- Wszystkie postacie w tej 
książce są fikcyjne! - zarzeka 
się autorka. Ale i tak 
nowotarżanie wiedzą swoje. 

N
owy Targ. Uwaga! Nisko 

latające Anioły!” to ty-
tuł najnowszej książki, 
a zarazem pierwszej 

powieści autorstwa Ludmiły Fi-
giel. Historyczka, popularna na-
uczycielka liceum Goszczyńskie-
go pokazuje, że emerytura to nie 
czas na bezczynność. I właśnie za-
prezentowała przy pełnej sali no-
wotarskiego Miejskiego Centrum 
Kultury swą najnowszą publika-
cję. 

Promocja poprzedzona była 
dwoma piosenkami, skompono-
wanymi specjalnie na tę okazję 
przez Sylwię Bastę, które wyko-
nała przy akompaniamencie swe-
go meksykańskiego męża Samaela 
Floresa. Było też widowisko wy-
reżyserowane przez Marcina Ku-
dasika na podstawie fragmentów 
książki, a wykonane przez człon-
ków zespołu Śwarni. A wreszcie 
nadeszła chwila, kiedy w rozmo-
wie z dziennikarką Anną Szopiń-
ską i Katarzyną Put, szefową dzia-
łu promocji urzędu miasta, o swej 
książce opowiedziała sama Lud-
miła Figiel.

Nierealne anioły i realne 
miasto 

- Kiedy wymyśliłam, że będę 
pisała tę książkę, szukałam tytu-
łu, zmieniałam pomysły - wspo-
mina autorka. -  Aż przypomniał 
mi się fakt, że chodząc do szkoły 
zauważyłam, że na ścianie kościo-
ła NSPJ ktoś napisał białą farbą 
obok drzwi zakrystii: „Uwaga! Ni-
sko latające anioły”. Żartowaliśmy 
sobie z mężem, że może to chodzi 
o ministrancików, którzy wylatu-
ją z tej zakrystii, wymachując ka-
dzielnicą. I jakoś tak pomyślałam 
sobie, że to dobry tytuł. Może dla-
tego, że moje anioły w książce ab-
solutnie nie są grzeczne - dodaje.

Ludmiła Figiel w swej po-
wieści zamieściła nie tylko cztery 
anioły, jak w dziecięcej wyliczan-
ce, którą sama ułożyła. - Mają one 
przypisane funkcje: jeden chciał, 
drugi już miał, trzeci był (w sen-
sie metafizycznym) i czwarty 
wył - tłumaczy. - Czy można je 
skategoryzować? To nie jest spra-
wa wyłożona w sposób oczywi-
sty. Pierwsza kategoria to anioły 
traktowane jako metafory - po-
żądania, bycia, życia, a czarny 
anioł to depresja. Druga katego-
ria, którą ukryłam, to anioły - ga-
dżety, jak rzeźby, obrazy. Trze-
cia kategoria to anioły z popkul-
tury - o małym kontakcie z Bo-

giem, nie silniejsze od demonów, 
ulegają pokusom, są nisko latają-
ce, ale nie upadłe. I czwarta kate-
goria - anioły z katechizmu, któ-
re można określić jako łaska Boga 
skierowana do człowieka. Czytaj-
cie, a ile ich znajdziecie to już za-
leży od was - przekonuje.

Jak podkreśla autorka, bardzo 
ważnym bohaterem tła jest mia-
sto Nowy Targ. Pisząc, starała się 
odwzorować wszystkie możliwe 
realia tego miejsca. Powieść dzie-
je się w latach 2019-2020, okres 
pandemii. Ludmiła Figiel stara-
ła się jak najdokładniej odwzoro-
wać realia nowotarskie, jak choć-
by czy w tamtym czasie np. już 
istniało rondo, które znalazło się 
na drodze bohatera. A jeśli dane-
go dnia akcji książki napisane jest, 
że padał deszcz, to tak rzeczywi-
ście było. 

Odwzorowaniu realiów po-
mogło zaangażowanie też wielu 
osób, ekspertów, którzy pomogli 
zorganizować materiał.

- Zaczęłam tę książkę pi-
sać jako powieść obyczajowo-
psychologiczną. Ale w środku 
skręciło mi to w stronę krymina-
łu. Więc przerobiłam całą pierw-
szą część książki, by była spójna. 
Zorientowałam się w wielu przy-
padkach, że potrzebuję wiadomo-
ści o sprawach, w których nie by-

Figiel w mieście 
aniołów

Ludmiła Figiel i jej pierwsze autografy.

Małgorzata Bańka po raz 
kolejny była w niedzielę gościem 
salonu poezji w nowotarskim 
ratuszu. Tym razem wystąpiła 
z „Koncertem francuskim”.

G oshki w Nowym Tar-
gu przedstawiać nie trze-
ba. Od dziecka jest z nim 

związana, tu kończyła podsta-
wówkę, „Goszczyńskiego” - pod-
czas niedzielnego koncertu wspo-
minała swojego profesora Kon-
rada Nowaka i szkołę muzyczną. 
I choć los rzucił ją na wiele lat do 
Paryża i na Kostarykę - obecnie 
mieszka w Warszawie - kompo-
zytorka, pianistka, aktorka, pro-
ducentka spektakli muzycznych 
i wokalistka do stolicy Podhala 
zawsze chętnie wraca.

Wyższe wykształcenie mu-
zyczne i teatralne nabyła we Fran-
cji. Potem przyszły laury na pre-
stiżowych festiwalach, współ-
praca z najlepszymi producen-
tami francuskimi i hiszpańskimi, 
koncerty w całej Europie, pisanie 
muzyki dla znanych wykonawców 
francuskich i polskich, wśród nich 
dla Jacka Cygana.

Zdobyła m.in. Grand Prix 
w konkursie polskiej piosenki 
w Paryżu, była laureatką Złotej 
Piątki Konkursu Bardów w War-
szawie, grała koncert na Błoniach 
w Krakowie z okazji wejścia Pol-
ski do Unii Europejskiej, współ-
pracowała z Romanem Rogowiec-

kim, Zbigniewem Górnym, Le-
opoldem Kozłowskim i Leszkiem 
Możdżerem, z którym teraz wła-
śnie pracuje nad płytą „Poświa-
ty - Bańka, Możdżer, Samitow-
ski” do tekstów Haliny Poświa-
towskiej.

Od 2019 roku Goshka pro-
wadzi autorską audycję radio-
wą „Rendez-vous z Gośką Bań-
ką” na antenie „Radia dla Ciebie”, 
której oczywiście można też słu-
chać w Internecie.

Na nowotarskich salonach 
poezji Goshka wystąpiła dwu-
krotnie - w 2015 roku właśnie ze 
strofami Poświatowskiej - poetka, 
gdyby żyła, kończyłaby wówczas 

80 lat, a cztery lata później - z po-
ezją Krzysztofa Kamila Baczyń-
skiego.

Zarówno Poświatowska, któ-
rej tekstu „Pytasz czemu pocią-
ga mnie magia liczb” - po polsku 
i francusku - nie zabrakło również 
w ostatnią niedzielę, jak i Baczyń-
ski - są bardzo bliscy sercu Małgo-
rzaty Bańki. Dla pierwszej stwo-
rzyła i wyprodukowała m.in. spek-
takl „Właśnie kocham, Poświatow-
ska”, oparty w całości na tekstach 
poetki, dla drugiego pisała opra-
wę muzyczną do programu „Nie 
bój się nocy - opowieść o Powsta-
niu Warszawskim”. Spektakl ten 
miał swoją premierę na otwar-

ciu Domu Wsparcia dla Powstań-
ców Warszawskich.

W niedzielę Małgorzata Bań-
ka wystąpiła z prawie 1,5-go-
dzinnym „Koncertem francu-
skim”. Nie mogło być inaczej, 
odpowiedzialny za salony Stani-
sław Krzak pilnuje, by w listopa-
dzie, w którym przypada święto 
Beaujolais, w ratuszu królował 
francuski język i francuska me-
lodia. Zabrzmiał więc - przepla-
tany opowieściami Goshki o jej 
życiu, przygodach, spotkaniach 
pod francuskim niebem - reper-
tuar - w jej aranżacji - m.in. Da-
lidy, Aznavoura, Pink Martini, 
Joe Dassina ze znanymi każdemu 
„Champs Elysees”, było oczywi-
ście „Paroles, paroles”, wykony-
wane kiedyś przez Dalidę wraz 
z Alainem Delon, czy „La Vie en 
Rose” Edith Piaf.

Francuski koncert zakończył 
się po polsku. „Nic dwa razy się 
nie zdarza” Wisławy Szymbor-
skiej, a zwłaszcza piękny prze-
kaz: „czemu ty się zła godzino 
z niepotrzebnym mieszasz lę-
kiem, jesteś, a więc musisz mi-
nąć, miniesz, a więc to jest pięk-
ne” śpiewała wraz z Goshką no-
wotarska publiczność.

Ostatni w 2023 roku salon 
poezji - 17 grudnia. W świątecz-
nym programie wystąpią Kata-
rzyna Krzanowska-Peszek i Mar-
cin Kalisz.

Tekst i fot.: Piotr Dobosz

Goshka na święto Beaujolais

Goshka z „koncertem francuskim” w nowotarskim ratuszu.

W tym roku elektroniczne 
Zaduszki w Starym Kościele 
w Zakopanem poświęcone  
były pamięci himalaistów.

e lektroniczne Zaduszki od-
były się w sobotę w Sta-
rym Kościółku już po raz 

XIX. To inicjatywa Jerzego „Jura-
sa” Gruszczyńskiego, zakopiań-
skiego kompozytora i wykonaw-
cy muzyki elektronicznej. Elektro-
niczne Zaduszki to mikstura stwo-

rzona z muzyki, recytacji i obrazu.
Jak zawsze Jerzy „Juras” 

Gruszczyński wprowadził słucha-
czy w niesamowity, nostalgiczny 
świat dźwięków tworzonych na 
syntezatorach. Towarzyszyli mu 
w tym roku: wokalistka Marty-
na Kasprzycka, Kinga Kamińska 
na skrzypcach, Maria Tombiń-
ska Hoły na wiolonczeli, a także 
Grażyna Syrzistie i Andrzej Czar-
niecki (recytacje).

pp

Magia dźwięku, słowa 
i obrazu

Elektroniczne Zaduszki Jerzego „Jurasa” Gruszczyńskiego to mikstura stworzona  
z muzyki, recytacji i obrazu.

152. Krakowski Salon Poezji w Nowym Targ

Fot.: bartłom
iej Jurecki

łam zorientowana dostatecznie 
dobrze. Więc zwróciłam się do 
znawców - przyznaje.

Tak było choćby w scenie ho-
kejowej podczas imprezy w salo-
nie. Udała się do hokeisty Rober-
ta Smreczyńskiego, naszkicowała 
mu pomieszczenie, co gdzie stoi 
i gdzie jest bohater, który właśnie 
odtwarza scenę z meczu swo-
jej młodości, gdy strzela bram-
kę. Poprosiła o rozpisanie cho-
reografii. - Ja teraz wiem, że gdy 
przeczytacie tę scenę, to nikt nie 
będzie mógł powiedzieć, że to nie 
mogło się tak stać. Skoro hokeista 
tak powiedział, to znaczy, że tak 
się działo! - zaznacza.

W innym miejscu, po rozmo-
wie na temat alarmów z Krzysz-
tofem Zapiórkowskim, musiała... 
przerobić kilka rozdziałów. 

postaci (nie)realizm 
Gdy okazało się, że nazwi-

sko jednego z czarnych charakte-
rów nosi sympatyczny nowotar-
żanin, natychmiast zdecydowała, 
by je zmienić, czytając dokładnie 
strona po stronie całą książkę od 
nowa, by nie zostawić go bez po-
prawki choć w jednym miejscu.

I tu pojawia się pytanie, które 
będzie nurtować każdego nowo-
tarżanina, który weźmie książkę 
do ręki. Ile w niej prawdy, a ile fik-
cji? Czy za postaciami bohaterów 
kryją się może autentyczne osoby? 

- Postacie są fikcyjne i to chcę 
mocno zaznaczyć, bo już cho-
dzą plotki identyfikujące bohate-
rów książki z konkretnymi ludź-
mi, którzy jakoby mieliby być ich 
pierwowzorami. Słyszałam nawet, 
że Figlowa to wszystkich opisała, 
wszystkich! Podkreślam jednak: 
postaci są fikcyjne! Jak się uprze-
cie kogoś szukać, to ja się odrze-
kam. To jest fantazja! - zapew-

nia autorka.
Zanim doszło do oczekiwane-

go przez wszystkich składania au-
tografów, z gratulacjami pospie-
szył na scenę burmistrz Grzegorz 
Watycha, bo to miasto współfi-
nansowało wydanie tej - jak na-
pisał w słowie wstępnym - pierw-
szej nowotarskiej powieści.  Part-
nerem wydania jest też wojewódz-
two małopolskie, a w rolę mece-
nasa wcielił się Stopiak Park Han-
dlowy.  

Uzupełnieniem książki jest 
album ze zdjęciami autorstwa 
Pawła Kosa i Macieja Gębacza. 
Emilia Voit wykonała ilustracje do 
książki, ale także skrzydła anio-
łów, które można przymierzyć 
w holu MCK-u, by zrobić sobie 
niepowtarzalne zdjęcie w roli no-
wotarskiego anioła.

Tekst i fot.: 
Józef Figura
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Salę nowotarskiego 
Ruczaju wypełnili 
pasjonaci czterech,  
jak i dwóch kółek.

P
retekstem spotkania 
była 60. rocznica otwar-
cia stacji CPN u zbiegu 
ul. Szaflarskiej i ówcze-

snej Krakowskiej. To ją po latach 
przejął Adam Worwa, tworząc 
popularną firmę. Historia no-
wotarskiej motoryzacji, a przede 
wszystkich tworzących ją ludzi 
stała się pretekstem do napisa-
nia niezwykłej książki.

- Przeczytałem apel Łukasza 
Worwy, umieszczony na portalu 
Podhale24 o przesyłanie wspo-
mnień. Natychmiast chwyciłem 
za pióro. Potem spotkaliśmy się 
w Ruczaju i tu powstał pomysł 
napisania książki. Miało być 120 
stron, ale okazało się, że wspo-
mnień i bohaterów przybywało, 
a powstająca książka stawała się 
coraz grubsza. Nasza rola z Łu-
kaszem to rola kierowców tego 
wehikułu, którym jadą nasi pa-
sażerowie. I to oni stanowią naj-
ważniejszą część tego projektu 
- zapowiedział Jacek Sowa, roz-
poczynając sobotnie spotkanie. 

I wraz z Łukaszem Worwą 
niemal każdemu z bohaterów 
poświęcili chwilę, zapraszając 
na krótką rozmowę na kanapie 
umieszczonej na scenie. 

sentyment za pks-em
Nie mogło zacząć się ina-

czej, jak od wspomnień - przy-
wołania obrazu Nowego Targu 
lat siedemdziesiątych, gdy je-
den samochód przypadał na 25 
mieszkańców. Wówczas główną 
rolę spełniał transport publicz-
ny, jakim był PKS. To czasy, gdy 
dworzec znajdował się na Ryn-
ku, gdzie zajeżdżały stare skody 
z wysuwanymi migaczami i na-
pisami w stylu: „mój samochód 
świadczy o mnie”.

Jednym z kierowców tam-
tych czasów jest Karol Rudol-
phi, „ikona PKS-u”, pierwszy 

Z benzyną w żyłach

Jacek Sowa i jego najnowsza książka.

Jaka obrączka, co założyć,  
kto zaśpiewa, czym 
nakryć i jak zajechać? 

T o tylko niektóre pytania, na 
jakie starają się odpowie-
dzieć wystawcy podczas 

Targów Ślubnych w Folwar-
ku Stara Winiarnia w Mszanie 
Dolnej. W klimatycznych wnę-
trzach dawnego kasztelu można 
podejrzeć wszystko to, co bran-
ża oferuje. Można też rozejrzeć 
się dookoła, czy aby właśnie tu 
nie jest to wymarzone wnętrze 
na imprezę życia.

- Jako obiekt jesteśmy trochę 
inni niż standardowe domy we-
selne, więc muszę przyznać, że 
jest zainteresowanie naszym fol-
warkiem. Warto więc rezerwo-
wać miejsce w sezonie z rocz-
nym czy dwuletnim wyprzedze-

niem. Ale poza nim zdarzają się 
niekiedy typowe oferty „last mi-
nute”, więc też warto sprawdzić 
kalendarz - przyznaje Agniesz-
ka Komarzyńska, manager Fol-
warku Stara Winiarnia. 

Miejsce to staje się popu-
larne, stąd nie brak par z okolic 
Krakowa czy Śląska. Swoje wy-
marzone wesela organizują wła-
śnie tu, zamiast na Wyspach czy 
w Italii, pary mieszane polsko-
brytyjskie czy polsko-włoskie.  

Rabczański salon Gabi na 
rynku jest prawie od 15 lat. Zaj-
muje się dekoracją sal, kościo-
łów, robieniem bukietów ślub-
nych, a także szyje czy wypoży-
cza suknie ślubne, dodatki z bi-
żuterią. Oferuje cały pakiet ślub-
ny. Na targi przygotował kilka 
stołów urządzonych w odmien-
nej stylistyce. 

- Mody? Jeśli chodzi o ko-

lorystykę, to króluje złoto, biel 
i butelkowa zieleń. I nadal się to 
będzie powtarzało. Są też dwa ty-
powe trendy. Klasyka, czyli ład-
na, ale klasyczna forma bukie-
tu bez dodatkowych „dziwnych 
rzeczy”, jak to określają nie-
które młode panny. Albo boho, 
gdzie królują  trawy, papmpa-
sy i zwiewne rzeczy - przyznaje 
Gabriela Sadłowska, właściciel-
ka salonu Gabi.

Jak zauważa, coraz częściej 
pojawiają się zamówienia ze Sło-
wacji. To ciekawe, choć trud-
ne zadanie logistyczne. Trzeba 
przygotować elementy tu, prze-
wieźć na miejsce i tam wszyst-
ko urządzić. Ale dla chcącego 
nic trudnego.

Mimo fatalnej w niedzielę 
pogody, chętnych do obejrzenia 
targów nie brakowało.

Tekst i fot.: Józef Figura

Ten dzień jedyny taki

Pierwszy taniec mogą ozdobić snopy iskier.

bohater zaproszony przez Jacka 
Sowę na czerwoną kanapę. Za-
czynał od lublina z drewnianą 
kabiną, potem był jelcz i now-
sze modele.

W tym samym czasie w „to-
warowej” części PKS-u pracował 
Aleksander Topa. - Towarówka 
była podstawą PKS-u. Autobu-
sy przyszły dopiero przed FIS
-em 62 roku. Jak przyszedłem 
do pracy w 1954 roku, to jesz-
cze dwa chevrolety były z demo-
bilu - wspomina Topa. 

Wszyscy pokiwali znacząco 
głowami, gdy Jacek Sowa stwier-
dził, że trochę żal jest PKS-u, 
z którego pozostały ruiny hali, 
w której niegdyś nawet wystę-
powało Mazowsze, bo wówczas 
nie było wystarczająco wielkiej 
przestrzeni w Nowym Targu. 

Ostatnim dyrektorem no-
wotarskiego PKS-u był Andrzej 
Mrugacz. - W tej firmie przepra-
cowałem od 1972 do 2008. Po-
tem była prywatyzacja i nowo-
tarski PKS upadł w 2013 - w te-
legraficznym skrócie przedsta-
wił on swoją i pekaesową histo-
rię. 

Długopis  
nie zapisał się źle

Transport uspołeczniony 

odgrywał ważną rolę, ale cza-
sem trzeba było przewieźć do 
domu meble, worek ziemnia-
ków, a niekiedy dostarczyć do 
domu „zmęczonego” impre-
zą męża. Rolę tę spełniały do-
rożki konne, których było pięć, 
a po pewnym czasie pojawiły się 
tzw. dorożki samochodowe, czyli 
taksówki. Dziś ten rodzaj trans-
portu przeżywa trudne chwile, 
a najstarszym przedstawicielem 
jest Józef Zięba. Na scenę trafił 
też Jan Topa. - Zacząłem jeździć 
w 1981 roku. Do 86 jeździłem 
taksówką osobową, a od 1992 ba-
gażową, a teraz znów osobową. 
Pomiędzy tym jeździłem cięża-
rówkami i tirami, więc w sumie 
parę milionów kilometrów uda-
ło się zrobić - przyznaje. 

 Nie zabrakło też wspo-
mnień spotkań z ówczesny-
mi stróżami prawa. Jednym 
z tych bardziej rozpoznawal-
nych był szczupły i wysoki mi-
licjant, ochrzczony z tego powo-
du przez nowotarżan... Długo-
pisem. To Zbigniew Matuszew-
ski. On jednak do Nowego Tar-
gu nie dojechał, bo mieszka na 
Dolnym Śląsku. - Rozmawia-
łem z nim niedawno. Przyznał, 
że chyba nie zapisał się źle w pa-
mięci, bo gdy tu przyjeżdża, nie 

spotyka się nigdy z przejawami 
antypatii, a wręcz przeciwnie  
- podkreśla Jacek Sowa.

pani Tosia
- Motoryzacja nie maiła-

by sensu, gdyby nie było pali-
wa. W latach 60. zapadła rządo-
wa decyzja o zbudowaniu sta-
cji CPN na rozstaju Szaflarskiej 
i dawnej Kakowskiej. Przyjęto 
modny wówczas projekt stacji 
z podwarszawskich Janek. Rzą-
dowa decyzja spowodowała uru-
chomienie środków z okazji Mi-
strzostw Świata w Narciarstwie 
Klasycznym w Zakopanem. Jej 
„ojcem” był Stanisław Porę-
balski, który był kierownikiem 
budowy, a potem dyrektorem. 
Wówczas w mieście była jed-
na, przedwojenna jeszcze sta-
cja benzynowa z ręczną pompą 
w Rynku.

Przy CPN powstała kawia-
renka, gdzie pracowała legendar-
na Antonina Żółtek, czyli pani 
Tosia. Idąc do pracy, kupowała 
bułki, a jak zdobyła, to czasem 
i plasterek szynki dokładała, by 
nakarmić pracowników.

- Jak się pracowało od 6 rano 
do 11 w nocy w zapachu tej cho-
lernej benzyny, to aż głowa bo-
lała i jeść się chciało. A czasem 
to się i coś wypiło, bo przecież 
wódka jest dla ludzi. Ale nie 
było mowy, by ktoś był na dyżu-
rze i dostał kieliszek. Było pyta-
nie: kto ma nockę? Jak podniósł 
rękę, to musiał spieprzać - doda-
je pani Tosia, wzbudzając grom-
ki śmiech na sali.

Inżynier Korczak  
i jego ibiza

Osobny rozdział motory-
zacyjnej historii Nowego Tar-
gu stanowią mechanicy, którzy 
bez względu na wszystko, po-
trafili naprawić każdy pojazd. 
O Władysławie Łapsie krążyły 
legendy. Podobnie jak o nieżyją-
cym Wiesławie Korczaku. Jesz-
cze rok temu z inżynierem roz-
mawiał Jacek Sowa, a ten długo 
i barwnie opowiadał o swej pra-

cy. Zmarł tuż przed sylwestrem.  
- To był prawdziwy omni-

bus motoryzacyjny. Udzielał się 
na wszystkie strony. Jeździł na 
rajdy, modernizował samocho-
dy, był rzeczoznawcą motoryza-
cyjnym, wychowawcą młodzie-
ży. Kochał samochody i motory-
zację - wspomina swego bohate-
ra autor książki.

Na kanapie zasiadły dzie-
ci Wiesława Korczaka. Bartek 
i Aneta przyjechali na spotkanie 
ibizą, ostatnim autem ojca. Sa-
mochód ma już 25 lat, ale prze-
bieg zaledwie niespełna 100 tys. 
km i zachował się w doskonałym 
stanie. - Ja się nauczyłem nim 
jeździć, dziś przekażę kluczyki 
mojemu synowi, który właśnie 
zdobył prawo jazdy i wróci nim 
do domu. Można powiedzieć, że 
historia zatoczyła koło - podsu-
mowuje Bartek Korczak.

Legendą stacji warsztatu 
przy stacji CPN był Jan Ripper, 
przedwojenny kierowca rajdowy 
i szef mechaników. Nie był ulu-
bieńcem władzy ze względu na 
poglądy, więc po kilku miesią-
cach jego miejsce zajął potem 
Andrzej Kostrzewa.

Jednym ze współczesnych 
specjalistów jest Mariusz Szew-
czyk, wnuk Władysława Łapsy. 
Jeździ on czarnym polo, który 
otrzymał w nagrodę za zwycię-
stwo w ogólnopolskim konkur-
sie na mechanika roku.  

 Jestem Tadziu,  
mistrz świata

Kolejną część motoryzacyj-
nej historii miasta stanowili mo-
tocykliści, poczynając od Mie-
czysława Błoniarza, którego cór-
ka Danuta pojawiła się na sce-
nie. Od młodych lat brała ona 
udział w imprezach organizowa-
nych przez ojca także jako sędzia 
motocyklowy. I tak też poznała 
swego męża Zbigniewa Jedyna-
ka, gdy ten, jako zawodnik, pod-
wiózł ją na odcinek rajdu, gdy się 
nieco spóźniła. 

Nowy Targ zaczął się stawać 
motocyklową potęgą, a stanowili 

o niej też Bogusław Sięka i Ma-
rek Kowalczyk. - Miałem 16 lat, 
a Marek był moim guru. Brali-
śmy motor, bańkę paliwa i je-
chaliśmy „w potok”. Ale to były 
zupełnie inne czasy - wspomina 
Bousław.  Na kanapie pomiędzy 
nimi zasiadła też Beata Łukasz-
czyk, żona i matka rajdowców.

- Zawsze się o nich bałam 
i gdy wracali po zawodach, to 
pierwsze pytałam, czy są cali 
i zdrowi. A oni mieli pretensje, 
że nigdy nie pytam, jakie zajęli 
miejsce - odpowiada na pytanie 
swe o matczyne uczucia.

Nie sposób było pominąć 
nazwisko Tadeusza Błażusia-
ka, który pozostaje niedocenia-
ną postacią sportu motorowe-
go. Tymczasem - jak podkreśla 
Sowa - zasługuje on na miejsce 
wśród najlepszych sportowców 
wszechczasów, jak Robert Le-
wandowski czy Iga Świątek. 

- Ja tylko powiem, że gdy był 
Rajd Tatrzański, to wtedy mały 
Tadziu, taki malusieńki, pod-
jeżdżał i przedstawiał się: dzień 
dobry, jestem Tadziu Błażusiak, 
mistrz świata - wspomina Zbi-
gniew Jedynak.

O swojej quadowej pasji 
opowiadał Oskar Pieprzak, któ-
ry przymierza się do napisania 
podręcznika dla adeptów tego 
sportu. Jednak opisywane pod-
halańskie kółka to nie tylko mo-
toryzacja, ale także rowery. Na 
kanapie znalazło się więc miej-
sce także dla Anity Sięki, która 
nie może żyć bez roweru, którym 
z pasją pokonuje okoliczne góry. 

paliwo  
pod prądem

Jaka przyszłość czeka moto-
ryzację? Łukasz Worwa nie ma 
wątpliwości, że zmiany będą na-
dal zachodzić w błyskawicznym 
tempie. I już trzeba być przygo-
towanym na elektromobilność. 
I to właśnie ta gałąź ma wyzna-
czać zmiany, jakie będą nad-
chodzić w dawnym CPN-ie 
przy Szaflarskiej.

Tekst i fot.: Józef Figura
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Są takie miejsca 
w górach, gdzie czas się 
zatrzymał, gdzie nie ma 
turystów, a podwieźć 
kogoś to wcale nie 
jest strach, bo pewnie 
poprosi on o podwózkę 
do najbliższego punktu 
z alkoholem.

W
ojciech Szatkow-
ski, historyk z Mu-
zeum Tatrzańskie-
go, znawca narciar-

stwa i gór, odkrył przed widza-
mi swoje osobiste górskie szlaki, 
poprowadzone często tam, gdzie 
ludzka stopa rzadko stąpa. Naj-
pierw oczywiście były Tatry, bo 
to góry, które dla każdego miło-
śnika górskiej przygody z Zako-
panego są domem. Nazwa Tatry 
wywodzi się ze starosłowiań-
skiej nazwy Tritri, która ozna-
czała skalne ściany i szczyty. Po-
jawiała się ona już w XI wieku.

W Tatrach wciąż są miejsca 
mniej znane, rzadziej opisywa-
ne, gdzie nie docierają tłumy tu-
rystów. Takim miejscem z pew-
nością są Ciemnosmreczyńskie 
Stawy na Słowacji. Położone są 
u stóp Wrót Chałubińskiego, 
o których kiedyś pisał Jan Ka-
sprowicz. Z kolei Wyżni Wiel-
ki Furkotny Staw to trzeci naj-
wyżej położony staw w Tatrach 
(2145 metrów n.p.m.), który jesz-
cze w 1911 roku odmarzał tylko 
na ok. 10 dni, dziś na skutek ocie-
plenia klimatu nie jest pokryty 
lodem przez ok. 50 dni.

Kohut w Małej Łące
- Wydaje się, że Tatry są do-

kładnie zbadane, że przeszliśmy 
już wszystkie ścieżki, ale zawsze 
można w nich odkryć coś nowe-
go. Tak jak ja niedawno odkryłem 
dla siebie piękną skałkę w dolnej 
części Doliny Małej Łąki. Nazy-

wa się ona Kohut, a położona tuż 
obok niego kosodrzewiny doda-
je jeszcze tej turniczce uroku - 
mówił Wojciech Szatkowski. - To 
było fajne uczucie, popatrzeć na 
turnię Kohuta, której wcześniej 
nigdy nie widziałem. Kohut jest 
wzmiankowany w pracach na-
ukowych pracowników TPN, na 
aplikacjach turystycznych.

Pięknym miejscem, gdzie nie 
prowadzą żadne znakowane szla-
ki, są opadające w stronę Doliny 
Pyszniańskiej zbocza Kamieni-
stej i potężny żleb zwany Babie 
Nogi - to zresztą najdłuższe ko-
biece nogi w Polsce, bo mają pra-
wie 2 kilometry długości.

Wojciech Szatkowski przy-
pominał też postacie związane 
z pasmami górskimi. Przy okazji 
Tatr wspomniał o legendarnym 
Piotrku Malinowskim, naczel-
niku TOPR, taterniku, skialpini-
ście. Mało kto pamięta, że w la-
tach 90. prowadził on w Radiu 
Alex audycję, w której puszczał 
bluesowe kawałki, m.in. utwór 
„Legs” („Nogi”) zespołu ZZ Top, 
co stanowiło nawiązanie do żlebu 
pod Kamienistą. Piotr Malinow-
ski zmarł w 1995 roku w wyniku 
komplikacji po niegroźnej kontu-
zji łękotki.

- Gdy to się stało, nie mo-
gliśmy w to uwierzyć. Prochy 
Piotrka Malinowskiego rozrzu-
cono w górnej części Doliny Ja-
worowej, bo to miejsce w Ta-
trach ukochał najbardziej - mó-
wił Wojciech Szatkowski.

Nie dajesz rady, jedź 
w bieszczady

Całe postrzeganie gór w ży-
ciu Wojciecha Szatkowskiego 
zmieniło się w 2012 roku. Wte-
dy pojechał w Bieszczady i zro-
zumiał, że górskie fascynacje nie 
kończą się na Tatrach. - Biesz-
czady to wielkie przestrzenie, 
w dużej ich części nie ma par-
ku narodowego, więc można na 
przykład na nartach podchodzić 

Zapomniane szczyty, zapomniane doliny

Wojciech Szatkowski opowiadał o swoich górskich fascynacjach.

„Nie bój się swojego talentu! 
Podejmij działanie”  
- to maksyma zakopiańskiej 
„Jutrzenki” świętującej  
swe 70. urodziny.

Z tej okazji w kinie „Gie-
wont” odbyła się wielka 
gala, a w siedzibie „Jutrzen-

ki” w Galerii ART Park w czwar-
tek otwarto jubileuszową wysta-
wę. Podziwiać możemy prace ar-
tystów, którzy w „Jutrzence” sta-
wiali pierwsze kroki, tu uczyli się 
sztuki przez duże „S”, by związać 
swe zawodowe, artystyczne życie 
z tkaniną, malarstwem i rzeźbą.

Swe dzieła tkackie pokazuje 
Ewa Bartosz-Mazuś, malarstwo 
Monika Wacławska, a rzeźbę - 
Marek Wacławski.

- Ja w „Jutrzence” nie tyl-
ko uczyłem się, a potem byłem 
instruktorem rzeźby, ale tu po-
znałem swoją żonę, Monikę - 
z uśmiechem przyznaje Marek 
Wacławski. Jego żona, Monika 
przypomina, że grali też razem 
w zespole muzycznym, którego 

próby słychać było z daleka.
- Tam, w pracowni na gó-

rze jest jeszcze hasło autorstwa 
Marka „Oprócz czadu musi być 
jeszcze brzmienie” - to najkrót-
sza recenzja muzyki rockowej 
- z uśmiechem dodaje Krzysz-
tof Jędrzejowski, dyrektor Ta-
trzańskiego Centrum Kultury 
„Jutrzenka”, który witał licznie 
przybyłych na wernisaż gości.

- Jutrzenka była moim dru-
gim domem - wspomina Ewa 
Bartosz-Mazuś. - Jak przycho-
dziłam ze szkoły do domu, to 
rzucałam tornister i biegłam na 
zajęcia do pani Barbary Chrobak, 
do pana Czesława Jałowieckiego, 
pana Jasia Kosińskiego. Niektó-
rych wspaniałych instruktorów 
już nie ma wśród nas.

Ewa Bartosz-Mazuś podkre-
śla, że w „Jutrzence” zawsze pa-
nowała twórcza atmosfera i czło-
wiek chodził z chęcią na zajęcia. 
- Te zajęcia w pracowniach ukie-
runkowały mnie, kontynuowałam 
naukę w Szkole Kenara. Ale za-
jęłam się rzeźbą. Potem życie 
tak się potoczyło, że trafiłam do 

Drugi dom 

Swe prace w „Jutrzence” prezentują (od lewej) Monika i Marek Wacławscy oraz 
Ewa Bartosz-Mazuś.

i zjeżdżać, gdzie się tylko chce, 
a na to całe życie czekałem - mó-
wił Szatkowski.

W Bieszczadach przez dłu-
gie godziny można nikogo nie 
spotkać, a gdy się już spotyka, 
trzeba się zatrzymać, zamienić 
chociaż kilka zdań. Są tam też za-
pomniane przez niemal wszyst-
kich schroniska, takie jak Cha-
ta w Łupkowie, którą prowadzi 
Jan Hasior, syn słynnego, zwią-
zanego z Zakopanem rzeźbiarza. 
To właśnie tu, na „bieszczadzkim 
końcu świata”, wiedzie on swo-
je życie i zaprasza do „ostatnie-
go takiego schroniska w Biesz-
czadach”. Bo to schronisko spe-
cyficzne, bez wody, bez prądu. 
Obowiązuje tam zasada, że jak 
chcesz ugotować herbatę, to mu-
sisz sam nabrać wodę w potoku, 
jeśli chcesz się ogrzać, to musisz 
narąbać drewna.

- W takich warunkach moż-
na wytrzymać pewnie dwa, trzy 
dni, później trzeba wrócić do 
cywilizacji. Spędziłem tam noc 
i była to noc wspaniała, bo przy-
szła grupa młodych ludzi, któ-
rzy do trzeciej rano grali na gita-
rach i śpiewali - wspominał Szat-
kowski.

Bieszczady to zresztą najbar-
dziej rozśpiewane góry w Polsce. 
Bieszczady to także piękne cer-
kwie, takie jak cerkiew w Ło-
pience. Kultowe miejsce, które 

kilkadziesiąt lat temu popadło 
w całkowitą ruinę. Zawalił się 
nawet dach, a pasterze z Zębu, 
którzy w Bieszczadach wypasa-
li owce, wykorzystywali cerkiew 
jako stajnię.

odbudowana cerkiew 
w łopience

Pierwszą osobą, która pod-
jęła się próby jej ochrony przed 
dalszym zrujnowaniem był Ol-
gierd Łotoczko, który ponad 50 
lat temu wykonał pierwsze prace 
ratujące budynek, stawiając be-
tonową otoczkę wokół murów. 
Nie dokończył on prac, bo zgi-
nął w czasie przekraczania rzeki 
w Afganistanie. Jego dzieło do-
kończył Zbigniew Kaszuba, któ-
ry przez pół życia zbierał pienią-
dze na remont i w końcu cerkiew 
udało się pokryć blachą i wyre-
montować.

Jędrek Połonina, ostatni 
bieszczadzki kowboj
Bieszczady to też wie-

le związanych z tymi górami 
postaci, które szukały w nich 
schronienia, czasami ucieczki. 
Taką postacią był Jędrek Połoni-
na (Andrzej Wasilewski), zwany 
ostatnim bieszczadzkim kowbo-
jem, bo jego nieodłączną czę-
ścią ubioru był kowbojski kape-
lusz. Ten poeta, rzeźbiarz, rysow-
nik był uważany za króla biesz-

czadzkiej cyganerii. Kiedyś za-
fascynowała się nim nawet Mag-
da Umer, która zaprosiła go do 
Warszawy. Bard zginął tragicz-
nie w 1995 roku w Komańczy, 
potrącony przez samochód, któ-
rym kierował pijany kierowca. 
Dwa lata temu w Komańczy od-
słonięto ławeczkę jego imienia.

- Gdy jedzie się przez Biesz-
czady, nie ma obawy, gdy zabie-
rzemy kogoś do auta. Ten ktoś 
zwykle może poprosić tylko, aby 
zawieźć go do najbliższego punk-
tu sprzedaży alkoholu i taki przy-
padek niedawno mi się przyda-
rzył. Ludziom w tamtym rejonie 
nie żyje się łatwo, bo mają dale-
ko do kultury, do lekarza, ale to 
wszystko wynagradza wspania-
ła przyroda.

Beskid Niski, Karkonosze 
i Magura Witowska
Kolejne ulubione i wciąż 

bardzo rzadko odwiedzane góry 
Wojciecha Szatkowskiego to Be-
skid Niski, z przepięknymi cer-
kwiami, niesamowitymi cmen-
tarzami wojskowymi z czasów 
I wojny światowej. Jednym z naj-
ciekawszych z nich jest cmentarz 
na wzgórzu Rotunda. To wzgó-
rze, bronione przez Rosjan, dwa 
razy próbowała zdobyć armia au-
stro-węgierska. Bez powodzenia, 
ale walki przyniosły wiele ofiar. 
Cmentarz powstał już w 1915 

Marty Gąsienicy-Szostak. Tam 
poznałam cudowną technikę 
tkacką, którą zajmuję się do dziś  
- wspomina Ewa Bartosz-Mazuś.

Wtóruje jej Urszula Gabryś-
Suchorab, także wychowanka, 
późniejsza wieloletnia instruk-
torka w „Jutrzence”. - Ja cho-
dziłam po sąsiedzku, do szko-
ły muzycznej, ale jak się dowie-
działam, że tu jest taka wspaniała 
„Jutrzenka”, to skrzypce poszły 
w kąt, instrument lądował pod 
gankiem, a ja chodziłam na za-
jęcia do pracowni - przypomina 
Urszula Gabryś-Suchorab. Do-
daje, że dzieciaki nieraz żałowały, 

że „Jutrzenka” nie działa w nie-
dzielę. - Siadałyśmy na schod-
kach pod dachem, rozmawiały-
śmy i nieraz jeden drugiego py-
tał, czemu na niedzielę „Jutrzen-
kę” zamykają, a my nie mamy co 
robić - dodaje z uśmiechem. 

Marek Wacławski, któ-
ry prowadzi w „Jutrzence” za-
jęcia rzeźbiarskie, przypomina, 
że swą żonę poznał w pracowni, 
gdzie dziś sam prowadzi zajęcia. 
- Pomogłem Monice zamonto-
wać deseczkę. I tak już zostało. 
Wtedy Stasiu Lubowicz i Jasiu 
Chrobak zajmowali się sprawa-
mi muzycznymi. Jak Krywań tu 

był, mieliśmy zespół i jeździli-
śmy na Konkursy Piosenki Ra-
dzieckiej do Nowego Sącza. Ta-
kie były czasy. Odnosiliśmy wte-
dy nawet sukcesy - dodaje Ma-
rek Wacławski. Zaznacza, że wy-
stawiane przez niego na ekspo-
zycji rzeźby powstały w okresie 
pandemii. Może dlatego w więk-
szości poświęcone są kobietom? 

Wernisaż trójki artystów 
uświetnił występ młodzieżowej 
kapeli góralskiej pod kierunkiem 
Krzysztofa Trebuni-Tutki.

Tatrzańskie Centrum Kul-
tury „Jutrzenka” w Zakopanem 
działa (zmieniając nazwy) od 
1953 roku. - Maksyma naszej 
placówki to „Nie bój się swo-
jego talentu! Podejmij działa-
nie” - przypomina Krzysztof Ję-
drzejowski. Dodaje, że na prze-
strzeni 70 lat „Jutrzenka” pełni-
ła i obecnie pełni funkcję jedy-
nego w swoim rodzaju ośrod-
ka kultury dziecięcej na terenie 
Podhala. Doskonale wyposażone, 
nowoczesne pracownie miesz-
czą się w odrestaurowanym, za-
bytkowym, drewnianym budyn-
ku z 1900 roku. To perełka sty-
lu zakopiańskiego.

Bogata oferta „Jutrzenki” 
spotyka się z bardzo dużym zain-
teresowaniem dzieci i młodzieży.

- Zajęcia są prowadzone 
przez znanych i wybitnych ludzi 
sztuki i kultury związanych z au-
tentyczną kulturą podhalańską. 
Wielu byłych uczestników zajęć 
obecnie jest wybitnymi twórca-
mi kultury profesjonalnej - do-
daje dyrektor. Krzysztof Jędrze-
jowski także swe pierwsze, ar-
tystyczne kroki stawiał właśnie 
w „Jutrzence”. Podlicza, że obec-
nie łącznie w zajęciach przez 
cały rok  uczestniczy średnio 
ponad 900 dzieci z terenu Zako-
panego i powiatu tatrzańskiego.

W centrum działa Galeria 
ART Park oraz muzeum sztuki 
dzieci i młodzieży z powiatu ta-
trzańskiego. Kolekcję stanowią 
prace z zakresu rzeźby w drew-
nie, malarstwa na szkle, malar-
stwa olejnego i ceramiki. 

Tekst i fot.:  
Rafał Gratkowski

Prace Ewy Bartosz-Mazuś oraz 
Moniki i Marka Wacławskich 
oglądać będzie można 
w „Jutrzence” przez cały  
listopad i grudzień. 

roku, a autorem projektu z cha-
rakterystycznymi wysokimi krzy-
żami był słowacki architekt Du-
szan Jurkowicz. Z jednej strony 
pochowano tu żołnierzy austro-
węgierskich, z drugiej rosyjskich.

Beskid Niski bardzo mocno 
związany jest też z polską histo-
rią, to tu swoje obozy miał Kazi-
mierz Pułaski w czasie Konfede-
racji Barskiej i to właśnie z tych 
szczytów z pomocą chorągie-
wek powiadamiano się o nadcią-
gających wojskach rosyjskich. 
Beskid Niski to także jego naj-
wyższy szczyt Lackowa. Prowa-
dzi na niego bardzo stromy szlak, 
na którym wspinając się po zbo-
czu, musimy chwytać się zwisa-
jących korzeni.

Karkonosze natomiast 
to jedno z najświeższych od-
kryć Wojciecha Szatkowskiego. 
Góry z rozłożystymi płaskowy-
żami, które mogą kojarzyć się 
z Laponią, dużymi schroniska-
mi i świetnymi warunkami nar-
ciarskimi. Symbolem Karkono-
szy jest Śnieżka, najbardziej wy-
bitny szczyt w Polsce, który nad 
okolicą góruje z przewagą aż 
1200 metrów.

Magura Witowska 
z pięknym widokiem
Również blisko Tatr mamy 

szczyty bardzo rzadko odwie-
dzane, doskonałe na narciarskie 
wyprawy, z pięknymi widoka-
mi. Jednym z nich jest Magu-
ra Witowska. Wiatrołomy i wy-
cinki drzew sprawiły, że od kil-
ku lat roztacza się z niego wspa-
niała panorama Tatr.

- Najważniejszą rzeczą w gó-
rach jest to, aby się w nich nie 
spieszyć, aby mieć z nich frajdę. 
Ważna jest też kompania, w któ-
rej chodzimy, bo oczywiście sa-
motne chodzenie po górach jest 
piękne, ale nic nie zastąpi do-
brych kolegów na szlaku - pod-
sumował Wojciech Szatkowski.

Tekst i fot.: Paweł Pełka
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wydarzenia pod patronatem TP

n Gala dla 
krwiodawców

n Walka o „Złote 
Mamuty”
Do soboty 25.11 możemy 
w Zakopanem oglądać filmy 
konkursowe biorące udział 
w 3. edycji Festiwalu polskich 
Filmów sportowych.

O Złote, Srebrne i Brązowe 
Mamuty - statuetki dla 
zwycięzców - walczą w tym roku 24 filmy, po dwana-

ście pełnometrażowych i krótkometrażowych. Wśród nich m.in. 
„Piłkarskie Święto w Jadownikach. Jadowniczanka - Widzew” 
Arkadiusza Stolarka, świetny dokument o historycznym meczu 
Widzewa z 1984 roku. Również „Żwirko i Wigura. 15 dni chwa-
ły” - opowieść o wielkim zwycięstwie i tragicznej śmierci pilota 
Franciszka Żwirki i konstruktora samolotu Stanisława Wigury. Czy 
też nominowany w kategorii filmów pełnometrażowych „Darcy 
Ward - Upadek, który zmienił historię żużla”.

Wszystkie festiwalowe filmy wyświetlane są w zako-
piańskim kinie „Giewont”, a program znajdziecie w informa-
torze obok.                  an

Uroczysta gala dla 
krwiodawców w Nowym 
Targu w piątek 24.11.

O dbędzie się z okazji ju-
bileuszu dziesięciolecia 
powstania klubu Hono-

rowych Dawców Krwi „Kropla” 
w sali widowiskowej Miejskiego 
Centrum Kultury. Początek - go-
dzina 16.

O oprawę muzyczną wy-
darzenia zadba orkiestra repre-
zentacyjna Straży Granicznej pod batutą naczelnika orkiestry 
ppłk. SG Leszka Mieczykowskiego z Karpackiego Oddziału Stra-
ży Granicznej w Nowym Sączu.           an

n Czytane, pisane, 
oglądane
W Zakopanem trwa 
zorganizowana przez 
Muzeum Tatrzańskie 
konferencja naukowa 
„Czytane, pisane, oglądane. Tatry w literaturze”.

D o soboty 25.11 w Muzeum Kornela Makuszyńskiego, lite-
rackiej filii Muzeum Tatrzańskiego w Zakopanem, oma-
wiane będą między innymi takie zagadnienia jak: „Pę-

pek świata”. Zakopane miejscem spotkań i twórczości, Tatry ko-
biet czy Tatry na przecięciu sztuk. Posłuchamy np. Katarzyny 
Dębińskiej (Poznań), która wystąpi z prelekcją „Natura-słowo-
obraz. Tatry w twórczości Rafała Malczewskiego” oraz prof. dr 
hab. Marii Jolanty Olszewskiej (Warszawa) z tematem „Zako-
pane i Tatry w „krzywym zwierciadle”, czyli „Baczmaha” Mie-
czysława Gwalberta Pawlikowskiego i „Zakopanoptikon” An-
drzeja Struga”. Szczegółowy program konferencji podajemy w in-
formatorze obok.

W tym tygodniu jednym z wydarzeń jej towarzyszących 
będzie spotkanie poetyckie w Schronisku na Hali Ornak, w trak-
cie którego wystąpią współczesne poetki i współcześni poeci. 
Będzie rozmowa o dawnych wierszach, ale i czytanie współcze-
snej poezji, bezpośrednio lub swobodnie związanej z tematy-
ką tatrzańską. To w sobotę 25.11 o godzinie 12.      an

n Na Giewont się 
patrzy
„Na Giewont się 
patrzy” - słuchowisko 
radiowe na podstawie 
książki Barbary Caillot i Aleksandry Karkowskiej w willi 
opolanka.

M uzeum Tatrzańskie zaprasza na spotkanie z autorka-
mi książki oraz Krzysztofem Trebunią-Tutką, autorem 
muzyki do słuchowiska. W trakcie Barbara Caillot oraz 

Aleksandra Tutka przedstawią drogę swojego projektu od pomy-
słu, przez zbieranie wywiadów i fotografii, na stworzeniu publi-
kacji i realizacji słuchowiska radiowego kończąc. Tego ostatnie-
go wysłuchamy po wprowadzeniu.

Wydarzenie zaplanowano w czwartek 23.11 o godzinie 18 
w Muzeum Kornela Makuszyńskiego. Jest wydarzeniem towa-
rzyszącym konferencji „Czytane, pisane, oglądane. Tatry w lite-
raturze”.                   an

n koncert jesienny
Zapraszamy do 
Nowohuckiego Centrum 
kultury w krakowie na 
dawkę prawdziwego folkloru 
prosto ze Skalnego Podhala 
w wykonaniu Dziecięcego 
Zespołu Góralskiego MALI 
HAMERNICY. W programie 
koncertu znajdą się pieśni 
i tańce z programów: „Pasenie gęsi”, „Koncert kapeli” 
i „Na naskom nucicke”.

D ziecięcy Zespół Góralski Mali Hamernicy powstał w 1984 
roku, działa w ramach Nowohuckiego Centrum Kultury, 
a jego członkami są dzieci i młodzież w wieku od 5 do 15 

lat, w różny sposób spowinowacone z rodami góralskimi. Ze-
spół ma w swoim repertuarze wiele programów artystycznych, 
prezentujących w autentycznej formie folklor Skalnego Podha-
la: „Nad potokiem”, „Mali kolędnicy”, „Pasenie gęsi”, „Zabawiac-
ka”, „Majowe kwiotecki”, „Polak papieżem”, „Mała szopka”, „Na 
naskom nucicke”, „Jasełka góralskie”.

„Koncert jesienny” w 39. rocznicę powstania zespołu po-
prowadzą: Monika Lassak i Aleksander Kopeć. Kierownictwo ar-
tystyczne: Anna i Kazimierz Lassakowie.

Niedziela 26.11, godzina 16 - scena NCK.     an

n Muzyczne Jaworki
BR BAND, czyli Bogdan Rumiak Band, koncert 
w Muzycznej Owczarni w Jaworkach zagra w piątek 
24.11.

T o kolejny, po Mr Blues, projekt tego gitarzysty i miłośnika 
bluesa. BR BAND łączy w nowoczesny sposób bluesa, fun-
ky, rock.n.rolla, a jednocześnie nawiązuje do bluesowej tra-

dycji. W skład grupy wchodzą: Bogdan Rumiak - gitary i wokal, 
Jurek Szyja - gitara basowa, Dariusz Drążkiewicz - klawisze oraz 
Adam Barański - perkusja.

W sobotę 25.11 Złe Psy i przyjaciele zagrają koncert pa-
mięci Andrzeja.                 an

n Forum Młodzieżowe
W piątek 24.11 w sali 
konferencyjnej Urzędu 
Gminy Kościelisko 
odbędzie się Forum 
Młodzieżowe 
adresowane tak do 
młodzieży, jak i osób z nią pracujących.

F orum Młodzieżowe to konferencja organizowana w gminie 
Kościelisko po raz drugi. Stwarza warunki do debaty decy-
dentów, specjalistów, dyrekcji, czy pedagogów przy udziale 

młodzieży od 13 do 26 roku życia. Daje szansę młodym osobom 
otwarcie wyrażać swoje stanowisko w sprawach dla nich waż-
nych, takich jak: edukacja, zdrowie psychiczne i fizyczne, party-
cypacja w życiu publicznym, rozwój osobisty czy rozrywka. Kon-
ferencja ma sprzyjać nawiązaniu otwartego dialogu pomiędzy 
młodzieżą a dorosłymi.

Pierwsza edycja Forum odbyła się rok temu, a jej efektem 
było powstanie gminnego programu działań na rzecz młodzie-
ży „Młoda Gmina Nowe Perspektywy’’. Tegoroczna połączy ze 
sobą dyskusje na temat możliwości wdrożenia w życie wspo-
mnianego programu, warsztaty umożliwiające zdobywanie no-
wych umiejętności oraz rozrywkę.

W wydarzeniu wezmą udział młodzi mieszkańcy gminy 
Kościelisko, decydenci oraz osoby pracujące z młodzieżą: psycho-
lodzy, dyrektorzy, nauczyciele, pracownicy młodzieżowi, mento-
rzy i doradcy. Również młodzieżowe rady, artyści oraz mówcy. 
Program podajemy w informatorze obok.

opr. an

n dzień Nietoperza
Muzeum Tatrzańskie 
zaprasza na dzień 
Nietoperza w poniedziałek 
27.11. To wydarzenie 
towarzyszące wystawie 
czasowej „Tatrzańskie Yeti”, 
która w gmachu głównym 
Muzeum prezentowana 
będzie od 6.12.

C o czeka każdego śmiał-
ka, który odważy się tego 
dnia zmierzyć z, często niechlubnymi, legendami i po-

daniami, którymi wręcz obrosły te skądinąd tajemnicze ssaki? 
Otóż przede wszystkim „odczarowanie” kilku mitów dzięki nauce. 
Obejrzycie zatem wystawę fotografii ukazujących nietoperze 
w locie, a dzięki specjalnym urządzeniom będziecie mogli zoba-
czyć oraz usłyszeć, jak echolokują. Chętni będą mieli szansę przyj-
rzeć się też kompletnemu szkieletowi nietoperza i preparatom 
mikroskopowym, które jasno pokażą, czym się nietoperze żywią.

Muzeum Tatrzańskie zaprasza tego dnia zarówno do gma-
chu głównego, jak i do ogrodu przy willi Oksza. Niektóre z zajęć 
dostępne będą tylko na zapisy - szczegóły oraz program w in-
formatorze obok.                  an

n andrzejki pod 
Gontem
W tym roku z okazji 
popularnych andrzejek 
karczma pod Gontem 
w Zakopanem zaprasza na 
koncert Piotra „Lupiego” 
lubertowicza.

L ubertowicz od lat związany jest z polską sceną blues-
rockową. Współpracował m.in. z zespołami easy Rider, 
Sławkiem Wierzcholskim i Nocną Zmianą Bluesa, Monkey 

Buissines, Jackiem Dewódzkim (byłym wokalistą grupy Dżem), 
Carlosem Johnsonem (USA) oraz muzykami legendarnej gru-
py Tadeusza Nalepy - Breakout. Wykonuje własne utwory oraz 
standardy bluesowe, wśród których warto zwrócić uwagę na 
utwory erica Claptona i Boba Dylana z jego własnym przekła-
dem tekstów.

W Karczmie pod Gontem przy ul. Kasprowicza 1A jego 
„andrzejkowy” koncert rozpocznie się o godzinie 19.

an

n Wielka polska 
wielkich ludzi
Przed nami kolejna gra 
organizowana przez grupę 
Gry Terenowe Nowy Targ.

W ielka Polska wielkich 
ludzi rozegrana zosta-
nie w niedzielę 26.11 

w Spółdzielczym Domu Kultury 
w Nowym Targu w godzinach 13-
19. Przygotujcie się na ekscytują-
ce wyzwania, które połączą po-
kolenia, bo ta gra to emocjonu-
jąca podróż historyczna, przeno-
sząca uczestników w różne epoki. Będzie okazją do odkrycia ta-
jemnic Polski i jej wielkich postaci, które przyczyniły się do kształ-
towania kultury, sztuki, sportu czy przemysłu. Przed uczestnikami 
postawi też emocjonujące detektywistyczne zadania.

Warto się wybrać całą rodziną.         an

n Tatrzańskie Forum 
Gospodarcze
Tatrzańska izba 
Gospodarcza zaprasza 
na Tatrzańskie Forum 
Gospodarcze  
- coroczne miejsce 
wymiany doświadczeń i dyskusji na ważne, nowe, 
czasem trudne tematy gospodarcze i społeczne.

J ak podkreślają organizatorzy, jako że czeka nas energetyczna 
rewolucja, w tym roku dyskuje toczyć się będą wokół elektro-
mobilności, trendów na rynku motoryzacyjnym oraz możli-

wości związanych z dofinansowaniem samochodów elektrycz-
nych. Pojawi się też temat sztucznej inteligencji i między innymi 
coraz większej jej roli w biznesie.

Forum składać się będzie z trzech paneli goszczących wy-
bitnych ekspertów: eNeRGIA JUTRA - Renata Kurnyta-Kowalska 
(dyrektor Regionu Kraków Masterleas Grupa PKO Banku Polskie-
go), Marta Żurek-Mortka (doktor inżynier Sieć Badawcza Łuka-
siewicz), Krzysztof Baka (prezes zarządu, współwłaściciel Hory-
zont EV), Mateusz Cieślak (koordynator ds. produkcji) i Patryk 
Szymkiewicz (inżynier, specjalista ds. technologii wodorowej Fra-
ko-Term Sp. z o.o.), oraz Bartłomiej Zubek (Tatra Green Hause); 
TECHNOLOGIA PRZYSZŁOŚCI - Zofia Gródek-Szostak (doktor 
nauk ekonomicznych Katedra ekonomiki i Organizacji Uniwer-
sytet ekonomiczny w Krakowie), Anna Godlewska (artystka pra-
cująca z metalem), Karol Wagner (dyrektor operacyjny Doms 
Sp. z o.o.); ALGORyTM ZMIANy - GOSPODARKA 2030 - Hen-
ryka Bochniarz (doktor nauk ekonomicznych, przewodnicząca 
Rady Głównej Konfederacji Lewiatan), Maria Wiśniewska (dok-
tor nauk ekonomicznych, była prezes Banku Pekao S.A.), Ja-
dwiga Wiśniowska (wiceprezydent Izby Przemysłowo-Handlo-
wej w Krakowie) i Rafał Sonik (prezes zarządu Gemini Holding).

Forum zaplanowano na środę 29.11 w Zakopanem - Ho-
tel Belvedere, ul. Droga do Białego 3.            an

n Żywa okładka
Zrób zdjęcie 
inspirowane okładką 
książki Kornela 
Makuszyńskiego. 
Termin składania prac 
upływa 8.12.

M iędzynarodo-
wy Konkurs 
Fotograficzny „Żywa okładka” organizowany jest 

przez Szkołę Podstawową im. K. Makuszyńskiego w Piekielniku, 
a skierowany do uczniów szkół podstawowych z terenu gminy 
Czarny Dunajec oraz tych noszących imię Kornela Makuszyńskie-
go z kraju, a także do dzieci i młodzieży polonijnej. W poprzednich 
latach w konkursie wzięło udział łącznie ponad 100 uczniów z ca-
łego świata: z Polski, Irlandii, Islandii, Wielkiej Brytanii, Litwy, Ukra-
iny, Obwodu Kaliningradzkiego oraz ze Stanów Zjednoczonych.

Każdy uczestnik konkursu ma za zadanie wykonać au-
torską fotografię inspirowaną okładką wybranej książki pisa-
rza. Powinna ona zostać przygotowana tak, by uzyskana kopia 
była jak najwierniejszym odzwierciedleniem oryginału. Do „ży-
wej okładki” należy oczywiście dołączyć zdjęcie tej oryginalnej, 
która była inspiracją pracy.

Zdjęcie konkursowe wraz ze zdjęciem oryginalnej okładki 
należy dostarczyć osobiście lub przesłać pocztą na adres: Szkoła 
Podstawowa im. K. Makuszyńskiego, 34-472 Piekielnik 202 z do-
piskiem „Konkurs fotograficzny”; na odwrocie należy zamieścić 
metryczkę pracy. Dzieci i młodzież polonijna prace konkursowe 
przesyłają mailem: piekielnik.konkurs@gmail.com.

an

kina  
i teatry

zakopane
n KINO „GIEWONT” REAL 4K, ul. Kościuszki 4, 18 201 
53 04, kinogiewont.pl
l 23.11 3. FesTiWal FilMóW spoRToWycH: 9.05 
Kopalnia trenerów, 9.50 Wiraż, 11.20 Zuza - z dala od 
szczytów, 12.00 Józef Kałuża, legenda wiecznie żywa, 
13.15 Życie w biegu, 14.05 80 lat żółto-czarnych, historia 
klubu sportowego Wieczysta; po przerwie: 15.40 Sztu-
ka wygrywania, 16.05 Tyski Abraham, 17.15 O milime-
try, 17.30 Z góry widać lepiej, Wanda Rutkiewicz, 18.55 
Mikael Ishak - człowiek z wiary, 19.30 Karakorun, 20.35 
Amatorka, 21.05 Moja polska przygoda 21.30 Piłkarskie 
święto w Jadownikach. Jadowniczanka - Widzew
l 24.11 3. FesTiWal FilMóW spoRToWycH: 9.05 
Natalia Kaczmarek - ile kosztuje medal, 9.55 Z góry wi-
dać lepiej. Wanda Rutkiewicz, 11.20 Odważ się marzyć, 
12.45 Tak to czuję, 13.20 Jakubek. Człowiek, który uro-
dził się za wcześnie; po przerwie: 15.40 Wszystko co 
mam, 16.00 Józef Kałuża, legenda wiecznie żywa, 17.15 
Zuza - z dala od szczytów, 17.55 Darcy Ward - upadek, 
który zmienił historię żużla, 19.20 Kopalnia trenerów, 
20.05 Jak tańczy mój czas, 21.10 Tyski Abraham
l 25.11 3. FesTiWal FilMóW spoRToWycH: 9.05 
80 lat żółto-czarnych. Historia klubu sportowego Wie-
czysta, 10.15 Życie w biegu, 11.05 Karakorun, 12.05 
Sztuka wygrywania, 12.30 Pani trener, 13.35 O milime-
try; 18.00 GALA FINAŁOWA i rozdanie nagród (rów-
nież online)
l 25.11, 21.00 PREMIERA! Napoleon
l 26.11, 13.30 i 15.15 PREMIERA! Życzenie/dubb., 
17.00 i 19.30 Napoleon
l 27-30.11, 14.00 i 15.45 Życzenie/dubb., 17.30 
Uwierz w Mikołaja, 19.30 Napoleon
n kiNo „sokół” diGiTal 3d, ul. Orkana 2, 18 20 140 
40, kinosokol.z-ne.pl
l 23.11, 13.00 Pati i klątwa Posejdona, 15.00/dubb. 
Marvels, 17.00 i 20.00 Igrzyska śmierci: Ballada ptaków 
i węży
l 24-30.11, 12.30 Kajtek czarodziej, 14.40 Chłopi, 
17.00 Igrzyska śmierci: Ballada ptaków i węży, 20.00 
PReMIeRA! Napoleon
n TeaTR iM. sT. i. WiTkieWicZa, ul. Chramcówki 
15, bilety on line: witkacy.pl. Kasa czynna wt.-sob. 10-14 
(info: 600 00 15 14).
l 24.11, 17.00 Inauguracja Sceny ‚Atelier’ - dzień 1/
wstęp wolny - zapisy
l 25.11, 11.00 Inauguracja Sceny ‚Atelier’ - dzień 
2 - pokazy warsztatowe/wstęp wolny - zapisy

n kiNo „MieJsce” (sala studyjna kina „Sokół), ul. Or-
kana 2
l 23.11, 17.00 i 20.30 Dziwne ścieżki życia, 18.25 The 
Palace
l 24-26.11, 13.30 Pati i klątwa Posejdona, 15.30 Klub 
cudownych kobiet, 17.30 i 19.00 Dziwne ścieżki życia, 
20.30 PReMIeRA! How to have sex
l 28-29.11, 15.30 Klub cudownych kobiet, 17.30 
i 19.00 Dziwne ścieżki życia, 20.30 How to have sex

nowy targ
n kiNo „TaTRy”, ul. Jana Kazimierza 17, kino.nowy-
targ.pl. 18 26 626 24, kinotatry@nowytarg.pl
l 23.11, 10.30 Życzenie, 13.30/dubb. Marvels, 15.15 
i 20.00 Igrzyska śmierci: Ballada ptaków i węży, 18.00 
Chłopi
l 24.11, 14.10 PREMIERA! Noc Dziękczynienia, 16.10 
Życzenie, 18.00 Igrzyska śmierci: Ballada ptaków i węży, 
20.45 PReMIeRA! Napoleon
l 25.11, 10.00 O psie, który jeździł koleją, 12.20 i 14.10 
Życzenie, 16.00 Igrzyska śmierci: Ballada ptaków i węży, 
18.45 Napoleon, 21.30 Noc Dziękczynienia
l 26.11, 12.20 i 16.10 Życzenie, 14.10 Uwierz w Mikoła-
ja, 18.00 Napoleon, 20.45 Igrzyska śmierci: Ballada pta-
ków i węży
l 27.11, 12.15 Życzenie, 14.00 Noc Dziękczynienia, 
15.45 Igrzyska śmierci: Ballada ptaków i węży, 18.30 
Chłopi, 20.30 Napoleon
l 28.11, 13.30 Igrzyska śmierci: Ballada ptaków i węży, 
16.15 Życzenie, 18.00 Napoleon, 20.45 Uwierz w Miko-
łaja
l 29.11, 14.15 Życzenie, 16.00 Chłopi, 18.00 Napoleon, 
20.45 Noc Dziękczynienia
l 30.11, 14.00 Życzenie, 15.45 Igrzyska śmierci: Balla-
da ptaków i węży, 18.30 Uwierz w Mikołaja, 20.15 Na-
poleon
n kiNo Mck, Al. Tysiąclecia 37
l 23.11, 18.00 Niewierni w Paryżu, 19.50 Doppelgan-
ger. Sobowtór
l 26.11, 17.00 Podrabiani zakochani
l 28.11, 18.00 Osobliwości sycylijskie
l 29.11, 18.00 Uwierz w Mikołaja, 20.00 Osobliwo-
ści sycylijskie

rabka-zdrÓj
n KINO ŚNIEŻKA, ul. Nowy Świat 8, kino.rabka.pl, tel. 
18 544 74 72
l 23.11, 17.30 KINO KOBIET - wieczór filmowy dla 
pań - „Różyczka 2”, przed seansem dodatkowo: kom-
puterowe badanie cery, drobne upominki, poczęstunek 
od Śnieżka Cafe
n TeaTR lalek „Rabcio”, ul. Orkana 3C, 18 26 77 
648, rabcio.pl
l 24.11, 10.15 Ballady i romanse
l 24.11, 19.00 GWIAZDA PIOŁUNU. WIECZÓR Z PO-
eZJĄ. Atmosferę muzyką na żywo zagęści Piotr Świer-
czek, inkantacje Łukasz Łęcki/kawiarnia na II p.
l 23.11, 10.15 Zimowa przygoda
l 26.11, 17.30 GALA OSOBOWOŚĆ RABKI-ZDROJU, 
koncert Megitzy
l 27-30.11, 10.15 Zimowa przygoda

sucha beskidzka
n Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego Wildera
l 28-29.11, 16.00 Kajtek czarodziej, 18.15 Lęk
l 30.11, 16.00 Kajtek czarodziej, 18.15 Radical mo-
vie - film został nagrodzony na 83. KFF

wydarzenia

zakopane
n Muzeum Kornela Makuszyńskiego (Oddz. M. Ta-
trzańskiego), ul. Tetmajera 15, 18 2012263. cZyNNe: wt.
-pt. 9-17, sob. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny przed 
zamknięciem filii). Muzeum biograficzno-literackie 
w willi „Opolanka”. KONFERENCJA NAUKOWA „Czy-
tane, pisane, oglądane. Tatry w literaturze”:
l 23.11 „Pępek świata”. Zakopane miejscem spo-
tkań i twórczości: 9.30-9.50 prof. dr hab. Maria Jolan-
ta Olszewska (Warszawa) - Zakopane i Tatry w „krzy-
wym zwierciadle”, czyli Baczmaha Mieczysława Gwal-
berta Pawlikowskiego i Zakopanoptikon Andrzeja Stru-
ga, 9.50-10.10 dr Małgorzata Vražić (Zagrzeb) - Zako-
piańczyk z wyboru, lovranin z konieczności, 10.10-10.30 
dr Bohdan Tychołoz [Tykholoz], prof. LUN (Lwów) - De-
miurdzy karpackich Aten: Stanisław Witkiewicz i Iwan 
Franko na skrzyżowaniach mitów i losów, 10.30-11.15 
Dyskusja, 11.15-11.45 Poczęstunek; Zachwyt, trwoga, 
kontemplacja. Góry jako doświadczenie wewnętrz-
ne: 11.45-12.05 dr eliza Kącka (Warszawa) - „Mroczne 
Tatry”. Cztery świadectwa obcości, 12.05-12.25 mgr Li-
dia Kamińska (Kraków) - Zachwyt zmysłów, czyli afek-
tywność impresjonizmu. O liryce tatrzańskiej Kazimie-
rza Przerwy-Tetmajera, 12.25-12.45 dr hab. Małgorza-
ta Domagalska, prof. UŁ (Łódź) - Gdy wieje wiatr… Tatry 
w polskim kryminale współczesnym, 12.45-13.30 Dysku-
sja, 13.30-14.00 Poczęstunek; Tatry kobiet, prowadze-
nie: Kinga Nędza-Sikoniowska: 14.00-14.20 dr Anna Pi-
goń (Wrocław) - Czy Giewont jest kobietą? O tatrzań-
skiej Feminie, 14.20-14.40 mgr Andrzej Chowaniec (Kra-
ków) - Rola Tatr w kontekście postaci kobiecych w twór-
czości Kazimierza Przerwy-Tetmajera, 14.40-15.25 Dys-
kusja, 18.00 Wydarzenie towarzyszące: „Na Giewont 
się patrzy” – słuchowisko radiowe na podstawie książ-
ki Barbary Caillot i Aleksandry Karkowskiej. Spotkanie 
z autorkami książki oraz autorem muzyki do słuchowi-
ska Krzysztofem Trebunią-Tutką
l 24.11 „Pępek świata”. Miejsca symbole, prowa-
dzenie Kinga Nędza-Sikoniowska: 9.30-9.50 mgr Ma-
ciej Krupa (Zakopane) - Motyw Giewontu w literaturze 
współczesnej, 9.50-10.10 mgr Wojciech Szatkowski (Za-
kopane) - „W stronę Pysznej” – schronisko na kartach 
książki zachowane, 10.10-10.55 Dyskusja, 10.55-11.25 
Poczęstunek; Więcej niż podróż: 11.25-11.45 dr hab. 
ewa Grzęda, prof. UWr (Wrocław) - Ramię w ramię 
z Chałubińskim. Opisy dróg na Łomnicę i do Morskiego 
Oka w relacjach Bronisława Rajchmana – uczestnika wy-
cieczek odbytych „pod wodzą Tytusa Chałubińskiego”, 
11.45-12.05 mgr ewa Kolbuszewska (Wrocław) - Sym-
bolika motywów akwatycznych w literackich opisach 
Tatr epoki romantyzmu, 12.05-12.25 dr hab. Karol Sam-
sel (Warszawa) - „Dziennik podróży do Tatrów” Sewery-
na Goszczyńskiego w kontekście alpejskich dzienników 

podróżniczych XVIII i XIX wieku, 12.25-13.10 Dyskusja, 
13.10-13.40 Poczęstunek; Tatry na przecięciu sztuk, 
prowadzenie Bianka Rolando: 13.40-14.00 dr Magdale-
na Lachman (Łódź) - Współczesne opowieści o Tatrach 
w splocie słowa i obrazu, 14.00-14.20 mgr Magdalena 
Ewa Nosowska (Radom) - „(…) nie można lekceważyć 
aforyzmów. Jest to klapa bezpieczeństwa dla wysokiego 
ciśnienia myśli”. Utwór sceniczny „Król Nikodem” Rafa-
ła Malczewskiego i Ferdynanda Goetela jako awangar-
dowa inspiracja krajobrazem zakopiańskim, 14.20-14.40 
Katarzyna Dębińska (Poznań) - Natura-słowo-obraz. 
Tatry w twórczości Rafała Malczewskiego, 14.40-15.25 
Dyskusja
l 25.11, 12.00 Wydarzenie towarzyszące: Tatry 
w literaturze – literatura w Tatrach. Spotkanie poetyc-
kie w Schronisku Górskim PTTK na Hali Ornak.  Udział 
wezmą m.in. poeci Adam Wiedemann (Warszawa) i Mi-
łosz Biedrzycki (Kraków). Spotkanie poprowadzi poetka 
Bianka Rolando (Poznań)
n Mediateka, ul. Chramcówki 35A
l 23.11, 15.30-16.30 BIBLIOTEKA DLA WSZYST-
KICH: Biblioteka po Twojemu
l 30.11, 15.30-16.30 BIBLIOTEKA DLA WSZYST-
KICH: Kreatywny ruch. Zajęcia z elementami terapii
n Oddział dla Dzieci i Młodzieży MBP, ul. Zborow-
skiego 1
l 24.11, 16.00 DZIEŃ PLUSZOWEGO MISIA - Biblio-
teka zaprasza dzieci z pluszowymi misiami - w czasie 
spotkania poznacie przygody sympatycznego Niedź-
wiadka, bohatera książki Moniki Kamińskiej „Niedźwia-
dek szuka przyjaciół”, a następnie zrobicie niedźwiadko-
wą kartkę 3 D
n Muzeum Tatrzańskie im. dra Tytusa chałubiń-
skiego, ul. Krupówki 10, gmach główny. cZyNNe: po-
niedziałek-środa 12-20, w pozostałe dni 10-18. mu-
zeumtatrzanskie.pl. Gmach muzeum to cenny zabytek 
architektury w stylu zakopiańskim, zbudowany w latach 
1913-1922 wg planów St. Witkiewicza (elewacja) i Fr. 
Mączyńskiego (projekt techniczny). Wystawa stała: et-
nograficzno-historyczna i przyrodnicza.
l 25.11, 10.30 WARSZTATY EDUKACYJNE: Malar-
stwo na szkle/bez zapisów, maksymalna liczba osób 
w grupie 25
l 27.11 DZIEŃ NIETOPERZA. W programie: wystawa 
fotografii prezentujących nietoperze w locie, urządzenia 
dzięki którym będzie można zobaczyć oraz usłyszeć jak 
echolokują, prezentacja kompletnego szkieletu nietope-
rza oraz budek wykonanych specjalnie dla tych latają-
cych ssaków. Również prezentacja specjalnie przygo-
towanych preparatów mikroskopowych, dzięki którym 
dowiemy się czym się one żywią. Przed gmachem głów-
nym Muzeum Tatrzańskiego odbędzie się wernisaż wy-
stawy fotograficznej „Nocni łowcy”. ZAJĘCIA EDUKA-
CyJNe (tylko na zapisy, email: wydarzenia@muzeum-
tatrzanskie.pl, zajęcia odbywają się o ustalonej godzi-
nie pomiędzy 8.00-16.00): „Jak sięgać, tam gdzie wzrok 
nie sięga, czyli kilka słów kilka o echolokacji” – wykład 
dla młodzieży licealnej. Prowadzący dr Marcin Warcha-
łowski, „Świat do góry nogami, czyli jak długo nietoperz 
może zwisać głową w dół?” – wykład dotyczący przy-
stosowań nietoperzy do środowiska. Zajęcia dla dzieci 
i młodzieży licealnej. Prowadzący dr Marcin Warchałow-
ski, „Stwórz własnego nietoperza, czyli warsztaty wy-
cinania i malowania nietoperzy” – warsztaty dla dzieci 
ze szkół podstawowych. Prowadzący Michał Mierczak. 
W OGRODZIe PRZeD WILLĄ OKSZA: Wieszanie budek 
dla zwierząt – warsztaty dla dzieci ze szkół podstawo-
wych. Prowadzący Michał Mierczak oraz Marcin War-
chałowski. Zajęcia odbędą się o godzinie 9.00, potrwają 
około 1 godzinę, tylko na zapisy, email: wydarzenia@mu-
zeumtatrzanskie.pl
l 30.11, 16.30 HISTORIA JEDNEJ NARTY -  spotkanie 
tematyczne/bez zapisów
n Galeria Antoniego Rząsy, ul. Bogdańskiego 16 
(codz. po umówieniu: 182066969, 695482204). Czyn-
na od lipca 1976 r. Po śmierci artysty w 1980 r., prowadzi 
ją syn, rzeźbiarz Marcin Rząsa.
l 25.11, 16.00 WIDZIMY SIĘ U RZĄSÓW - SPOTKA-
NIe z Pawłem Skawińskim „Drzewo, Drewno” - Oprowa-
dzanie oraz rozmowa Marcina Rząsy z Pawłem Skawiń-
skim – doktorem nauk leśnych, przyrodnikiem, wielolet-
nim Dyrektorem TPN. Dwa punkty widzenia na drzewo 
– drewno. Leśnik „kontra” rzeźbiarz.
n Muzeum Jana kasprowicza na Harendzie, 18 20 
68 426. cZyNNe: wt.-niedz. 10.15-15.15. Pamiątki po 
poecie i jego rodzinie. Wnętrza mieszkalne pozosta-
wiono w takim stanie, jak przekazała je zmarła w 1968 
r. Maria Kasprowiczowa. Dostępne dla zwiedzających 
mauzoleum Jana Kasprowicza w parku przylegającym 
do muzeum. Wystawa czasowa: MODLITWA. SACRUM 
WTWÓRCZOŚCI WŁADYSŁAWA JAROCKIEGO. Wysta-
wa prezentuje w głównej mierze prace Władysława Ja-
rockiego, wyeksponowane będą również pozostawione 
po nim pamiątki, takie jak malowanki na szkle czy cera-
mika (do 3.04.24).
l 25.11, 18.00  221. WIECZÓR NA HARENDZIE: 
W ŚWIECIE DRAMATÓW KAZIMIERZA PRZERWY-
TETMAJERA. Wystąpią: prof. Maria J. Olszewska oraz 
dr Agnieszka Skórzewska-Skowron.  Prowadzenie: Ka-
rol Samsel. Spotkanie będzie dotyczyć pierwszego wy-
dania krytycznego wszystkich dzieł dramatycznych Ka-
zimierza-Przerwy Tetmajera. W rozmowie znajdzie sie 
też nawiązanie do innych utworów poety oraz do syl-
wetki twórczej jego przyrodniego brata, Włodzimierza 
Tetmajera.
n karczma pod Gontem, ul. Kasprowicza 1A
l 25.11, 19.00 KONCERT ANDRZEJKOWY: Piotr 
„Lupi” Lubertowicz
n Cafe Tygodnik Podhalański, ul. Kościuszki 3, SDH 
Granit, IV p.
l 25.11, 20.00 ZABAWA ANDRZEJKOWA - muzy-
ka/tańce, świetna zabawa, wróżka/rezerwacja stolików

poronin
n Gminny Ośrodek Kultury - Wańkówka, ul. J. Pił-
sudskiego 2
l 23.11, 18.00 DUDZIARSKI KONCERT FINAŁO-
WY - na zakończenie cyklu warsztatów muzycznych 
w ramach programu „Kultura ludowa i tradycyjna”, za-
grają: Piotr Majerczyk i jego uczniowie
l 24.11, 18.00 5. KATARZYNKI - w programie: spo-
tkanie z Jackiem Lipińskim - pisarzem, prawnikiem, 
przedsiębiorcą, pasjonatem psychologii pozytywnej, po-
dróżnikiem po Polsce i autorem książek, quiz dla czytel-
ników, słodki poczęstunek

eprasa.pl 91b4336995
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KOŚCIELISko
n Urząd Gminy, sala konferencyjna
l 24.11 FORUM MŁODZIEŻOWE: 10.00-10.30 Otwar-
cie wydarzenia oraz premiera publikacji ,,Informator dla 
młodzieży o przemocy rówieśniczej”, 10.45-12.00 PA-
NeL 1. Warsztat „Porozumienie bez przemocy’’. Jak za-
uważyć potrzeby drugiej osoby w trudnych sytuacjach? 
Prowadząca: Barbara Moś, dyrektorka Stowarzyszenia 
europe4youth. Warsztat otwarty dla młodzieży. PANeL 
2. Wykład ekspercki dla osób pracujących z młodzieżą 
oraz rodziców. Jak rozpoznać i jak radzić sobie z kryzy-
sem psychicznym Twojego dziecka lub ucznia? Prowa-
dząca: Lidia Albrzykowska, psycholog, psychoterapeu-
ta w Poradni Psychologiczno-Pedagogicznej w Zako-
panem. Panel otwarty dla rodziców, osób pracujących 
z młodzieżą. PANeL 3. Zawiązanie grupy rozwojowej dla 
młodzieży. Pierwsze spotkanie i możliwość zapisania się 
do grupy rozwojowej. Prowadzący: Robert Tota: psy-
cholog w Poradni Psychologiczno-Pedagogicznej w Za-
kopanem. Warsztat dla młodzieży, tylko osoby zapisa-
ne; 12.15-13.45 Warsztat „Jaka edukacja dla młodzieży?’’ 
Prowadząca: Barbara Moś, dyrektorka Stowarzyszenia 
europe4youth. Prowadzący: Łukasz Kołodziej, opiekun 
Młodzieżowej Rady Gminy Kościelisko, student Uniwer-
sytetu Rzeszowskiego. Warsztat otwarty dla młodzieży 
i dorosłych; 13.45-14.45 Przerwa obiadowa; 14.45-15.45 
PANeL 1. Warsztat „europa zaczyna się w Twojej miej-
scowości’’, czyli wszystko to co musisz wiedzieć o pro-
gramie Erasmus+” Prowadząca: Barbara Moś, dyrektor-
ka Stowarzyszenia europe4youth. Warsztat otwarty dla 
młodzieży i dorosłych. PANeL 2. Warsztaty dziennikar-
skie. Prowadząca: Beata Zalot, była redaktorka naczel-
na Tygodnika Podhalańskiego, obecna sekretarz redakcji. 
Warsztaty dla młodzieży, tylko osoby zapisane. PANeL 3. 
Wywiad z inspirującymi osobami. Prowadzący: Łukasz 
Kołodziej, opiekun Młodzieżowej Rady Gminy Kościeli-
sko, student Uniwersytetu Rzeszowskiego. Goście spe-
cjalni: Kamil Szynal, rekonstruktor historyczny, redaktor, 
student Akademii Sztuki Wojennej w Warszawie oraz 
Piotr Wójciak, wiceprzewodniczący II kadencji Młodzie-
żowej Rady Miejskiej w Rabce Zdroju, student Uniwersy-
tetu Jagiellońskiego. Panel otwarty dla młodzieży i doro-
słych; 15.45-16.15 Przerwa kawowa; 16.15-17.45 PANeL 1. 
Warsztaty artystyczne. Nauka unikalnej techniki graficz-
nej zwaną monotypią. Prowadząca: Nina Dziwoki, ab-
solwentka wydziału malarstwa na Akademii Sztuk Pięk-
nych im. Jana Matejki w Krakowie. Warsztat dla mło-
dzieży, tylko osoby zapisane. PANeL 2. Warsztat „Me-
dia jako źródła informacji młodzieżowej’’. Prowadzący: 
Łukasz Kołodziej, opiekun Młodzieżowej Rady Gminy 
Kościelisko, student Uniwersytetu Rzeszowskiego. Pa-
nel otwarty dla młodzieży i dorosłych. PANeL 3. Warsz-
taty fotograficzne dla młodzieży. Prowadzący: Mateusz 
Rzepka, reżyser nagradzanych autorskich krótkich me-
traży i autor fotoreportaży. Jakub Borkowski, student fil-
moznawstwa i wiedzy o nowych mediach na Uniwer-
sytecie Jagiellońskim. Warsztat dla młodzieży, tylko oso-
by zapisane; 17.45-18.45 FINAŁOWY PANEL. Dyskutuje-
my na temat programu „Młoda Gmina Nowe Perspekty-
wy’’. Prowadzący: Łukasz Kołodziej, opiekun Młodzieżo-
wej Rady Gminy Kościelisko, student Uniwersytetu Rze-
szowskiego. Panel otwarty dla młodzieży i dorosłych; 
18.45-19.45 Przerwa na kolację, 20.00-22.00 KON-
CERT Bogdana ,,Bodzia” Świerczka, półfinalisty trzyna-
stej edycji programu ,,The Voice of Poland’’
n Gminna biblioteka publiczna, ul. Nędzy Kubiń-
ca 101
l 24.11, 18.00 CORAZ BLIŻEJ ŚWIĘTA! Kreatywne 
warsztaty dla dzieci
n Gminny Ośrodek Kultury Regionalnej Kościeli-
sko, Nędzy-Kubińca 136. cZyNNy: pn.-pt. 9-16.
l 28.11, 10.00 XXVI MIĘDZYGMINNY KONKURS 
RECYTATORSKI IM. STANISŁAWA NĘDZY-KUBIŃ-
CA - przesłuchania uczestników

bukowina tatrzaŃska
n Bukowiańskie Centrum Kultury - Dom Ludowy, 
ul. Kościuszki 87, 18 20 77 221, biuro@domludowy.pl, 
www.domludowy.pl. CZyNNe: pn.-pt. 8-16.
l 29.11, 19.00 KINO POWRACA... Sztuka „Portki” pió-
ra Józefa Pitoraka na archiwalnych nagraniach z 1991 
roku

LEŚNICA
n Dom Kultury „Walusiówka”, ul. Wspólna 7a
l 23.11, 18.00 OBRZĘDY I ZWYCZAJE BOŻONARO-
DZENIOWE NA PODHALU - wykład Anny Trebuni-Wy-
rostek

nowy targ
n Miejskie Centrum Kultury, Al. Tysiąclecia 37. Wy-
stawa czasowa w holu: Międzynarodowa Wystawa Ry-
sunkowego Humoru „Antyhybrid”.
l 23.11, 18.00 MCK NA WALIZKACH - SPOTKANIE 
PODRÓŻNICZE/SLAJDOWISKO: „Jednak nie zamar-
zli!” czyli Góry Ałtaj (Rosja i Mongolia zimą rowerem), 
prowadzenie: Iśka Marchwica/sala konferencyjna, I p.
l 24.11, 16.00 UROCZYSTA GALA DLA KRWIO-
DAWCÓW z okazji jubileuszu 10-lecia powstania Klubu 
Honorowych Dawców Krwi „Kropla” - oprawę muzycz-
ną zapewni orkiestra reprezentacyjna Straży Granicznej
l 24.11, 18.00 WARSZTATY TWORZENIA BIŻUTERII 
METODĄ FILCOWANIA/zapisy
l 25.11, 17.00 JUBILEUSZ 50-LECIA DZIAŁALNO-
ŚCI ZESPOŁU ŚWARNI - spektakl teatralny „Jako Kuba 
do nieba poseł” na podstawie opowiadania Kazimierza 
Przerwy-Tetmajera
n spółdzielczy dom kultury, ul. Kopernika 12. Wy-
stawa czasowa: I Ty MOŻeSZ ZOSTAĆ DZIeŁeM SZTU-
KI - jubileuszowa wystawa portretów uczestników Śro-
dowiskowego Domu Pomocy „Chatka: z siedzibą w No-
wym Targu (do 30.11).
l 24.11, 18.00-20.00 TULAJ, TULAJ MOJE DZIECIĘ... 
Warsztaty tradycyjnych kołysanek/zapisy
l 26.11, 13.00-19.00 WIELKA POLSKA WIELKICH 
LUDZI - gra dla całych rodzin z grupą Gry Terenowe 
Nowy Targ
l 28.11, 17.00 CO TO ZNACZY ZDROWE ODŻY-
WIANIE? Dieta przeciwzapalna i przeciwnowotworo-
wa w praktyce. Spotkanie z dietetykiem mgr emilią Wa-
cławiak-Kapłon
n Miejska Hala lodowa
l 25.11 TRZECI BAL ŚW. KATARZYNY NA LO-
DZIE - w trakcie zbierane będą datki dla Kubusia Bachu-
li, odbędzie się pokaz w wykonaniu zawodniczek Podha-
lańskiego Klubu Łyżwiarskiego Zwyrtany: 17.15 spotka-
nie na lodowisku, 17.30 wjazd na lód ze św. Katarzyną, 
18.15 słodki poczęstunek, 19.15 wybór Nastoletniej i Ma-
łej Królowej Balu (koronacja oraz wręczenie nagród), 
20.00 zakończenie balu na lodzie

n Muzeum drukarstwa, ul. Sobieskiego 4. cZyNNe: 
wt. 9-16, śr.-pt. 8-16, sob. 9-14. W muzeum odtworzo-
no dawną oficynę drukarską na wzór prowadzonego 
od 1898 roku zakładu Ignacego Borka, z oryginalnymi 
maszynami. Wystawa czasowa: WALeRIAN OSTROW-
SKI. NOWOTARSKI MISTRZ SZTUKI DRUKARSKIeJ, PA-
TRIOTA, SPOŁECZNIK, WŁAŚCICIEL DRUKARNI POD-
HALAńSKIeJ - w ramach 5-lecia Muzeum Drukarstwa 
(do 31.12).
l 28.11, 17.00 WERNISAŻ WYSTAWY: MŁODY PLA-
KAT NA PIĄTKĘ. Wystawa plakatów z okazji 5-lecia 
Muzeum Drukarstwa, wykonanych przez młodzież z ZS 
nr 1 w Nowym Targu i PLSP im. A. Kenara w Zakopanem

czarny dunajec
n lodowisko
l 25.11 KATARZYNKI NA LODOWISKU - 16.00-
18.00 darmowy wstęp na ślizgawki, darmowy popcorn 
i wata cukrowa, imprezę poprowadzi DJ Jakub

jabŁonka
n orawskie centrum kultury
l 26.11, 17.00 KONCERT MUZYKI FILMOWEJ: Mło-
dzieżowa Orkiestra Symfoniczna, Chór Bel Canto, Chór 
Szkoły Muzycznej I stopnia im. Oskara Kolberga w Ra-
ciechowicach
n orawska biblioteka publiczna, ul. Sobieskiego 13
l 23.11, 15.00 WIECZÓR LITERACKI XLIV KONKUR-
SU LITERACKIEGO IM. PIOTRA BOROWEGO - w pro-
gramie: ogłoszenie werdyktu jury konkursu, prezenta-
cja laureatów

Łopuszna
n Gminny Ośrodek Kultury
l 24.11, 15.00 WARSZTATY: malarstwo na szkle/za-
pisy

raba wyŻna
l 26.11 42. ŚWIĘTO POEZJI GÓRALSKIEJ: 11.30 msza 
w kościele parafialnym pw. św. Stanisława BM, 12.45 
Sala teatralna w domu parafialnym: powitanie poetów, 
ich rodzin i zaproszonych gości, „Ciepła micha” przy 
akompaniamencie góralskiej muzyki, spektakl poetycki 
„Tuwim kontra Tuwim” w wykonaniu Teatru Fajne Bab-
ki działającego przy KGW w Skawie, prezentacja wy-
branych wierszy poetów Podhala, Spisza, Orawy, Pienin, 
Ziemi Sądeckiej i Ziemi Beskidzkiej, refleksja o poezji gó-
ralskiej prof. dr hab. Anny Mlekodaj

KROŚCIENKO N.D.
n Hala sportowa przy sp 2, ul. Biały Potok 1
l 15.11, 10.30 MEMORIAŁ ZDZISŁAWA SOLIWODY 
I EDWARDA KORDASA W SZACHACH

szczawnica
n Dworek Gościnny, Park Górny 7
l 25.11, 19.00-2.00 ANDRZEJKOWE PRZEBIERAŃ-
CE - w programie m.in. muzyka DJ`a, konkursy - nagro-
dy/Jazz Bar

jaworki
n Muzyczna owczarnia, ul. Biała Woda 13, 18 262 22 
66, 530 434 883
l 24.11, 20.00 KONCERT: BR Band
l 25.11, 20.00 KONCERT: Złe Psy i przyjaciele - pamię-
ci Andrzeja

zawoja
n Babiogórskie Centrum Kultury, Zawoja Centrum, 
tel. 33 877 50 66
l 25.11 MAGICZNE POPOŁUDNIE POTTERO-
WO - ANDRZEJKOWE: 15.00-17.00 Potterowa foto-
budka, Potterowy quiz wiedzowy/biblioteka, warsztaty 
tworzenia magicznych talizmanów i wróżby andrzejko-
we/obowiązują zapisy do 21.11, tel. 33 877 50 66; 17.00 
film „Harry Potter i Książę Półkrwi”/sala widowiskowa
n Gminna biblioteka publiczna

sucha beskidzka
n Centrum Kultury i Filmu im. Billy`ego Wildera. 
Galeria „Pół żartem, pół serio”.
l 25.11, 18.00 KONCERT: Wojtek Mazolewski „yu
-Gen 2”

MakÓw podhalaŃski
n Makowskie centrum kultury, ul. 3 Maja 51
l 24.11, 16.00-18.00 ZABAWA ANDRZEJKOWA DLA 
DZIECI

rabka-zdrÓj
n budynek administracyjno-biurowy Muzeum im. 
Władysława orkana
l 23.11, 14.30 WARSZTATY: Tradycyjna gołka podha-
lańska - wyrób i historia tego sera/wstęp wolny, liczba 
miejsc ograniczona

muzea  

i zabytki
zakopane

n Muzeum Stylu Zakopiańskiego im. Stanisła-
wa Witkiewicza w „kolibie” (Oddz. M. Tatrzańskie-
go), ul. Kościeliska 18, 18 26 37 065. cZyNNe: wt.-niedz. 
10-18 (ostatnie wejście pół godziny przed zamknię-
ciem). Pierwszy dom w stylu zakopiańskim wybudowa-
ny wg projektu i pod nadzorem Stanisława Witkiewicza. 
Budowa datowana jest na lata 1892-1893. Po remoncie 
udostępniono wnętrza w najstarszej części obiektu, któ-
re zaaranżował Władysław Hasior na początku lat 90. 
XX wieku. Wystawy w skrzydle zachodnim: na parte-
rze - poświęcona powstaniu i rozwojowi stylu zakopiań-
skiego na tle sztuki europejskiej; na poddaszu - poświę-
cona twórcy pierwszego polskiego stylu narodowego 
Stanisławowi Witkiewiczowi. Wystawy czasowe: MNIeJ 
ZNACZY WIĘCEJ - ARCHITEKTURA MODERNISTYCZNA 
NA PODHALU (do 6.01.24) oraz wystawa prac powsta-
łych podczas projektu artystyczno-terapeutyczny „Ob-
razy muzyką malowane”.
n Muzeum Stylu Zakopiańskiego - Inspiracje im. 
Marii i Bronisława Dembowskich - Chałupa Gą-
sieniców sobczaków (Oddz. M. Tatrzańskiego), Dro-
ga do Rojów 6. cZyNNe: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Chałupa położona 
nieopodal słynnej z zabytkowej zabudowy ul. Kościeli-
skiej, to jeden z najcenniejszych zabytków budownictwa 
ludowego w Zakopanem. 

n Zespół dworsko-parkowy, Kuźnice 1. 
n Muzeum Karola Szymanowskiego w willi 
„atma”, ul. Kasprusie 19. cZyNNe: wt. (dzień bezpłat-
nego wstępu) i sob. 10-17, śr.-pt. i niedz. 10-16, codz. 13-
13.30 przerwa techniczna. ekspozycja: Informacje o ży-
ciu i twórczości kompozytora, zachowane po nim rzeczy 
osobiste, rekonstrukcja gabinetu. WySTAWA CZASO-
WA: dwa monumentalne dzieła pt. Pochód dzieci góral-
skich i Pochód góralek Jana Rembowskiego po niespełna 
stu latach znowu zawitały na Podhale. W Atmie można 
je oglądać do 24.03.24.
n Cmentarz na Pęksowym Brzyzku i kościół pw. 
św. Klemensa, ul. Kościeliska. Na zakopiańskim starym 
cmentarzu spoczywa m.in. pierwszy proboszcz zako-
piański ks. Józef Stolarczyk, muzyk Jan Krzeptowski Sa-
bała, pisarz Kornel Makuszyński.
n Muzeum Harcerskie im. Olgi i Andrzeja Małkow-
skich, willa Czerwony Dwór, ul. Kasprusie 27, cZyN-
Ne: soboty 10-16. W innych terminach i godz. tel. 608 
438 794.

chochoŁÓw
n Zagroda Bafiów. Muzeum Powstania Chocho-
łowskiego (Oddz. M. Tatrzańskiego), Chochołów 75. 
cZyNNa: śr.-niedz. 10-14 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). W zabytkowej chałupie należącej 
niegdyś do zamożnego gospodarza Jana Bafii.

orawka
n Kościół św. Jana Chrzciciela. Najstarszy kościół 
katolicki na Górnej Orawie. Parafiaorawka.pl. cZyN-
Ny - zwiedzanie tylko z przewodnikiem: sob. 9.30-
17.30, niedz. 11.30-16, w pozostałym czasie możliwe 
w grupach powyżej 15 osób po wcześniejszym (przynaj-
mniej jednodniowym) zgłoszeniu: 691 204 504, orawka.
kosciol@gmail.com. 

nowy targ
n Muzeum podhalańskie im. czesława pajerskie-
go, Rynek - ratusz (I p.), 18 26 67776. cZyNNe: pon. 10-
18 (bezpłatne zwiedzanie wystaw stałych), wt.-pt. 9-17, 
sob. 9-14, facebook.com/muzeum.podhalanskie. Wy-
stawy stałe ze zbiorów muzeum: „Nowy Targ na przeło-
mie XIX i XX wieku, miasto którego już nie ma” i „Jan Pa-
weł II - Miasto Nowy Targ; przeszłość i obecność”.
n Budynek Wieży Wodnej, obok dworca kolejowego, 
ul. Kolejowa 164. Wstęp wolny. Ekspozycja poświęcona 
historii linii kolejowej Nowy Targ - Królewiany. cZyNNy: 
pn.-pt. 8-16.
n Izba Pamięci Zimnej Wojny i Komunizmu 
„izwis”, Urząd Miasta, ul. Krzywa 1. kontakt z opro-
wadzającym: 18 26 112 78, 795 591 442. 

Łopuszna
n dwór w łopusznej (Oddz. M. Tatrzańskiego). 
cZyNNy: śr.-niedz. 10-16 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). Dawna siedziba szlacheckich ro-
dzin Lisickich, Tetmajerów i Lgockich. Dwór wybudował 
ok. 1790 r. Romuald Lisicki, konfederat barski. 
n Izba Pamięci ks. prof. Józefa Tischnera przy GOK
-u. cZyNNa: wt.-pt. 10-17, sob. 10-16. Ostatnie wejście 
pół godziny przed zamknięciem.

czarna gÓra
n Zagroda Korkoszów (Oddz. M. Tatrzańskiego), Za 
Górą 86. cZyNNa: środa-niedziela 10-16. Drewniana 
zagroda należąca niegdyś do tutejszej zamożnej rodzi-
ny Korkoszów.

jurgÓw
n Zagroda Sołtysów (Oddz. M. Tatrzańskiego), Jur-
gów 215. cZyNNa: środa-niedziela 10-16 (ostatnie wej-
ście pół godziny przed zamknięciem). Ubogie gospodar-
stwo spiskie. Zagrodę Sołtysów wybudował w 1861 r. 
pradziad ostatniego właściciela, Jakuba Sołtysa.

niedzica
n Muzeum - Zespół Zamkowy w Niedzicy, Stowa-
rzyszenie Historyków Sztuki, tel./fax 18 26 29 480, 26 
29 489, 26 29 473, zamekniedzica.pl. cZyNNe: wto-
rek-niedziela 9-16 (ostatnie wejście 15.30). Zachowany 
historyczny układu i charakteru obiektu. We wnętrzach: 
meble, obrazy, bibeloty z XVII-XX w., grafiki i fotografie 
z XIX-XX w. oraz przedmioty z badań archeologicznych. 
n Wozownia. cZyNNa. Pawilon w pobliżu zam-
ku. ekspozycja zabytkowych pojazdów konnych z lat 
1900-1939.

czorsztyn
n Zamek czorsztyn. Zachowane i częściowo utrwalo-
ne ruiny zamku średniego i górnego, renesansowa Basz-
ta Baranowskiego i Zieleniec. Wystawa o historii zam-
ku i starostwa czorsztyńskiego, niewielkie lapidarium. 
cZyNNy: codziennie 10-15. 

zubrzyca gÓrna
n Muzeum-Orawski Park Etnograficzny. cZyN-
Ne: codziennie 9-15 (poniedziałek jest dniem bezpłat-
nym, możliwe jest zwiedzanie bez wnętrz). ekspozycje 
obrazują życie różnych warstw społecznych na Orawie 
na przestrzeni XVIII-XX w., wiejskie zakłady przemysło-
we: olejarnię, folusz, tartak i kuźnię. Kościół pw. Matki 
Boskiej Śnieżnej.

sidzina
n Park Etnograficzny. W górnej części Sidziny - Biń-
kówce. Eksponaty związane z historią i etnografią regio-
nu. cZyNNy: rezerwacja odwiedzin: 501597208, skan-
sensidzina@interia.pl.

rabka-zdrÓj
n Kościółek Muzeum im. Władysława Orkana, ul. 
Sądecka 6, 18 2676747, muzeum-orkana.pl. cZyNNe: 
9-16 (w poniedziałki nieczynne). Drewniany kościół pw. 
św. Marii Magdaleny to jeden z ciekawszych zabytków 
Rabki. ekspozycja muzealna: garncarstwo, pasterstwo, 
strój i dawna rzeźba ludowa. Wystawa czasowa: ŚWIA-
TŁO JAŚNIE GOŚĆ - malarstwo Gosi Ornowskiej.
n Muzeum Górali i Zbójników - Muzeum Gorczań-
skie Jana Fudali, ul. Sądecka 4. cZyNNe: środa-sobota 
10-17, niedziele 13-17, tel.: 795 222 925, muzeum-zboj-
nikow.pl. Muzeum interaktywne w chałupie góralskiej 
wpisanej do rejestru zabytków, z unikalnymi kasetona-
mi. Malarstwo na szkle Jana Fudali, mini skansen, szlak 
humoru góralskiego Zygmunta Pytlika.

poręba wielka
n Orkanówka - Muzeum Biograficzne Władysła-
wa orkana. cZyNNe: wt.-pt. 9-17. 608 731 557. Wie-
le przedmiotów należących do pisarza i jego rodziny. 
W pobliżu domu znajdują się oryginalne zabudowania 
gospodarcze tzw. wironek i boisko.

chabÓwka
n Skansen taboru kolejowego w Chabówce. Skan-
senchabowka.pl. cZyNNe: pon.-niedz. i święta 8-15. 
ekspozycja: parowozy, lokomotywy elektryczne i spa-
linowe, wagony oraz tabor specjalny taki jak żurawie, 
pługi śnieżne itp.

szlachtowa
n Muzeum pienińskie im. Józefa szalaya, ul. Łem-
kowska 37, 18 262 22 58, cZyNNe: wt.-czw. i sob.
-niedz. 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 15.15), pią-
tek 10-16 (ostatnie wejście na ekspozycję 15.15). Ekspo-
zycja prowadzi szlakiem przeszłości regionu pienińskie-
go.

zawoja
n Skansen budownictwa regionalnego im. Józefa 
Żaka na Markowych Rówienkach, Zawoja 155, 33 877 
50 66. Najstarszym i najcenniejszym budynkiem w skan-
senie jest „kurna chałupa” z 1840 r. W skansenie odby-
wają się zajęcia, warsztaty i gry edukacyjne - stale i se-
zonowo. cZyNNy: tylko rezerwacje grupowe, terminy 
ustalane telefonicznie i mailowo.

sucha beskidzka
n Muzeum Miejskie - Zamek. cZyNNe: wtorek-so-
bota 9-16, niedziela i poniedziałek nieczynne. dział et-
nograficzny „Domek Ogrodnika” NIeCZyNNy do od-
wołania. Z powodu prowadzonych prac technicznych 
Park Zamkowy zamknięty do odwołania; 33 874-26-05, 
muzeum@sucha-beskidzka.pl. Wystawy stałe: 1. Naj-
starsze osadnictwo w Dolinie Skawy, 2. wystawa ze 
zbiorów Marii i Emila Zegadłowiczów: Miłość do czło-
wieka - miłość do sztuki - miłość do natury, 3. malarstwo 
nowożytne i broń myśliwska z Kolekcji Habsburskiej, 
4. Sucha na starej fotografii. Galeria sztuki - Zamek. 
Wystawy czasowe: W SZKOLNEJ ŁAWIE. Dzieje oświa-
ty w Suchej Beskidzkiej (do 25.11) i PRZESZŁOŚĆ ZAKLĘ-
TA W DReWNIe Marian Bucała (do 30.11).

galerie

zakopane
n Galeria Władysława Hasiora (Oddz. M. Tatrzań-
skiego), ul. Jagiellońska 18b. cZyNNa: wt.-niedz. 10-18 
(ostatnie wejście pół godziny przed zamknięciem). Au-
torska galeria prac artysty. Znalazły tu swoje miejsce 
sławne sztandary, kompozycje przestrzenne i rzeźby, 
tworzone z różnorakich materiałów.
n Galeria sztuki XX wieku w willi oksza (Oddz. 
M. Tatrzańskiego), ul. Zamoyskiego 25, 692 029 817. 
cZyNNa: wt.-niedz. 10-18 (ostatnie wejście pół godziny 
przed zamknięciem). Willa jest trzecim dziełem powsta-
łym wg projektu St. Witkiewicza, twórcy stylu zakopiań-
skiego. Budynek wznosili góralscy cieśle pod kierunkiem 
Wojciecha Roja i Jana Obrochty w latach 1895-1896.
n Galeria sztuki na kozińcu (Oddz. M. Tatrzańskie-
go), Droga na Koziniec 8. Siedziba naukowo-administra-
cyjna Muzeum Tatrzańskiego pon.-pt. 8-16, Galeria Ko-
bierców Wschodnich - otwarcie wkrótce, biblioteka i ar-
chiwum fotograficzne wt.-pt. 8-15, archiwum naukowe 
wt.-pt. 8-14. Muzeum prosi o ustalanie terminów kwe-
rend mailowo lub telefonicznie.
n Zakopiańskie centrum kultury - Miejska Gale-
ria Sztuki im. Wł. hr. Zamoyskiego, ul. Krupówki 41, 18 
2012792, galeria.zakopane.pl. cZyNNa: wt.-sob. 10-17. 
Wystawa czasowa: ARTYŚCI ZAKOPIAŃSCY 2023 - ar-
tyści: Grzegorz Barański, Ewa Bartosz-Mazuś, Dorota 
Bąk, Sylwia Biernacka, Piotr Bies, Zofia Bolechwska, Ane-
ta Chruścińska, Ewa Fortuna, Bożena Franieczek, Krzysz-
tof Frys, Magdalena Gądek, Czesław Jałowiecki, Janusz 
Jędrzejowski, Monika Kalityńska, Patryk Knapczyk, Mał-
gorzata Kowalczyk, Sebastian Króliszewski, Wiesław 
Kwak, Konsuela Madejska-Turska, Katarzyna Masny, 
emilia Nesteruk, Katarzyna Obara, Katarzyna Piątek, Te-
resa Ratułowska, Jadwga Rogoweic, ewa Maria Roma-
niak, Lidia Rosińska, Małgorzata Rosińska, Paula Solań-
ska, Adam Soroczyński, Stanisław Stoch, Karolina Sza-
fran, Arkadiusz Waloch, Magdalena Wanat-Drobisz, To-
masz Wiktor, Natalia Wirmańska, Marzena Wodziak, Ire-
neusz Wrzesień, Agnieszka Zalotyńska, Aneta Zielińska 
i grupa Renbar Mosaics (do 30.12).
n Willa czerwony dwór - centrum kultury Ro-
dzimej, ul. Kasprusie 27. cZyNNa: pn.-sob. 10-17 
(oprócz środy). Malarstwo na szkle zakopiańskich ar-
tystów - wystawa stała, Galeria Sztuki Ludowej. Wysta-
wa czasowa: RODZINA - wystawa pokonkursowa (do 
30.12).
n Galeria stacja kultura Zakopane- Zakopiańskie 
centrum kultury, ul. Chramcówki 35, tel. 18 26 370 
79. CZyNNA: pon.-pt.12.00-16.00. Wystawa czasowa: 
TURYŚCI I KURACJUSZE. OPOWIEŚĆ O DWÓCH MIA-
STACH. ZAKOPANe - SOPOT.
n Galeria sztuki Współczesnej „yaM”, ul. Krupów-
ki 63, 18 2066984.
n Galeria „pod Makiem”, Pasaż Handlowy, ul. Kru-
pówki 29/11L, 18 20 12044. Prace Wójcika, Fortuny, Kara-
ska, Wątora, Popowicz, Kowalczyk, Kłosowskiego i inne, 
oraz rękodzieło.
n Krupówki, przy „oczku wodnym”. Wystawa ple-
nerowa: TURYŚCI I KURACJUSZE. OPOWIEŚĆ O DWÓCH 
MIASTACH. ZAKOPANe - SOPOT (do 31.12).
n Park Miejski im. Marszałka Józefa Piłsudskiego. 
Wystawa czasowa: MNIEJ ZNACZY WIĘCEJ - ARCHI-
TeKTURA MODeRNISTyCZNA NA PODHALU (do 31.12).

nowy targ
n Małopolskie biuro Wystaw artystycznych Ga-
leria „Jatki”, ul. Kościuszki 4, 18 2669482. cZyNNa: 
pon.-pt. 10-17, sob. 10-14. Ostatnie wejście 15 minut 
przed zamknięciem. Wystawa czasowa: WOKóŁ KATe-
DRY. Adam Pociecha - rysunek, grafika i Andrzej Wampa 
Karbiński - fotografie (do 2.12).
n Wieża Wodna, ul. Kolejowa 164. 45. KONKURS 
AMATORSKIEJ TWÓRCZOŚCI PLASTYCZNEJ - wystawa 
pokonkursowa.

rabka-zdrÓj
n Galeria MOK „Pod Lilianną”, ul. Nowy Świat 1, 18 
267 66 26. W jednej z najstarszych rabczańskich willi „Li-
lianna” (1880 r.) mieści się galeria twórców ludowych, 
którzy zapraszają na wystawę i warsztaty.
n Galeria Pogotowie Sztuki, ul. Orkana 20

szczawnica
n Galeria Pijalni Wód Mineralnych, plac Die-
tla, szczawnica-galeria.pl. ekspozycja przybliża ponad 
200-letnią historię Uzdrowiska oraz historię rodu Stad-
nickich. cZyNNa: wt.-niedz. 9-17.
n Mała Galeria - Eglander Caffe, ul. Zdrojowa 1
n Galeria „krzywa Jabłonka”, ul. Pienińska 4, krzy-
wajablonka.pl. Sztuka artystów pienińskich. Kontakt: 
608 154 522

zawoja
n Galeria na Uciechę, Zawoja 1008, naucieche.pl. 
cZyNNa pn.-sob. 9-16. Kontakt: 696 818 211

galerie

zakopane
n Galeria Rzeźby Jerzego Popielaka, ul. Dr. do Wal-
czaków 19 (pon.- pt. 13-17).
n Galeria Grzegorza Pecucha - rzeźba, ul. Kasprowi-
cza 31a, pecuch.art.pl (pon.-pt. 13-16).
n Galeria malarstwa Rudolfa Krzyżaka, ul. Krupów-
ki 35a (codz. 12-19).
n Galeria autorska arkadiusza Walocha, ul. Ko-
ściuszki 12 (pon., śr., czw. 16-18).
n Galeria Anny i Eugeniusza Boguckich - malarstwo 
na szkle, rzeźba w drewnie, ul. Smrekowa 11 (codz. 10-13, 
15-18, w innych terminach: 18 20 142 74).
n Galeria Marii i Jerzego Gruszczyńskich, ul. Ski-
bówki 26, 18 20 634-34
n Orski Gallery, galeria autorska Ryszarda Orskie-
go, ul. Broniewskiego 4, 18 20 17 171
n Izba Twórcza Adama Doleżuchowicza - rzeźba, 
szachy regionalne, świątki, malarstwo na szkle, ul. Za 
Strugiem 30a (pon., śr., pt. 10-15)
n Galeria „seba”, malarstwo, rzeźba Sebastiana Kró-
liszewskiego, ul. Tetmajera 7c (pon.-sob. 10-17)
n Galeria autorska lidii Rosińskiej, Kościeliska 31D.
Wt- śr., sob.-niedz. 15-19. Ceramika, rysunek, malarstwo.
n Galeria malarstwa Ryszarda budnika, ul. Zamoy-
skiego 3a, codziennie 10-18, 601 413 605.
n Galeria kenara, Sobczakowka 9, codziennie po 
umówieniu: 1820 152 47
n Galeria aWa, ul. Kościuszki 12. Pon., śr., czw. 
godz.16-18
n Galeria sZTuki WspółcZesNeJ Géraldine - di-
GITAL ART i André Kaetzli - ART NOKTURN, ul. Pary-
skich 15 - Hotel Paryski, codziennie 12-20.

gronkÓw
n „Ozwa” - galeria autorska Beaty Zalot. Pastele 
i ceramika. Gronków 317. www.pastele.pl

ostrowsko
n Autorska galeria malarstwa Mariana Gromady, 
ul. S. Bryjewskiego 5. Po uzgodnieniu: 697 700 969.

chochoŁÓw
n Izba regionalna i pracownia rzeźby w drewnie. 
Rzeźbiarz ludowy Jan Zięder. Chochołów 28, 18 27 571 
66.

gliczarÓw gÓrny
n „Gonzówka”. Galeria autorska Jarosława Jam-
roza. Malarstwo, rzeźba. Gliczarów Górny 79, czynna 
codziennie 8-20.

Łapsze niŻne
n Pracownia-galeria malarstwa żel-art Jana K. 
Pawluśkiewicza, ul. Długa.169/2 - po uzgodnieniu tel. 
601 093 221

rabka-zdrÓj
n Galeria autorska ewy łaczek-daleki, ul. Kręta 3, 
(codz. 11-17).

szczawnica
n Pracownia Twórcza Anny i Józefa Madejów, ul. 
Pienińska 4, 18 262 12 90. Malarstwo na szkle, rzeźba.
n Malarstwo Józefa Ignaciuka, ul. Flisacka 16d. Pej-
zaże pienińskie, portrety.
n Galeria Jana Wierzby, ul. Szalaya 100. Korzeniopla-
styka, metaloplastyka, minerały Pienin.
n Izba Pamięci Michała Słowika Dzwona, ul. Sza-
laya 43, 18 262 20 65. Malarstwo na szkle, rzeźba, twór-
czość pisarska.
n pracownia Twórcza Janiny i Tadeusza Zachwie-
jów, ul. Połoniny 5, 18 262 23 08. Rzeźba - kamień, ma-
larstwo na szkle, hafciarstwo.

KROŚCIENKO N.D.
n prywatna Galeria Tadeusza olesia. Wystawa 
przyrodnicza i nie tylko. Codz. 10-16, ul. Potoczki 2, 18 
26 23 926. Tadeusz Oleś - zoolog, lepidopterolog, pre-
parator zwierząt.

ośrodki  
edukacji�

zakopane
n centrum edukacji przyrodniczej TpN, ul. Chałubiń-
skiego 42a, 18 20 23 312, cep@tpn.pl. CZyNNe: pon-sob, 
8-15, ostatnie wejście o godz. 14. Rezerwacja bezpłat-
nych wejść: www.biletcep.tpn.pl. Spacer edukacyjny, 
makieta Tatr i inne.

chochoŁÓw
n centrum promocji i ochrony Torfowisk, Chocho-
łów 40, tel. 18 265 78 12, muzeumplsk.eu. cZyNNe: wt.
-sob. 9-18; grupowe wejścia: 10.30, 11.30, 12.30, 13.30, 
14.30, 15.30, 16.30. ekspozycja multimedialna. Wysta-
wa czasowa: TORFOWISKA KAPSUŁĄ CZASU - wysta-
wa autorstwa dra Marcina Warchałowskiego.

KROŚCIENKO N.D.
n Budynek dyrekcji PPN, ul. Jagiellońska 107 B. Par-
king dla zwiedzających. cZyNNy: wt.-sob. 8-16. Wysta-
wa przyrodnicza:  makiety, model lasu naturalnej wiel-
kości, eksponaty geologiczne oraz słynna złamana gałąź 
reliktowej sosny z Sokolicy.

eprasa.pl 91b4336995
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TeleFoNy 
alaRMoWe

(
po sTRoNie słoWackieJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 18 300
l HZS (Horska Zachranna Služba) - Rejon Vysoké Tatry - Starý Smokovec 52 442 
28 20, Rejon Slovenský Raj 53 449 11 82, Rejon Nizke Tatry (północ) - Jasna 44 559 16 78, 
Rejon Orava 43 586 31 04, Rejon Malá Fatra - Vrátna 41 569 52 32, Rejon Vel`ká Fatra - 
Donovaly 48 419 97 24, Rejon Západné Tatry (południe) - Żiarska Dolina 44 558 62 18, 
Rejon Nizke Tatry (południe) - Tále 48 619 53 26

po sTRoNie polskieJ
l NUMER RATUNKOWY W GÓRACH - 601 100 300; numer alarmowy - 985
l TOPR (Tatry) - Zakopane, Piłsudskiego 63 a; stacja centralna 18 20 63 444. Idziesz w góry? Pobierz specjalną 
aplikację „Ratunek”. Aplikacja połączy cię z ratownikami górskimi i wyśle twoją lokalizację. Wejdź na: ratunek.eu.
l GOPR (Gorce, Pieniny, Beskid) - Rabka, Al. 1000-lecia 1; stacja centralna - 18 26 768 80; stacje ratunkowe 
(całoroczne): Turbacz - schronisko PTTK 18 266 77 80, Nowy Targ Kowaniec - dyżurka 18 266 59 80, Szczawnica - 
dyżurka 18 262 26 80
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Już za tydzień rozpoczyna 
się 21. KFG, który odbędzie 
się w Krakowie w Centrum 
Kongresowym ICe. 
W bogatym programie nie 
zabraknie ciekawych filmów 
i spotkań z alpinistami oraz 
wspinaczami o wybitnym 
dorobku górskim.

K rakowski Festiwal Górski jest 
ostatnim w tym roku festiwalem 
- świętem ludzi gór. Jest to też 

pora, by przedstawić na nim tegoroczne 
polskie osiągnięcia w górach świata, naj-
lepsze nagrodzić. To ważne wydarzenie 
kulturalne, sportowe i turystyczne. Bę-
dzie na nim mowa o rożnych formach 
wspinaczki skalnej, górach, skialpinizmie, 
freeridach i eksploracji. Odbędą się kon-
kursy filmowe, prelekcje, spotkania i dys-
kusje oraz warsztaty dotyczące bezpie-
czeństwa w górach. Każdy w ciągu tych 
dwóch dni znajdzie coś dla siebie.

W tej zapowiedzi skupię się tylko na 
konkursach filmowych oraz na zapro-
szonych na festiwal wybitnych wspina-
czach, wśród których gwiazdą pierwszej 
wielkości jest z pewnością Chris Sharma. 
Znaczny udział w prowadzeniu warsz-
tatów oraz spotkań mają również zako-
piańczycy.

KFG znany jest z ciekawej i zaskaku-
jącej selekcji filmów dopuszczonych do 
konkursów. Zobaczymy 33 filmy w ra-
mach Konkursu Międzynarodowego i 8 
w ramach Konkursu Polskiego. W tym 
pierwszym zostaną zaprezentowane 
filmy z 13 krajów, w tym 21 premier. Naj-
więcej z Francji - 9 i USA - 7.

Odkąd festiwal zagościł w Centrum 
Kongresowym ICE, pokazy filmów od-
bywają się w kilku salach. Wszystkie fil-
my posiadają profesjonalne tłumaczenie 
(napisy). Organizatorzy zadbali, by naj-
ważniejsze projekcje dopełniały wpro-
wadzenia, przygotowane przez boha-
terów lub reżyserów filmów, a w nie-
których przypadkach również rozmo-
wy na scenie.

W skład jury Polskiego Konkursu 
Filmowego wchodzą: Franciszek Berbe-
ka, Bartek Bargiel i Leszek Dawid, którzy 
również są jurorami Międzynarodowego 
Konkursu Filmowego, a jego przewodni-
czącą jest Rossana Stedile, koordynator-
ka od 2002 roku znanego festiwalu fil-
mowego w Trydencie. Wytypują oni naj-
lepsze filmy w kilku kategoriach. Każdy 
uczestnik KFG będzie mógł oddać głos 
według swojego uznania w ramach Na-
grody Publiczności.

Większość emitowanych na festi-
walu filmów będzie dostępna na plat-
formie VOB (Playkrakow.com) przez cały 
grudzień, z wyjątkiem serii Reel Rock, 
która będzie dostępna w dniach od 4 
do 10 grudnia, oraz filmu „Silent Escape” 
o Bartku Ziemskim i jego zjeździe na nar-
tach z dwóch ośmiotysięczników, który 
nie będzie dostępny z powodu ograni-
czeń licencyjnych.

Wśród filmów pokazywanych na 
KFG będą filmy o wspinaniu skalnym, 
o nartach i snowboardzie, alpinizmie 
i wspinaniu na wielkich ścianach, a tak-
że w górach najwyższych oraz o przy-
godzie. Tytuły i opisy filmów są na stro-
nie kfg.pl.

Organizatorzy przygotowali trzy ro-
dzaje karnetów - Full w cenie promocyj-
nej 129 zł do 25 listopada, karnet Trad  
- 80 zł oraz karnet VOD 69 zł z dostępem 
do platformy VOD. W grudniowe wie-
czory można będzie wygodnie w domu 
oglądać filmy festiwalowe.

Do Krakowa na festiwal przyjedzie 
czterech wybitnych wspinaczy skałko-
wych oraz wielkościanowych, którzy 
na swym koncie mają drogi o najwyż-
szej skali trudności. Spośród nich naj-
bardziej znany jest 42-letni Chris Shar-
ma, urodzony w Santa Cruz w Kalifor-
nii, a mieszkający obecnie z żoną i dwoj-
giem dzieci w Barcelonie. To wybitny ta-
lent wspinaczkowy, utrzymujący się na-
dal w wysokiej formie, mimo upływu lat. 
W tym roku w Siuranie wyrównał swoją 
życiówkę, wytyczając 40-metrową dro-
gę „Sleeping Lion” o trudnościach 9b+. 
Już w wieku 14 lat dał o sobie znać, wy-
grywając w USA seniorski puchar w bo-
ulderingu. W następnych latach podno-
sił poprzeczkę trudności dróg przeby-
tych do 9a+ i 9b+. Ma też znakomite 
przejścia na Majorce Deep Water Solo. 
Na festiwalu wystąpi w sobotę 2 grud-
nia o godz. 20, w sali głównej. Wcześniej 
zostanie mu wręczona statuetka Krakow 
Climbing Award Lifetime Achievement.

Wspinacze, z którymi można się 
będzie również spotkać, mają w swym 
dorobku drogi w skali do 9a+ i to wiel-
kościanowe. Jednym z nich jest 29-let-
ni Belg Sebastien Berthe, który wspina 
się szybko. Znane są jego szybkie ak-
cje górskie z Nicolasem Favresse w cza-
sie kilkudniowej tury. Zaliczyli wtedy Try-
logię Alpejską, a zakończyli turę na pół-
nocnej ścianie Eigeru, przechodząc „Ody-
seę” o trudnościach 8a+. Sebastien Ber-
the przeszedł też w Siuranie „La Ramblę” 
9a+. Spotkanie z nim odbędzie się rów-
nież w sobotę 2 grudnia o godz. 17.20 
w sali głównej.

Hiszpan Edu Marin zagości na KFG 
po raz drugi, ale tak naprawdę to po raz 
pierwszy, gdyż w ubiegłym roku było 
to spotkanie na platformie online. Ten 
świetny wspinacz, kojarzony głównie 
z przejściem „Valhalli”, słynnego łuku 
Getu w Chinach - 38-metrowej drogi 
o trudnościach w dachu 9a+. Ma rów-
nież w swoim dorobku m.in. „Par Aro-
ma” 8c na Cima Ovest di Lavaredo, 
„Norbayu” 8c na Naranjo del Bulness, 
czy przed trzema laty „Arco Iris” 8c+ 
i wiele przejść w stylu onsajt. Spotkanie 
z edu Marinem odbędzie się w niedzielę 
3 grudnia o godz. 15.30 w sali głównej.

35-letni Klass Willems jest Belgiem, 
który mieszka na Sardynii. Od wielu lat 
zmaga się z mukowiscydozą, dwukrot-
nie walczył również z nowotworem. 
Życie mocno go doświadczyło, ale siłę 
w zwalczaniu tych chorób czerpie ze 
wspinaczki i to pokonując drogi w skali 
do 8. Przeszedł m.in. 700-metrową dro-
gę na el Capitanie 5.13d. Powstał o nim 
film „Still Alive”, który można będzie zo-
baczyć w czasie spotkania z nim w so-
botę 2 grudnia o godz. 16.10, również 
w sali głównej.

O tegorocznych osiągnięciach gór-
skich opowiedzą: Marcin Tomaszewski, 
Adam Bielecki i Mariusz Hatala, Józef So-
szyński, Oswald Rodrigo Pereira i Bartek 
Ziemski, Aleksandra Taistra, Wadim Ja-
błoński i Maciej Kimel, Dorota Rasińska-
Samoćko, Jan Gurba i Piotr Krzyżewski.

Szczegółowy program emisji fil-
mów oraz spotkań i warsztatów z po-

Zbliża się Krakowski Festiwal Górski

ne Góry i Skały Waldemar Niemiec 
oraz Tomasz Nodzyński, meteorolog 
ze Stacji Badań Niwalnych na Hali Gą-
sienicowej, opowiedzą o trudnej sztu-
ce podejmowania decyzji, czy i jak się  
asekurować.

Zaraz po nich Andrzej Mikler, prze-
wodnik IVBV, i Marcin Golonka opo-
wiedzą o skitourach na Spitsbergenie, 
a potem 5+ Szkoła Górska o budowa-
niu stanowisk i asekuracji, o czym opo-
wiedzą Bogusław Kowalski i Maciej Cie-
sielski. W niedzielę tematem ich zajęć 
będą zjazdy.

Wieczorem w sali S4A Wojciech 
Szatkowski, historyk, pracownik Mu-
zeum Tatrzańskiego opowie o 10 najcie-
kawszych historiach tatrzańskich - „Ta-
jemnice - Rekordy - Wypadki”.

Beata Słama poprowadzi rozmo-
wę z Moniką Witkowską o jej książ-
ce „K2 Ostatnia szansa” oraz weźmie 
udział w dyskusji „Co czytają ludzie gór 
i nie tylko”.

 W niedzielę w ramach warszta-
tów Bezpieczne Góry i Skały, ratownicy 
TOPR Łukasz Migiel, Maciej Górka i An-
drzej Mikler przybliżą uczestnikom te-
mat - „Wstępna ocena poszkodowane-
go i szybkie badanie urazowe oraz pierw-
sza pomoc w górach”.

Potem Wojciech Szatkowski opowie 
o skitourach w Bieszczadach.

W sali konferencyjnej Beata Słama 
poprowadzi rozmowę o książce „Opo-
wieści tatrzańskie” Mateusza Waligóry 
i Dariusza Jaronia, w której udział wezmą 
autorzy oraz Anna Krupa, Paweł Skawiń-
ski i Justyna Żyszkowska.

W rozmowie o zmianach klimatu 
wezmą udział Przemek Wójcik, prze-
wodnik IVBV, oraz Jan Krzeptowski Sa-
bała z TPN.

Ceremonia wręczania Grand Prix 
KFG 2023 oraz nagród w konkursach fil-
mowych odbędzie się w niedzielę o godz. 
17, a na zakończenie festiwalu można 
będzie jeszcze oglądnąć nagrodzone  
filmy.

apoloniusz Rajwa

chris sharma

Edu Marin na 12. wyciągu drogi Valhalla

Kadr z filmu 8600 FT

daniem, w której sali, jest na stronie  
organizatora kfg.pl.

   W festiwalu wezmą również 
udział zakopiańczycy, którzy popro-
wadzą spotkania i warsztaty. W sobotę 

o 18.30 w sali głównej będą wspomina-
li Kacpra Tekielego Justyna Kowalczyk-
Tekieli, Janusz Gołąb, Maciek Ciesielski 
i Piotr Sułowski.

W ramach warsztatów Bezpiecz-
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Nie nadawaj nowym znajomo-
ściom zbyt dużego tempa, po-
zwól, aby swobodnie się rozwija-
ły. Jeśli ktoś daje ci odczuć, że wa-

sze światy się rozmijają, nie naciskaj. Jesteś 
teraz w korzystnym okresie, zadbaj o wizeru-
nek, bądź aktywny, przedsiębiorczy i nie daj się 
zwieść pozorom.

Twoje zdecydowanie i upór spra-
wią, że możesz wygrać kilka po-
tyczek i będziesz mieć siłę, by sku-
tecznie zmagać się z przeciwno-

ściami losu. Powinieneś zadbać o dobre rela-
cje z najbliższym otoczeniem, warto mieć życz-
liwych przyjaciół wokół siebie.

Napięta sytuacja i stres, jaki ostat-
nio ci towarzyszył, mogą wprowa-
dzić nieco zamieszania w twoje 
życie. Jeśli masz przed sobą ważne 

rozmowy, negocjacje czy spotkania, powinie-
neś się do nich solidnie przygotować. W szran-
ki staniesz wówczas bez ryzyka.

Ogarnia cię zniechęcenie i melan-
cholia, odczuwasz przemęcze-
nie, może to nadmiar pracy, dłu-
gotrwały stres, a może po prostu 

jesień. Nie poddawaj się apatii, zadbaj o do-
bre samopoczucie, odpoczywaj, nabieraj sił, 
a wkrótce powróci energia.

W najbliższym czasie ktoś zechce 
tobą manipulować, bądź ostroż-
ny. Ale też nie narzucaj otoczeniu 
swoich racji, nie każdy musi lubić 

to, co ty, warto czasami ustąpić. Więcej spokoju 
i rozwagi pozwoli ci spojrzeć na wszystko z dy-
stansem i uchroni przed frustracjami.

Czas nagli, twoje plany zaczynają 
nabierać realnych kształtów, war-
to powoli finalizować je i zacząć 
wcielać w życie. Czas nie działa na 

twoją korzyść, nie zwlekaj, bo mogą pojawić się 
przeszkody i sytuacja zmieni się diametralnie. 
W sprawach sercowych wykaż się rozwagą.

Najbliższe dni będą bardzo pra-
cowite i pełnie niespodzianek. 
Koniecznie nabierz dystansu do 
wszelkich plotek, niedomówień 

i drobnych intryg. Nie daj się też zwieść ta-
nim pochwałom i komplementom, musisz 
znać swoją wartość, patrzeć na rzeczywi-
stość obiektywnie.

Będziesz teraz w centrum aktyw-
ności, czekają cię odwiedziny sta-
rych znajomych, rozmowy. Musisz 
skupić się też na obowiązkach, by 

nie popełnić błędu, zwłaszcza finansowego. 
Uważaj na osoby spod znaku Lwa i Barana, 
możesz się z nimi łatwo skonfliktować.

Wysoki poziom energii sprawia, 
że rośnie twoje poczucie wartości 
i wiara w sens działań. Powinie-
neś teraz śmiało się angażować, 

zwłaszcza na polu zawodowym. Nie obawiaj 
się ryzyka, kto go nie podejmuje, nie zdoby-
wa szczytów. W sprawach osobistych sielanka.

W tym tygodniu możesz się spo-
dziewać kulminacji spraw rozpo-
czętych wcześniej. Nie zniechę-
caj się, jeśli coś pójdzie nie tak. To 

tylko chwilowa kiepska passa, spowodowa-
na niezbyt korzystnym układem planet. Jeśli 
na spokojnie skorygujesz plany, wszystko da 
się poukładać.

Przyjrzyj się swoim obowiązkom, 
może bierzesz ich zbyt wiele na 
barki - nie musisz walczyć z prze-
ciwnościami tego świata samot-

nie. Ale pamiętaj, decyzja zawsze należy do cie-
bie. Przy okazji, jeśli nie możesz złapać chociaż 
krótkiego urlopu, postaraj się o chwilę relaksu.

Zachowaj rozsądek przy podej-
mowaniu nowych decyzji, niech 
emocje nie wezmą góry nad re-
alizmem. W pracy musisz wyka-

zać się większą konsekwencją i systematycz-
nością, robisz zbyt wiele niepotrzebnych błę-
dów. W sprawach osobistych czeka cię pew-
na odmiana.

2547/2023HOROSKOP
na najbliższy tydzień

Pytia

książki

oszustki w nas
Te fiołkowe 
oczy

  
   

 uwaga

książka
  

   
 uwaga

książka
od wydawnictwa koMpaNia 

MEDIOWA mamy 2 egzemplarze 
książki. Otrzymają je osoby,  

które jako pierwsze napiszą do nas 
w poniedziałek 27.11 o godz. 17  

na adres: konkurs@24tp.pl. 
W treści prosimy podać imię, 

nazwisko i adres, a w tytule maila 
wpisać: Oszustki.

od wydawnictwa ZNak 
LITERANOVA mamy 2 egzemplarze 

książki. Otrzymają je osoby, 
które jako pierwsze napiszą do nas 

w poniedziałek 27.11 o godz. 17 
na adres: konkurs@24tp.pl. 

W treści prosimy podać imię, 
nazwisko i adres, a w tytule maila 

wpisać: Liz.

poZioMo: 1. towar za towar 6. największy duński 
port nad Morzem Północnym 10. wafel z masą mio-
dową 11. odmiana jabłoni 12. dwudziesta litera al-
fabetu greckiego 13. dawna tkanina odzieżowa 15. 
święty od zgub 19. oddział chorób wewnętrznych 
22. zwięzłe streszczenie, podsumowanie 23. pięk-
no, uroda 24. wykonawca hejnału 25. ONZ do spraw 
oświaty 26. okres godowy u zajęcy 29. egzaminacyj-
na na uczelni 31. odcień czerwieni 32. krewniak żyra-
fy 33. mimowolne ruchy kończyn

pioNoWo: 1. królowa polskich rzek 2. w zamian 
3. promieniotwórczy pierwiastek 4. palindromowe 
imię 5. pomocnik myśliwego 6. oznakowywanie 7. 
krótkonogi pies gończy 8. zamek błyskawiczny 9. 
nocny motyl 14. farby artystyczne 16. skrajna bieda 
17. nie zadrzewiony pas lasu 18. dopływ Angary 20. 
lantanowiec, o liczbie atomowej 68 21. pora gwiazd 
26. pensja, pobory 27. płacą nimi Irańczycy 28. sta-
tek conradowski 29. w starożytnej Grecji portyk ko-
lumnowy zamknięty ścianą 30. kojarzy małżeństwa.

kRZyŻóWka
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Rozwiązanie krzyżówki nr 43/2023
Hasło:   OBOK WIELKIEJ BRAMY 
ZAWSZE JEST MAŁA FURTKA 
Nagrodę niespodziankę wylosował 
pan ToMasZ Zieliński z Zakopanego. 
Gratulujemy! Prosimy o kontakt z biurem TP,  
ul. Krupówki 54 w terminie dwóch tygodni.

Hasło – pRZysłoWie cHińskie - z ponumerowanych 
pól od 1 do 29 wraz z kuponem prosimy przesyłać na adres: 
Tygodnik Podhalański, Zakopane, ul. Krupówki 54 lub ma-
ilem na adres: konkurs@24tp.pl (w tytule nr kuponu) w ter-
minie do 10 dni od ukazania się numeru. Wśród osób, któ-
re nadeślą prawidłowe odpowiedzi, rozlosujemy nagrodę.

kino  

„giewont”
Zakopane, ul. Kościuszki 4

kino  

„sokÓŁ”
Zakopane, ul. Orkana 2

kino studyjne 

„Miejsce”
Zakopane, ul. Orkana 2

bilety

26.11 (niedziela), godz. 17

NAPOLEON
PrEmiErA!

25.11 (sobota), godz. 17

IGRZYSKA ŚMIERCI: 
BALLADA PTAKÓW 
i WĘŻY

25.11 (sobota), godz. 19

DZIWNE ŚCIEŻKI  
ŻYCIA

do rozdania mamy dwa podwójne zapro-
szenia na każdy z filmów. Otrzymają je 
osoby, które jako pierwsze w piątek 24.11, 
o godz. 17 prześlą na adres mailowy: kino
@24tp.pl swoje imię, nazwisko i nr telefonu. 
W tytule maila prosimy wpisać nazwę kina.

21 marca - 20 kwietnia

może być przytłaczający, a przeszkody 
rzucane pod nogi sprawiają, że wyda-
jemy się być niewystarczające. Również 
o tym, skąd biorą się w nas te wszyst-
kie wątpliwości, które odbierają nam po-
czucie siły. Jej interlokutorkami są: Bry-
gida Dzidek, Sylwia Gregorczyk-Abram, 
Otylia Jędrzejczak, Aleksandra Karasiń-
ska, Joanna Kołaczkowska, Katarzyna 
Kotula, Karolina Korwin-Piotrowska, Jo-
anna Kotzian, ewa Łętowska, Agniesz-
ka Maciąg, Małgorzata Osmola, Anna 
Płoszyńska, Joanna Przetakiewicz, Syl-
wia Szwed, wspomniana już Maria Ro-
kitel oraz Anna Wendzikowska. „Niektó-
re mówią, że oszustkami czują się całe 
życie. Inne - że nigdy tego nie poznały 
(…). Wszystkie mają jednak jedną wspól-
ną cechę - zdają sobie sprawę z tego, że 
zmiana jest potrzebna.” Wszystkie je też 
autorka uważa za bohaterki. Dlaczego? 
Bo każdego dnia, niezależnie od tego 
kim są, co robią, jakie mają wykształce-
nie, doświadczenie, tak jak i my, toczą 
swoją, mniejszą lub większą, osobistą 
walkę. Z różnymi wiatrakami.

„Widzę w opowieściach tych wie-
lu mądrych, zdolnych, silnych kobiet, 
przeżycia podobne do moich i do Two-
ich, droga, kochana, wartościowa ko-
bieto, dziewczyno, matko, siostro, cór-
ko, która zawsze jesteś wystarczająca 
i ważna.” (Karolina Korwin-Piotrowska)

an

„Jesteś oszustką. Syndrom, który 
cię niszczy” to książka dziennikarki 
Małgorzaty Mielcarek.

S yndrom oszustki. Jest złośliwy 
i przebiegły. Odbiera ci wiarę we 
własne możliwości. Tracisz przez 

niego zaufanie do siebie i przestajesz do-
strzegać swoje dokonania. Masz poczu-
cie, że wciąż za mało wiesz, że jesteś nie-
wystarczająco dobra. Przez niego czu-
jesz, że jesteś oszustką, a wszystkie suk-
cesy, które udało ci się osiągnąć, są tak 
naprawdę nie twoje. To zjawisko pole-
gające na przeświadczeniu, że jest się za 
mało kompetentnym i rzetelnym, mimo 
że wiedza, umiejętności, wykształcenie 
czy doświadczenie w danej dziedzinie 
mówią zupełnie co innego.

Małgorzata Mielcarek, jak stwier-
dza, też cierpi na syndrom oszust-
ki. Nie jest w tym jednak sama. Maria 
Rokitel, psycholożka, terapeutka po-
znawczo-behawioralna, autorka po-
radników i wykładowczyni w rozmo-
wie z nią przyznaje: „Uważam, że do-
tyczy to praktycznie każdej kobiety. Je-
steśmy uczone czegoś, co jest potocz-
nie nazywane skromnością. Kiedy pa-
trzę na trening społeczny, czyli na wy-
chowanie dziewczynek, to widzę, jak 
jest to fatalne w konsekwencjach. Sko-
ro jesteśmy szkolone, by się nie chwa-
lić, nie wywyższać, nie podkreślać, że je-
steśmy w czymś dobre, to bardzo łatwo 
przyswajamy sobie postawę, że wcale 
nie jestem taka dobra. Ale każda z nas 
taka chce być, rozwijać się. W efekcie 
myślimy, że oszukujemy innych, uda-
jemy, że jesteśmy w czymś dobre.” Te 
mnożące się w naszych głowach pyta-
nia i wątpliwości nie są zatem naszym 
wymysłem czy wytworem wyobraźni. 
Ktoś je w nas zasiał, przez lata podle-
wał i teraz musimy się z nimi zmierzyć. 
I, jak podkreśla autorka książki, spokoj-
nie, zrobimy to razem.

Oczywiście jej książka to nie ja-
kieś cudowne antidotum, ani nawet nie 
poradnik, jak uporać się z syndromem 
oszustki. Nie dowiecie się z niej jak żyć, 
żeby żyć dobrze. To zbiór rozmów z ko-
bietami, które osiągnęły sukces w róż-
nych dziedzinach, a jednak mniej lub bar-
dziej odczuły to na własnej skórze. Miel-
carek rozmawia z nimi m.in. o momen-
tach, kiedy wątpimy w siebie, o chwilach, 
kiedy wydaje nam się, że świat dookoła 

która już dawno utraciła blask.”
Cała prawda na temat uzależnień 

elizabeth Taylor wyszła na jaw w 1990 
roku w wyniku dochodzenia prokura-
tora generalnego stanu Kalifornia, któ-
ry przeanalizował farmaceutyczne prak-
tyki trzech jej osobistych lekarzy i wysta-
wiane przez nich recepty. „Według usta-
leń prokuratury w okresie niecałych dzie-
sięciu lat Taylor otrzymała tysiące recept 
na opiaty, środki nasenne, przeciwbó-
lowe, antydepresanty oraz stymulatory 
w formie proszków, tabletek i zastrzy-
ków”. Tylko w 1982 roku na przestrzeni 
17 dni pobrała recepty na przynajmniej 
600 różnych pigułek. Lekarze zatem tak-
że przyłożyli ręce do jej autodestrukcyj-
nych działań. Mimo to Taylor cechowa-
ła ogromna wola przetrwania. Zmarła 
w wieku siedemdziesięciu dziewięciu lat 
23 marca 2011 roku.

Pisząc jej biografię, Heymann 
przeprowadził ponad tysiąc wywiadów 
i przekopał stosy dokumentów, żeby 
dowiedzieć się jak najwięcej o wzlo-
tach i upadkach Liz. Dzięki temu pozna-
my najbardziej prywatne momenty z jej 
pełnego rozmachu, skandali i sprzecz-
ności życia. Dowiemy się nie tylko jak 
wyglądało jej osiem małżeństw, ale po-
znamy też prawdę o jej ojcu, szczegóły 
przyjaźni z Montgomerym Cliftem, Ja-
mesem Deanem, Rockiem Hudsonem 
czy Michaelem Jacksonem oraz histo-
rię jej uzależnień i walki z nimi.

an

Przez całe życie Elizabeth Taylor 
w olśniewający sposób grała jedną 
wybitną rolę: siebie, ostatnią 
wielką gwiazdę Hollywood.

B yła prawdziwą ikoną, której peł-
ne sprzeczności życie upłynę-
ło w błysku fleszy i było obiek-

tem plotek. Dziecięcą gwiazdą, ofia-
rą opresyjnej matki i Hollywood, dwu-
krotną zdobywczynią Oscara, uwodzi-
cielką potępioną przez Watykan, trwo-
niącą miliony na największe diamenty 
świata, a przy tym niestrudzoną w hero-
icznym gromadzeniu funduszy na wal-
kę z AIDS w czasach, gdy takie działa-
nie było wysoce niepopularne i inni wo-
leli zamieść tę chorobę pod dywan. Czę-
sto niestety odsłaniała jednak zupełnie 
inną twarz - osoby, której styl i maniery 
były prostackie i w bardzo złym guście. 
Nienawidziły jej Marlena Dietrich i So-
phia Loren. Była tak kapryśna i trudna 
we współpracy na planach filmowych, 
że w pewnym momencie jej zachowa-
nie groziło bankructwem wytwórni Fox. 
Za mąż wychodziła aż osiem razy, choć 
miała tylko siedmiu mężów. Jej życie 
było bardziej niezwykłe i dramatyczne, 
niż bohaterek, w które wcielała się na 
ekranie, a poznamy je dzięki książce C. 
Davida Heymanna „Liz. Biografia intym-
na elizabeth Taylor”.

Za wielką sławę i brak normalne-
go życia zapłaciła olbrzymią cenę. Gdy 
straciła kontrolę nad swoją wagą, pi-
ciem, prochami i karierą, jako pierwsza 
celebrytka został pacjentką w klinice le-
czenia uzależnień Betty Ford. Trafiła tam 
5 grudnia 1983 roku. I dopiero tam zdo-
była się na to, by przyznać przed sobą 
i innymi pacjentami, kim się stała: „Nazy-
wam się elizabeth Taylor. Jestem uzależ-
niona od alkoholu i narkotyków”. Jak pi-
sze Haymann, wyjaśniła przy tym współ-
pacjentom, że przez trzydzieści lat nie 
umiała zasnąć bez co najmniej dwóch 
tabletek nasennych, bo cierpi na auten-
tyczną bezsenność, a mnóstwo środ-
ków przeciwbólowych zażywała dla-
tego, iż przeszła dziewiętnaście poważ-
nych operacji. Jednak: „Jej problemy z al-
koholem i narkotykami były głęboko za-
korzenione w burzliwej przeszłości wy-
pełnionej rozczarowaniami i zdeptany-
mi marzeniami, kolejnymi mężczyzna-
mi i małżeństwami oraz filmową karierą, 
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Szaflary - 800 lat wspólnej historii

11 listopada w gminie Szaflary

Przetarg

XXVii Zoskalańskie Jodełko

ukończono remonty  
10 odcinków dróg gminnych

duch cysterski w blasku multimedialnych fontann

Blisko 400 lat temu w parafii w Szaflarach rezydował ostatni cysters o. Mikołaj, przybyły z klasztoru w Koprzywnicy. 
W zabytkowej odrestaurowanej w duchu cysterskim Wikarówce za sprawą unijnego projektu pt. „Cystersi pod 
Tatrami - wspólne korzenie i wspólna przyszłość Szaflar i Spiskiej Teplicy” odbyło się seminarium naukowe poświęcone 
dziedzictwu tego zakonu na terenie Szaflar i Spiskiej Teplicy.

W sobotę 18 listopada w Zaskalu odbył się XXVIII Gminny Konkurs Potraw 
Regionalnych Zoskalańskie Jodełko. Gaździny z gminy Szaflary spotkały się 
w remizie Ochotniczej Straży Pożarnej w Zaskalu, aby zaprezentować swoje 
tradycyjne potrawy.

Uroczystości 105. Rocznicy Odzyskania przez Polskę Niepodległości rozpoczęły 
się od przemarszu delegacji z pocztami sztandarowymi jednostek Ochotniczych 
Straży Pożarnych, delegacji ze szkół z gminy, Związku Podhalan Oddział 
Szaflary oraz harcerzy, do kościoła parafialnego, gdzie odprawiona została 
Msza Święta w intencji Ojczyzny.

Park historyczno-przyrodniczy, upamiętniający Zakon Cystersów w Szaflarach, został uroczyście otwarty i poświęcony. 
Wydarzenie uświetnił multimedialny laserowy pokaz fontann, wypełniony obrazami i muzyką, który przyciągnął tłumy, 
mimo niesprzyjającej pogody.

W dniu 6 listopada Wójt Gminy Szaflary przy udziale radnych oraz sołtysów 
dokonał odbioru końcowego zmodernizowanych 10 odcinków dróg gminnych 
o łącznej długości ponad 10 km, zrealizowanych dzięki wsparciu udzielonemu 
przez Prezesa Rady Ministrów Mateusza Morawieckiego i Wojewody 
Małopolskiego Łukasza Kmity w ramach środków pochodzących z Rządowego 
Funduszu Inwestycji Strategicznych Polski Ład.

Wójt Gminy Szaflary zaprasza do składania ofert w przetargu na zadanie pn.:
„Przebudowa dróg gminnych na terenie Gminy Szaflary”

szczegóły zostaną zamieszczone na stronie postępowania na platformie zakupowej 
oraz www.szaflary.pl i www.bip.malopolska.pl/ugszaflary

Po Mszy Świętej, na rynku podnie-
siona została na maszt biało-czer-
wona flaga oraz odśpiewany został 

„Mazurek Dąbrowskiego”. Przed zebra-
nymi wiersz Augustyna Suskiego „Cho-
chołowiany” wyrecytowała Jadwiga Tre-
bunia-Tutka.

Wiązanki i znicze pod pomnikiem 
Augustyna Suskiego złożyli: przedstawi-
ciele Rady Gminy Szaflary na czele z wój-

tem Rafałem Szkaradzińskim, przedsta-
wiciele Oddziału Gminnego ZOSP RP 
w Szaflarach, przedstawiciele Związ-
ku Podhalan oddział Szaflary, uczniowie  
oraz dyrekcja szkoły podstawowej w Sza-
flarach, harcerze oraz członkowie Mło-
dzieżowej Drużyny Pożarniczej w Sza-
flarach.

Tekst i zdjęcia: 
GCKPiT w Szaflarach

Zmodernizowane zostały: ul. Jana 
Pawła II, ul. Za Żor, os. Bałtyzory 
w miejscowości Maruszyna, droga 

na os. Pitoniówka w miejscowości Bań-
ska Wyżna, ul. Wierchowa i ul. Kościel-
na w miejscowości Skrzypne, ul. Święte-
go Wojciecha w Zaskalu, ul. Kantorówka 

i ul. Cieplice w miejscowości Bańska Niż-
na oraz ul. Kościelna w miejscowości Sza-
flary. Łączny koszt zadań wyniósł ponad 11 
mln zł, a otrzymane dofinansowanie wy-
niosło prawie 10 mln zł.

Tekst i zdjęcia: 
Urząd Gminy Szaflary

P ark przypominający o obecności cy-
stersów na terenie Szaflar przed bli-
sko 800 laty poświęcił o. Wincenty 

Zakrzewski, przeor Klasztoru OO. Cyster-
sów w Szczyrzycu. W modlitwie nawią-
zał do Ogrodu Oliwnego, mówiąc, że ta-
kie wyjątkowe miejsca w naturze sprzyja-
ją modlitwie i skupieniu. - Ten park niech 
będzie miejscem odpoczynku, jako miejsce 
spotkań, wymiany dobrych myśli - mówił, 
podkreślając, że to tu kiedyś biali mnisi 
przynieśli swe błogosławieństwo. - Niech 
ono dalej działa - mówił, święcąc nowe 
miejsce rekreacji na mapie Szaflar.

Wójt Rafał Szkaradziński przypo-
mniał lata przygotowań do inwestycji, 
trudności z nią związane i kolejne etapy, 

które doprowadziły do powstania parku 
i renowacji zabytkowej wikarówki w ra-
mach projektu transgranicznego Interreg 
pn. „Cystersi pod Tatrami - wspólne ko-
rzenie i wspólna przyszłość Szaflar i Spi-
skiej Teplicy”.

-Tu jest wyjątkowe miejsce i wyjąt-
kowi ludzie. To ziarno, które zasiali tu kie-
dyś cystersi wydaje plon, rozwijacie te ta-
lenty, którymi zostaliście obdarzeni - mó-
wił minister edward Siarka, podkreślając, 
że Szaflary wybijają się na tle innych gmin 
Polski, a ponieważ wydarzenie było w dniu 
Święta Odzyskania Niepodległości dodał, 
że powinno się pamiętać, że „wolności nie 
dostaje się na zawsze”.

epicki spektakl opowiadający o po-

Gmina Szaflary we współpracy z Obec Spišská Teplica realizują transgraniczny projekt 
pt. „Cystersi pod Tatrami – wspólne korzenie i wspólna przyszłość Szaflar i Spiskiej  

Teplicy”, współfinansowany przez Unię Europejską z Europejskiego Funduszu Rozwoju 
Regionalnego w ramach Programu Interreg V-A Polska-Słowacja 2014-2020. 

W
tym historycznym wyda-
rzeniu udział wzięli liczni 
zaproszeni goście. Tema-
tyka była bowiem intrygu-

jąca, a prelegenci reprezentowali nie tylko 
świat nauki polskiej i słowackiej, ale i sam 
Zakon Cysterski, który wywarł tak wiel-
ki wpływ na europę i nasze europejskie 
dziedzictwo. Zanim jednak rozpoczęło się 
seminarium naukowe, pracownię trady-
cji i dziedzictwa w Wikarówce poświęcił 
Opat Zakonu Cystersów w Szczyrzycu oj-
ciec Szymon Warciak. 

- Jest to dla nas, mieszkańców gminy 
Szaflary, ale także dla mieszkańców Pod-
hala bardzo ważny dzień. Mieszkańcy 
tych terenów - jak się okazuje - już od 1234 
roku mogli oddawać cześć Maryi Pannie, 
w ramach kultu maryjnego krzewionego 
przez cystersów - mówił wójt Rafał Szka-
radziński, przypominając historię realiza-
cji  transgranicznego projektu przez gmi-
nę Szaflary we współpracy z Obec Spišská 
Teplica, a współfinansowanego z Europej-
skiego Funduszu Rozwoju Regionalnego 
w ramach Programu Interreg. To w jego 
ramach na terenie Szaflar została odre-
staurowana zabytkowa Wikarówka, gdzie 
miejsce znalazła m. in. pracownia tradycji 
i dziedzictwa oraz powstał Park Historycz-
no-Przyrodniczy. Inwestycje te przypomi-
nają wielkie dziedzictwo Zakonu Cyster-
sów, dzięki któremu w najstarszej wsi Pod-
hala - pierwsza wzmianka o grodzie po-
chodzi z 1252 roku - w 1350 roku erygowa-
no parafię, a zachowanym materialnym 
świadectwem Cysterskiego Kultu Maryj-
nego jest gotycka figura Madonny Sza-
flarskiej z 1380 roku.

O historii cystersów, ich wpływie na 
ziemie polskie wykład wygłosił opat Za-
konu Cystersów w Szczyrzycu o. Szy-
mon Warciak. Mówił o powstaniu za-
konu w Citeaux we francuskiej dolinie 
z dala od zgiełku, o założycielach, zakon-
nikach, kolejnych opatach, regule zako-
nu, jego rozwoju, przybyciu na ziemie pol-

skie i obecności na Podhalu. - Wkład na-
szych ojców w kulturę i dziedzictwo na-
szego kraju jest dostrzegany w wielu miej-
scach, które z powodu wydarzeń histo-
rycznych zostały opuszczone przez bia-
łych mnichów - mówił, przypominając, że 
cystersom zawdzięczamy nie tylko kulturę 
agralną z trójpolówką, hodowlę polskiego 
bydła czerwonego, sprowadzenie karpia, 
ale i sztukę oraz mozolną pracę mnichów 
kopistów. Przypomniał on również, że cy-
sterską parafię w Ludźmierzu cystersi ad-
ministrowali do 1824 roku, a szerząc kult 
Najświętszej Marii Panny, parafię w Sza-
flarach założyli w 1350 roku. - My dzisiaj, 
jako następcy naszych ojców, a zarówno 
kontynuatorzy tradycji cysterskiej cieszy-
my się, że pamięć o dziedzictwie cyster-
skim i mozolnej pracy naszych poprzed-
ników nie zginęła na Podhalu.

Interesujące wątki poruszyła 
w swym wystąpieniu pt. „Życie cyster-
sów - inspiracja dla obecnych i przyszłych 
pokoleń” prof. Anna Diačiková z Katolic-
kiego Uniwersytetu Ruzonberoku. Przypo-
minając, że przybyli oni na tereny Słowa-
cji z polskiego Wąchocka. Mówiła o inspi-
racjach rozwojowych, jakie zawdzięcza-
my cystersom, o ich integracji europy po-
przez kulturę, edukację, o ich dużym wpły-
wie na rozwój medycyny, z którego korzy-
stamy do dziś.

Wykład pt. „Fenomen reformy cy-
sterskiej. Dla dobra Kościoła i świata wczo-
raj i dziś“ wygłosił cysters dr o. Ignacy Ro-
gusz, z parafii Narodzenia Najświętszej 
Maryi Panny w Jodłowniku. Mówił o du-
chowości, ewangelizacji, religijnych moty-
wach, o ciągłości zakonu, która nigdy nie 
została przerwana, o strukturze w której 
istotnym elementem byli konwesi, pracu-
jący w wielkich gospodarstwach, które 
tworzyli cystersi. Mówił też o bardzo waż-
nym elemencie w życiu zakonu, jakim jest 
podział na modlitwę, pracę i odpoczynek. 
Ta równowaga i dyscyplina jest nieodłącz-
nym elementem życia tego zakonu.

Zmartwychwstaniec ks. dr hab. Da-
riusz Tabor, prof. Uniwersytetu Papieskiego 
Jana Pawła II miał wystąpienie pt. „Cyster-
skie Madonny Podhala? Geneza i funkcja 
figur z Szaflar i Ludźmierza”. Jako histo-
ryk sztuki mówił o zawiłościach kompozy-
cji figur, o proporcjach, dominujących sty-
lach w różnych okresach twórczości, tłu-
maczył kontekst ikonograficzny Madonn. 
Poruszył wątek funkcjonowania Madonn 
w środowisku cysterskim. 

Ostatnie wystąpienie pt. „Komuni-
kowanie na pograniczu kultur - specyfi-
ka, wartość, wyzwania. Na przykładzie 
transgranicznego projektu „Cystersi pod 
Tatrami - wspólne korzenie i wspólna przy-
szłość Szaflar i Spiskiej Teplicy” wygłosili dr 

hab. Katarzyna Drąg i dr Piotr Drąg z Uni-
wersytetu Papieskiego Jana Pawła II. Mó-
wili w sposób barwny i przystępny o wa-
lorach projektu. Podkreślili ważność komu-
nikowania przez kulturę. Zwrócili uwagę 
na budowanie relacji na pograniczu kul-
tur. Podkreślili walor, jakim było promowa-
nie wiedzy przez cystersów, którzy stali się 
nośnikami kultury, ucząc komunikacji kul-
turowej. Zwrócili uwagę, jak ważnym ele-
mentem i walorem projektu było stwo-
rzenie przestrzeni fizycznej i instytucjo-
nalnej dla dialogu kultur i dialogu z kultu-
rą. Podkreśli też walor edukacyjny projek-
tu oraz ten związany z komunikowaniem 
dziedzictwa kulturowego w nowoczesnej 
formie na terenie Szaflar. - Macie prze-
strzeń, która będzie łączyła, uczyła dialo-
gu. Życzymy, aby ten projekt stał się prze-
strzenią fizyczną do spotkania z człowie-
kiem. Ten projekt będzie przestrzenią po-
kazującą, że człowieka nie należy tolero-
wać, a afirmować - podkreśliła dr hab. Ka-
tarzyna Drąg. 

Akcentując uniwersalizm duchowy 
dziedzictwa cystersów, w sposób traf-
ny, przemyślany i barwny, pełen obra-
zów i przenośni podsumował sympozjum 
Marek Szala, wybitny artysta, konserwa-
tor zabytków, mieszkaniec Szaflar i pasjo-
nat historii miejscowości, która zawdzię-
cza mu nie tylko piękne dzieła, ale i odna-
lezienie i konserwację Madonny z Szaflar.

Seminarium było wielką ucztą du-
chową, ale także ucztą dla ciała. O to już 
zadbały nieocenione mistrzynie kuchni 
panie z Koła Gospodyń Wiejskich Szafla-
ry, które zdobyły pierwsze miejsce w Pol-
sce w Bitwie Regionów. Ich kuchnię do-
cenili uczestnicy seminarium, podkreśla-
jąc jej walory smakowe i estetyczne oraz 
kunszt podania.

Kolejny etap projektu nastąpi już 
w sobotę. Zostanie oficjalnie otwarty Park 
Historyczno-Przyrodniczy. W programie 
jest zaplanowana nie tylko inscenizacja 
historyczna, ale i wielki spektakl fontann, 
gdzie za pomocą dźwięku, koloru i wody, 
będzie artystyczną opowieścią o wspólnej 
historii Zakonu Cystersów i Szaflar.  

Tekst i zdjęcia: UG Szaflary

Podczas tegorocznego Gminnego 
Konkursu Potraw Regionalnych swo-
je specjały prezentowało 8 drużyn: 

KGW z Bańskiej Niżnej, gaździny z Bań-
skiej Wyżnej, KGW z Boru, KGW z Maru-
szyny, KGW ze Skrzypnego, KGW z Za-
skala, panie z Zaskala prezentujące dania 
kuchni europejskiej oraz uczniowie z Ze-
społu Szkół Centrum Kształcenia Rolnicze-
go w Nowym Targu.

Wobec wyrównanego poziomu ko-
misja przyznała równorzędne nagrody.

Na scenie zaprezentowali się człon-
kowie zespołu regionalnego „Mali Zaska-
lanie”. Do tańca przygrywała im kape-
la góralska.

Organizatorem „Zoskalańskiego Jo-
dełka” byli: Oddział Związku Podhalan 
w Zaskalu, Wójt Gminy Szaflary, Rada 

Gminy Szaflary, OSP Zaskale oraz Gmin-
ne Centrum Kultury, Promocji i Turystyki 
w Szaflarach.

Tekst i zdjęcia: GCKPiT w Szaflarach

nizacji tego terenu. Następne akty spek-
taklu ukazywały trud zagospodarowania 
bezludnej ziemi przez zakonników, po-
czątki osadnictwa na tym terenie, rodzą-
cy się kult Matki Bożej, który przynieśli ze 
sobą cystersi. Spektakl zakończyła wspól-
na pieśń ze słowami nowenny do Matki 
Bożej Szaflarskiej, której feretron na sce-
nę wniosły panie z Koła Gospodyń Wiej-
skich, ubrane w archaiczne stroje z epoki.

Główna atrakcja wydarzenia nastą-
piła o zmroku. Był to niesamowity spektakl 
światła, dźwięków i tańczących w rytm 
chorałów gregoriańskich strumieni i ka-
skad wody z fontann, poprzedzony pro-
logiem o symbolice wody w duchowości 
i w charyzmacie cystersów. Spektakl uka-
zywał kolejne ważne daty w dziejach Za-
konu Cystersów na świecie, na ziemiach 
polskich i terytorium Podhala. Drugi wą-
tek, który był ilustrowany muzyką, waż-
nymi datami i obrazami ukazywał niero-
zerwalny związek historii Zakonu Cyster-
sów z historią Szaflar. Finał w postaci mo-
numentalnej kaskady i laserowej iluminacji 
przestrzeni parku został nagrodzony przez 
publiczność gromkimi brawami. 

Dla mieszkańców i licznie przybyłych 
gości stoły pełne potraw i wszelkich regio-
nalnych smakołyków przygotowały panie 
ze wszystkich kół gospodyń wiejskich z te-
renu gminy Szaflary.

Tekst: UG Szaflary
Zdjęcia: GCKPiT Szaflary

czątkach Zakonu Cystersów na podha-
lańskiej ziemi przygotowała wraz z dzieć-
mi i mieszkańcami gminy Szaflary siostra 
zakonna Renata Janeczko ze Zgromadze-
nia Zakonnego Sióstr Imienia Jezus, która 
prowadzi amatorską grupę teatralną. Ko-
lejne sceny inscenizacji ukazywały przy-
bycie cystersów na tzw. „Teritorium Lude-
mir”, darowane aktem fundacyjnym przez 
Teodora Gryfitę w 1234 roku, co dało po-
czątek Klasztorowi OO. Cystersów i kolo-

eprasa.pl 91b4336995



Józef Pankiewicz, syn 
Katarzyny i Piotra

15.11 23, 3460 g, 54 cm
Ostrowsko

Marysia Antolec, córka 
Zofii i Bartłomieja

14.11.23, 4380 g, 60 cm
Ostrowsko

Maksymilian Bobek, syn 
Joanny i Marcina

15.11.23, 3070 g, 52 cm
Nowy Targ

Marysia Mrowca-Ciułacz, 
córka Marty i Andrzeja
17.11.23, 2550 g, 52 cm

Zakopane

Szymon Długosz, syn 
Moniki i Bartłomieja

17.11.23, 3400 g, 56 cm
Zakopane

Iga i Ania, córeczki Anny i Andrzeja Krupów
14.11.23

3020 g, 55 cm   3000 g, 52 cm
Lasek

Maja Bryja, córka Beaty 
i Szymona

13.11.23, 3570 g, 56 cm
Nowy Targ

syn Marii i Arkadiusza 
Niemców

17.11.23, 4290 g, 58 cm
Ostrowsko

Szymek Stopka Faktor, 
syn Renaty i Rafała

18.11.23, 3500 g, 58 cm
Gliczarów Dolny

Maksymilian Bandyk, syn 
Moniki i Patryka

18.11.23, 3230 g, 53 cm
Lipnica Mała

córka Jolanty i Andrzeja 
Maryniarczyków

16.11.23, 3290 g, 56 cm

Olgierd Krzysztof Nykaza, 
syn Patrycji i Daniela

16.11.23, 3810 g, 60 cm
Nowy Targ

Kubuś Szczechowicz, syn 
Svitlany i Pawła

15.11.23, 3760 g, 57 cm
Stare Bystre

Karol Szyszka, syn 
Pauliny i Krzysztofa

17.11.23, 3800 g, 58 cm
Leśnica

córka Marty i Damiana 
Borkowskich

18.11.23, 3000 g, 51 cm
Poronin

Gabrysia Kubacka, córka 
Justyny i Daniela

14.11.23, 3350 g, 58 cm
Jabłonka

Kacper Plewa, syn 
Zuzanny i Pawła

13.11.23, 3570 g, 57 cm
Waksmund

Oliwier Omylak, syn 
Natalii i Kamila

17.11.23, 2780 g, 52 cm
Zubrzyca Dolna

Ania Pawlikowska, córka 
Katarzyny i Marcina

15.11.23, 3600 g, 57 cm
Stasikówka

Hania Wróbel, córka 
Małgorzaty i Piotra

18.11.23, 3810 g, 58 cm
Czerwienne

Lilianka Niemiec, córka 
Cecylii i Tomasza

16.11.23, 2280 g, 51 cm
Waksmund
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Szpital im. Jana Pawła II w Nowym Targu

Oliwia Gąsienica, córka 
Wioletty i Piotra

18.11.23, 3230 g, 53 cm
Załuczne

Nikodem Hornik, syn 
Justyny i Grzegorza

18.11.23, 3110 g, 57 cm
Krempachy

Szymon Maciejewski, syn 
Józefy i Adama

14.11.23, 3300 g, 55 cm
Kacwin

syn Katarzyny i Adama 
Bartolów

17.11.23, 3100 g, 56 cm
Ząb

Eliza Gał, córka Anny 
i Janusza

15.11.23, 3200 g, 55 cm
Zakopane, Maruszyna

Marysia Gawron, córka 
Magdaleny i Michała

15.11.23, 3350 g, 57 cm
Pieniążkowice

Szpital Powiatowy im. Dra Tyrusa Chałubińskiego w Zakopanem

Fot.: Zofia Szwajnos

e-mail: dzieci@24tp.pl    
tel. 507 171 188

Drodzy Rodzice!
Co tydzień na łamach Tygodnika Podhalańskiego 
witamy najmłodszych Podhalan, którzy przyszli  

na świat w szpitalach w Zakopanem i Nowym Targu. 
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Razem z koleżanką Maria Szymań-
ska będzie zbierać podpisy pod petycją 
do władz. Każdy będzie mógł złożyć 
swój podpis w piątek 24 listopada od 
godz. 17 do 19 w Cafe Tygodnik Pod-

halański, na IV piętrze Domu Han-

dlowego Granit przy ul. Kościuszki 3 
w Zakopanem. - Zapraszamy wszyst-
kich, którym ta sprawa nie jest obojęt-
na. Chcemy pokazać władzom, jak waż-
ny jest ten problem. Chcemy nagłośnić 
sprawę, a im większe będziemy mieć 
poparcie, tym bardziej radni będą mu-
sieli się liczyć z naszym głosem - doda-
je Maria Szymańska.

Niebieskie karty 
w zawieszeniu

Policjanci podkreślają, że powoła-
nie zespołu interdyscyplinarnego skła-
dającego się z fachowców ułatwiłoby 
im pracę. W gminach Bukowina, Poro-
nin, Kościelisko, Biały Dunajec „Nie-
bieskie karty” są przekazywane prze-
wodniczącemu zespołu interdyscypli-
narnemu. W Zakopanem, gdzie zespo-
łu i przewodniczącego nie ma zostają 
w komendzie policji. - Nie oznacza to, 
że osoby potrzebujące nie mają, gdzie 
uzyskać pomocy. Policjanci rozpozna-
jąc sytuację rodziny informują domow-
ników o miejscach, gdzie takową pomoc 
można otrzymać. W powiecie tatrzań-
skim działa wiele jednostek organiza-
cyjnych, które niosą pomoc potrzebują-
cym. W trakcie służb policjanci podej-
mują dużo interwencji podczas których 
szacują ryzyko, a każdą sprawę rozpa-
trują indywidualnie. Jeżeli są przesłan-
ki ku temu to zakładana jest „niebieska 
karta” - mówi asp. sztab. Roman Wie-
czorek, rzecznik prasowy zakopiań-
skiej policji. Gdy przemoc jest dra-
styczna mogą zatrzymać sprawcę, wy-
dać na przykład zakaz zbliżania.  Pod-
kreśla, że policja nie zostawia takich ro-
dzin, w których źle się dzieje, bez po-
mocy. - Później rodzina obejmowa-
na jest specjalistyczną pomocą, gdyż 
zespoły interdyscyplinarne gromadzą 
specjalistów z wielu różnych dziedzin. 
Dzięki temu dotknięta przemocą rodzi-
na otrzymuje konkretną sprecyzowaną 
dla niej pomoc. Działania zespołów in-
terdyscyplinarnych dają wymierne ko-
rzyści i są potrzebne - dodaje rzecz-
nik zakopiańskiej policji. Tak powin-
no być, jednak w Zakopanem przez de-
cyzje radnych tych zespołów nie ma.

W środę 15 listopada trzech rad-
nych: Stanisław Karp, Bartłomiej Bry-
jak i Grzegorz Jóźkiewicz kolejny raz 
złożyli w biurze Rady Miasta projekt 
uchwały o przeciwdziałaniu przemo-
cy w rodzinie. Wcześniej radni już je-
denaście razy nie podjęli takiej uchwa-
ły. Czasem decydował o tym jeden 
głos. Zakopane jest jedną z nielicznych 
gmin w Polsce, które takiej uchwały nie 
ma. - Jestem przekonany, że tym razem 
większość radnych będzie głosować za. 
Zarówno policja, jak i dyrektor Miej-
skiego Ośrodka Pomocy Społecznej za-
wsze podkreślali, że taka uchwała jest 
im potrzebna. To ważne, żeby rodziny, 
w których dochodzi do przemocy mia-
ły wsparcie - podkreśla radny Bartło-
miej Bryjak. Dodaje, że to, iż Zakopa-
ne nie spełniło do tej pory obowiązku 
ustawowego uchwalenia takiej uchwa-
ły jest skandalem. - Można zadać py-
tanie, czy Zakopane nie jest jakąś re-
publiką bananową i nie przestrzega się 
tu prawa? Dziwi mnie, że wojewoda nie 
rozwiązał naszej rady. Rządzące do tej 

pory PiS nie uchyliło tej uchwały tyl-
ko ją znowelizowało, co ostatecznie wy-
trąca argument przeciwnikom takiego 
rozwiązania - tłumaczy radny Bryjak. 
Ma nadzieję, iż przewodniczący Rady 
Miasta Jan Gluc nie włoży uchwały do 
„zamrażarki”. - Dopiero po naszych 
ponagleniach, w poniedziałek przeka-
zał uchwałę do zaopiniowania burmi-
strzowi. Smutny jest fakt, że angażując 
prywatne środki, zatrudniając prawni-
ka, musimy z ustawowych zadań wyrę-
czać burmistrza Zakopanego - dodaje 
radny Bryjak.

Radny zmienia zdanie
Jednym z radnych, którzy wcze-

śniej głosowali przeciwko uchwale, a te-
raz chcą ją poprzeć jest radny Stanisław 
Karp. - Rzeczywiście na początku ka-
dencji głosowałem przeciwko. Wtedy 
jednak należałem do klubu popierają-
cego burmistrza i byliśmy zobligowa-
ni do głosowania przeciwko - tłumaczy 
radny Stanisław Karp. Jak dodaje, te-
raz jest radnym niezależnym i jego zda-
niem taka uchwała jest bardzo potrzeb-
na. - Nie widzę powodu, dla którego nie 
mielibyśmy podjąć tej uchwały, jak zro-
biły to inne gminy. Będzie ona bardzo 
pomocna w rozwiązywaniu problemów 
osób zagrożonych przemocą - dodaje 
radny Stanisław Karp.

Jan Gluc, przewodniczący rady mia-
sta zaprzecza, że jeśli chodzi o uchwa-
łę trzech radnych zachował się wbrew 
procedurom. Dodaje, że projekt uchwa-
ły jest już u burmistrza, który ją zaopi-
niuje, odeśle i wtedy przewodniczący 
przekaże ją pod obrady komisji rodzi-
ny, a później na sesję. Przypomnijmy, 
że przewodniczący Jan Gluc we wcze-
śniejszych  głosowaniach był przeciw-
ny jej uchwaleniu. - Zdania raczej nie 
zmieniłem, ale ostateczną decyzję po-
dejmę, gdy uchwała wejdzie pod obra-
dy i odbędzie się dyskusja na ten te-
mat. Nie możemy nakazywać radnym 
jej poparcia, każdy głosuje według swo-
jego sumienia, nawet wbrew opinii wo-
jewody, który przed laty groził rozwią-
zaniem rady miasta, ale te zamiary speł-
zły na niczym - tłumaczy przewodni-
czący Jan  Gluc.

Optymistycznym sygnałem może 
być udział zakopiańskiego magistra-
tu w akcji z okazji Międzynarodowe-
go Dnia Zapobiegania Przemocy wobec 
Dzieci 19 listopada. W tym dniu urząd 
miasta w Zakopanem został podświe-
tlony na czerwono i pojawiło się ha-
sło: „Dzieciństwo bez przemocy”. Ak-
cję na Podhalu zorganizowała Funda-
cja PoWer, która w Ludźmierzu prowa-
dzi ośrodek dla dzieci, które są ofiara-
mi przemocy. Swoich podopiecznych 
ma m. in. z Zakopanego. Weronika Pota-
czek, prezes Fundacji PoWer podkreśla, 
że władze Zakopanego nie tylko zgodzi-
ły się na udział w niedzielnej akcji. - To 
jedyny samorząd na Podhalu, którego 
delegacja z panią wiceburmistrz na cze-
le odwiedziła nas, interesowali się naszą 
działalnością i problemami związanymi 
z przemocą - mówi. - Miałam wrażenie, 
że to dla nich ważny temat. Mam więc 
nadzieję, że Zakopane podejmie w koń-
cu tą tak ważną uchwałę - dodaje We-
ronika Potaczek.

u
Petycje przygotowaną przez miesz-

kanki Zakopanego można też podpisać 
w internecie: www.petycjeonline.com/
zakopmy_przemoc_poparcie_uchway_
antyprzemocowej_w_zakopanem

Paweł Pełka, bz

Do jedenastu  
razy sztuka

eprasa.pl 91b4336995
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USG, RTG, EEG
Zakopane

u GabiNeT usG - lek. Med. aN-
dRZeJ klasiński - specjalista 
rentgenolog. BADANIA USG JAMy 
BRZUSZNeJ, TARCZyCy, SUTKóW, STA-
WóW, DOPPLeR. ul. sieNkieWicZa 
3b. Pon.-czw. 11.30-13, pt. 11.30-12.30. 
Tel. 504 108 602. (1/Z)
u GabiNeT usG - lek. med. eWa 
GÓRKA, specj. rentgenolog. USG 
jamy brzusznej, tarczycy, głowy przez 
ciemiączko u dzieci, piersi. Pon., śr., 
czw. od godz. 14 po uzgodnieniu tele-
fonicznym: 608 610 101. ul. sienkie-
wicza 4a. (2/Z)
u Badania USG jamy brzusznej, 
piersi, tarczycy, węzłów chłonnych, 
narządów moszny (jądra, nają-
drza). lek. eWa sMołecka specja-
lista radiolog, Certyfikat PT USG, ul. 
Zborowskiego 4a/6 - pon., wt., środa. 
konieczna rejestracja telefonicz-
na - 509923737. (124/Z)
u dr n. med. Jacek JaNceleWicZ. 
Badana USG TARCZYCY, JAMY 
BRZUSZNEJ, PIERSI, STAWÓW (kola-
no, bark i inne), NACZYŃ - DOPLER 
TęTNic sZyJNycH i Żył końcZyN 
dolNycH. Piątki od 16.30, Nowotar-
ska 10 c. Tel. 604 916 262. (252/NT)

krościenko
u lek. med. Wojciech Granowski. 
USG: JAMY BRZUSZNEJ, TARCZY-
CY, JĄDER, DOPPLER: TĘTNIC SZYJ-
NYCH, TĘTNIC I ŻYŁ KOŃCZYN, OPI-
SY ZDJĘĆ RTG. Ul. esperanto 2. Reje-
stracja: 604 567 583. (133/NT)

INTERNA
Zakopane

u GasTRoMed iNTeRNa i eN-
doskopia specjalistyczna porad-
nia Internistyczna, ul. Stolarczyka 12. 
lek. med. Henryk chodurski przyj-
muje pon.-pt. po wcześniejszej reje-
stracji telefonicznej: 18 20 646 64, 606 
46 39 40. www. gastromedzakopa-
ne. pl (10/Z)

Nowy Targ

u specjalistyczny Gabinet lekar-
ski - lek. med. Witold Kalata, spe-
cjalista chorób wewnętrznych. N. 
Targ, ul. Krasińskiego 3, gabinet Car-
dim. Rej. 600 354 696, 516 618 111. Po-
rady internistyczne i kardiologiczne. 
Kwalifikacje do zabiegów operacyj-
nych. (167/NT)

OKULISTYKA
Zakopane

u lek. med. lucyNa Galica-Ju-
RECKA - OKULISTA, optometry-
sta PWr, ul. Krupówki 52 (obok Biu-
ra Ogłoszeń TP). Zakład opTycZNy 
i rejestracja pacjentów w godz. 10-14 
(pon., wt., śr., pt.), 16-18 (czw.). le-
kaRZ pRZyJMuJe po wcześniejszej 
rejestracji: 18 20 66 824. (23/Z)
u GabiNeT okulisTycZNy. spe-
cjalista okulista lek. Mał Go RZa Ta 
kWiaT koW ska. Ul. Chałubińskie-
go 37B, tel. 18 20 62-907, 601 177-405 
przyjmuje pn. i czw. od 16-17, Za ko pa ne, 
ul. Sien kie wi cza 3B, przyjmuje wt. 16-17, 
pt. 17-18. W nagłych przypadkach co-
dzien nie. (27/Z)
u lek. med. ToMasZ sZTeN-
cel - okulisTa. Dobór soczewek 
kontaktowych. Zakład optyczny na 
miejscu. Zakopane, Na Wilcznik 1 a. 
NaGłe pRZypadki: 604 42 65 92. 
Rejestracja tel. czynna od 9-18, w so-
boty 10-13, 18 20 153 73. (28/Z)
u lek. med. esTeRa RóŻe-
WicZ - okulisTa. Diagnostyka i le-
czenie chorób oczu. Wtorek 9-12, 
czwartek 16-18, piątek 10-12. Ul. Gim-
nazjalna 1 (DOM RZeMIOSŁA). Tel. 
dom. 18 20 68 148, 606 609 406. 
(29/Z)
u lek. med. WeRoNika MaRa-
sZeWska - spe cja li sta chorób oczu 
przyjmuje: pon. 10-12, wt. i czw. 16-18. 
Ul. Zamoyskiego 17 a, tel. 18 20 121-66, 
695 996 417. (30/Z)
u GabiNeT opToMeTRycZNy. Ba-
danie wad wzroku i dobór okularów. 
Inż. LUCYNA MARUCHA Optometry-
sta UM Poznań. Zakład Optyki Okula-
rowej, ul. Kasprusie 1 B. Tel. 18 20 149 71, 
www. optyka-optometria. pl (300/Z)

Nowy Targ

u lek. med. Marta kotylak - spe-
cjalista chorób oczu. leczenie scho-
rzeń oczu, soczewki kontaktowe, 
orzecznictwo, badania profilaktyczne, 
okulistyka dziecięca, kwalifikacje do la-
serowego usuwania wad wzroku, kom-
puterowe badanie pola widzenia, ba-
danie tomografii komputerowej oczu 
(OCT). Ul. Kolejowa 10, pon, pt 9-17, 
wt, czw. 14-17. Rej. 509 297 858, 18 26 
73 272. (5/NT)

Rabka

u dR N. Med. MałGoRZaTa 
WOŚ, SPECJALISTA OKULISTA, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, kon-
sultacje, zabiegi okulistyczne, KRóT-
KIe TeRMINy OCZeKIWANIA NA ZA-
BIEG USUNIĘCIA ZAĆMY. SPEC MED, 
ul. Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 
084. (431/Z)

PEDIATRIA
Zakopane

u indywidualna specjalistyczna 
praktyka lekarska - GRaŻyNa Ma-
łek - pediatra. Codziennie: Droga do 
Olczy 8 b. Tel. 18 20 14-999, 603 610-
605. (19/Z)
u pediatra TeResa buR-
NaT - specj. chorób dzieci.  Wizyty 
do mo we, tel. 18 20-125-92, 604 06-
17-26. Gabinet: Bulwary Sło wac kie go 
4A/3. (21/Z)
u pediaTRycZNe WiZyTy do-
MoWe. lek. Janina kovacs. Tel. 
601860090 (245/NT)

GINEKOLOGIA,  
POŁOŻNICTWO

Zakopane

u poRadNia GiNekoloGicZNo-
POŁOŻNICZA, lek. med. GRZEGORZ 
MARKOWSKI - spec. ginekolog-po-
łożnik, Nowotarska 79, 18 20 64 244. 
Przyjęcia: bezpłatne (umowa z NFZ): 
pn., śr., czw. 8-14.30, wt. 14-18; pry-
watne: wt. 18-19, pt. 16-17. (13/Z) 
u specjalistyczny Gabinet cho-
rób kobiecych i położnictwa, USG, 
USG piersi i cytologia - lek. med. 
DANUTA GRUSZKA-WRÓBEL, spe-
cjalista ginekolog-położnik. Droga 
do Samków 3 A, poniedziałki i czwart-
ki od 16. Tel. 18 20 629-50, 604 118 380. 
(40/Z)
u Lek. med. MACIEJ WIDERA - gi-
nekolog - położnik - USG, CY TO-
lo Gia. Przyjmuje: wt. i czw. 16-18 po 
uzgod nie niu tel. 602 389-411. Ul. Ka-
sze lew skie go 6 (dojazd od ul. Powstań-
ców Śląskich przez parking pod Gu ba-
łów ką). (41/Z)
u specJalisTa GiNekoloG po-
łoŻNik - aNNa bańkoWska-po-
dolak przyjmuje w gabinecie przy ul. 
Ks. Stolarczyka 12 - poniedziałki, środy 
17-19 - USG, cytologia. 601 28-15-79. 
(139/Z) 
u specjalistyczny Gabinet lekar-
ski Ginekologiczno-Położniczy - dr 
n. med. aNdRZeJ sałyk - USG, cy-
tologia, bezbolesne usuwanie nadżer-
ki metodą Krio - przyjmuje: ul. Nowo-
tarska 79 (koło ronda); pon., śr., i czw. 
od godz. 16. Tel. 604 802-696, rejestra-
cja telefoniczna 13-14.: 18 20-143-79. 
(46/Z)
u GiNekoloGia połoŻNicTWo 
Dr hab. n. med. Hubert Wolski, lek. 
Magdalena Massalska-Wolska, lek. 
Jan Wolski. Badania prenatalne. Mo-
nitorowanie ciąży. Profilaktyka onkolo-
giczna. Badania prenatalne: USG, KTG. 
Profilaktyka onkologiczna: Cytologia, 
Kolposkopia, USG. Ul. Kościuszki 1, Za-
kopane, rejestracja 660 615 089. (316/
NT)

Nowy Targ

u Dr hab. n. med. Hubert Wolski, 
specjalista ginekolog-położnik USG 
3D, 4D, cytologia, ul. Waksmundzka 
67, Nowy Targ. Rejestracja telefoniczna 
660 615 089. (18/NT)
u ab cliNic ceNTRuM GiNe-
koloGii i lecZeNia NiepłodNo-
ŚCI - dr n. med. Anna Gąsiorowska 
i lek. B. Pflaum. Prowadzenie ciąży, 
USG, cytologia, KTG, leczenie schorzeń 
ginekologicznych. Ul. Długa 129 (budy-
nek Femedici), rejestracja: 603 774 775 
(433/Z)

u Gabinet Ginekologiczno-Cyto-
logiczny lek. med. GIZIŃSKI MAREK 
specjalista ginekolog-położnik. Nowy 
Targ, Rynek 24. Przyjmuje poniedziałki, 
środy, czwartki i soboty. Rejestracja tel.
-sms 602 520 972. (318/NT)

LARYNGOLOGIA
Zakopane

u WoJciecH Małek - spec. au-
diolog laryngolog. Zakopane, Dr do 
Olczy 8 b (codziennie) i Nowotarska 79 
ZAK-MeD (pn., czw.) i wizyty domo-
we. Nowy Targ, Kopernika 7. DOBóR 
APARATóW SŁUCHOWyCH. BADA-
NIA SŁUCHU: AUDIOMeTRIA, TyMPA-
NOMeTRIA, OTOeMISJA, ABR; eNDO-
SKOPIA. Badania okresowe pracowni-
ków. 18 20 14 999, 601 46 04 50. (31/Z)
u GabiNeT laRyNGoloGicZNy. 
Specjalista la ryn go log lek. PA WEŁ 
kWiaT koW ski. Do bór apa ra tów 
słuchowych. Ul. Sienkiewicza 3B: po-
n. i czw. od 16-17. Ul. Chału binńskie go 
37B, wt. i pt. 17-18. W spra wach pil nych 
co dzien nie: 18 20-62-907. Wi zy ty do-
mo we, 603 125-510. (34/Z)
u dr n. med. JaNusZ kWiaT koW-
SKI - spe cja li sta la ryn go log, ul. Sien-
kie wi cza 3 B: środy i piątki w godz. 16-
17. Wizyty domowe, tel. 18 20 638-76, 
605 200 885. (33/Z)
u dr med. emilian kowal - specjali-
sta otolaryngolog dzieci i dorosłych. 
Konsultacje z zakresu chirurgii i onko-
logii głowy i szyi. Przyjmuje: allMe-
DICA, Zakopane, Chyców Potok 26, 
pon. i wt. 14-18. Rejestracja 18 265 74 
88. (9/NT)

Rabka

u  dr n. med. Mieczysław kossek
- specjalista otolaryngolog. Choro-
by uszu, nosa, gardła i krtani u doro-
słych i dzieci. Choroby alergiczne gór-
nych dróg oddechowych. Rabka-Zdrój, 
ul. Władysława Orkana 19B (Centrum 
Handlowe „MAŁGOSIA” II piętro). Przyj-
muje: pon., śr., pt. 16-17. Tel. 603 055 
491. (8/NT)
u DR N. MED. JAN WOŚ, SPE-
cJalisTa oTolaRyNGoloG, Szpi-
tal im. Żeromskiego w Krakowie, ba-
danie dorosłych i dzieci (endoskopia 
w cenie), usunięcie migdałków, opera-
cje przegrody nosa i endoskopowa za-
tok, leczenie chrapania. SPEC MED, ul. 
Prof. Jana Rudnika 3B, 602 222 084. 
(360/Z)

CHIRURGIA
Murzasichle

u Prywatny Gabinet Chirurgiczny 
MaGdaleNa daNiel - specjalista 
chirurgii dziecięcej. Ul. Chycokówka 
1, tel. 602651002. Choroby chirurgicz-
ne, choroby paznokci leczone meto-
dą podologiczną ARKADy, bezbolesne 
usuwanie blizn i rozstępów nieinwazyj-
ną metodą BLOOMeA.(437/Z)

ORTOPEDIA
Zakopane

u specJalisTycZNy GabiNeT oR-
TOPEDYCZNO-URAZOWY, prof. dr 
hab. med. daniel Zarzycki, ul. Jagiel-
lońska 34, wtorki 17-19. Rejestracja te-
lefoniczna: 668 690 415. (268/Z)
u GabiNeT oRTopedycZNy. dr 
n. med. WoJciecH kĄcki. Przyjmu-
je: piątki (17-19): Zakopane, Balzera 18, 
rejestracja: 606 509 539; poniedział-
ki (18-20): ALLMeDICA, Nowy Targ, 
Kolejowa 31, rejestracja: 18 265 74 88 
(196/Z)
u Lek. med. JANUSZ KALISKI, SPE-
cJalisTycZNy GabiNeT oRTope-
dycZNy i MedycyNy pRacy (po-
rady ortopedyczne, RTG, USG, badania 
profilaktyczne, badania kierowców, ba-
dania osób ubiegających się o pozwo-
lenie na broń). ul. TeTMaJeRa 23 
(Centrum Medyczne STAR-MeD), tel: 
509 961-365. (428/Z)
u PORADNIA ORTOPEDYCZNA, 
lek. med. sZyMoN baNak przyjmu-
je w poniedziałki 17.00-19.00, ul. Maku-
szyńskiego 1, Zakopane. Rejestracja te-
lefoniczna: 694 41 35 49. (405/Z)

KARDIOLOGIA
Zakopane

u lek. med. WłodZiMieRZ RóŻe-
WICZ - kardiolog, specjalista cho-
rób wewn. Przyjmuje: ul. Gimnazjalna 
1 (DOM RZEMIOSŁA), pon. i śr. 17-19. 
eKG. Tel. 18 20 68-148, 604 44-07-39. 
(59/Z)

Nowy Targ

u CHOROBY SERCA, UKŁADU 
KRĄŻENIA, CHOROBY WEWNĘTRZ-
NE, EKG, ECHO SERCA, HOLTER EKG, 
HOLTER CIŚNIENIOWY, KONTROLA 
sTyMulaToRóW seRca i kaRdio-
WeRTeRóW - deFibRylaToRóW. 
lek. med. daniel pelczarski - spe-
cjalista chorób wewnętrznych i kar-
diologii. Ul. Kolejowa 31. Tel. 606 683 
999, 502 490 805 (do godz. 19). (108/
NT)
u PAWEŁ CHRUŚCIEL, specjalista 
kardiolog, specjalista chorób we-
wnętrznych. Echokardiografia, EKG 
wysiłkowe, holter ciśnienia. Ul. Woj-
ska Polskiego 14, cały tydzień od godzi-
ny 16, rej. 18 26 672 56, 666 942 546. 
(4/NT)

DERMATOLOGIA
Zakopane

u SPECJALIŚCI DERMATOLO-
DZY - WENEROLODZY, asystenci 
kliniki cMuJ: dr med. Marek brzew-
ski i dr med. paweł brzewski. Przyj-
mują w piątki 17-19. Ul. Ma ku szyńskie-
go 1. Rejestracja: 12 267 35 60, 608 
472-034. (66/Z)
u lek. med. kRZysZToF MaRa-
SZEWSKI - DERMATOLOG, WENE-
RoloG - zamrażanie brodawek, dia-
gnostyka znamion barwnikowych. 
Przyjmuje: pon. oraz pt. 16-17; w pozo-
stałe dni - 605 596 710. Ul. Zamoyskie-
go 17 a. Wizyty domowe. (67/Z)
u Lek. ANNA IGRAS, SPECJALISTA 
deRMaToloG-WeNeRoloG. Cho-
roby skóry, włosów, paznokci i przeno-
szone drogą płciową. Badanie znamion 
dermatoskopem, kriochirurgia, elektro-
koagulacja. ul. Nowotarska 79 (po-
niedziałek-piątek). Wizyty domowe. 
Tel. 600 044 624. (422/Z)
u paRo cliNic - lek. MAŁGORZATA 
GAWORCZyK. Trądzik, zmiany barw-
nikowe, brodawki, AZS, łuszczyca, 
bielactwo. Dermatoskopia, lasero-
terapia, kriochirurgia, plasma, pe-
elingi medyczne. Czwartek, piątek, so-
bota: Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 501 510 
502. (457/Z)
u ŁUSZCZYCA SKÓRNA, ŁUSZ-
cZyca sTaWoWa oporna na lecze-
nie dermatologiczne, nawracająca. Dr 
n. med. JACeK JANCeLeWICZ. Piątki od 
16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 916 
262. (210/NT)

ENDOSKOPIA
Zakopane

u GasTRoMed iNTeRNa i eNdo-
SKOPIA Pracownia Endoskopowa, 
ul. Stolarczyka 12. dr Henryk chodur-
ski przyjmuje pon.-pt. po rejestracji te-
lefonicznej: 18 20 646 64, 606 46 39 
40. Także w ramach NFZ. Gastroskopia, 
kolonoskopia. (68/Z) 

Nowy Targ

u lek. Med. ceZaRy WoJsłaW-
ski - cHi RuRG. Gastroskopia, ko lo-
no sko pia, rek to sko pia. Ul. Rynek 24. 
Wtorek: 15-17, sobota: 9-11 oraz po 
te le fo nicz nym uzgodnieniu: 18 266-63-
78, 606 262 796. (17/NT)

ENDOKRYNOLOGIA
Nowy Targ

u centrum Zdrowia „iNTeRMed„ 
lek. med. Irena Wójciak-Majerczak, 
endokrynolog, specjalista cho-
rób wewnętrznych. Konsultacje en-
dokrynologiczne, usg tarczycy. Nowy 
Targ, ul. Pajerskiej 8a, tel. 18 549 16 66. 
www. intermed24. pl, Krościenko, przy-
chodnia esperanto 1, tel. 609 468 844. 
(71/NT)

u Lek. med. Elżbieta Pastuszak, 
specjalista internista - eNdokRy-
NoloG. USG jamy brzusznej i tarczy-
cy. Rynek 24. Przyjmuje: 1., 2. i 3. sobo-
ta miesiąca: 9-13. Tel. 602 319 259. (42/
NT)

PODOLOGIA
Zakopane

u GabiNeT podoloGicZNy 
„sTudio oRcHidea„ - specjalista po-
dolog. Leczenie grzybicy paznokci, 
wrastające paznokcie - klamry, me-
toda Arkady, rekonstrukcja płytki. pe-
dicure specjalistyczny, usuwanie 
modzeli i odcisków, wykonywanie 
odciążeń i ortoz indywidualnych. Ul. 
Grunwaldzka 11b, 600 801 792, studio-
orchidea. net (329/Z)
u podoloGia Fancy you - Twój 
specjalista od sTóp: w terapii wra-
stających i wkręcających paznokci, le-
czeniu grzybicy, kurzajek/brodawek, 
opracowaniu pękających pięt. Ul. Ma-
kuszyńskiego 1, kontakt: 502 470 657. 
(467/Z)

PSYCHOLOGIA, 
PSYCHIATRIA

Zakopane

u lek. med. psychiatra ZbiGNieW 
łabędZki - depresje, lęki, obsesje, za-
burzenia psychiczne wieku podeszłe-
go, nerwice, anoreksja i bulimia, bez-
senność. Ul. Sienkiewicza 3 „Radowid”, 
pon. 9-14, wt. 9-19. 18 20 700-40, 501 
056 947. www. zbigniew-labedzki-
psychiatra. com (70/Z)
u pRacoWNia psycHoloGicZ-
Na - ANNA JANUSZEK, ul. Krupów-
ki 3/5, 609 664 379. Badania psycho-
logiczne kierowców i operatorów ma-
szyn, pomoc psychologiczna, doradz-
two zawodowe. Jakość i przystępne 
ceny. Dorośli, młodzież, dzieci. pracow-
nia@psychologzakopane. pl (279/Z)
u Mgr JAN DYBA, Psycholog - psy-
choterapia zaburzeń psychicznych (de-
presja, nerwice, lęk, uzależnienia), ra-
dzenie sobie z sytuacjami trudnymi, 
terapia rodzin, terapia grupowa; ul. 
Na Wilcznik 1a, www. jandyba. pl. Tel. 
602655100. (315/Z)
u Centrum Psychologiczno-
psychoterapeutyczne cel ul. Gimna-
zjalna 3: psychologowie/psychotera-
peuci dziecięcy, młodzieżowi i dorosłych 
(indywidualnie, grupowo) - tel. 600 04 
19 05. Psychoterapia uzależnień. Bada-
nia psychotechniczne kierowców i ba-
dania na broń - tel. 731 034 803 (386/Z)

Nowy Targ

u BADANIA PSYCHOLOGICZNE, 
psycHoTesTy: kierowców i opera-
torów, osób skierowanych za alkohol, 
punkty, wypadek. Bezstresowo, bez ko-
lejek, Nowy Targ, Szaflarska 30. Tel. 606 
515 717. Zapraszamy. (306/NT)
u SPECJALISTA PSYCHIATRA, ME-
dycyNy pRacy - dr n. med. MicHał 
Gałecki - wtorki, czwartki i piątki od 
godz. 15, Nowy Targ, ul. Szkolna 2, re-
jestracja tel. 603 97-19-11. Leczenie ner-
wic, depresji, psychozy, zaburzeń oso-
bowości, uzależnień. Wizyty domowe. 
(74/Z)
u MacieJ bRyNiaRski. lek. spe-
cjalista psychiatra. Nowy Targ, ul. 
Wojska Polskiego 24. Przyjmuje: pon. 
14.30-17, czw. 14-17. Rejestracja, wizy-
ty domowe; tel. 608 480 432. (19/NT)

Klikuszowa

u Gabinet Psychologiczny dla 
Dzieci i Młodzieży. Diagnoza, terapia, 
wsparcie dla rodziców, Klikuszowa 40a, 
rejestracja: 535 122 256, psycholog-po-
dhale.pl (217/NT)

SPECjALISTYCZNE 
GAB. LEKARSKIE 

Zakopane

u lek. med. aleksaNdRa sku-
pień-dudek - MedycyNa pRa-
cy - badania profilaktyczne, badania 
kierowców oraz dla celów sanepid. - ul. 
Sienkiewicza 3 b, poniedziałki 9-11, śro-
dy 15-17, tel. 603 125-551 (38/Z)

u centrum Medyczne sTaR-
Med, ul. Kazimierza Przerwy-Tetma-
jera 23, tel. 18 26 377 00, e-mail: cen-
trummedycznesm@onet. pl. poRad-
Nie: - ORTOPeDyCZNA, - CHIRUR-
GII OGóLNeJ, - CHIRURGII NACZy-
NIOWeJ, - UROLOGII, - CHORóB We-
WNĘTRZNYCH, KARDIOLOGII, - FI-
ZJOTeRAPII, - NeUROLOGII, - eNDO-
KRyNOLOGII. pRacoWNie: USG, 
RTG, eMG, punkt pobierania krwi. 
(429/Z)

UROLOGIA
Zakopane

u GABINET UROLOGICZNY, lek. 
Janusz szczepka - specjalista uro-
log - chirurg - USG nerek, pęcherza, 
prostaty, uroflowmetria, cystoskopia, 
laseroterapia. Ul. Gimnazjalna 1, pt. 15-
17, sob. 9-10.30. tel. 502 733-153. (111/Z)

Nowy Targ

u Prywatna Poradnia Urologiczna 
uRoViTa, ul. Szaflarska 93d, specjaliści 
urolodzy pracujący w Pododdziale Uro-
logicznym Szpitala Powiatowego w Za-
kopanem: lek. Piotr Trybek, lek. Leszek 
Michalski, lek. Wojciech Lewandowski. 
Poradnia czynna po południu, po reje-
stracji telefonicznej: (32) 11 14 260 po 
godz. 15.00, tel: 606 201 080 w godz. 
8.00-15.00. (174/NT)

NEFROLOGIA
Nowy Targ

u cHoRoby NeRek i układu 
MocZoWeGo - specjalista nefro-
log Marek Truczka, przyjmuje: ul. Dłu-
ga 44, we wtorki 16-18. Tel. 600 314 
922. (2/NT)

NEUROLOGIA
Zakopane

u GABINET NEUROLOGICZNY, dr n. 
med. RysZaRd bielski - specjalista 
neurolog. Przyjmuje ul. Kościuszki 11 
(nr jedenaście), wt. i czw. 15-16.30. Re-
jestracja tel.: 602 624-020. Padaczka, 
choroby kręgosłupa, profilaktyka uda-
rów mózgu, nerwice. (60/Z)

Nowy Targ

u sTaNisłaW skRZypek - spe-
cjalista neurolog. Ul. Gorczańska 
29. Przyjmuje codziennie pon.-pt., po 
wcześniejszym uzgodnieniu telefonicz-
nym. Tel. 507 060 345. (80/NT)

PULMONOLOGIA 
Nowy Targ

pulMoNoloGia i aleRGoloGia 
DZIECIĘCA lek. med. Jadwiga Biela-
Mazur - poniedziałki. Testy alergiczne, 
spirometria. Poradnia PULS - Wojska Pol-
skiego 14, Nowy Targ. Zapisy: 18 261 17 
58. (319/NT)

REUMATOLOGIA
Zakopane

u Dr n. med. JACEK JANCELEWICZ, 
specjalista reumatolog. Konsultacje 
specjalistyczne dorosłych i dzieci. USG 
stawów. Recepty refundowane.  Piątki 
od 16.30, Nowotarska 10 c. Tel. 604 916 
262. (237/NT)

LOGOPEDIA
Witów

u pRyWaTNa pRakTyka loGo-
PEDYCZNA - mgr Elżbieta Waty-
cha - logopeda, pedagog specjalny. 
Usługi w zakresie wczesnej interwencji, 
diagnozy i terapii zaburzeń i wad wy-
mowy dzieci i dorosłych. Witów 245c. 
Rejestracja tel. 604215061 (252/Z)

STOMATOLOGIA 
DZIECIĘCA

Zakopane

u aVo-deNTal. a. W. JasieWicZ. 
Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 156-
97, 512 157-497, 18 20 625 40. (172/Z) 
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STOMATOLOGIA

Zakopane

u aVo-deNTal. a. W. JasieWicZ. 
Zakopane, Krupówki 50, 18 20-156-97, 
18 20 625 40, 512 157 497. (79/Z)
u GabiNeT sToMaToloGicZ-
Ny - ul. Sienkiewicza 3 (Radowid). 18 
20 64 220, 601 45 63 69. Pon.-pt. li-
DIA ZAREMBA-SOŁTYS, MATEUSZ 
sołTys i aGNiesZka koWalkie-
WicZ-sołTys; aNNa NiedZiel-
ska-sTeFaNik (606 278 912). Pełny 
zakres usług, RTG, mikroskop. (80/Z) 
u TaTRZańskie ceNTRuM sTo-
MaToloGii esTeTycZNeJ i iM-
plaNToloGii TaTRa Med. Ul. 
Chramcówki 9, Zakopane. Pon.-pt.: 
9-20; sob.: 10.30-15.30. Recepcja: 530 
433 433, 18 200 19 16. www. tatra-
med. pl (86/Z) 
u Stomatologia „EVADENT„ lek. 
stom. eWa dasZkieWicZ. Pełen za-
kres usług. Stomatologia estetycz-
na, dziecięca, chirurgia, nowoczesna 
protetyka, rtg. Rejestracja: 602 880 
990. Ul. Zborowskiego 4a/5, Zakopa-
ne. (135/Z)
u koMpleksoWe lecZeNie sTo-
MaToloGicZNo-pRoTeTycZNe, ul. 
Sienkiewicza 22 c (18 20 132 46): lek. 
stom. MONIKA PABIŚ-SIĘKA (604 
232 488), lek. stom. sebasTiaN się-
ka (606 71 61 41). Implanty, mosty i ko-
rony porcelanowe, zatrzaskowe prote-
zy szkieletowe, rekonstrukcja złama-
nych zębów, piaskowanie, wybielanie 
zębów. (151/Z)
u GieWoNT sToMaTolo-
GIA - gabinety stomatologiczne, 
pracownia rentgenowska: zdjęcia 
pantomograficzne, cefalometryczne, 
punktowe i tomografia komputerowa 
3D. Ul. Kościuszki 1 (III p.), rejestracja: 
18 542 70 18, 698 966 226. Przyjmują 
lekarze: Anna Krynicka-Pęksa, Ma-
ciej Rajski, Anna Marciniszyn, Pa-
tryk Targoński, chirurdzy stomatolo-
giczni: Paweł Novak, Jan Miech, oraz 
higienistka Sabina Kucak - pełen za-
kres usług.(202/Z)
u sToMaToloGia pRZy RóW-
Ni aNNa i baRTosZ NieZGodZiń-
scy. Nowoczesne leczenie stomato-
logiczne. Stomatologia bez bólu. Pełen 
zakres usług, implantologia, endodon-
cja, protetyka. Mikroskop, pantomo-
graf, tomografia liniowa. Ul. Sienkie-
wicza 4A/4, pn-sob. Tel. 530 602 603, 
www. przyrowni. eu (298/NT)
u sToMaToloGia Zalińska, Al. 
3 Maja 23, lek. stom. elżbieta Zalińska. 
Tel. 692 073 576. Pełen zakres usług, 
RTG, chirurgia, endodoncja, protetyka, 
stomatologia dziecięca. (290/NT)

Nowy Targ

u aNNa sTokłosa-piela lek. 
stom., dyżur całodobowy - 606 463 
125, 18 266 32 89, N. Targ, Kolejowa 
127. Leczenie i usuwanie zębów w znie-
czuleniu komputerowym „the Wand„, 
leczenie paradontozy, laseroterapia, 
ozonoterapia, rentgen - panorama cy-
frowa. Od pon.- sob. do godz. 21. Reje-
stracja wyłącznie telefoniczna. (27/NT) 
u GABINET STOMATOLOGICZNY, 
LEK. STOM. MAŁGORZATA BUŃDA, 
lek. sToM. pioTR buńda - spe-
cJalisTa cHiRuRGii sToMaTolo-
GicZNeJ, ul. Jana III Sobieskiego 15. 
Czynne pon.-pt., także W SOBOTĘ, po 
wcześniejszej rejestracji telefonicznej. 
Pełny zakres usług, chirurgia stomato-
logiczna. LASEROWE WYBIELANIE ZĘ-
BóW. Tel. 504 620 074. (142/NT)
u GabiNeT sToMaToloGicZ-
Ny lek. deNT. pauliNa saMo-
leJ-uJWaRy. Leczenie dzieci i doro-
słych. ekspResoWe WykoNyWa-
Nie pRoTeZ ZęboWycH - pon. i czw. 
godz.12. Gabinet czynny pon.-pt. Tel. 
609 209 290. (105/NT)

Jabłonka

u Gabinet Stomatologiczny. Przyj-
muje lek. dent. MaGdaleNa FiT-
RuTkoWska. Usługi stomatologicz-
ne. Ul. Sobieskiego 7. Gabinet otwarty 
we wtorki, czwartki i piątki. Rejestracja 
tel. 18 26 525 04, 609 952 778. (207/Z)
u ceNTRuM sToMaToloGii Ro-
dZiNNeJ „iMpladeNT„ lek. stom. 
MARZeNA BOGACZ-KLUCZ, lek. stom. 
WOJCIeCH KLUCZ. Jabłonka, ul. Wąska 
2 (Juta). KOMPLeKSOWe LeCZeNIe 
STOMATOLOGICZNe I PROTeTyCZNe, 
IMPLANTy, WyBIeLANIe. Poniedziałek-
sobota. 660 459 439, 606 621 014, 18 
26 528 83.(221/Z)

Poronin

u sicHelski - sToMaToloGia. 
Poronin, ul. Kasprowicza 75 a (przy za-
kopiance), pn.-śr. 12-19, czw.-pt. 9-16, 
tel. 18 20 751 51. Przyjmują: lek. stom. 
Adam Sichelski, lek. dent. Ewa Ko-
ścielniak. Kompleksowe i nowoczesne 
leczenie. (81/Z)

Bukowina Tatrzańska

u BUKOWINA TATRZAńSKA 
WIeRCH RUSIńSKI 66. GabiNeT sTo-
MaToloGicZNy lekarz dentysta: 
MicHał pasicH, GABINeT CZyNNy: 
piątek, sobota, niedziela - kontakt tel. 
784-151-943 (259/Z)

Czarny Dunajec

u Gabinet Stomatologiczny. 
Przyjmuje lek. dent. MaGdaleNa 
FiT-RuTkoWska. Usługi stomatolo-
giczne. Ul. Kamieniec Dolny 18. Gabinet 
jest otwarty w środy w godz. 13-18. Re-
jestracja tel. 609 952 778. (438/Z)

Zubrzyca Górna

u Gabinet w Zubrzycy Górnej 48b 
oferuje: stomatologia zachowaw-
cza i dziecięca, protetyka, chirurgia, 
rentgen. Czynne: pon.-pt. 10-20, sob. 
12-16. Tel.: 604 519 887, 735 989 347, 
(12) 272 63 55. (294/NT)

STOMATOLOGIA 
ESTETYCZNA

Zakopane

u AVO-DENTAL. A. W. Jasiewicz, 
ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20 
156 97. (311/Z)

IMPLANTO- 

PROTETYKA
Zakopane

u AVO-DENTAL, A. W. JASIEWICZ. 
Ul. Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 
20 156 97, 18 20 625 40, 512 157 497. 
(230/Z)
u iMplaNTy - lek. stom. paWeł 
SŁOWIK, ul. Sabały 2, Zakopane. Po-
niedziałek-piątek 10-19. Tel. 18 20 14 
931, 602 49 09 24. (249/Z)
u iMplaNTy - iMplaNTopRoTe-
TYKA, lek. stom. Sebastian Sięka, ul. 
Sienkiewicza 22c, tel. 606 71 61 41. TO-
MOGRAFIA 3D (281/Z)

Rabka-Zdrój

u ceNTRuM sToMaToloGii do-
MiNik, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. 
Tel.: 696025147. dr n. med. MaRciN 
KOTOWSKI. Implanty z odbudową 
w 24h, odbudowa pełnych łuków zę-
bowych oraz kości. (463/Z)

Jabłonka

u iMpladeNT s. c. ceNTRuM 
sToMaToloGii RodZiNNeJ - ul. 
Wąska 2, Jabłonka. KOMPUTeROWe 
PLANOWANIe W PROGRAMIe SIM-
PLANT IMPLANTACJA NATyCHMIA-
STOWA, ODBUDOWy TyMCZASOWe 
NA IMPLANTACH DO 48 GODZIN. Tel. 
606 621 014, 660 459 439, 18 26 528 
83.(219/Z) 

CHIRURGIA  
STOMATOLOGICZNA

Zakopane

u TaTRa Med ul. Chramcówki 9, Za-
kopane. Chirurgia stomatologiczna, im-
plantologia, tomografia 3D. Recepcja: 
530 433 433, 18 200 19 16. www. tatra-
med. pl (291/Z)

Poronin

u iMplaNTy, S3 Stomatologia, ul. Za 
Torem 28d, tel. 18 201 29 29. lek. dent. 
aNdRZeJ ŻeGleń - specjalista pe-
riodontolog, lek. dent. ANNA JAKU-
BIK - specjalista periodontolog. Chirur-
gia stomatologiczna, zabiegi periodonto-
logiczne, implanty. 504 104 963 (312/Z)

Nowy Targ

u LEK. STOM. PIOTR BUŃDA, SPE-
cJalisTa cHiRuRGii sToMaTolo-
GicZNeJ, N. Targ, Jana III Sobieskiego 
15. Czynne pon.-pt., także w SOBO-
TĘ, po wcześniejszej rejestracji telefo-
nicznej. laseRoWe WybielaNie Zę-
bóW. Tel. 504 620 074. (285/NT)

Rabka-Zdrój

u ceNTRuM sToMaToloGii do-
MiNik, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. dr n. med. MaRciN ko-
TOWSKI, lek. dent. spec. chirurgii 
MARCIN WIŚNIEWSKI - chirurgiczne 
usuwanie zębów zatrzymanych, resek-
cje korzeni, usuwanie torbieli, implan-
ty. (464/Z)

ORTODONCjA
Zakopane

u aVo-deNTal. a. W. JasieWicZ. 
Krupówki 50, Zakopane. Tel. 18 20-156-
97, 18 20-625-40, 512 157 497. (90/Z)
u GieWoNT sToMaTolo-
Gia - lek. stom. kaTaRZyNa Ma-
Tusiak-HełMecka, ul. Kościuszki 1 
(III p.), rejestracja: 18 542 70 18, 698 
966 226.(451/Z)

REHABILITACjA
Zakopane

u ceNTRuM ReHabiliTacJi spoR-
TOWEJ mgr Michał Zarzycki, ul. Ja-
giellońska 34. Rejestracja telefoniczna 
604 504 966. (269/Z)

Nowy Targ

u GabiNeT ReHabiliTacJi lecZ-
NicZeJ - rehabilitacja wszystkich scho-
rzeń kręgosłupa, po urazach układu 
kostnego, po urazach układu nerwo-
wego - NIeDOWŁADy, po udarach mó-
zgu. Korekcja wad postawy. Możliwość 
wykonania zabiegów w domu pacjen-
ta. Nowy Targ, ul. Gorczańska 29, 605 
079 054. (97/NT)

PERIODONTO- 

LOGIA
Poronin

u S3 STOMATOLOGIA, Za Torem 28 
d, 18 201 29 29, lek. dent. aNdRZeJ 
ŻEGLEŃ - specjalista periodontolog, 
lek. dent. aNNa Jakubik - specjali-
sta periodontolog. Kompleksowe le-
czenie chorób przyzębia (paradonto-
zy), usuwanie kamienia poddziąsłowe-
go, chirurgiczne wydłużanie koron kli-
nicznych. Zabiegi periodontologiczne. 
Przeszczepy dziąseł, pokrywanie rece-
sji. (266/Z)

Rabka-Zdrój

u ceNTRuM sToMaToloGii do-
MiNik, ul. Zakopiańska 6a, Rabka. Tel.: 
696025147. lek. dent. specjalista pe-
riodontolog ANNA JAKUBIK - sku-
teczne leczenie paradontozy, odsłonię-
tych szyjek zębowych, przeszczep dzią-
seł, korekta uśmiechu dziąsłowego,usu-
wanie kamienia poddziąsłowego, korek-
ta wędzidełka. (465/Z)

MEDYCYNA 
ESTETYCZNA

Zakopane

u aVo-deNTal. Krupówki 50, Za-
kopane, tel. 18 20 156 97. (208/Z)
u paRo cliNic, dr.n. med. Paweł 
Wnuk i lek. Joanna Malada-Kopiński. 
Botox, kwas hialuronowy (wypeł-
nienie ust i zmarszczek), blefaropla-
styka powiek, liposukcja podbródka, 
stymulatory tkankowe. Aleje 3 Maja 5 
lok. B, 501 510 502. (458/Z)

ANALITYKA
Zakopane

u laboRaToRiuM  „HoRMoN-
dia” - o/Zakopane, ul. Makuszyńskie-
go 1, 18 20 174 22. Poniedziałek-piątek 
7.30-12.00. Pełny zakres badań labora-
toryjnych. Wynik możesz sprawdzić 
w internecie, poproś o kod dostę-
pu. aktualne informacje zawsze na 
www.hormondia.pl (98/Z)
u PARO CLINIC. Punkt pobrań, dia-
gnostyka. Aleje 3 Maja 5 lok. B, tel. 501 
510 502. (459/Z)

UZALEŻNIENIA
Zakopane

u ODTRUCIE POALKOHOLOWE, 
ODWODNIENIA, NIEDOŻYWIE-
Nia - WiZyTy W doMu pacJeNTa. 
lekarz MacieJ WóJcik. Kroplów-
ki, zastrzyki, tabletki. TeRAPIA. Tel. 601 
525 588, 696 213 825. (148/Z)
u ODTRUCIA PO ALKOHOLU,
KROPLÓWKI, PŁYNY WIELOELEK-
TRoliToWe. Dojazd do pacjenta. Pro-
fesjonalizm, życzliwość, dyskrecja. Do 
każdego pacjenta podchodzimy in-
dywidualnie.  24/H. Tel:507 240 999. 
(317/NT)

Koninki

u WyJĄTkoWo skuTecZNy pRo-
GRaM TeRapii - Prywatne Centrum 
Terapii Uzależnień „KONINKI„. DyS-
KReCJA - POMOC. deToks - odTRu-
cia - badaNia. Bezpiecznie w szpita-
lu. 18 33 17 250, 18 33 19 737, www. te-
rapie. net. pl, www. pomoc. tera-
pie. net. pl (92/NT)

Rabka

u iNdyWidualNa TeRapia uZa-
leŻNień: alkohol, narkotyki, dopala-
cze, leki, hazard, nowe technologie, 
itp. konsultacje dla osób z proble-
mem i ich bliskich. Rabka-Zdrój, tel. 
515268322. (456/Z)
u OŚRODEK TERAPII UZALEŻNIEŃ 
„deZydeRaTa” - terapia stacjonar-
na, konsultacje indywidualne z zakre-
su uzależnień od alkoholu, narkoty-
ków, leków, hazardu i innych zacho-
wań kompulsywnych. Rabka-Zdrój, ul. 
Zaryte 25, www.dezyderata.com, +48 
530940354, +48 18 5447247, biuro@
dezyderata.com.pl (450/Z)

OTYŁOŚĆ
Zakopane

u ceNTRuM dieTeTycZNe Na-
TURHOUSE W ZAKOPANEM, UL. 
KOŚCIUSZKI 15, ZAPRASZA NA BEZ-
płaTNĄ koNsulTacJę dieTeTycZ-
NĄ: pomiary antropometryczne cia-
ła, badanie ilości tkanki tłuszczowej 
w organizmie, wskazówki dotyczące 
prawidłowego żywienia. 18 20 156 19. 
(337/Z)
u PORADNIA DIETETYCZNA - mgr 
inż. ANETA ZAJĄC. Indywidualny 
plan żywieniowy w zdrowiu i w choro-
bie (hipercholesterolemia, celiakia, nie-
doczynność tarczycy, itp.). Bezpłatna 
analiza składu ciała. Droga do Olczy 11 
c, 880 563 097. (355/Z)

Czarny Dunajec

u TaTRa Medica - nasz do-
świadczony dietetyk specjalizuje 
się w alergiach pokarmowych, die-
cie przy chorobach, nietolerancjach 
pokarmowych i otyłości. Umów kon-
sultację: info@tatramedica.pl, 48 18 333 
33 34. Twój zdrowy styl życia zaczyna się 
tutaj! (466/Z)

OPIEKA
Skrzypne

u doM seNioRa TaTRZańska 
Jesień - opieka długoterminowa, 
krótkoterminowa i dzienna. Skrzyp-
ne, ul. Wierchowa 20. Tel. 601 364 265, 
www. tatrzanskajesien. pl (169/NT)

Maniowy

u doM seNioRa edeN - komforto-
we warunki. Opieka długoterminowa, 
krótkoterminowa, dzienna, pobyty re-
habilitacyjne. Maniowy, ul. Jana Pawła II 
12. Tel. 692 999 103, www.pensjonate-
den.com (315/NT)

WETERYNARYJNE

Zakopane

u pRZycHodNia WeTeRyNaRyJ-
NA „TATRAVET”, ul. Staszica 5b. Pon.
-pt. 10-18, sob. 10-14. Ze względu na 
epidemię Covid-19 prosimy o tele-
foniczne umawianie wizyt: 18 54 
277 04, 669 897 438. www.tataravet.
pl (320/Z)
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u NOWY OBIEKT POSZUKUJE OSOBY 
DO PRACY W RECEPCJI.Oferujemy pracę w 
systemie zmianowym, bez nocnych dyżurów. 
Wymagana znajomość języka angielskiego. Lo-
kalizacja w centrum Zakopanego. Kontakt 660 
636 736  

u NORWEGIA - TYNKARZ, MALARZ, 
BLACHARZ, STOLARZ. Norwegia (Oslo). Ję-
zyki obce NIE wymagane. Praca z pracownikami 
z Podhala. Zjazd do kraju (samolot) co 1-3 tygo-
dni wg. własnego uznania - pełna elastyczność i 
swoboda co do wyjazdów. Zarobki w przelicze-
niu 20-27 Euro/godz. ZAPRASZAMY - Oferta 
ze względu na pracę na terenie Norwegii skiero-
wana tylko dla obywateli Polski (z polskim pasz-
portem). Tel. 667 602 602.
u Przyjmę PANIĄ DO SPRZĄTANIA APAR-
TAMENTÓW. Praca stała. Zakopane 600 38 
38 52
u Przyjme pracownika do wykańczania skór i 
pakowania paczek wym. prawo jazdy kat.B.
u STACJA NARCIARSKA POLANA SZY-
MOSZKOWA POSZUKUJE NA SEZON ZI-
MOWY 2023/2024: OPERATORÓW KOLEI, 
OSOBY DO OBSŁUGI BRAMEK I KONTROLI 
PRZEJŚĆ, OSOBY DO OBSŁUGI I ZABEZPIE-
CZENIA TRASY NARCIARSKIEJ, OSOBY DO 
OBSŁUGI SYSTEMU ŚNIEŻENIA TRASY NAR-
CIARSKIEJ, OSOBY DO OBSŁUGI PARKINGU 
ORAZ PRAC PORZĄDKOWYCH Więcej in-
formacji pod nr tel. 601 628 584  
u PIEKARNIA ZAREMBA, ZAKOPANE 
przyjmie FAKTURZYSTKĘ, od zaraz. 570 644 
318 
u Dołącz do naszego zespołu w Grand Ho-
telu Stamary w Zakopanem. Poszukujemy pra-
cowników na stanowisko: Barman/Kelner a’la 
carte… Zapraszamy do współpracy osoby zaan-
gażowane i pełne pozytywnej energii. 669 700 
699 praca@wo-ma.com

szukam

u Trzy kobiety POSPRZĄTAJĄ dom, pensjo-
nat. 574 918 800.

KANCELARIE PRAWNE
u Kancelaria Prawna TatraLEX świadczy usłu-
gi doradztwa prawnego, mediacji, reprezentacji 
przed urzędami i sądami oraz udziela wsparcia 
przy rozwiązywaniu sporów. Rzetelność, po-
ufność i dostępność cenowa gwarantowane. 
Deutsch, русский, english. Usługi zdalne 
oraz u Klienta. Kontakt: kancelaria@tatralex.pl, 
+48 500-372-428.

BIZNES
u DO WYNAJĘCIA KUCHNIA Z ZAPLE-
CZEM I JADALNIĄ W PENSJONACIE W ZA-
KOPANEM. 601 45 33 91 

POŻYCZKI
u PROVIDENT. 571 240 909.

BIURA RACHUNKOWE
u BIURO RACHUNKOWE - DORADZ-
TWO PRAWNE - PEŁNY ZAKRES ORAZ 
SZKOLENIA BHP I PPOŻ - PROFESJONAL-
NIE - PRZYSTĘPNE CENY - UL. STOLARCZY-
KA blok 8, mieszkania 29 (parter) -182000678, 
501515342. 

NIERUCHOMOŚCI
pośrednictwo

u CHATA POD TATRAMI - nieruchomości, 
Kościelisko, ul. Mocarni 26, 606 701 770, 660 
503 770, www.nieruchomoscizakopane.com.pl 
u Biuro Nieruchomości TRZY KORO-
NY - Monika Mastalska, licencja nr6224, 
SZCZAWNICA, Główna 28, Galeria Cen-
trum II p. 182622708, 607282401, www.nie-
ruchomości.018.pl, e-mail: biuro@nieruchomo-
ści.018.pl 

u DOMATOR - BIURO NIERUCHOMO-
ŚCI - Zakopane. 665105040, www.domator-
nieruchomosci.pl 
u RE/MAX DUO – MIĘDZYNARODO-
WE BIURO NIERUCHOMOŚCI. ZAKOPA-
NE 182073773, NOWY TARG, 182755541, 
KRAKÓW. www.remax-polska.pl/duo
u VisitZakopane - NIERUCHOMOŚCI, 
SPRZEDAŻ, WYNAJEM. Ul. Zwierzyniecka 31, 
600494949. 
u PANORAMA Nieruchomości Zakopane, 
ul. Zamoyskiego 20a. tel.504 331 188, Zapra-
szamy do współpracy. 
u PROFESJONALNE ADMINISTROWANIE/
ZARZĄDZANIE NIERUCHOMOŚCIAMI - li-
cencja TATRA-DOMUS Hubicki Oskar. Kilku-
nastoletnie doświadczenie. oskarhubicki@tatra-
domus.com, tel. 889189154 
u VEGA - NIERUCHOMOŚCI ZAKOPA-
NE, UL. DROGA NA BYSTRE 5 600223020, 
609999989 www.vega.biz.pl 
u BESTATE Nieruchomości Zakopane Wiel-
ka Krokiew-Czecha 1. www.bestate.com.pl/za-
kopane + 48 506131463
u PERFECT NIERUCHOMOŚCI ul. Ko-
ściuszki 8 Zakopane, tel. 600820576, 
886896759 www.perfect-nieruchomosci.pl 

wynajem

u SZUKAM POKOJU - Zakopane - 514 639 
260.
u WYNAJMĘ BUDĘ HANDLOWĄ PRZY 
WYCIĄGU NARCIARSKIM W ZAKOPANEM. 
502 658 638
u DO WYNAJĘCIA KUCHNIA Z ZAPLE-
CZEM I JADALNIĄ W PENSJONACIE W ZA-
KOPANEM. 601 45 33 91 
u Do wynajęcia EMERYTCE - POKÓJ Z 
KUCHNIĄ w Szaflarach. 601 707 235.
u DO WYNAJĘCIA LOKAL HANDLO-
WO - USŁUGOWO - BIUROWY, Zakopa-
ne centrum, ul. Kościuszki - ok. 57 m2 - 691 
124 272.
u Wynajmę HALĘ: MAGAZYN/ PRODUK-
CJA - 250m. Nowy Targ, ul. Składowa. Tel. 602 
290 555 
u Do wynajęcia PIĘTRO DOMU ok. 30 m2, 
Zakopane - 607 506 428.

kupno

u KUPIĘ działkę, dom, mieszkanie - 513 835 
301
u Kupię MIESZKANIE W NOWYM TARGU 
do 40 M2, 787-307-663 
u Skupujemy nieruchomości; - dział-
ki - domy - mieszkania PODHALE! +48 600 
404 554 grz.wicik@gmail.com
u Kupię MIESZKANIE W BLOKU bez po-
średników. Tel. 532 585 099
u Kupię działkę budowlaną, 6-15ar, w Koście-
lisku lub Zakopanym, warunek żeby było widać 
góry. 609 668 454  gcwg@op.pl
u Kupię działkę w Jabłonce ul. Leśna (u dzi-
kich). 660 491 567 

sprzedaż

u MIESZKANIA Cyrhla Hrube, Za Stru-
giem - 607 506 428.
u NOWY PENSJONAT Z PEŁNYM WYPO-
SAŻENIEM - SZAFLARY. 601 707 235.
u Do sprzedania przyczepa handlowo/gastro-
nomiczna wraz z miejscem Bukowina Tatrzańska 
KLIN ( Niegdyś Kebab Majerczyk ) Więcej infor-
macji pod numerem 504163439. 504163439 
biuro@majerczyk.pl
u DZIAŁKA 15 AR - Nowy Targ Zadział. 
+44 7553 721231.
u POLE ROLNE 24 ARY - LEŚNICA. 605 
353 912.
u ZAKOPANE - PENSJONAT blisko cen-
trum. DOMATOR 665 105 040 
u Zakopane - CENTRUM NOWE APARTA-
MENTY Z GARAŻEM PODZIEMNYM. DOMA-
TOR 665105040 
u ZAKOPANE, DZIAŁKA BUDOWLA-
NA 1200m2, cena 670000zł. DOMATOR. 
665105040

ANTYKI
u ANTYKI - SKUP, SPRZEDAŻ - Zakopane, 
Kościuszki 3 (Granit, III p.). Tel. 601 464 133 
u Kupie dużą ręczną zabytkową krajalnice do 
wędlin z kołem zamachowym i ostrzałką. 576-
948-827

SPRZEDAŻ
budowlane

u TARCICA JESIONA sucha 50 mm, PO-
ŁÓWKI ŚWIERKOWE suche. 693 459 730  
u TARTAK OFERUJE: DESKI 2.5/ 3.2/ 5/ 7, 
WIĘŹBY, ŁATY. 506 543 968. 

tv,agd,komputery

u MASZ PROBLEM Z INTERNETEM? SER-
WIS, MONTAŻ, INSTALACJA. Chicago i okoli-
ce. +18 72 324 84 02 
u TELEWIZJA: SATELITARNA/NAZIEMNA, 
TELEWIZORY, INTERNET, KAMERY, PRĄD. 
SPRZEDAŻ, MONTAŻ, SERWIS INSTALACJE 
INDYWIDUALNE i ZBIORCZE. Tel: 603 055 
556, 18 207 42 27 

maszyny, narzędzia

u ŁADOWACZ GOLIAT 2000r., 9.000 zł. 
731 597 997.
u PRZYCZEPA SAMOZBIERAJĄCA . 513 
851 780.

u CIĄGNIK C-330, 1984r. 604 401 542
u PRZYCZEPA SAMOZBIERAJĄCA, KO-
SIARKA ROTACYJNA, ZETOR 6245. Tel. 18 
26 518 13.

różne

u FOTOWOLTAIKA SOLARY DO BACÓ-
WEK - 510 557 980
u Tanie drewno opałowe. 784137761

u AUTORYZOWANY SPRZEDAWCA OR-
LEN S.A. Oferuje sprzedaż oleju opałowe-
go EKOTERM Orlen !!! Atrakcyjne ceny!!! na-
tychmiastowa realizacja dostaw!!! NAJLEPSZE 
CENY NA PODHALU!!! Zapraszamy do kon-
taktu!!! 32 288 09 41, 0 - 451 176 355 biuro@
paliwa24.com.pl www.paliwa24.com.pl
u OPAŁ ŚWIERK SUCHY. 609 927 174.
u NOWE KILIMY RĘCZNIE TKANE (z 
owczej wełny). Wzór: jarzębina (60/80). Tel. 
793 887 893
u KAWAŁKI SKÓR. 530 955 936.
u Sprzedam BASY i SKRZYPCE - 888 954 
144.
u DREWNO KOMINKOWE. 501 577 105. 
u LEDy na wymiar do Hoteli Pensjonatów 
510 557 980
u DREWNO KOMINKOWE OPAŁOWE 
SUCHE, ZAPEWNIAM TRANSPORT. tel. 509 
281 848 
u DREWNO OPAŁOWE. 698 125 795 
u Sprzedam z powodu likwidacji pieca DWIE 
TONY BRYKIETU - jedna tona 1200 zł. 18 275 
46 15.
u Profesjonalne oświetlenie LED Budynków 
510 557 980

u GARAŻE BLASZANE, HALE, KOJCE DLA 
PSÓW. MONTAŻ GRATIS. PRODUCENT 
183321404, 696753588, WWW.ROBSTAL.
PL 
u OPAŁ SUCHY. 609 053 978 
u LED do kostki brukowej na wymiar, 
510557980
u Sprzedam GOBELIN - pejzaż zimo-
wy - (145/80). TORBY JUHASKIE. CHODNIKI 
TKANE NA KROŚNIE. Tel. 793 887 893
u PALUSZKI PASZOWE. 538 853 926.
u ODSPRZEDAM URZĄDZENIA PRA-
COWNI RENTGENOWSKO - STOMATOLO-
GICZNEJ, EWENTUALNIE DO PRZEJĘCIA 
DZIAŁAJĄCA PRACOWNIA W ZAKOPA-
NEM, UL. KOŚCIUSZKI 8. 693 436 596.
u DREWNO OPAŁOWE 786 928 194 
u IMADŁA KOWALSKIE, WIERTARKA 
STOŁOWA, CZĘŚCI SAMURAJ, CYRKULAR-
KA - 797 526 375.

zwierzęta

u SPRZEDAM OWCZARKI PODHALAŃ-
SKIE SZCZENIĘTA. 508 950 884 
u ŹREBIĘTA. 664 218 177.
u Gęsi własnego chowu. 888-341-556. 
888341556 tomekjachymiak@op.pl
u Sprzedam dobrą KROWĘ. 18 26 583 34 
u Sprzedam KROWĘ. 18 26 586 30 
u Sprzedam Owczarki Podhalańskie. 508 
950 884 
u Gęsi własnego chowu.
u Sprzedam trzy ogiery 1.5-rocznego kaszta-
na, 2.5-letniego gniadego oraz 3.5-letniego ka-
rego (będzie szpakowaty) rasy wielkopolskiej. 
609521837.
u Sprzedam PIESKI BORDER COLLIE - 798 
711 785.
u Sprzedam 11 KÓZ, 5 OWIEC - 664 653 
230.
u Sprzedam PROSIĘTA, WŁASNEGO 
HOWU, WAGA 25-35kg, szczepione, odroba-
czone. 538 853 926. 
u Sprzedam Capka 5-miesięcznego anglo-bi-
zantyjskiego. 18 27 58 114 
u INDYKI. 18 27 549 17.

KUPNO
u SKUP STARYCH SPAWAREK. 
536269912.
u KUPIĘ STARE GÓRALSKIE SPÓDNICE, 
CHUSTKI (w złotej nitce), DALINKI, SZTOF-
KI. 573 321 730 

MOTORYZACjA
kupno

u SKUP AUT CAŁYCH I ROZBITYCH. 
DOJAZD DO KLIENTA. 516-159-309. 
516159309 msauto@onet.pl
u SKUP SAMOCHODÓW, PŁACĘ LEPIEJ 
OD INNYCH. GOTÓWKĄ. 600225631.

sprzedaż

u FIAT 500 multijet, 1.3D, 2010r. 604 401 
542.
u TOYOTA RAV4 - 797 526 375.
u SEAT IBIZA. 510 964 780.

30Zapraszamy do biur ogłoszeń:
ZAKOPANE, ul. Krupówki 54 

NOWY TARG, Rynek 11

OGŁOSZeNIA DROBNe

PRACA
dam

u Stacja Narciarska Polana Szymoszkowa za-
trudni na sezon zimowy 2023/2024 do pra-
cy w gastronomii: PIZZERÓW, BARMANKI i 
OBSŁUGĘ PUNKTÓW GASTRONOMICZ-
NYCH, POMOCE KUCHENNE, OSOBY NA 
ZMYWAK I DO ZBIERANIA NACZYŃ Z SALI. 
Więcej informacji tel.: 693 319 707  

u Oferta Pracy Pracownia Krawiecka Szpi-
leczka w Skawie przyjmie do pracy osobę na 
stanowisko krawcowa/krawiec. Szukamy osób 
pełnych energii, i zamiłowaniem do krawiec-
twa. Wynagrodzenie ustalane indywidualnie 
w zależności od doświadczenia, plus procent. 
697500443

u Zatrudnię spawacza spawającego meto-
dą TIG. Praca wyjazdowa od poniedziałku do 
piątku. Wynagrodzenie do ustalenia indywi-
dualnie. Szczegóły i warunki pracy pod nr tel. 
606817400.
u PRZYJMĘ PANIĄ DO PRZYGOTOWY-
WANIA I WYDAWANIA ŚNIADAŃ W PEN-
SJONACIE W ZAKOPANEM. 601 45 33 91. 
u Teatr im. Stanisława Ignacego Witkiewicza 
w Zakopanem poszukuje pracownika na stano-
wisko Pracownik Techniczny, elektro-akustyk 
Sceny AtelierTermin nadsyłania zgłoszeń do 23 
listopada 2023 roku, do godz.24:00 na adres: 
dorotaj@witkacy.pl. 182000660 www.witka-
cy.pl
u Poszukuję pracowników na budowę - do-
cieplenia, wykończenia. Zakopane i okolice. Tel. 
500160574
u KUCHARKĘ i POMOC DO PENSJONA-
TU - Gliczarów Górny - 604 79 72 73.
u Dom Seniora Tatrzańska Jesień zatrud-
ni PIELĘGNIARKI, OPIEKUNKI MEDYCZNE 
I OSOBY DO POMOCY PRZY OPIECE NAD 
OSOBAMI STARSZYMI. 601 36 42 65.
u Przyjmę BRYGADY LUB POJEDYNCZE 
OSOBY NA WYLEWKI MASZYNOWE. 503 
532 680.

u Przyjmę panią do pomocy w pensjonacie 
(do 30 osób). Wydawanie śniadań, sprzątanie. 
Białka Tatrzańska Bez zakwaterowania. Tel. 795 
822824.
u NIEMCY - PODATKI, RODZINNE, TŁU-
MACZENIA. 50227 9748. 
u Regionalna karczma w Zakopanem przyj-
mie do pracy: KUCHARZ, POMOC KUCHEN-
NA, KELNER/-KA. 602 366 750.
u Poszukujemy pracowników budowlanych 
oraz operatora koparki do prac budowlanych 
w Zakopanem. Kontakt Pan Ryszard Lasyk tel. 
693 693 100
u Witam. Zatrudnię osobę na Stanowisko 
blacharz samochodowy. Doświadczenie mile 
widziane. Więcej info pod nr tel 797814105. 
737899080 chkry0301@gmail.com www.
chmielaserwis@wp.pl

u Ośrodek Szkoleniowo Wypoczynkowy 
SGGW Marymont w Kościelisku przyjmie do 
pracy na stanowisko KUCHARZ/KUCHARKA. 
Oferujemy pełne świadczenia, praca na cały etat, 
pakiet socjalny. Osoby zainteresowane proszę o 
kontakt tel. 691 660 270 
u Pensjonat w centrum Zakopanego zatrud-
ni PRACOWNIKÓW RECEPCJI. Praca sta-
ła w systemie dziennym oraz nocnym. CV pro-
szę wysyłać na adres: recepcja.rekrutacja@wp.pl
u PRACA W SKLEPIE SPOŻYWCZYM BU-
KOWINA TATRZAŃSKA PRACA NA STA-
NOWISKU SPRZEDAWCY LUB STOISKU 
MIĘSNO-WĘDLINIARSKIM SKLEP SPO-
ŻYWCZY W BUKOWINIE TATRZAŃ-
SKIEJ - 609820250. 609820250 as.stasik@
op.pl

u Zatrudnimy INSTRUKTORÓW NAR-
CIARSKICH oraz OBSŁUGĘ WYPOŻYCZAL-
NI i WYCIĄGU NARCIARSKIEGO na Guba-
łówce. tel. 692 624 359.
u Poszukujemy osoby do pracy w sklepie spo-
żywczym w Białce Tatrzańskiej. Praca na stałe, 
umowa o pracę, pełne ubezpieczenie. 509 222 
630 barbarakowalczyk155@gmail.com
u PRACA NA STOISKU Z PAMIĄTKAMI Po-
szukuje kobiety do pracy na stoisku z pamiąt-
kami w Zakopanem Praca od początku grud-
nia/ koniec listopada. Na sezon lub na stałe. 
Możliwość ZAKWATEROWANIA!! Wysokie 
wynagrodzenie + premie Tel. 539 720 809. 
539720809 g.stolowska@wp.pl
u Zatrudnię do prac wykończeniowych oraz 
zlecę ekipom - podwykonawcom. Tel. 601 50 
87 36.
u Zatrudnię ABSOLWENTA/-KĘ TECHNI-
KUM BUDOWLANEGO LUB LICEUM PLA-
STYCZNEGO - 501 568 996, 606 722 340.
u SPRZĄTANIE APARTAMENTÓW, prawo 
jazdy, 791 353 569 
u SZKOŁA NARCIARSKA MAŁE CICHE 
zatrudni INSTRUKTÓRÓW NARCIARSTWA 
NA CAŁY SEZON. 609 664 393.
u POMOC W PENSJONACIE. Możliwość 
zamieszkania. 601 661 661.

l gaz grzewczy propan
l olej opałowy
l paliwa - hurt

      Tel.  601 500 321
  609 456 201

Stacja Paliw MOYA

Szaflary, ul. Zakopiańska 2k

l Odbiór odpadów:
 - KOMUNALNYCH
 - W KOSZACH O POJ.
   od 120 do 1100 l
 - BUDOWLANYCH
 - POREMONTOWYCH
 - INNYCH

l WYNAJEM KONTENERÓW
 od 7 m3 do 40 m3

l wywóz nieczystości
 płynnych

l Oferujemy również usługi 
    maszynami budowlanymi

      Tel.  607 500 231
  601 500 321

K U P I Ę 
K A Ż D Ą 
TOYOTĘ
531 666 333

PRACA w AUSTRII
na warunkach austriackich dla:

Cieśli SZAlunkOwyCh, 
murArZy, ZBrOjArZy, 
DekArZy, elekTryków, 

hyDrAulików, 
SPAwACZy, śluSArZy, 
mOnTerów, STOlArZy, 
OPerATOrów ŻurAwiA

Komunikatywny j. niemiecki

kontakt: 
praca@euro-labora.com

+48 32 417 20 56, 502 693 712, 
535 655 034, 533 550 034

Certyfi kat: 14601

w Białce Tatrzañskiej

zatrudni:

l KELNERA

l POMOC KUCHENNĄ

l KUCHARZA

l SERWIS SPRZĄTAJĄCY 
  - zmiana dzienna

- zmiana nocna
e-mail: rekrutacja@termabania.pl

Tel. 517 229 996

Spółka Skarbu Państwa 

  
oddział rewita kościelisko

poszukuje pracownika  
na stanowisko:

KIEROWNIKA  
gASTRONOMII
Prosimy o przesyłanie CV na adres: 

e.slodyczka@rewita.pl
601 953 385

Hotel 

�Foluszowy Potok� 

Zakopane, ul. Zamoyskiego 42 

zatrudni:

l KUCHARZA/-KĘ
l KELNERA/-KĘ

Zapewniamy stabiln¹, całoroczn¹ 
pracê w restauracji hotelowej. 

Bez zamieszkania, 
preferowane osoby z Podhala.

Kontakt wył¹cznie telefoniczny: 

660 41 00 46

STUDNIE  
głĘBINOWE
system szwedzki, w 1 dzień

mOŻliwOść PrOjekTów

POmPy CiePłA

ODwierTy  
DO 150 m

Tel. 607 980 682
          605 632 978

w Białce Tatrzañskiej

zatrudni

Tel. 573 859 938

l obsługê baru

l obsługê sali

l pomoc 
 kuchenn¹

rekrutacja@bania.pl 
Tel. 517 229 996

u BARMAN
u CUKIERNIK
u POMOC KELNERSKA
u MAgAZYNIER
u POKOJOWA
u POMOC KUCHENNA/ZMYWAK
u KELNER
u KUCHARZ

Hotel Bania Thermal & Ski 
w Białce Tatrzañskiej zatrudni:

eprasa.pl 91b4336995
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u AUDI A1, 1.6D, 2012, 5 drzwi. 604 401 
542.

RÓŻNE
u OBWOŹNY SKUP ZŁOMU - dojazd do 
klienta. 536269912. 

USŁUGI
budowlane

u OCIEPLENIA BUDYNKÓW, własne rusz-
towanie. 793 628 855.
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE. 880 
232 189.

u FASADY - DOCIEPLENIA - NA MATERIA-
ŁACH WYSOKIEJ JAKOŚCI. ATRAKCYJNE 
CENY. 507581818 
u MALOWANIE DACHÓW, ELEWA-
CJI. Wieloletnia praktyka, dobór materiałów. 
338730601, 602882325 www.maluty.com.pl
u ELEKTRYK - Tel. 662 140 933.
u Remonty, malowanie, gładzie gipsowe, pra-
ce wykończeniowe i inne. 508441711
u USŁUGI BLACHARSKO-DEKARSKIE, 
KRYCIE I PRZEKRYCIA DACHÓW, KOMI-
NY, BALKONY, RYNNY, GZYMSY, FASADY. 
889 388 484.
u REMONTY I WYKOŃCZENIA od A do Z. 
572624414.

u Płytki, szpachlowanie, malowanie, g-k. 781 
652 157
u PARKIETY, UKŁADANIE, CYKLINOWA-
NIE BEZPYŁOWE - NOWOCZESNYMI MA-
SZYNAMI. MONTAŻ PODŁÓG: deski, pa-
nele. P.Bogacz, Zakopane. 18 20-160 09, 602 
138 575 
u ŁAZIENKI. 667 063 354.
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE ta-
nio i solidnie, zacieranie mechaniczne, technika 
silosowa. Realizujemy małe i duże obiekty 18 26 
550 39, 503 532 680.

u WYKOŃCZENIA WNĘTRZ, FLIZOWA-
NIE, PODDASZA. 505 821 021.
u HYDRAULIK - 732 632 120.
u POKRYCIA DACHOWE, RYNNY, OB-
RÓBKI, PODBITKI, MALOWANIE DACHÓW, 
WYKOŃCZENIA WNĘTRZ, FASADY, ELE-
WACJE, OCIEPLENIA, KOMINY, MONTAŻ 
OKIEN DACHOWYCH. 531 001 608.
u FLIZOWANIE, REMONTY, WYKOŃCZE-
NIA. 882080371.

u REMONTY MIESZKAŃ OD A-Z. ADA-
PTACJA PODDASZY, REGIPSY, DRZWI, 
SCHODY. RENOWACJA STARYCH SCHO-
DÓW, PODŁÓG I MEBLI. 502 647 392.  
u DOCIEPLANIE STYROPIA-
NEM - 606433864
u KAMIENIARSTWO. 882080371.

u BUDOWY DOMÓW OD PODSTAW 
ORAZ WIĘŹBY DACHOWE WRAZ Z PO-
KRYCIEM. 572624414. 
u TYNKI TRADYCYJNE Z BIAŁEGO 
KWARCU, POD MALOWANIE - ATRAK-
CYJNA CENA, WYLEWKI MASZYNOWE. 
665719051. 
u TYNKI MASZYNOWE I TRADYCYJNE 
NA PIASKU KWARCOWYM, WYLEWKI MA-
SZYNOWE, 507581818.
u MALOWANIE, SZPACHLOWANIE, POD-
DASZA, PŁYTKI. 787 479 002.
u TYNKI I WYLEWKI MASZYNOWE, CE-
MENTOWO-GIPSOWO-WAPIENNE, TRA-
DYCYJNE. ZACIERANIE MECHANICZNE. 
513 851 780, 18 26 598 80. 
u WYKONUJĘ PRACE MALARSKIE - 514 
639 260.
u Tynki maszynowe wykonam. 698197928
u TYNKI, WYLEWKI MASZYNOWE. PRO-
FESJONALNIE, TANIO. 606433864.
u OGRODZENIA, www.hajdukowie.pl. 692 
069 284. 

inne

u ZABEZPIECZANIE OBIEKTÓW PRZED 
SZKODNIKAMI zgodnie z założeniami GMP, 
GHP, HACCP. 18 20 63 868 w.21, 602 229 658
u WYCINKA, PRZYCINKA DRZEW W 
TRUDNYCH WARUNKACH - 691 317 098.
u RÓŻNEGO TYPU PRACE WYSOKO-
ŚCIOWE, WYCINKA DRZEW ORAZ SPRZĄ-
TANIE POWALONYCH DRZEW. 695 092 
678  
u PRALNIA ZAWRAT - PRANIE, MAGLO-
WANIE - pościele, obrusy, ręczniki itp. 501 
788 640 
u Specjalistyczny ZAKŁAD ZWALCZANIA 
OWADÓW I GRYZONI. 18 20 63 868 w.21, 
602 229658 

TŁUMACZENIA
u TŁUMACZ PRZYSIĘGŁY - JĘZYKA NIE-
MIECKIEGO - mgr Magdalena Rysula. Zako-
pane, Pod Lipkami 10. tel. 18 20 17 239, 602 
632 368.
u TŁUMACZENIA PRZYSIĘGŁE WSZYST-
KIE JĘZYKI - M. WAGNER. N. Targ, Rynek 11. 
182661033, 502279748. 

NAUKA
u Nazywam się Agnieszka i jestem Native 
Speaker języka angielskiego. Uczę w bardzo ory-
ginalny, przyjemny sposób dzieci, młodzież a tak-
że dorosłych. Udowodnię Wam ,że każdy może 
nauczyć się łatwo mówić w języku angielskim.:-). 
TANIO.. 696326780 agnes.zbysio@gmail.com
u KOREPETYCJE Z MATEMATYKI, 40-60 
zł/60 min, Poronin, 507-782-766 

KOMUNIKATY
u Poszukujemy miejsca na wywóz ziemi z in-
westycji budowlanej w Zakopanem. Kontakt Pan 
Ryszard Lasyk tel. 693 693 100 

REKLAMA

PRZEPROSiNy

SKUP ZŁOMU
Tel. 606 523 404
Najlepsze ceny!

Nowy Targ, ul. Ceramiczna 10

SPrZeDAŻ CZĘśCi 
Używanych

Tel. 18 26 637 50

ZłOmOwAnie 
POjaZdów

wŁaSny tranSPOrt 

SKUP 
AUT

SPrZeDAŻ CZĘśCi

NAJLEPSZE CENY

Nowy Targ, 
ul. Ceramiczna 7A 
Tel. 696 774 738

ReKLAMA

Co tydzień przywieziemy Państwu na miejsce specjalnie zapakowany 
najnowszy numer Tygodnika Podhalańskiego.  

Co tydzieñ Twoi goście znajdą w Tygodniku Podhalañskim 
bogaty informator dla turystów, aktualny program imprez kulturalnych i sportowych, 

darmowe bilety na spektakle teatralne, seanse kinowe, koncerty.  

do kawy na śniadanie
HOTELARZU! ZAMÓW U NAS 

COTYGODNIOWY PREZENT DLA SWOICH GOŚCI!

Teraz czekamy jeszcze na Twój hotel 

Zadzwoń: 18 20 00 000 w. 22

Ogłoszenie
Przed Sądem Rejonowym w Nowym Targu, I Wydział Cywil-

ny pod sygn. akt I Ns 381/23 toczy się postępowanie z wnio-
sku Stanisława Długopolskiego, Anny Mochalskiej przy uczest-
nictwie Miasta i Gminy Czarny Dunajec o zasiedzenie nieru-
chomości położonej w Czerwiennem, oznaczonej jako dział-
ka ewid. nr 7050/1 o pow. 0,0123 ha - powstała z podziału 
dz. ewid. nr 7050 o powierzchni 0,1352 ha dr powstałej z czę-
ści parceli gruntowych zapisanych w Lwh 361, oraz LWH 409, 
które utraciły moc prawną.

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, aby w ciągu 
trzech miesięcy od dnia ogłoszenia zgłosili się i udowodnili 
swoje prawa do wskazanych nieruchomości, gdyż w przeciw-
nym razie zostaną oni pominięci w toczącym się postępowaniu.

Na tablicy ogłoszeń Urzędu 
Gminy Nowy Targ oraz na stronie 
internetowej www.ugnowytarg.pl, 

w BIP-ie Urzędu Gminy Nowy 
Targ i na tablicach ogłoszeń 

w miejscowości Lasek znajduje się 

WYKAZ 
nieruChOmOśCi 
stanowiących własność 

gminy Nowy Targ
Szczegółowe informacje udziela 

Urząd Gminy Nowy Targ,  
ul. Bulwarowa 9 - pokój nr 206,  

tel. 18 26 32 222

Przeprosiny
W związku z moją wypowiedzią 

w dniu 23 marca 2023 roku  
na posiedzeniu Rady Gminy 
Czorsztyn dotyczącą działań 
korupcyjnych Pana Dyrektora 

Centrum Kultury Gminy Czorsztyn 
Artura Majerczaka  

wyrażam ubolewanie w związku  
ze złożoną przeze mnie 

wypowiedzią, która to sytuacja nie 
powinna mieć miejsca, przepraszam 

za tę wypowiedź i wycofuję się 
z wypowiedzianych słów

Andrzej Sproch

Ogłoszenie
Przed Sądem Rejonowym w Nowym Targu, I Wydział Cywilny 

pod sygn. akt I Ns 1068/22 toczy się postępowanie z wniosku Sta-
nisława Bafii i Józefy Bafii o zasiedzenie nieruchomości położo-
nej w miejscowości Odrowąż gmina Czarny Dunajec stanowią-
cej działkę ewid. nr 4031/1 o pow. 0,6333 ha powstałą z podzia-
łu działki ewidencyjnej nr 4031 o łącznej pow. 0,7611 ha, która po-
wstała z parceli ujawnionych w LWH nr 317, 527, 1218, które utraci-
ły moc prawną. W ewidencji gruntów w odniesieniu do działki ewi-
dencyjnej nr 4031 jako władający ujawnieni są oprócz wnioskodaw-
cy: Władysław Gal, Edward Ogrodny.

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, w szczególności na-
stępców prawnych w/w, aby w ciągu trzech miesięcy od dnia ogło-
szenia zgłosili się i udowodnili swoje prawa do wskazanej nieru-
chomości, gdyż w przeciwnym razie zostaną pominięci w toczą-
cym się postępowaniu.

Ogłoszenie
Przed Sądem Rejonowym w Nowym Targu, I Wydział Cywil-

ny pod sygn. akt I Ns 1039/22 toczy się postępowanie z wnio-
sku Mariusza Knap o zasiedzenie nieruchomości położonej 
w miejscowości Pyzówka stanowiącej działki ewid. nr 2505/1, 
3004/12, 3004/15 o łącznej pow. 0,1955 ha, które powsta-
ły z parceli ujawnionych w LWH nr 419 gm. Pyzówka, który utra-
cił moc prawną, gdzie jako właściciele ujawni się Antoni Babicz, 
Julianna z Wojtasików Babicz, Helena z Wojtasików Knapowa.

Wzywa się wszystkich zainteresowanych, a w szczególno-
ści następców prawnych w/w, aby w ciągu trzech miesięcy od 
dnia ogłoszenia zgłosili się i udowodnili swoje prawa do wska-
zanych nieruchomości, gdyż w przeciwnym razie zostaną po-
minięci w toczącym się postępowaniu.

Ogłoszenie
Przed Sądem Rejonowym w Zakopanem pod sygn. akt l 

Ns 458/23 z wniosku Gminy Bukowina Tatrzańska toczy się 
postępowanie o zasiedzenie położonych w Białce Tatrzań-
skiej działki ewidencyjnej o numerze 6629/1.

Działka ujawniona jest w prowadzonej przez Sąd Re-
jonowy w Zakopanem księdze wieczystej o numerze 
NS1T/00008296/1.

Sąd w z y w a osoby roszczące sobie prawa do w/w nie-
ruchomości, aby w terminie trzech miesięcy od ukazania się 
ogłoszenia zgłosili swój udział w postępowaniu, wykazując 
swoje prawa do opisanej wyżej nieruchomości, gdyż w prze-
ciwnym wypadku zostaną oni pominięci w toczącym się postę-
powaniu i Sąd stwierdzi zasiedzenie, jeżeli zostanie ono udo-
wodnione.

OLEJ OPAłOWY
ekoterm plus

PALIWA ORLEN
NOWY TARg
ul. Składowa 12b
tel. 18 26 48 019, 

609 820 296

ZAKOPANE
ul. Żeromskiego (COS)

tel. 18 20 614 71

Dorabiamy 
KLUCZE 

SAMOCHODOWE 
z immobilizerami 

do samochodów europejskich, 
japońskich, amerykańskich.

AWARYJNE OTWIERANIE  
ZATRZAŚNIĘTYCH SAMOCHODÓW

AUTO SERWIS GALICA
ul. Piłsudskiego 19 

34-520 Poronin

Tel. 18 20 741 74
605 610 691, 601 56 11 18
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PIŁKA NOŻNA MŁODZIEŻOWA

HOKEj

po reprezentacyjnej przerwie 
do rozgrywek ligowych wrócili 
gracze PZU Podhala Nowy Targ. 
pierwszy mecz po powrocie nie 
wypadł dobrze, ale za to w drugim 
„Szarotki” pokazały moc!

GKS Tychy - PZU Podhale Nowy Targ 
4:0 (1:0, 2:0, 1:0)

1:0 Mroczkowski - Kaskinen (15:35), 2:0 
Turkin - Padakin, Mroczkowski (21:44), 3:0 Je-
ziorski - Komorski (32:45), 4:0 Turkin - Mrocz-
kowski, Kaskinen (47:19 5/4)

podhale: Lindskough - Pangiełow Jułd-
szew, Tomasik, Wielkiewicz, Wronka, Neu-
pauer - Kiss, Słowakiewicz, Szczechura, Cichy, 
Themar - Kudzin, Zalamay, Worwa, Lorraine, 

Szczerba oraz Kamiński, Saroka, Paranica.
Pierwsza tercja jeszcze bez większej prze-

wagi którejś ze stron, ale to tyszanie wypraco-
wali sobie w niej zaliczkę jednego gola. W 16. 
minucie zasłoniętego Kevina Lindskouga, spod 
linii niebieskiej zaskoczył płaskim strzałem Chri-
stian Mroczkowski.

Już w 2. minucie 2. tercji gospodarze pod-
wyższyli na 2:0, po świetnym kontrataku sfi-
nalizowanym przez Wiktora Turkina. Podhale 
bardzo słabo prezentowało się w w tym meczu 
w ofensywie, mając problemy z tym, by w ja-
kikolwiek sposób zagrozić bramce Kamila Le-
wartowskiego, nawet w okresach gry w liczeb-
nej przewadze. Co gorsza, w 33. minucie seria 
błędów nowotarżan w defensywie skutkowała 
stratą przez nich kolejnego gola autorstwa Bar-
tłomieja Jeziorskiego. Podhalanie sygnalizowali 
jeszcze w tej sytuacji faul na Lindskougu, ale ar-

bitrzy - posiłkując się analizą video - przewinie-
nia zawodnika GKS się nie dopatrzyli.

W trzeciej tercji obraz gry się nie zmienił. 
Dalej to tyszanie byli dużo konkretniejsi w swo-
ich działaniach, co ułatwiało im kontrolę wy-
darzeń na tafli. W 44. minucie Bartłomiej Neu-
pauer był przekonany, że po jego strzale krą-
żek przekroczył linię bramkową, ale i tym ra-
zem decyzja sędziów - po analizie video - była 
dla nowotarżan niekorzystna, podobnie jak ta 
z 45. minuty, kiedy nie uznali oni trafienia Filipa 
Pangiełowa Jułdaszewa, z racji ruszonej wcze-
śniej bramki.

Żadnych wątpliwości nie było za to w 48. 
minucie przy golu nr 4 dla GKS Tychy, który po-
trzebował ledwie 12. sekund na to, by wyko-
rzystać grę w przewadze jednego zawodni-
ka. Drugi raz do bramki Podhala w tym me-
czu trafił Turkin.

Dwa oblicza „Szarotek”

Podhale pokonało na własnym lodowisku Unię Oświęcim.

W Polsce poza rozgrywkami seniorskimi 
prowadzone są rozgrywki ligowe 
w klasach młodzieżowych od najstarszych 
juniorów do młodzików.

J uniorzy i juniorzy młodsi uczestniczą 
w Centralnych Ligach Juniorów. Niższymi 
szczeblami są: Ligi Makroregionalne, ko-

lejne Ligi Wojewódzkie, Ligi Regionalne, skła-
dające się z dwu albo więcej Podokręgów, i Ligi 
Okręgowe, prowadzone przeważnie przez po-
szczególne podokręgi. W przypadku Podhala 
przez Podhalański Podokręg Piłki Nożnej w No-
wym Targu. 

W minionym sezonie żadnej drużynie 
z podhalańskich klubów nie udało się dostać 
na szczebel centralny, a nawet makroregional-
ny. To pewien regres, bo przed dwoma sezo-
nami w Grupie Makroregionalnej grali juniorzy 
starsi Podhala Nowy Targ. Teraz w Małopolskiej 
Lidze Juniorów nasz region w kategorii junio-
rów reprezentuje też NKP Podhale, ale zajmu-
je w niej 8. miejsce. Grający w Lidze Regional-
nej juniorzy AP Wisły Czarny Dunajec zajmują 2. 
miejsce i walczą o wejście do Ligi Wojewódzkiej.

W Lidze Juniorów Młodszych najwyżej 
sklasyfikowane na 10. miejscu jest znowu NKP 
Podhale. W Lidze Regionalnej na 2. miejscu jest 
drużyna Didi Gol z Rabki-Zdroju.  

Wyniki. W kategorii trampkarzy w naj-
wyższej klasie wojewódzkiej Podhale nie ma 
swojego przedstawiciela. W dwu grupach II ligi 
są zespoły z Podhala, a najwyżej sklasyfikowa-
ne są: 2. Orawa Jabłonka w grupie II i 3. Pod-
hale w grupie I.

W kategorii młodzików w Małopolskiej 
I Lidze Wojewódzkiej na 8. miejscu są młodzi-
cy KS Zakopane, w II lidze na 7. miejscu AP Wi-
sła Czarny Dunajec. 

Z tego przeglądu tabel można łatwo za-
uważyć, że najlepsza piłkarska młodzież jest 
w NKP Podhale Nowy Targ, ale to nie jest zasko-
czenie, bowiem młodzi piłkarze nowotarskiego 
klubu w większości wywodzą się ze Szkoły Mi-
strzostwa Sportowego. W pozostałych miejsco-
wościach naszego regionu piłkarska młodzież 
trenuje w klubach.

Małopolska Liga Juniorów Starszych, 
16 drużyn

1. Hutnik Kraków   15 39 96-10
8. NKP Podhale Nowy Targ  15 19 39-36

Limanowska Liga Regionalna,  
10 drużyn

1. Biegoniczanka Biegonice  9 23 25-8
2. Akademia Piłkarska Wisła Czarny Dunajec 
   9 21 40-13
5. Orawa Jabłonka   9 15 37-32
6. Wiatr Ludźmierz   9 12 20-24
7. Orkan Raba Wyżna   9 8 17-24
8. Jordan Jordanów   9 0 5-46
9. Jarmuta Szczawnica, Zawrat Bukowina Ta-
trzańska - drużyny nie przystąpiły do rozgry-
wek.

Małopolska Liga Juniorów 
Młodszych, 16 drużyn 

1. Garbarnia Kraków   15 40 51-11
10. Podhale Nowy Targ   15 18 34-32

Nowosądecka Liga Regionalna, 
7 drużyn

1. Dunajec Nowy Sącz   6 18 29-5
2. Didi Gol Rabka-Zdrój   6 13 22-9
3. Podhale II Nowy Targ   6 8 14-15
4. AP Wisła Czarny Dunajec  6 7 16-9
7. Biali Biały Dunajec   6 0 2-40

Podhalańska Klasa Okręgowa,  
13 drużyn

1. Wiatr Ludźmierz - mistrz rundy jesiennej

Małopolska Liga Trampkarzy. I liga, 
15 drużyn

1. Akademia Sandecja Nowy Sącz 14 37 83-9

II liga. Grupa I, 15 drużyn
1. Unia Tarnów   14 35 67-12
3. Podhale Nowy Targ   14 34 54-15
8. Didi Gol Rabka-Zdrój   14 4 16-71

Grupa II, 15 drużyn
1. Unia Oświęcim   14 39 75-18
2. Orawa Jabłonka   14 28 35-22
6. AP Wisła Czarny Dunajec  13-9 20-55

Nowosądecka Liga Regionalna,  
10 drużyn

1. Fundacja Akademia Sandecja Nowy Sącz 
   8 22 45-7
3. Gorc Ochotnica   8 18 26-16
4. Jarmuta Szczawnica   8 15 30-28
KS Zakopane nie przystąpiło do rozgrywek.

Podhalańska Klasa Okręgowa. I liga, 
6 drużyn

1. Lepietnica Klikuszowa/Obidowa - mistrz run-
dy jesiennej.

II liga. Grupa I, 6 drużyn
1. Orawa Jabłonka - mistrz rundy jesiennej

Grupa II, 6 drużyn
1. KS Zakopane - mistrz rundy jesiennej

Małopolska Liga Młodzików. I liga, 
15 drużyn

1. Cracovia Kraków   14 33 65-21
8. KS Zakopane   13 1 9-83

II liga . Grupa I, 15 drużyn
1. Termalika Bruk-Bet Nieciecza 14 39 60-14
7. AP Wisła Czarny Dunajec  14 7 9-65

Nowosądecka Liga Regionalna,  
12 drużyn

1. Masterkids Skawa   11 30 75-13
2. Podhale Nowy Targ   11 28 68-12
6. Orawa Jabłonka   11 18 24-35
12. AP Wisła Czarny Dunajec - wycofała się
1. Orawa II Jabłonka - mistrz rundy jesiennej

II liga. Grupa I, 7 drużyn
1. Wiatr Ludźmierz - mistrz rundy jesiennej

Grupa II, 7 drużyn
1. Spisz Krempachy - mistrz rundy jesiennej

III liga. Grupa I, 7 drużyn
1. Gronik Gronków - mistrz rundy jesiennej
Grupa II, 7 drużyn
1. Jordan II, Jordanów - mistrz rundy jesiennej.
Młodzicy młodsi, 9 drużyn.
1. KS Zakopane - mistrz rundy jesiennej

zk

Przeciętny sezon podhalańskiej młodzieży piłkarskiej

PZU Podhale Nowy Targ - Re Plast 
Unia Oświęcim 6:2 (2:2, 3:0, 1:0)

0:1 Valtola - Ahopelto, Heikkinen (1:29), 1:1 
Kamiński - Paranica (2:09), 2:1 Kiss - Wielkie-
wicz (10:47), 2:2 Heikkinen - Karalajnen, Val-
tola (16:10, 5/4), 3:2 Lorraine - Cichy, Szcze-
chura (20: 57, 5/4), 4:2 Lorraine - Szczechu-
ra, Themar (32:31(5/4), 5:2 Neupauer - Wron-
ka, Worwa (37:41), 6:2 Szczechura - Kiss, Ci-
chy (40:40, 5/3)

podhale: Bizub - Pangiełow Jułdaszew, To-
masik, Worwa, Wronka, Neupauer - Kiss, Ho-
rzelski, Szczechura, Cichy, Themar - Kudin, Za-
lamay, Wielkiewicz, Lorraine, Szczerba - Słowa-
kiewicz, Jarczyk, Kamiński, Saroka, Paranica.

Nie minęły 3 minuty tego spotkania, a oba 
zespoły miały już na koncie po jednym golu. 
Wynik otworzyli goście, konkretnie Kalle Vel-
tola, który tuż przed bramką Podhala dołożył 
kija do strzału spod linii niebieskiej erika Aho-
pelto. Po 40 sekundach odpowiedział Łukasz 
Kamiński. Skrzydłowy czwartej formacji „Sza-
rotek” dopadł do obitego od bandy krążka i z 
bliska skierował go za plecy Filip Płonki.

efektem przewagi, jaką w kolejnych frag-
mentach pierwszej tercji zyskali nowotarżanie, 
było trafienie Phila Kissa. Kanadyjczyk w 10. mi-
nucie sfinalizował świetną, indywidualną akcję 
Filipa Wielkiewicza. Potem nowotarżanie zmar-
nowali okres gry w liczebnej przewadze, za to 
Unia - w 17. minucie - w takich właśnie oko-
licznościach doprowadziła do remisu, za spra-
wą Ville Heikkinena.

Drugą tercję nowotarżanie rozpoczęli 
z przewagą jednego zawodnika - co było skut-
kiem kary technicznej nałożonej na oświęcimian 
w końcówce pierwszej odsłony - i tym razem 
już z tego skorzystali. Obsłużony świetnym 
podaniem od Michale Cichego, na listę strzel-
ców wpisał się Johan Lorraine. Po chwili słupek 
bramki Unii ostemplował Kiss.

W 33. min. „Szarotki” ponownie skorzy-
stały z kary nałożonej na zawodnika oświęci-
mian, a kolejny raz w głównej roli wystąpił Lor-
raine. Swoją pełną dominację w tej odsłonie no-
wotarżanie potwierdzili golem numer pięć z 38. 
minuty, po akcji duetu Patryk Wronka - Bartło-
miej Neupauer. Także tercję trzecią Podhale roz-
poczęło w liczebnej - i to podwójnej - przewa-
dze, z czego gospodarze bezlitośnie skorzystali. 
Sekundę przed końcem kary pierwszego z uka-
ranych zawodników Unii, Szczechura trącił krą-
żek po strzale Kissa i Płonka nie zdążył z inter-
wencją.

Kolejne minuty już goli w tym spotkaniu 
nie przyniosły.

Tekst i fot.: Maciej Zubek
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REKLAMA

PIŁKA NOŻNA MŁODZIEŻOWA

PIŁKA NOŻNA. IV liga

BIATHLON

1. Wisła ii kraków  18  45  53-19
2. orzeł Ryczów  18  39  43-18
3. lks Jawiszowice  18  37  39-20
4. limanovia limanowa  18  34  39-24
5. beskid andrychów  18  33  38-25
6. lubań Maniowy  18  31  30-25
7. bocheński ks  18  29  36-29
8. kalwarianka  18  28  36-31
9. Wolania Wola Rzędz.  18  25  33-28
10. Dalin Myślenice  18  25  27-27
11. bruk bet ii Nieciecza  18  24  43-34
12. Watra białka Tatrzań. 18  23  23-28
13. Glinik Gorlice  18  23  24-25
14. barciczanka barcice  18  21  38-44
15. Unia Oświęcim  18  17  29-51
16. poprad Muszyna  18  16  33-37
17. Mks Trzebinia  18  13  27-46
18. Wierchy Rabka  18  9  19-64
19. Niwa Nowa Wieś  18  7  20-55

Hala Sportowa Zespołu Szkół Mistrzostwa Sportowego była miejscem rozegrania turnieju piłki halowej „Olczanka Cup”  
w kategorii żak i orlik. Jego organizatorem był Uczniowski Klub Sportowy Olczanka, a turniej dofinansowany był  
ze środków Ministerstwa Sportu i Turystyki w ramach projektu Mikro Granty.

olczanka cup 2023, 
czyli halowe zmagania najmłodszych adeptów futbolu

W turnieju wzięło udział osiem zespołów.

W ostatniej kolejce rundy jesiennej 
rozgrywek 4. ligi małopolskiej z trzech 
naszych drużyn grały dwie,  
bowiem Watra białka Tatrzańska  
w tej serii pauzowała.

Mks kalwarianka - lubań Maniowy 
2:3 (1:1)

bramki: 1:0 Sarnecki 21, 1:1 Magdziarczyk 
44, 1:2 Duda 63, 1:3 Misiura 77, 2:3 Banasik 82

lubań: Lipka - Chlipała, Zaika, Fi-
rek - Magdziarczyk (64 Misiura), Wajsak (71 
Jandura), Sobuś, Bryja (52 Diaz), Duda, Huty-
ria (64 Potoniec), Kasperczyk

Zaczęło się od gola dla gospodarzy. W 21. 
minucie dośrodkowanie z bocznej strefy spa-

da pod nogi Sarneckiekgo, który mocnym strza-
łem w długi róg pokonuje Lipke. Lubań wyrów-
nał tuż przed przerwą. Akcja lewym skrzydłem 
i dośrodkowanie Bryji trafia do Magdziarczyka, 
który sprytnym strzałem kieruje piłkę do bram-
ki Kalwarianki.

W 64. minucie Lubań objął prowadze-
nie. Z dystansu bramkarza gospodarzy zasko-
czył Duda. W 77. minucie na 3:1 maniowianie 
podwyższyli po świetnej trójkowej akcji Ka-
sperczyk - Duda - Misiura i celnym strzale tego 
ostatniego. Gospodarze zdołali już tylko zmniej-
szyć rozmiary przegranej po efektownym tra-
fieniu z rzutu wolnego Banasika.

- Jadąc do Kalwarii, wiedzieliśmy, że w dru-
żynie gospodarzy jest sporo piłkarskiej jakości. 
Mecz był toczony w bardzo trudnych warun-

kach. Po raz kolejny odwróciliśmy losy spotka-
nia i to musi cieszyć. Obie drużyny włożyły w to 
spotkanie dużo serca i zdrowia i za to należy 
się szacunek. Pierwsza połowa wyrównana. 
Zarówno my jak i gospodarze mieliśmy swo-
je sytuacje. W drugiej to my stworzyliśmy wię-
cej klarownych okazji i mecz zakończył się na-
szym zwycięstwem. Na dokładniejsze podsu-
mowanie pewnie przyjdzie czas, ale 31 zdoby-
tych punktów, miejsce w czołówce tabeli my-
ślę, że może cieszyć. Korzystając z okazji, chciał-
bym podziękować drużynie, całemu sztabowi, 
ludziom związanym z klubem oraz kibicom, 
którzy zawsze starają się nas wspierać. Przed 
nami okres roztrenowania i treningów otwar-
tych, na które serdecznie zapraszamy - podsu-
mował trener Lubania Wojciech Tajduś.

Wierchy Rabka - beskid andrychów 
0:2 (0:0)

bramki: 0:1 Matysek 51, 0:2 Koczur 71
Wierchy: Mrózek - Pragnący (83 Mo-

tłoch), Porębski, Szczepański, Burnat, Florek, 
Styrczula, Kornaś (71 Szczepański II), Fujak (65 
Sobek), Pająk, Wydra.

Po bezbramkowej pierwszej połowie, go-
ście już w jednej z pierwszych ofensywnych ak-
cji drugiej połowy objęli prowadzenie za sprawą 
celnego uderzenia Matyska. Na 2:0 podwyższył 
w 71. minucie Koczur.

Tym meczem z funkcją pierwszego szkole-
niowca Wierchów pożegnał się Franciszek Mró-
zek.

Maciej Zubek

Lubań w radosnych nastrojach kończy rundę jesienną.  
odmienne nastroje w Wierchach

Tradycyjnie tuż przez  
początkiem kolejnej  
edycji Pucharu Świata  
w biathlonie wiele czołowych 
zawodniczek tej dyscypliny 
sprawdzało swoją formę 
w norweskim sjusjoen.

W
rywalizacji sprintu świetnie 
zaprezentowała się nasza za-
wodniczka Natalia Sidoro-
wicz, która w mocnej stawce 

rywalek zajęła 6. miejsce. Natalia Sidorowicz 
wprawdzie aktualnie reprezentuje AZS AWF 
Katowice, ale jest rodowitą kościeliszczanką, 
jej panieńskie nazwisko to Tomaszewska.

Mimo trudnych warunków atmosferycz-
nych, Sidorowicz bardzo dobrze poradziła so-
bie na strzelnicy, zaliczając tylko jedno „pu-
dło”. Do tego dołączyła bardzo dobry bieg, 
szczególnie na ostatniej rundzie, co ostatecz-
nie dało jej świetne 6. miejsce. Nasza zawod-
niczka przegrała tylko z takimi gwiazdami bia-
thlonu: jak Włoszka Lisa Vitozzi - zwyciężczyni 
biegu, Norweżka Ingrid Lundmark Tandervolt 
czy Czeszka Marketa Davidowa.

Na 11. miejscu została sklasyfikowana, 
mimo trzech niecelnych strzałów, zawod-
niczka BKS WP Kościelisko Joanna Jakieła. Tak 
wysoką lokatę Jakieła zawdzięcza znakomitej 
dyspozycji biegowej. Dwie inne nasze zawod-
niczki: Daria Gębicka i Anna Mąka zajęły od-
powiednio 39. i 46. miejsca.

Drugiego dnia rozegrano bieg ze star-
tu wspólnego, gdzie zawodniczki wykonują 
dwukrotnie strzały w pozycji leżącej i dwa razy 
w pozycji stojącej. Tym razem Natalia Sidoro-
wicz na strzelnicy popełniła trzy błędy i zosta-
ła sklasyfikowana na 35. miejscu. Lokatę ni-
żej zajęła Anna Mąka, też z trzema niecelny-
mi strzałami. Joanna Jakieła miała aż pięć nie-
celnych strzałów i była 38., a Daria Gębicka 41. 

Już za tydzień w Szwedzkim Oester-
sund nastąpi inauguracja Pucharu Świata od 
25 listopada do 3 grudnia. Miejmy nadzieję, 
że udanym występem w Sjusjoen nasze bia-
thlonistki potwierdzą dobre przygotowanie 
do sezonu.

zk

Świetny  
występ  
Natalii  
sidorowicz

W
kategorii orlik, czyli za-
wodników uroczonych 
w latach 2013-2014, 
rywalizowano w gro-
nie osiem zespołów. Po 
fazie grupowej, rozpo-

częła się faza pucharowa, która wyłoniła fi-
nalistów. Ostatecznie o końcowe zwycięstwo 

w turnieju zmierzyły się drużyny Akademii Pił-
karskiej Wisła Czarny Dunajec I oraz Szkółka 
Piłkarska Biali Biały Dunajec. Po pełnym emocji 
meczu, zwycięzcę wyłoniły rzuty karne. W tym 
elemencie górą byli czarnodunajczanie.

Na kolejnych miejscach uplasowały się 
drużyny: Górale I Nowy Targ, Juventus Aca-
demy Podhale, Górale III Nowy Targ, AP Wisła 
Czarny Dunajec II, Górale II Nowy Targ oraz UKS 

Olczanka Olcza.
Królem strzelców w tej kategorii został Ad-

rian Łapka z drużyny Biali Biały Dunajec, a naj-
lepszym bramkarzem wybrano Bartłomieja 
Ramskiego z AP Wisła Czarny Dunajec.

Ponadto wyróżniono najlepszych zawod-
ników poszczególnych drużyn. W tym gronie 
znaleźli się: Michał Migiel (UKS Olczanka), Da-
niel Gubała (Górale I), Jakub Siaśkiewicz (Gó-

rale II), Ilia Hrebenuk (Górale II), Mateusz Paw-
likowski (Biali), Jan Kluś (AP Wisła I) oraz Woj-
ciech Gołąb (AP Wisła II).

W kategorii żak klasyfikacja nie była pro-
wadzona. W akcji oglądaliśmy reprezentantów 
UKS Olczanka Olcza, KS Zakopane, Górali Nowy 
Targ, Białych Biały Dunajec oraz Juventusu Aca-
demy Podhale.
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PIŁKA NOŻNA. Liga okrękowa KARATE

Ostatnim akordem jesiennych rozgrywek 
w podhalańsko-limanowskiej  
klasie okręgowej był zaległy  
mecz pomiędzy Zawratem Bukowina 
Tatrzańska a aks ujanowice.

Mecz został rozegrany na boisku COS 
Zakopane ze sztuczną trawą. Na-
wierzchnia, owszem jest sztuczna, 

tyle że w czasie rozgrywania meczy padał śnieg 
i warunki do gry były iście zimowe. Niemniej jed-
nak wygrana znacząco przybliżyła Zawrat do li-
dera Jordana Jordanów.

Zawrat bukowina Tatrzańska - aks 
ujanowice 3:1 (0:1)

0:1 Janisz 44, 1:1 Ł. Rzadkosz 63, 2:1 M. 
Grela 88, 3:1 M. Grela 90+2 z rzutu karnego.

Zawrat: Buroń - W. Kuchta, Floryn, Jan-
czy, Leniewicz, Surma (75 D. Rzadkosz), Chro-
bak, Ł. Rzadkosz, Chowaniec, Ustupski, M. Gre-
la (90+3 Budz)

ujanowice: Puchal - P. Oleksy, Lizoń, Da-
riusz Pławecki, Stach (75 Pasionek), Krzyżak (79 
Gołąb), R. Gwiżdż, Daniel Pławecki, R. Pławec-
ki, Janisz (84 S. Oleksy), Śmieszek.

Pokryte śniegiem boisko sprawiało zawod-
nikom obu drużyn spore trudności z utrzyma-
niem równowagia a sędziemu z właściwą oceną 
zagrań, co powodowało u zawodników prote-
sty i irytację. Taka trudność poprawnych zagrań 
była przyczyną, że w 4. min., po dośrodkowa-
niu Chowańca, goście omal nie wpakowali pił-
ki do własnej bramki.

Później gra toczyła się głównie w środko-
wej strefie boiska, aż wreszcie w 44. min., po 
kontrowersyjnej sytuacji związanej z wyrzutem 
piłki z autu, goście zdobyli prowadzenie.

Po zmianie stron bukowianie wzięli się do 
odrabiania straty i w 63. min. do wyrównania 
doprowadził Łukasz Rzadkosz uderzeniem bez-
pośrednio z rzutu wolnego.

Kolejnych okazji gospodarze nie wyko-
rzystali, aż wreszcie w 88. min., po świetnym 
podaniu Chrobaka na czystą pozycję wyszedł 
Chowaniec. Niestety, napastnik Zawratu zbyt 
daleko wypuścił sobie piłkę i wydawało się, że 
okazję zaprzepaścił, jednak dopadł futbolów-
kę przed końcową linią boiska i odegrał na 5. 
metr do M. Greli, który dopełnił formalności. 
W doliczonym czasie gry M. Grela został sfau-
lowany w polu karnym i wykorzystał podykto-

waną „jedenastkę”. 
Trener Zawratu Tomasz Rogala: - Wa-

runki do gry były bardzo trudne i decyzje sę-
dziów kontrowersyjne, ale my nie powinni-
śmy ich kontestować. Cieszy jednak, że w dru-
giej połowie drużyna zareagowała prawidło-
wo, stworzyliśmy w drugich 45 minutach spo-
ro sytuacji bramkowych i udało się trzy z nich 
wykorzystać. To była udana runda dla nasze-
go zespołu. 

koniec rundy w jesiennej w zimowej scenerii

Piłkarze Podhala Nowy Targ kończą  
rundę jesienną rozgrywek 3. ligi bez 
wygranej na własnym boisku.  
W ostatniej serii tej rundy nowotarżanie 
zremisowali 1:1 z czarnymi połaniec.  
Za tydzień nowotarżan czeka jeszcze 
mecz awansem z rundy wiosennej  
ze starem starachowice.

Z
aczęło się od czwartego (!) zmarno-
wanego w tym sezonie rzutu karnego 
przez Podhale. Miało to miejsce w 10. 
minucie. Huberta Antkowiaka faulo-

wał Arleison Martinez. Do „jedenastki” pod-
szedł Grzegorz Płatek i… uderzył „panu Bogu 
w okno”.

efekty dominacji gospodarzy w pierwszej 
połowie przyszły wreszcie 36. minucie. Świetnie 
wyprowadzony szybki atak sfinalizował Mate-
usz Niedziałkowski.

W drugiej połowie obraz gry totalnie się 
zmienił. Inicjatywę przejęli bowiem przyjezdni, 
którzy z minuty na minutę coraz mocniej za-
grażali bramce Podhala. I goście dopięli swe-
go w 76. minucie. Po rzucie rożnym, wyrównał 
niewysoki, ale za to bardzo skoczny Martinez.

- Mecz miał dwa oblicza. Pierwsza poło-
wa bardzo dobra w naszym wykonaniu, cze-
go efektem był gol na 1:0. W drugiej połowie 
już nie mogliśmy sobie poradzić z agresywnie 
grającym przeciwnikiem. Ten remis, choć za-
służony, patrząc na przebieg meczu, nas w ża-
den sposób nie zadawala - ocenił trener Pod-
hala Tomasz Kuźma.

NKP Podhale Nowy Targ - Czarni 
połaniec 1:1 (1:0)

1:0 Niedziałkowski 36 z rzutu karnego, 1:1 
Martinez 76

podhale: Styrczula - Chmelenko, Nakro-
sius, Kozarzewski - Michota, Karmański, Turek, 
Płatek, Rubiś (70 Jakubowski) - Antkowiak, Nie-
działkowski (70 Grzebieluch).

czarni: Wieczerzak - Mucha (58 Wójcik), 
Łebek, Banik, Misztal, Gębalski, Wiktor, Bawor, 
Smoleń (46 Chmieliowiec), Martinez (78 Żą-
dło), Kałaska.

Sędziował: Mariusz Goriwoda. Żółta 
kartki: Karmański, Turek, Chmelenko - Marti-
nez, Łebek.

Tekst i fot.: Maciej Zubek

Remis w ostatnim meczu w tym roku

piłkarze podhala zremisowali z czarnymi połaniec 1:1.

Wysoko punktowane miejsca, 
doświadczenie i srebrny medal przywieźli 
podhalańscy wojownicy ze Śląska.

Zokazji Dnia Niepodległości 11 listopada ka-
ratecy z Podhala wzięli udział w Turnieju 
Przyjaźni Polsko-Ukraińskiej, który zorga-

nizowany został w Katowicach.
Tatrzański Team Zakopane reprezentowa-

li Michał Liberski i Jan Stoch. - I dali bardzo do-
bry występ zarówno w kata jak i kumite - nie 
bez dumy podkreśla trener Grzegorz Popiołek. 

Jan Stoch w swojej kategorii wiekowej wy-
walczył srebrny medal w kumite. Jak dodaje tre-
ner, młody zawodnik w trakcie wszystkich sto-
czonych pojedynków miał przewagę. Wygrywał 
nad rywalami szybkością, zdobywając punkty 
przewagi wazari.

- W finałowej walce minimalnie zabrakło 
szczęścia i werdykt sędziów był niekorzystny 
dla naszego zawodnika - podsumowuje trener 
występy swego podopiecznego. 

W kategorii kata Jan Stoch zajął 6. miejsce.
Drugi z zawodników Tatrzański Team Za-

kopane Michał Liberski wystartował w konku-
rencji kata i ostatecznie zajął wysoko punkto-
wane 5. miejsce.

Jak zaznacza trener, pierwszy w tym se-
zonie udział młodych zawodników w sporto-
wej rywalizacji można zaliczyć do udanych. Te-
raz czas na poprawę błędów i przygotowania 
się do kolejnych wyzwań. - Gratulacje dla na-
szych zawodników i serdeczne podziękowania 
dla sponsorów za pomoc i wsparcie w realizacji 
naszych sportowych osiągnięć - podsumowu-
je Grzegorz Popiołek.        rav

Srebro z przewagą

Jan Stoch wywalczył srebro w swej kategorii wiekowej.

Piłkarze ręczni Świt Atrans Szaflary 
kontynuują trwającą od początku 
 sezonu serię zwycięstw w rozgrywkach 
3. ligi małopolskiej.

W trzeciej kolejce spotkań szaflarzanie 
przy komplecie publiczności poko-
nali we własnej hali 31:28 drużynę 

MKS Ustroń. - Dobrze zaczęliśmy, bo już po 12 
minutach prowadziliśmy 8:5, co było efektem 
dobrej obrony i skuteczności w ataku. Potem 

jednak przytrafił się nam słabszy moment. Za-
traciliśmy skuteczność, w czym spora była za-
sługa dobrej dyspozycji bramkarza rywali. Do 
przerwy był remis. Na szczęście w drugiej po-
łowie odzyskaliśmy swój rytm, choć w dalszym 
ciągu skuteczność była naszym sporym manka-
mentem. Zmarnowaliśmy m.in. dwa rzuty kar-
ne i kilka pojedynków sam na sam z bramka-
rzem. Niemniej spotkanie wygraliśmy, co cie-
szy nas najbardziej. Wielkie podziękowania 
dla naszych kibiców, którzy kolejny raz nie za-

wiedli i stworzyli świetną atmosferę na trybu-
nach - ocenił grający trener drużyny z Szaflar 
Adrian Najuch.

Świt Atrans Szaflary - MKS Ustroń 
31:28 (14:14)

Świt: Weihonig, Peroński - Skwara (5), B. 
Kalata (3), Najuch (4), Adamczyk (1), Szczerba 
(1), Paniak (3), Prusak (1), A. Kalata, M. Wójcik 
(9), Długosz (1), Dziedzina (3).

 mz

Trzeci mecz, trzecie zwycięstwo 

1. Jordan Jordanów  14  34  60-25 
2. Zawrat buk.Tatrz. 14  32  40-18
3. Orkan Raba Wyżna  14  25  35-14 
4. Huragan Waksmund  14  25  35-19
5. Wiatr Ludźmierz  14  25  27-30
6. lubań Tylmanowa  14  22  41-39
7. aks ujanowice  14  22  31-25  
8. Turbacz Mszana dol.  14  22  31-25
9. płomień limanowa  14  20  35-31 
10. krokus przyszowa  14  18  18-26
11. lks Jodłownik  14  14  29-39 
12. babia Góra lipnica W. 14  12  30-40 
13. Gorce kamienica  14  9  25-40
14. słomka siekierczyna  14  1  8-66
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pożegnania

KOMPLEKSOWE US£UGI POGRZEBOWE
PRZEWÓZ MIÊDZYNARODOWY

Czynne w godz. 7-18,   tel./fax: 18 201 20 80

Ca³odobowy tel. 798 467 667, 519 631 731
Zakopane, ul. Nowotarska 18 (vis a vis cmentarza)

KWIACIARNIA KROKUS
Czynne: poniedzia³ek-sobota: 8.00-20.00, niedziela: 9.00-19.00

tel. 18 20 128 12, Zakopane, ul. Kościuszki 19A
calun-zakopane.pl
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